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U S T Ę P

Dcivcds«aie jest bardso ważaya czynnikiea, wpływającym na wyniki 
walki. Wychowanie, wyszkolenie, uzbrojenie, wyposażenie i zaopatrzenie 
wcjsk oraz należycie opracowana taktyka walki - stwarzają tylko możliwo­
ści uzyskanie sukcesu w walce, 0 tyn, czy możliwości te zostaną przekszta 
cone V rzeczywistość, decyduje ostatecznie dowodzenie,

1-a polu walki^dowódca nie ma w zasadzie wpływu na organizację, 
uzbrojenie i w^/posażenie wojsk, z którymi przystępuje do walki, ma nato­
miast wielki wpływ na organizację walki i jej prowadzenie, na wykorzysta­
nie sił i środków oddanych do jego dyspozycji. Jeżeli wykorzysta je 
właściwie^! umiejętnie pokieruje przebiegiem walki - wojska uzyskają 
sukces; jeżeli nie - potencjalna przewaga nad przeciwnikiem w innych 
dziedzinach, a zatem l możliwości uzyskania zwycięstwa zostaną zaprze- 

, paszczohe i działanie zakończy się niepowodzeniem.

Sprawne, umiejętne dowodzenia jest koniecznym lecz nie wystarczają­
cym warunkiem zifycięstwa, dowodzenie niesprawne l nieumiejętne jest 

natomiast wystarcza'^ ącyn warunkiem niepowodzenia, !fa fakt ten zwracał 
już uwagę ilapoleon I pisząc: "Aby wygrać bitwę, potrzeba kilku djnidzji. 
Aby zaprzepaścić sukces xxa froncie - wystarczy kilku ludzi".

Samym tylko doyodzeniem nie można wygrywać bitew, można je jednak 
samym tylko dowodzeniem - przegrzewać.

'i ubiegłej wojnie, braki w dowodzeniu można było kompensować
1/druzgocącą, nawet kilkunastokrotną przewagą materialną; we współczes­

nych warunkach będzie to niemożliwe.

. W waruniiach względnej równowagi sił walczących stron /również 
w skali operacyjnej i taktycznej/ dov;odzenie w większym niż dawniej 
stopniu decydować będzie o zwycięstwie łub niepowodzeniu.

V  por. Rozwój taktyki Armii Padziechiej; wyd, HCIi. Vlarszawa - 1Ç6û r. 
s. '¡3̂ , T3«, 1^0, 143.



2-i-my v/ -.iarunkach, środkach i spcscbsch przyeśleG 
: l;:i , ozn.*:; c;a:ją jodnoczcśnie z:r.it.n-i -«'arur.kó-.';, v ¿skioh odbywać się ^

.b’.'j7.ic? dowoda^nio; 'towiajii przed dowodzeniem o-rianione r/î masania 
#

i tv-2 ósmym r.r.rzmczj-.; konioczncść dokonania takich zmian w systemie 
dowodzer.ia, które zapewT.iiyty dowodzeniu maksymalną efektywność 'C 
w ncrj-yck warunkach nc polu v;all:i.

Uspra-.r.icnie do-wodzenia jest pilną, powszechnie uznav/ar.ą- Koniecz­
ności';, Jacn-..<: Zirś':nó dowodzenie, juk i jeg-o usprawnianie nie
kogą tyć dziulclncścią cićwnie intuicyjną, opierającą sVi przede 
v;szycć‘:ic: no subiektywnym ’kryczuciu" i ciężko zdobywanych w praktyce 
''..rĆG i ćiędó’.:" - dośv;iadczeni3Ch. Powinny one być oparte na aaukcwc 
ovraco-..n:.ej teorii, co sprzyjać będzie łatwiejszemu osiąganiu lepszych 
■,r-..ików.

'..’ojsko nie może iozwijać si; i spełniać należycie swej funkcji 
ŝ"'11eczneJ , jeżeli żyć będzie v:iasnyim, autonomicznym życiem, v; izolacji 
od o--i.,ynięó światowej nauki i techniki. Nauka i technika rozwijają 
S' t :icyle i bardzo szybko. Powstają nov;e dyscypliny naukowe,. nov;e 
pojęcia i poglądy, otwieraj.ą się nowe perspektywy badawcze. Fsłnieysza 
i .głębsza stoję się nasza wiedza o różnych dziedzinach rzeczywistości.

Elektroniczne maszyny informacyjne otwierają zupełnie realne
perspokty^ry odciążenia cziov.'iska v; wielu dziedzinach jego pracy umysło-
•,;ej, podobnie jak maszyna parowe, sp£linov/a czy elektryczna odciąża

2/;o cbocnie, a na\/et wyręcza w jego pracy fizycznej,
d/ Przez efektywność dowodzenia rozumiemy optymalne rozwiązywanie^zadań

dowodzenia, przy najmniejszym zużyciu czasu, pracy maxericiow i^snergii, 
czyli jak najlepsze v/yuiki, przy jc-k r,ajmnicjszych nakładach rożnego roozayu. 
x-cjçcic to jest* rozważane szerzej w części drugiej niniejszej r.rciCj /2.1/.
\h sprav;is pojęcia efektywności por, np;'J.oriw.-n Weaver, Eaoiemstir.a i.nforoacji'/v; zbiorze; AwtomaticzesKOje uprsv;le- 
nijc;'izd. Akademii ..auk 3SSP, Moskwa - l9o1 r. s. 12?/. _  ̂ ^
kk̂ leo.ik A.E.Eerr, hibdernietiku na siużou komunizon! ; Mesawa-heningrad '!wc';r.
E.A.*IIln, Eeleewtor.,a tikg i l.żblorzżetika /v? zbierze; kib'ern:’etiku zz -buzbr 
ko...u izmu; neskws-Ler: ngrod - r, s.

'V / wszelkie- zrao-; uż-’3c:zv- n». Z ie m i, wybonują mAr^yny.
/ii.I.awr}* Kibicrnietżku r:z%iuz.-' . z .:ri z.r.; ; M«»łoła*l.*niTiCracl 196̂ 1 r. s.S/,





z okresu oanufakturowego i wyrażana w terzinach nie uwzalędnia^ących 

należycie rozwo;Ju i współczesnego stanu nauki.

Konieczność coraz szerszego w;*korzystania dla potrzeb dowodzenia 

osiągnięć różnorodnych dyscyplin naukowych i v;spółpracy specjalistoi-.” 

różnych dziedzin, ¿al: też i perspekty.;y automatyzacji dowodzenia, 

wysuwają wyrsaganie oparcia teorii dowodzenia na systemie pojęć oddają­

cych v;spółczesne osiągnięcia nauki i zrozumiałych dla specjalistów 

z rożnych dziedzin. Teoria ta powinna być oparta na języku opisującym 

w sposób jednolity nie tylko stosunki laiędzy sssymi ludźmi, lecz także 

stosunki niędzy ludźai a maszynami oraz między samymi naszynami, 

z którymi człowiek będzie w przyszłości współpracował w systemie 

dowodzenia.

Takie podejście do zagadnień dowodzenia unożłiwia cybernetyka, 
"'.ieaług deTinicji liienera, cybernetyka jest nauką o steroiianiu i komu­

nikacji w zwierzętach i oaszynach” , czyli krótko mówiąc, c sterowaniu 

w ogólności" - pisze jeden z współtwórców cybernetyki ¥.R. Ashby.

Prezes Akademii Nauk ZSS2 !T.'i. Kiełdysz, określa cybernetykę
2/krótko, jako "naukę o procesach kierowania" , takie też określenie 

w -stipuje powszechnie w literaturze radzieckiej.^^

V  y.R.Askby, Wstęp do cybernetyki; Pyff Warszawa - 1S-1 r. s.15.
2/ Vystc^)ieni€ na I asnechzwiązkowej Naradzie Pracowników Nauki, 12 czerwca 

15'-‘1 •
k.', I'csyjs!:! wyraz "uprav.-lenje" tłumaczy jakoJ:iarowanie , uważając, 
że yoj;cie "kierowanie" jest szerszo niż sterov/anie, że sterowanie jest 
szczególnym prz^-padkiein kierowania. Określenie cybernetyki jako "nauki 
c strro\"iniu" rczpcv/szechnions w literaturze jjoiskisj, nie oddaje treści 
tej nauki i zwęża jej zakres dc wąskiej klasy obiektów. W języlru polskim 
"sterowanie" v:iąże się z obiektami posiadającymi specjalne urządzenia - stery 
3 cybernetyka zajmuje się nie tylko takimi obiektami, dlatego w pracy niniej­
szej będziemy używać terminu "kierov;anie".

3/ PrcT. N.W. Sołodownikęw, Problems uprswlenja kak v;ażniejszaja problema 
kibornictiki i awtcmatiki /w zbiorze Awtomati^zaskoje uprawlenje; Izdat.
Akad. Na ul: 3SS2 - kcsk>;a r. s. 13»
Akad. A.I.Bafg, Kiuiernietiku na służbu komunizmu; Hoskwa 196I r., s.5» 29;
7 . Iw3.no-,;, S.K.Szaumian, Ling-wisti^zeskije problemy kibiernistiki /w zbierze: 
ICibiornietiku na służbu komunizmu; s. 219.
A, A. Liap-unow, O niekotorych obszczych woprosach ki bierni etiki; Problemy 
Xibiernietiki nr 2/59; s. 23.
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Cybernetyka zajcu^e się za^dnieniami kiero\;ania złoionyisi procesami, 
zachodzącyrai v złożonych układach dynamicznych, zarówno w żywej przyro­
dzie, jak też w maszynach i społeczeństwie.

83 danie 1 porównywanie ze sobą procesów kierowania, zachodzących 
w różnorodnych obiektach, wymagało wprowadzenia jakiegoś zasadniczego 
pojęcia, umożliwiającego rozpatrywanie całej, olbrzymiej różnorodności 

procesów kierowania, z jednego, ogólnego punktu tridzenia.

Takim pojęciem jest w c y b e r n e t y c e O d g r y w a  ono 
szczególnie ważną rolę i wielu naukowców uważa je za pojęcie tak samo 
fundamentalne we w^ółczesnej nauce, jak pojęcie energii.

Cybernetyka bada więc procesy kierowania na zasadzie informacji.
Tworzy ona termiMlogię i zbiór pojęć umożliwiających charakteryzo­

wanie i porównywanie różnorodnych typów układów. Język i aparatura poję- 
ciotra cybernetyki, umożliwiają wykorzystanie osiągnięć jednej nauki 
przez inne oraz poroznaiewanit się specjalistów z różnych dziedzin; *
-w dziedzinia dowodzenia wojskami. ^

Zasadniczą ideą niniejszej pracy, wysuniętą i zgłoszoną przez
yO-łn* jó̂ st idea rozpatrywania dowodzenia jako złożo- 

neg^^^rocesu^JLnforroc^jne^o. So2petrując dowodzenie w tym ujęciu, praca 
niniejsza może być jakimś skromnym przyczynkiem do rozwinięcia 1 udowo— 
eześttienia teorii dowodzenia.

Uważam również, że wszystkie poważniejsze zamierzenia mające 

aa celu usprawnienie dowodzenia i automatyzację systemu dowodzenia 
powinny być poprzedzone wyjaśnieniem istoty, struktury i właściwości 
procesu dowodzenia i wyrażeniem ich w pojęciach cybernetyki. Trudno jest 
bowiem np.: usprawniać obieg informacji w dowodzeniu,bez uprzedniego 
zrozumienia, co to jest informacja, jakie są jej właściwości, jaką 
rolę spełnie ona w dowodzeniu.

!cr. V tej sprawie: ¥.P.Ashby, iistęp dc cybernetyki; P̂ ilT, ’darazswt? r.
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llylHia «]dconqrstan«J litmrmtwey przadstmrioay ^«st na końes 
P»»ej«

Ssesasólną tradaoić v pnej • posa koniaoaoieią dltt̂ ieh atadidw 
nad eybarnatyką ogólną • stanoiril sbyt ogólnikowy ebasaktar iatniaóąeaj 
litoratnry faehowo-^jakowaj i wojakowo-historyennaj*

Y wifkaaośei litaratnra ta /dotyeaąea problaaów dowodaania/ sawlara 
glównia ogólnikowo afoiwulowaniOt twiordaaniA i wnioaki^aia naaaadaiona 
aa tyła nalatyciOa aby aogły byó wykorayataaa Jako aatarial do pracy 

aankowaj*
Saeaagólnia brak jaat « taj litarataraa odpowiadaiago aatariala 

atatystyezaago, eharaktaryaająeago dowodaaaia v przasaleśei i obaeaia; 
brak Jast koakratnycb i śeiałych danyeb Uosbowyoba na pedatawia których 

aoiaa by było praaprowadsać konkrataą aaaliap*
Brak Jaat np* Zkaatfpująeych danych:
- atopiań obciążania /wykorayataaia/ różnych środków łączności 

w csasia ćwicsaś /czaa pracy» czas przaatojów/t
• czaa przabiaga róinorodaych iaforaacji poaifdzy róśayai 

azezablaai dowodzania;
• czas opraeowywaaia róśnorodayeh dokaaaatów» w róśayah waroakacht
• podział czasa pracy otlomr&w sztabów i dowództw różnych 

szczabli /ila czasa 1 aa Jakia czyaaości poświgcają w ciąga 

doby %alkir, ila i jakieh przastejów wystfpaja w ich pracy 

i dlaczego/;
• czas raakcji dowództw na różnorodna zaiaay zachodząca w położą- 
aia aa *^ola walki* przy różnych stopniach caatralisacji 

dowodzaaia-oraz wiała innych danych liczi>owyoh« keaiacsnych 
dla dokonania palnej analizy obi^^ inforaaeji w systania 

dowodzania.
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¿•brani« tych danych prsekraejta oesywiśel« snaczni« aioiliwośei 
^•dncgo człowieka« dlatego niestety« dane tego rodsaja nie aogły 
^  omglfdnione v ainiejssej pracy«

Yielka ałotonoćć i róinorodnoić zagadnied składających aif na dovo« 
dsenie wojskaai nie aoie być dziś przez jednego ezłowieka ogarnięta 
wszechstronnie i wyczerpojąco«

Uprawnienie całego systeoa dowodzenia wojskaoi lądowyoi w stpnin 
o^owiedniB do potrzeb - wyoagać będzie wieloletniej pracy dotyeh zespo­
łów ludzkich« złołonyeh ze pecjalistów róinyoh dziedzin nauki i techniki. 
Piątego tet,praca niniejsza nie pretenduje wcale do objęcia i wyczepanla 
całej złożonej probleeatyki związanej z dowodzeniem i jego usprawnieniem« 
Praca niniejsza - w zamierzeniu autora - ma być jedynie skromnym przyczyn» 
kiem do : .

- kształtowania nowego punktu widzenie na sprawy dowodzenia wojskami;
■ - stworzenia podstaw teorii dowodzenia« partej na nauce przyszłości«

jaką niewą^liwie jest cybernetyka t
- uprawnienia organizacyjnego /nie technicznego/ procesów informa- 
' cyjnych w dowodsaniu i przygotowania odpewiadniego gruntu dla

automatyzacji dowodzenia«
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1.0. DOWODZEIflE - JAKO ZlOŻOuY FROCSS IiiFORI-!ACYJIiY
1,1. Inforaacja w dowodzeniu wojskassi

1.1.1. Ztiorv - ich różnorodność, nieokreśloność i entronia

V działalności wojskowej aaay zwykle do czynienia ze zbioraai 
różnych elesentów.
Mogą to być zbiory:

- przedmiotów /rzeczy/, np. zbiór czołgów 5 pz, zbiór oap w magazy­
nie topograficznym, zbiór technicznych środków łączności sztabu

5 I>Z;
- ludzi i organizacji ludzkich, np. zbiór dowódców pułków 1 DZ,

zoiór oficerów sztabu 5 hZ,zbiór żołnierzy w 3 3pS|
zbiór pododdziałów 3p̂ i

- działań /procesów/ np. zbiór procesów zachodzących w natarciu 1 DZ 
/rozwijanie natarcia, odpieranie kontrataków, dowodzenie wojskami, 
zaopatrywanie, ewakuacja itp./, zbiór działań odwodu nieprzyjaciela 
/kontratak, obrona kolejnej pozycji, wzmocnienie częścią sił 
obrony pierwszego rzutu, walka z desantem powietrznym/;

- pojęć, np. zbiór przepisów dyscyplinarnych /Regulamin Dyscyplinar­
ny/, zbiór kryptonimów osób funkcyjnych /tabela kryptonimów/, 
zbiór poglądów na organizację i prowadzenia natarcia przez DZ;

- stanów, np. zbiór stanów pododdziałów 3 pz i(l/3 pz - naciera,
2/3 pz - odpiera kontratak, 3/5 pz maszeruje na rubież wejScia
do walki^; zbiór możliwych położeń /rejonów pozycyjnych/ dywizjonu 
rakiet taktycznych na polu walki; zbiór możliwych ugrupowań 

1 DZ.
Zbiór definiujemy przez pewną własność lub cechę A, którą każdy 

rozpatrywany element ma, bądź nie na; elementy mające tę własność 

stanowią odpowiedni zbiór A.
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Pojęcie zbioru /lub klasy/ jest jednym z najbardziej podsiiawowych 
pojęć w laatenatyce.

Podobnie jak pojęcie “punktu" w geometrii, tak i pojęcie "zbioru" 
jest pojęciem pierwotnym i nie podlega określeniu.*’̂  Przez słowo 
"zbiór" w matematyce roziinie się zespół pewnych bbiektów nazywanych 
elementami zbioru.

Pojęcie zbioru polega w istocie na tym, że pewnym obiektom przypisuje 
się właściwość /cechę/ ogólności. Inaczej.obiekty te według pewnych 
swych cech wchodzą do pewnej klasy, tj. tworzą zbiór.
Określić zbiór, to znaczy określić klasyfikację, czyli dla każdego 
obiektu mieć możliwość określenia: przynależy on do danej klasy czy 
nie. Np. dla zbioru "oficerowie sztabu 1 DZ" cechą wspólną elementów 
zbioru jest

1 - przynależność do korpusu oficerskiego /do zbioru nie należą
szeregowcy, podoficerowie i pracownicy cywilni/; 

o .2 - przynależność do 1 DZ /do zbioru nie wchodzą oficerowie
nie należący do 1 DZ/;

-»O3 “ przynależność do sztabu 1 DZ.
Przynależność elementu N do zbioru E możemy zapisać

N^E, lub N C E  
co czytamy: "N jest elementem B".

Można stosować również zapis symboliczny typu 
E { l ,M,N,0.... }

gdzie w nawiasie wymienione są elementy zbioru E. Jeśli np. rozpatrujemy 
zbiór E pułków 1 DZ,zbiór ten możemy zapisać następująco:

E ĵ 1pz, 2pz, 3pz, Ippanc, 1pa^ .

1/ por.np. W.Wrona, Matematyka; PWN, Łódź-Warszawa-Kraków, I96I, s. 5—6;
D.ii.ChorafaG , Procesy statystyczne i niezawodność urządzeń;

WNT, Warszawa 1563, s,13;
A.Mostowski, M.Stark, Elementy algebry wyższej, PWN Warszawa

1963 r. s. 7-8;
«»A.Ajżerman /i inni/, Logika, awtomaty.algftritray; Fizmatgiz,

Moskwa 1963 r., s.12-15;
P.Courant i H.Robbins, Cc to jest matematyka; PWN, Warszawa 1959 r.

s. 111-112.
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Zbiory mgą byćs
— skoĆBłOtto« jośli icb olcoMity aoiaa posttMrava^ 2« poaocą 
poimogo odcinto notoralaogo dągu liesb -^ioro
19» sbite iolftiorsy 3  lq;>eaot h jośt sbloroa olco£cso&;a;

— ni— koćcrono« Jośli oloa— by sbioni v podobny sposób ponuMrować 
sif nio dadjąt ąp* sbidr torów pocisków baubiey 122 aa Jost 
sbloroa aioskoóesonya*

Uogólniając wykła pojt^ia sdora« wprowadaono pojfcia sbiorów 

jodnostlDOwycb i  sbiorów pustych*

Zbioraa iadnostkowf« bgdsia sbiór składający sif s jadnogo tylko 
alaaaottt; np* sbiór dowódców 1 OZ /w chwili t^ /»"

Zbioraa pnstra bfdsia sbiór nia sawiarająey iadnago alaaaatu$ î *
zbiór dowódców ariaii w i OZ lab zbiór czołgów latających Ipcz*

Ola nassych jadoak calów» wifkssa znacsaaia posiada rosróinianie sbiorów 
so wsglfda na ieh akład« oa właściwości /esehy/ oloaaatów ricładowyeh 
sbioru* Z. togo pnnkta widsaniat sbŁory aotaay podsiolió na:

* jadnorodaa /słośona wyłącsdia s alaaaotów, która nia tylko 
posiadają jadnakową* wspólną eachą saaadnicsą At kwalifikującą 
obiaki jako olaosat danago sbiorot lacs taksa aają jadnakowa
i inna oachy drogś lub trsaeiorsfdna$ takiai sULoraai bfdą np'«
^iór aâ  V — 34 — 140; sbiór poeisków odłaskowo-bursących 
do haubicy 122 aat Aiór'ołówków *Foloaia HB**;

* rótaorodno* csyii słośono s alaaant^t która wspólną i jadńakową 
sają tylko eeohf /właśeiwośó/ sasadniesą« kwalifikującą dany 
obiakt do pawaago sbiorut inna saś cachy są u tych al— antów 
róinaf np* sbiór pocisków w OPZ jast cbloras rótaorodnyst ffdyś 
wśród tych pocisków aą pociski różnych kalihrówt o różnyn dsiełe- 
nltt i prsasnaczaniu; podobnie różnorodnya sbiorea jest zbiór 
aoiliwyeh działaś odwodu ogólnego /obrcus, kontratak, itzŝ ocnieoic 
piarwezego żzutu’,  walka z d ssan tes powi?tr£.ayis^'.
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Sóżnorodność zbioru cożna wyrażać dwojako» Hożna ją określać ilością

różnych eleasntćw zbioru, wówczas np» różnorodność zbioru pułków
1 DZ będzie równa 5 ełeaenton /*! pz, 2 pz, 3 p2» 1 ppanc, 1 pa/.
Kożna tsż określać różnorodność przez logaryta liczby różnych eleaentów
zbioru /w powyższym przykładzie log 5/* Jeżeli za podstawę logarytnu
przyjmiemy 2, to wówczas różnorodność wyrażać będziemy w jednostkach

1/ć'̂ -jkov.-ych , nazywanych bitami.
V powyższym przykładzie różnorodność zbioru pułków *1 DZ, wyrażona 
w bitach wynosi:

loggS = 2,32 bita.
y ogólnym przypadku, jeśli mamy zbiór S złożony np» z 7 elemen­

tów: A , A ,B ,B ,C ,D, D
S I  A,A,B,B,C,D,D^

przy czym elementy są jednakowe, tak jak i elementy B,B oraz D,D - 
- to różnorodność takiego zbioru wynosić będzie tylko 4 elementy 
/A,B,C,D/ a wyrażona logarytmicznie wynicie : 

logg 4 = 2  bity»
Różnorodność o wartości jednego bita będziemy mieć jedynie wówczas, 
gdy zbiór składa się tylko z dwóch różnych elementów /np» różnorodność 
płci człowieka wynosi: log2 2 = 1  bit/.

Jeżeli wszystkie elementy zbioru, w swych istotnych dla nas cechacł 
są identyczne, wówczas zbiór taki nie posiada żadnej różnorodności 
/łogg 1 = 0 / .

Bardzo często, gdy oceniamy różnorodność jakiegoś zbioru, 
interesują nas nie wszystkie różnorodne cechy takiego zbioru, lecz 
tylko niektóre z nich, na których skupiamy swoją uwagę, abstrahując

1/ Sztuczne słowo, utworzone przez amerykańskich naukowców Johna Tackey'a 
i Claude Shannona z wyrażenia "Blnary digiT"; oznaczającego liczbę w dwójkowych układzie.
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od innych cech, v danyo wypadku nieistotnych dla nas*
Jeżeli np, na pewnei odprawie znajdują się oficerowie w stopniach 

kpt*, njr, ppłk, do dwóch korpusów osobowych: piechoty
i artylerii, i mający wiek 35, 3?, 38, 39t ^1» ^3, 45 łat,
to różnorodność tego zbioru możemy oceniać według trzech cech: stopnia 
wojskowego, korpusu osobowego i wieku, abstrahując od innych cech, 
takich np. jak wzrost, ciężar ciała, kolor włosów, wykształcenie, 
Ro^atrywana wg tych cech różnorodność zbioru będzie wynosić:

- różnorodność stopni = 4
- różnorodność korpusów = ¿
- różnorodność wieku = 6

czyli razem 4 x 2 x 8 = 64 elementy, co w bitach da:

10^2 ^ = 2 bity

+ log2 ^ = 1 bit
+ log2 8 =

6 bitów
Rozpatrzmy teraz następujący przykład, związany z przykładem poprzednia. 
Przykład 1,1,1. A

Wśród oficerów będących na odprawie znajduje się oficer 
Jan Kowalski, którego nie znamy. Postawiono nas pytanie : jakie cechy 
/spośród rozpatrywanych/ posiada oficer Jan Kowalski ? Ponieważ nie 
znamy go, a więc i nie możemy rozpoznać w zbiorze, nasza niewiedza 
co do osoby Kowalskiego jest absolutna /z punktu widzenia interesują­
cych nas cech/. Nie wiemy w jakim stopniu jest Kowalski /cztery możli­
we stopnie/, ani do jakiego korpusu osobowego należy /dwie możliwości/ 

ani też w jakim jest wieku /osiem możliwości/. Niewiedza nasza obejmuje 
więc łącznie 64 możliwości /4 x 2 x S/, jednak nie możemy określić, 
która z nich rzeczywiście odpowiada osobie Kowalskiego, Taką sytuację



- 15 -

iiastfiaay ^i££^£Śioności^ w stosunku do osoby oficera Jana Kowalskiego 
/ze względu na oî ireślone cechy/ 4 

Hozpatrzay jeszcze jeden przykład,
Prz^'kład_2^1^j._B

Wiadomo, że w rejonie A, B, C, D /rys. 1/ znajduje się pododdział 
rakiet nieprzyjaciela, lecz nie wiadomo w którym konkretnie kwadracie 
znajduje się ten pododdział. Ponieważ rejon A, B, C, D obejmuje na 
mapie 32 kwadraty, mamy więc do czynienia ze zbiorem możliwych położeń 
pododdziału, złożonym z 32 różnorodnych elementów. Różnorodność tego 
zbioru w bitach wynosi log^ 32 = 5 bitów.

A iA 49 20 14 22 23 ’2»« B

35 i 1 3 5 6 6

9 40 44 41 45 4̂ \5 4ś

35 M 46 49 20 24 22 25 IM

31 15 U Ił 28 29 30 34 32
D C

rys.l

Nasza niewiedza co do rzeczywistego położenia pododdziału rakiet 
obejmuje więc 32 możliwości /przyjmujemy dla uproszczenia, że są one 
jednakowo prawdopodobne/ - inaczej—nieokreśloność rzeczywistego 
położenia pododdziału, obejmuje 32 możliwości. Jak wxdać, nieokreślo­
ność jest odpowiednia do różnorodności. Gdyby różnorodność wynosiła 
np, tylko dwie możliwości - nieokreśloność również dotyczyłaby tylko 
tych dwóch możliwości, ^

Podobnie jak różnorodność, tak i nieokreśloność można wyrażać w bitach. 
(f powyższym przykładzie, prawdopodobieństwo znajdowania się podziału 
rakiet w dowolnym z 32 kwadratów mapj' było jednakowe i wynosiło
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p B ̂  y a ni«okr«61o&o6ć t«go, v któryś kiradrsci« pododdział znajdują
sic rzeczywiście« sożna wyrazić jalw log 3̂2 = 3 bitów.
Tak więc, jeśli przez k oznaczymy ilość możliwych wyników / jednakowo
prawdopodobnych/, prawdopodobieństwo /P/ uzyskania jednego z tych

1 itryników będzie wynosić v naszym przykładzie a nieokreślo­
ność takiego zbioru wyników wyniesie log^ k.
Jeżeli dla k możliwych wyników nieokreśloność równa się Icg^ k - to
nieokreśloność każdego z tych wyników równa się •

i/Formułę tę możemy przekształcić następująco:

s ̂  • log k, ale k s ̂  , więc log k s log /^/«

1 1 «k kwobec tego • log k s • log /^/* Ponieważ log /— / =

1 k i= log k - log 1, możemy zapisać« log “  = ~  * /log k -

- log V *  Po wyniesiśniu przed nawias - 1, otrzymany ~  " /log 1 -
- log k/» Log 1 - log k - to jednak nic innego jak logarytm ułamka
1 1 1  « wobec czego możemy zapisać« że ~  “ /log 1 - log k/ = ~  •

1 1 1 1/- log ip/ = “ ̂  • log łT"* • k” ^  innego jak prawdopodobień­
stwo /P/ uzyskania jednego wyniku przy k możliwych wynikach..Jeżeli

1 1każdy z tych wyników oznaczymy przaz a, to wówczas ^  * log -j“ =
= - Pa • log Pa.
Vówczaa nieokreśloność przypadająca na każdy z możlitrych wyników

1 1powyższego przykładu będzie wynosić — Pa • log Pa = * 32 * ^3^/ •

c - ̂  • /log 1 - log = - ̂  • / 0 - 5 / s - ^  • / ’“ 5 / = ^ *

czyli 0,136 bita.
W praktyce wojskowej często jednak mamy do czynienia z sytuacjami.

1/ Przekształcenie to podaje Z. Rówieński w książce Filozoficzny zarys cyberne< 
tyki; ki¥« Warszawa 1363 r.; s.73*
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V których prawdopodobieństw« sdarsań nia są jadnakowa i wówczas 
niaokraślonoóć musiay oceniać inaesej.
Rozpatrzay następujący pri^kład.
Przykład 1«1«1« C

Yiadoao, ta w raj<mia d« B» C, D /rys. 2J obajaującya 4 kwadraty 
■apy, snajdttja się podział rakiet nieprzyjaciela« przy czya prawdo­
podobieństwo znajdowania się pododdziału w kaidya z kwadratów są nastę­
pujące.

A
A 2.

Pi= i Pt*T
3

i

C

' j •  h  ** 'a '

V tej sytuacji,nieokreńloność całego zbioru będzie równa suaie nie­
określoności poszczególnych wyników.

Jak Juś wieąy« nieokreśloność poszczególnych wyników notesy 
obliczyć Jako - p^ . log P̂ , Oznaczając poszczególne wyniki Jako 
*1* *2* *3* *4 ®A*®kreślottOść całego zbioru nośliwyeh wyników 
obUe.,., j.ko - . 1.« . Jo, 1.2 - ’ 10« -

~  * los ̂ 4 « —  po po4rta«lmia «4pmł.4iileli rartoéel pnwdopote-
bieństw dat
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leg / f  / • log / f  / • log / ^ / -  f  •

• log / ~  / = - • /log 'l - log 5/ - • /log 1 - leg 5/ - ^  •

• /log 1 - log 10/ - • /log 1 - log 2/ = - F  / - 2,3/ - -ą

/- 2,3/ - 10 /- 3,2/ - ^ / - V  =

• - 5 * 5 * 10 2 10

= = 1,74 bita.

Gdyby prawdopodobieństwa wszystkich czterech możliwych wyników
i

zbioru były jednakowe i wynosiły ~ 3̂ ” ^  wówczas
nieokreśloność całego zbioru wynosiłaby logg ^ = 2, a więc byłaby 

większa o 0,26 bita.
Dochodzimy więc do istotnego wniosku, że przy rwnych prawdopodo­
bieństwach możliwych zdarzeń /wyników/ na żadne ze zdarzeii możliwych 
nie nożna l^zyć bardziej lub mniej niż na pozostałe, wobec czego 
przewidywań^ wyni^ ¿est wówczas_całkowicie nieokreślone /maksymalna 

nieokreśloność/.
Im bardziej natomiast różnią się między sobą prawdopodobieństwa 

możliwych wyników /zdarzeń/, tym łatwiej można przewidzieć wystąpienie 
jednego z nich i tym mniejsza jest nieokreśloność całego zbioru 
możliwych wyników. Jeżeli prawdopodobieństwo jednego zdarzenia 
V pewnym zbiorze jest równe 1 /a zatem pozostałych = 0/ przewidywanie 
staje się całkowicie i w pełni określone /nieokreśloność zostaje 

całkowicie ustmięta/.
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Nieokreśloność mierzy się wielkością nazywaną entropią, oznaczoną 
przez H i wyrażaną w bitach,
Używając znaku sumy £  i oznaczając kolejność wyrażeń /'l,2,3f4
k wyrażeń składowych/ litorą nn cnT:'ô  i:.

przedstawić następująco:
i = k

E = - E Pa^ log Pa,.

Nawet bardzo pobieżna analiza zbiorow, z jakimi mamy do czynienia 
w rzeczywistości, doprowadza do wniosKu, że kwalifiKując zbiory 
można zastosować jeszcze inne kryteriuin podziału.
Rozważmy następujący przykład.
Przykła d 1.1.1.

Na pierwszym stole mamy rozłożony komplet części pistoletu 
wz. na drugim zaŝ  kompletny złożony pistolet.
Zapytani, co znajduje się na pierwszym stole, zwykle odpowiadamy, 
że"CBęści pistoletu wz. 33*' lub"rozłożony pistolet wz. 33" 
natomiast z reguły nie odpowiadamy, że "pistolet wz. 33".
Zapytani zaś, co znajduje się na drugim stole odpowiadamy, 
że "pistolet wz. 33"t natomiast nigdy nie mówimy, że "złożone części 
pistoletu wz. 33"t chociaż na drugim stole nie ma ani jednej części 
więcej, ani mniej, nie ma ani jednego grama metalu więcej, eni mniej -
- niż na stole pierv/szy.u. \

1/ Nie wyjaśniam tu dokładniej tego pojęcia, jego pochodzenia, znaczenia, 
związku między entropią fizyczną i cybernetyczną itp., gdyż moim zdaniem 
jest ono dokładnie scharakteryzowane w istniejącej literaturze.
Por. np.:
1/ A.M.Jagłom, Prawdopodobieństwo i informacja KiW - 1963; s.53-90;
2/ P.de Latil, Sztuczne myślenie - wstęp do cybernetyki; P W T  1956 s.260;
3/ W.R.Ashby, Wstęp do cybernetyki; ?rfl.'-'196l s.248-252;
4/ J.A.Poletajew. Zagadnienia cybernetyki; PWT-I96I s.83;
5/ W.Weaver, l':atie!aatika informacji, w Zbiorze "Awtooaticzeskoje uprawlenje; 

Izd.AN S3SR 1961; s. 130.
6/ L.Brillouin, Nauśa i tieorja informacji; FiZiuatgiz, M-196I; s. 1?,

2/ Z 16-stu zapytanych osób, jedenaście dało podobne odpowiedzi.
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I*'a obydvni stołach namy przecież dwa zbiory jadnako%rych i w jadztakowej 
ilości występujących elementów* Dlaczego więc te dwa zbiory, zawierają­
ce jednakowe elementy /składniki/ nie są dla nas identyczne ?

;ia czym polega w istocie różnica między nimi ? Analiza tego 
przykładu prowadzi do wniosku, że różnica może polegać jedynie na tym, 
iż pierwszy zbiór /oddzielne części/ jest zbiorem niex^orządkowanym, 
części nie stanowią jednolitej całości, nie mogą współdziałać ze sobą 
i żadna z nich nie może wykonywać tego zadania, dla wykonywania 
którego została wytworzona i przeznaczona*

Natomiast drugi zbiór /pistolet złożony/ jest zbiorem ią)orząd- 
kowanym z punktu widzenia przezxiaczenia i właściwości jego części; 
części stanowią jednolitą całość, każda z nich może vykony%rać przez­
naczone dla niej zadania, a wszystkie współdziałając ze sobą, umożli­
wiają wykonywanie zadania przez cały zbiór, w skład którego wchodzą 
/pistolet - jako całość/* V ten sposób dochodzimy do podziału zbiorów 
na : ,

- zbiory nieuporządkowane 1

- zbiory uporządkowane*
Przykładami zbiorów nieuporządkowanych mogą być np* zbiór liczb 

naturalnych 3,3,6,1 ,5»7i czy też kompania, która na polu walki uległa 
panice. Bardziej jednak niż zbiory nieuporządkowane, interesują nas 
zbiory uporządkowane, gdyż z takimi zbiorami w zasadzie najczęściej 
mamy do czynienia w wojskowości*

Tegc rodzaju zbiory wyodrębnimy, nadając im nazwę układów*
Tak więc, układeta będziemy nazywać zbiór uporządkowany, inaczej - 
— zespół elementów związanych z sobą wzajemnie w jedną całość, która 
posiada właściwości jakich nie mają poszczególne elementy tworzące 
tę całość*

Układy mogą mieć różne stopnie ziożoncŁci, przy czym 
mniej złożone układy, mogą być czę-iicisii układów Cird̂ ie.j
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złożonych. Takie układy, wchodzące v skład innych tikładów będziemy 
nazywać podukładani.

Różnica między układem a podukładem jest jednocześnie względna 
i absolutna. Jest ona względna, gdyż każdy podukład jest jednocześnie 
układem w stosunku do elementów tworzących ten podukład. Jest ona 
absolutna, gdyż wszystkie podukłady jakiegoś układu, zawsze pozostają 
podukładami ze względu na ten układ.

Zastosowanie jednego lub drugiego terminu, zawsze będzie zależeć 
od tego, co i z jakiego punktu widzenia rozpatrujemy,
I tak np. sztab dywizji możemy traktować jako układ, a jego wydziały - 
- jako podukłady tego układu.

Jeżeli jednak rozpatrywać będziemy sam tylko wydział operacyjny sztabuf 
wówczas wydział ten możemy traktować jako układ, podukładami którego 
będą poszczególni pracownicy wydziału.

Wprowadzone tutaj pojęcia zbioru, różnorodności, nieokreśloności 
i entz^pii, jak również pojęcie bitci jako jednostki miary różnorod­
ności, nieokreśloności i entropii, a także pojęcie układu, będą 
bardzo przydatne i często używane w dalszych częściach niniejszej 
pracy. W szczególności, ułatwiają one znacznie wprowadzenie i analizę 
pojęcia informacji.

1.1.2. Pojęcie informacji

Jedno z podstawowych pojęć cybernetyki, coraz powszechniej 
ostatnio używane^pojęcie^informacji’- jest jednocześnie jednym 
z najsłabiej opracowanych pujęć. Norbert Wiener stwierdza, że informa­
cja "nie jest ani materią, ani energią"'’̂  oraz, że,,informacja jest 
nazwą treści zaczerpniętej ze świaia zewnętrznego"^'^ - i to jest

V  Ü).Wiener, "lubieraietika", Sowietskoje Radio 1958 r. s, I66;
U-/ ii. Wiener, Cybernetyisa a społeczeństwoj KiW iy60 r. s.l6.
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w zasadzie wszystko, co pisze on o istocie informacii* Claude Shar.non 

rozpatruje tylko pojęcie »Ilości inforaacji". nie zastanawiając się 

nad tym, czym jest sama informacja i jaką treść należy ułożyć w to 

pojęcie. W. Ross Ashby, poświęcając dwie strony /w swej ^ 0  stronico­

wej książce/ komtiaikacji /łączności/ również nie wyjaśnia tego 

pojęcia, pisząc tylko, Że "prsenazjnrfana informacja nie jest wewnętrzną 

właściwością indywidualnego komunikatu”

Francuski cybernetyk Pierre de Latil, powołując się na Wienera stwier­

dza, że »informacja jest miarą stopnia zorganizowania układu»
• Vi jeszcze tylko kilka wierszy pośv;ięca jedynie »ilości informacji»

- a nie informacji w ogóle.

Pojęcia »informacja" i »ilość in.ormi.cji» utożsamiają i używają
5/ - • *5/ich zamiennie także i następujący autorzy A,M.Jagłom , L.Brilleuin ,

S. Goldman'^^, S. Beer 2 polskich autorów, pjof.dr Henryk Greniewski 

przez informację rozumie »wszelki sygnał, wszelki k_^omunikat^ ŵ ^̂  

zezwolenie, wszelki nakaz i, zakaz» i uważa, że każda informacja
10/ - z czego wynika,musi posiadać »nadawcę, odbiorcę, treść, formę* 

że nie może być informacji nie przekazjr^anej.

Pik dypl, A. Aponowicz w Myśli Wojskowej uv;aża, ze »pojęcie informacji 

obejmuje całokształt wymiany wiadomości łącznie ze środkami, sposobami 

i drogami tej v;ymiany, nie mniej jednak termin informacja używać

będziemy niekiedy również w znaczeniu wiadomości». 11/

1/ V/stęp do cybernetyki, PWIT 1361 i**
3/ Sztuczne myślenie - wstęp do cybernetyki; ?W? 1356' r, s. do2-,

5/ wIerojatnost’i informacja. Piżma,tsiz, ■ H 15*60 r. />■ 13^5 r. r.akiadem
ukazało się polskie tłumaczenie "Prawdcoodobienstwo i inicrmacjaii s. yl-r.. 

6/ Hauka i tieorja informacji; Fizmatglz, M 13-SO r.- a. ■•3 - 20.
?/ Tieorja informacji; IIL - M 19i?7l £. ? 11'
o/ Kibioruietika i uprawienije prolzwodztwym; Fizmetgiz, : s. oo,
9/ Piemonty cybernetyki; ?’̂/N 19"5 r. ̂ s. 2;%
10/ Cy - lei u KiV̂  1965 i "
■'■:/ Myśl WojtkcwŁ nr V 61 n,.
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Twórczą ióeę» która aoże być podstawą prób określenia istoty /i innych 

właściwości/ iaiorułacji, wysuwał I.b.Iiowiięjrf swyc artykule ” 0 nie- 

kotorych aietodologiczeskich probleaacb kibiernietiiti", uwaiając 

inforaację za ‘’uporządkow'aae odbicie". Ten punkt widzenia przyj 

jako podstawi do dalszych rozważać nad istotą inicrir.acjl, 

Przeariaiizujeay następujące prz^d/iac^-.

Przykład 1.2. /./___
Leży przede :iną mapa. Materialnie - to tylko papier i larlr, 

Jednak z tej aapy odczytuję mnóstwo danycii o terenie, są v/ięc te ćaue 
zawarte w mapie i to niezależnie od te-o, czy ja /lub któi inny/ 

patrzę na napę czy nie.

Przykład /1^1_> k. _B/

Patrzę na czołg. Poznaję, że jest to T-5*+. Załóżny, że man 

towarzysza, któremu opisuję ten czołg przez teleton. Cnreślam jego 

budowę, stan zewnętrzny^uzbrojenie, ilość członkov: załogi, prędkość 

poruszania się, zdolność pokonywania przeszkód itp, oczywiście^v/szyst- 

kie*' te dane /oprócz aktualnego stanu i stopnia zużycia/ zav;órte są 

w^Instrukcji czołgu T-^" i znając instrukcję nógłbym je podać róv;nież 

nie widząc czołgu, Ale skąd się cne wzięły w instrukcji - z ientazji 

czy 2 teoretycznych obliczeń ? Niewątpliwie nie. Zostały one zaczer­
pnięte", wydobyte" z samego czołgu - dro^ą pomiarów jego para:cetróv/ 

i właściwości. Jeżeli nawet ja wymieniam te dane "za pośrednictwem" 

instrukcji - to niezależnie od tego są one zav/arte w samym czołgu. 

Więcej - w czołgu są zawarte również i takie "indyvadualne i konkret­

ne" dane, których nie ma i nie noże być w żadnej instrukcji /np,, 

że czołg jest zabłocony i ma rozciągniętą lewą gąsienicę/ - a jednał: 

ja je podaję swemu towarzyszowi, Z czołgu - więc muszą być v; nim

1/ W zbiorze;Kibiernietiku na służba komunizmu, Hosirwa - Leningrad 196I r,; 
s. ćC',
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zawarte. Są one w tya czołgu niezależnie od tego, czy ¿a podaję je 
snecau towarzyszowi* czy istnieje jakiś proces łączności oiędzy nasi* 
czy nie, niezależnie nawet od tego,czy w ogóle widzę ten czołg.

Przykład /i«1,2, C/
Patrzę aa teraoaetr umieszczony w cieniu. Odczytuję temperaturę:

+ 15°C* Za kilka godzin patrzę ponownie i stwierdzaa, że termometr 

wskazuje + 22°C, Czerpię więc z terabnetru dane o aktualnej temperaturze 

powietrza, gdyż stan /wskazanie/ termometru jest odbiciem temperatury 

powietrza.

Przykład / 1 .2, D/
Przybj'vao do pododdziału, którego nie znam i o którym nie mam 

żadnych bliższych danych. Obsez*wuję wygląd i zachowanie się żołnierzy, 

porządek koszarowy, realizację porządku dnia i w wyniku tej obserwacji, 

nie rozmawiając nawet z nikim, wyrabiam sobie pewną opinię, uzyskuję 

pewne dane o tym pododdziale. Skąd uzyskuję te dane ?. Z samego pododdzia* 

łu — drogą obserwacji. Muszą więc być te dane zawarte w pododdziale.

Podobne przykłady można by mnożyć w nieskończoność, uważam 

jednak, że kilka przytoczonych powyżej wystarcza dla wyciągnięcia 

pewnych wniosków.
Otóż zarówno mapa, jak też czołg, termometr i pododdział - układy 

materialne, złożone z materialnych składników, zawierają w sobie także 

coś niematerialnego, mianowicie - pewne dane.

To co uzyskuję ze studiowania mapy, obserwacji czołgu, termometru 

czy pododdziału nie jest materialne, gdyż zachowuję się niezgodnie 

2 podstawowym prawem zachowania materii / s a s y ,  energii/.

Dane z mapy mogą czerpać dziesiątki,setki ludzi — lecz w samej 

sapie bynajmniej ich nie ubywa. Podobnie a innymi przykładami.
A przecież z prawo zachowania ciaterii wynika, że chcąc otrzymać energię 

/lub masę/ w jakimś miejscu, -.’ynatkować tn;>ą suią je; iZośż
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V innys aiejscu. Jeżeli energii /lub aasy/ przybywa w pewaya ciejscu, 

to V innya aiejscu ausi jej ubyć.

2 daayai czerpanyai z niapy, czołgu itp* tak jednak nie jest. 

irie są v/ięc one aaterią, choć są nierozłącznie z nią związane, są po 

prostu w niej zawarte.

Atrybutaai aaterii są:* siasa /energia/, przestrzeń, czas, ruch i odbicie. 

Jeżeli to co zawarte jest w sapie, czołgu, termcsetrze, pododdziale - 

- i co rozpatrujesy - nie jest ani sasą /energią/, ani przestrzenią, 

czasea czy ruchea - soże być tylko odbicien,

Odbiciea czego ?

I-!apa jest odbiciea terenu /jest izomorficzna względem terenu/,

V czołgu odbita jest myśl konstruktora, praca ludzi i maszyn wykonujących 

ten czołg a także cała poprzednia praca załogi oraz oddziaływanie 

różnych obiektów i czynników, któremu podlegał czołg w przeszłości. 

Podobnie z termometrem, z tym że najistotniejsze jest tu odbicie aktual­

nej temperatury powietrza, V obserwowanym pododdziale odbite są nie 

tylko indywidualne cechy jego składników, lecz także cała praca 

wychowawcza i szkoleniowa, która z nim była prowadzona, odbite są 

przeszłe zdarzenia, które pozostawiły pewien ślad.

To odbicie jakie na pewnym układzie pozostawia oddziaływanie 

innych układów, czynników, zdarzeń, nazy-;ać będziemy informacją, 

zawartą v danym układzie.

Analiza wielu dziesiątek przykładów doprowadza do wniosku, że każdy 

.ukladyzawsze i obiektywnie zawiera w sobie informację, charakteryzującą 
ten układ.

Wysunięcie tego vniosku uzasadnione jest również faktem, 

że nie można znaleźć przykładu, który byłby zaprzeczeniem takiego 
v m  osku.
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Tę informację, zawartą w każdym układzie i charakteryzującą układ, 
będziemy nazywać informacją związaną z układem, lu^ krotko ~
-infor-zacją
Każdy układ zawiera w sobie informację związaną. Czy oznacza to jednak, 
że każdy układ może być źródłem informacji ? Dokładniejsze rozważe­
nie tej sprawy prowadzi do negatywnej odpowiedzi na postawione pyta­
nie. Otóż źródłem informacji, układ może być tylko dla jakiegoś 
innego układu. Aby więc jakiś układ mógł być źródłem informacji - 
— musi istnieć drugi układ o odpowiednim stopniu organizacji, 
który będzie zdolny do przyjmowania /odbierania/ informacji w wyniku 
współdziałania z pierwszym układem. Np. czołg nie jest źródłem 
informacji dla drugiego czołgu, lecz jest nim dla człowieka. 
Stwierdzenie, że każdy układ zawiera w sobie informację związaną 
nie oznacza też bynajmniej, że każdy układ noże przyjmować informację 

od innego układu /otoczenia/.
Każdy układ może przyjmować oddziaływania energetyczne swego

otoczenia. Oddziaływania te mogą pozostawić ślady względnie trwałe
/np. ślad pocisku na pancerzu czołgu/ lub nietrwałe /np, ślad stóp
na mokrym piasku plaży, ślad deszczu na czołgu/. Te oddziaływania

. .1/energetyczne, które prof. dr Henryk Greniewski nazywa zasileniami, 
powodują pewne zmiany w układzie,na który są skierowane. Skutki 
tych oddziaływań energetycznych odbijając się na układzie, wprowa­
dzają do niego informację, która odtąd związana jest z układem, 
tak długo, dopóki inne oddziaływania energetyczne jej nie usuną.

Tak więc źródłem informacji związanej z układem, w układach 
o stosunkowo niskiej organizacji są oddziaływania energetyczne.
Takie układy, które mogą przyjmować jedynie oddziaływania energetycz­

ne będziemy n?;zywać układami niecybernetjfcznyai.

i/ Cybernetyk« z lotu ptikaj wyd* 2; KiW, Warszawa 1963 r* s.5‘*
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Istnieją jednak również układy, które mogą przyjmować i przeka­

zywać nie tylko oddziaływania energetyczne^lecz również mogą odbierać 

informacje od innych układów /od otoczenia/, wykorzystywać je dla 

swych potrzeb i przekazywać je innym układom, zdolnym do przyjmowania 

informacji.

Takie układy będziemy nazywać układami^c^bernet^cznyni lub 

informac^n^mi, one też szczególnie nas interesują, gdyż jednostki 

wojskowe, dowództwa i sztaby są właśnie układami cybernetycznymi.

W układach cybernetycznych, zasadniczą rolę odgrywa wva^na

/£r^kazjrwanie/_inf ormacTi_-_cz^li_ł5czność^

Łączność /komunikowanie się/ polega na wymianie informacji między 

układami, może w ię c mieć miejsce jedynie pomiędzy układami cybernetycz­
nymi. W dalszym cią^u będziemy rozpatr^rwać istotę i inne właściwości 

informacji-w procesie jej wymiany, w procesie komunikowania się

/łączności/. Łącznością zajmuje się specjalna dziedzina wiedzy -
' 4/- mianowicie teoria informacji. ■

Teoria informacji została opracowana przez inżynierów łączności.
2/ . 3/Podstawy tej teorii S:worzyli R. Hartley , C, Shannon i W.Weaver ,

4/ - •oraz D.Cabor . Opracowana ze względu na potrzeby techniki łączności,

teoria ta,jest teorią wyłącznie ilościową i rozpatruje łączność 

głównie w jej aspekcie technicznjnn. Dla inżyniera budującego i obsłu­

gującego urządzenia łączności nie ma żadnego znaczenia co przekazuje 

się w kanale łączności : ”2 x 2 = 4 ” czy też ”2 x 2 =  7”;„lód jest 

gorący” czy,/Karabin jest bronią”; "nacierać” czy "aptukairone /?/ ”

- jegt obojętne czy przekazuje prawdę czy nieprawdę, ilość czy jakość.

"./ 1'az’nfsna też - szczególnie w SSRR "ogólną teorią łączności” /por.np. 
i.Charkiewicz,.Zarys ogólnej teorii łączności — teoria informacji; wyd.
moi; - •19'̂ 7P/ T rzn sird n p ior c f Information;"Bell System Technical Journal” 1328 r. v.7, ii 3. 
£ . 5 5 5 * 5 5 4 t-kumacacniC: Pieredacza informacji; "Tieorja informacji 
i  prli«t*fiija -  Żixmatgix‘, M.i959 r , s . 3-35/.

3/ Th« Tłieorj of CeaMunicationj University ci Illinois Press,
Vrb«n«,lUitt«U 1949 T.

V  Cemmanicttiofiłi^*«^ *"* Cybeyhetic»; Institute of Radio Engineers - 1354 r.
CT - 1  j December,p>.
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Dla inżyniera łączności ważne jest głównie, aby to co zostało nadane 
/niezależnie od tego^ma sens^czy nie ma sensu/ zostało przekazane 
jak najbardziej efektywnie i odebrane bez zniekształceń.

Z punktu widzenia potrzeb dowodzenia / i w  ogóle działalności 
społecznej człowieka/ te kryteria nie są wystarczające. Odczuwa się 
wyraźną potrzebę uwzględniania także i semantycznego aspektu łączności, 
a więc rozwijania teorii informacji również i w ujęciu semantycznym.

Ten postulat zawsze będziemy mieć na uwadze w dalszej części 

niniejszej pracy.
Określmy teraz platformę wyjściową do dalszych rozważań. Otóż 

obecnie, w związku z pojęciem informacji /w aspekcie jej przekazywanie/ 

istnieje następująca sytuacja:
- przez pojęciejjinformacja rozumie się “ilość informacji", mamy więc

jedynie samo pojęcie "ilości informacji"; j/informacja" i "Ilość
i/informacji" •» to synonimy /;

2° - pojęcie "wiadomość" - rozumie się dwojako:
a/ wiadomość i informacja - to jedno i to samo, iryrażenia

 ̂ • 2/ te są uważane za synonimy;
W  pojęcie "wiadomośtt" uważane jest za pojęcie szersze niż 

"informacja", tak np. G. King pisze, że "informacja to coś, 
co jest zawarte w yiadomości"^^; przez to coś. rozumie 
się pewną nowinę zawartą w wiadomości, czyli, że informacja

* Vto nowina zawarta w wiadomości;

1/ por. przypiski na str
2/ Taki pogląd reprezentuje np. prof.dr Kenryk Greniewski, który w czasie 

konsultacji udzielanych autorowi niniejszej pracy, wyraził życzenie zazna­
czenia tego. Podobnie widzi tę zależność płk dypl, A.Aponowicz /Myśl 
Wojskowa nr 4/6l, s. 32-33/»

3/ Czto takoje informacja; "Awtomaticzeskoje uprewlenije" - Izd.AN SSSR; 
M-1961 r., s. 112-114;

4/ I..ITowik,Kibieraietika; Gospolitizdat, iî-1563 r. s.4l, Z.Hov.-ier.si-d i inni. 
Filozoficzny zcrys cybernetyki; KiW, F.K.Ar.rchln -
-ekcćemik» Fisjołogija i hibierri etika ; l o i n ; . : ' k  ..tl-i 
Izd. Soi.-fikcn,lit., M
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3 - przez "wartość” inforoacji, rozumie się subiektywną właściwość

inforaacji, rozpatrywaną z punktu widzenia potrzeb odbiorcy

infonaacji« "Wurtość informacji można określić poprzez wzrost

prawdopodobieństwa osiągnięcia celu, dla którego zbiera się
1/informację” - pisze A. Cbarkiewicz,

Tego rodzaju poglądy - choć dość powszechnie obecnie przyjęte - 

nasuwają szereg krytycznych uwag, gdy podda się je analizie.

Po pierwsze, jeżeli "informacja" oznacza to samo co "ilość 

informacji" to ;

- V ogóle neguje się istnienie i znaczenie jakości w dziedzinie 

porozumiewania się /komunikowania/, gdyż wówczas zdobywanie czy
tiopracowywanie informacji oznacza zdobywanie pewnej ilości 

"Informacji i "opracowywanie ilościowe";

- dziwne jest mówienie, że istnieje sama tylko ilość czegoś, 

alSowiem jeżeli "coś" istnieje obiektywnie, oprócz ilości musi 

posiadać swą jakość; ilość z jakością są dialektycznie związane; 

czy można np* mówić, £e"amunicja" oznacza po prostu "ilość 
amunicji" ? ;

- nie ma sensu rozpatrywanie i badanie rodzajów informacji

i ich właściwości « co ma przecież duże znaczenie praktyczne - 

- gdyż wówczas trzeba by było mówić o rodzajach i właściwościach 

"ilości* informacji — co wyraźnie nie ma sensu.

Po d m g i e . utożsamianie pojęć "wiadomość" 1 "informacja" nie budzi 

co prawda zastrzeżeń, lecz traktowanie informacji jako nowiny zawartej 

w wiadomości prowadzi już do znacznych kłopotów.

Mianowicie, jeżeli w wiadomości nie ma nic nowego, to nie ma w niej 

informacji i nie można w takim przypadku mówić np, o przekazy\f3niu

1/ por, przypisck na str. 31 książki L.Brillouina "Nauka 1 tieor^a informacji"; 
Fizn£t<^7, H-1560, oraz "0 cennośti informacji", Problemy kibiernietiki
nr r.
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informacji a tylko o przekazywaniu wiadomości. Musimy więc używać 
dwóch określeii dla jednego procesu : przekazywanie informacji - jeżeli 
przekazuje się coś nowego i przekazywanie wiadomości, jeżeli przekazuje 
się dane nie będące nowością - bądź też dla obydwu przypadków musimy 
używać określenia ” przekazywanie wiadomości^' - lecz nie możemy uż̂ ŵać 
przyjętego obecnie określenia "przekazywanie informacji".

Wynikają też i inne jeszcze trudności. Jeżeli przyjąć, że infor­
macja to nowina, to wówczas nie można mówić o przechowywaniu informacji 
w pamięci i wydobywaniu informacji z pamięci. Nowiną, wiadomość może 
być /lub może ją zawierać/ tylko na samym wejściu układu. Fo wejściu 
wiadomości do układu i przyswojeniu /utrwaleniu/ jej przez układ, 
wiadomość ta, dla danego układu nowiną już nie jest. Była nią tylko
kiedyś, gdy"wchodziła" do układu. Czy np, jest dla mnie obecnie novriną

2moje własne nazwisko, lub prosta prawda matematyczna ; /a + b/ - 
a -t- 2 ab + b - przechowywane w mo§ej pamięci ? Nie są nowinami, nie 
są więc też informacjami, •

Tych kłopotliwych trudności można uniknąć, przyjmując proponowane 

niżej rozwiązanie.

'l* Pojęcia "wiadomość" i "informacja" uważamy za tożsame, a wyrazy 
"wiadomość i "informacja" za synonimy.
Jest to zgodne z duchem języlca polskiego, w którym mówi się o ;

- zdobywaniu wiadomości /informacji/;
- posiadaniu " " ;
- przekazywaniu " " ,
- opracowywaniu " " ;

Ze względu na międzynarodowe znaczenie wyrazu informacja, oraz 
na fakt, że wyrazu wiadomość w języku polskim używa się przeważnie 
w odniesieniu do porozumiewania się tylko człowieka z człowiekiem
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/a nie np. człovie^M z maszyną, czy maszyn między sobą/ - będziemy 

używali wyrazu informacja.

2, Zamiast pojęcia ’’ilość informacji” wprowadzamy pojęcie ’’wartość 
informacji”. W matematyce, na której w znacznym stopniu opiera się 
cybernetyka, wartość jest wyrażana liczbowo, liczbowo też /tak 
zresztą jak i obecnie ilość informacji/ będziemy wyrażać wartość 

informacji.
Podobnie jak liczby rzeczywiste, wymierne, mogą mieć wartości 

dodatnie lub ujemne, bądź mogą być zerem, tak i informacja może
mieć wartość dodatnią, ujemną bądź zerową.

I daiaW*«-
r ■ r 1 I I'--- 1 I ł ■ I —  ■ i|i I 11 ..-■-Tl-.. I ,

'3 -Z -A 0 A a 3-n YV

rys.5
Pojęcia, informacji ujemnej i dodatniej zostaną wyjaśnione

i rozwinięte później, tu tylko zaznaczymy, że pojęcie informacji
1/zerowej, wprowadzamy jako odpowiednik pojęcia ”zbioru pustego” , 

tj. zbioru, który nie zawiera żadnego elementu.

3» Stopień przyiiatności informacji dla różnych odbiorców i w różnych
warunkach będziemy określać przez "użyteczność” informacji,

1 .1 .3 »  Wartość i nforma c j i

W 1.1.1. wprowadziliśmy pojęcie nieokreśloności /niepewności/ 
oraz pojęcie entropii - jako miary nieokreśloności wyrażanej w bitach. 
Obecnie z pojęcia entropii wyprowadzimy pojęcie wartości informacji, 
ilozpatrzmy następujący przykład.
PrzjkłRd_1.1 ^  A

Oczekiwano, że nieprzyjaciel może forsować rzekę tylko na 
j«dnym z odc,i.«kóv/ k lub B, przy czym przyjmowano jednakowe

ł/ O przyn&tnnści oojęcis zbioru pu.stego pisze m.in. W.’irona, /'iatematyka
cx, 1 ; p y n -1 ^ 1  r ,  s . 5 / ,  oraz Ą.Mostowski i  M. S ta rk  /Iś^^menty al^efc**-/ Pwrł-1953 r. s.3./ - -y
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4prawdopodobieństtro forsowania na obydwu odcinkach /P^ s P^ s ̂  /• 
Nieprzyjaciel na dwie możliwości forsowania« Nasza niewiedza co do tego, 
na którym odcinku będzie on forsował, a więc nieokreśloność co do odcinka 
forsowania - lab inaczej entrevia zbioru nożliwych działaś ni^rzyjacie la« 
wynśsiła :

log- 2 s 1 bit«
Otrzymano informację, że nieprzyjaciel forsuje rzekę na odcinku B«
Po otrzyaaniu tej informacji, entropia zbioru możliwych działań nieprzy<- 
jaciela będzie mieć wartość:

B2 s log2 1 s 0 bitów,
czyli, że w wyniku otrzymania infoznacji entropia została całkowicie 
usunięta«

Wartość otrzymanej informacji możemy obliczyć jako różnicę pomiędzy 
entropią początkową i ostateczną :

I = - Hg (t).

X s - H2 e 1 bit - o bitów s i bit.
Tak więc wartość informacji równa jest wartości entropii jaką dana 
informacja usuwa«

Wartość informacji związana jest z prawdopodobieństwem zdarzeń
/stanów/, które w danych warunkach mogą mieć miejsce«

i/Wartość tę możemy obliczyć również wg wzoru ' :
prawdopodobieństwo danegc zdarzenia po 

otrzymaniu informacji
I  = ---------------------------------- ---------------------  ( 5 ) .

prawdopodobieństwo danego zdarzenia 
przed otrzymaniem informacji/P^

Ob lic zymy, według tego wzoru,wartość informacji z poprzedniego przykładu« 
Pra&opodobieństwo forsowania na odcinku B przed otrzymaniem informacji 
/Pg/ wynosiło ; po otrzymaniu informacji stało się pewnością: P^ s 1«

1/ Wg S«Goldman, Tieorja informacji; IIL, Ifoskwa 1957 r. s.10«
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Wobec tego :

= log = colcg = los 2 = 1  bit.

Rozv;sż’ny kolejny przykład.

Przykład ̂1.1.3̂ .3
Pcsłużay się tu ponownie przykładem /1.1.1.C/, w którym obliczaliśmy 

entropię.

W rejonie A, 3, C, D obejmującym cztery kwadraty mapy znajduje się 

pododdział rakiet nieprzyjaciela /rys, V *

Prawdopodobieństwa znajdowania się tego pododdziału w poszczegól- 

aych kwadratach są następujące ;

1 1  1 p _ _ L .  p - J . .  p -
^1 ■ 5 ’ ^2 ~ 5 ’ 3 “ 10

, p _ _L .

Otrzymujemy informację, że pododdział nie znajduje się w kwadracie 

1 /3418/, Obliczmy^jaką wartość posiada ta informacja.

Prawdopodobieństwo tego, że pododdziału nie ma w kwadracie 1, 

/3̂ 1S/ równe jest;1 - prawdopodobieństwo tego, że się on tam znajduje, 
czyn 1 - - = -

Wobec tegOj wg wzoru /3/ ' ■ ,

1 4 5I = 'log —  = co log = log Ę  = log 5 - log 4 =

= 2,32 - 2,0 = 0,32 bita,

Ctrzyaana informacja posiada v/ięc wartość 0,32 bita.
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następnie drug«^ inforEScj^» ¿2 podod^izisi r*iiiił't i«aa3<i‘«jS 

V/ 'iw^d^acis 2« /~̂ t̂iO/» Jalis wartość posisus ta iiiiCiTŁsc^a . 
irajpien: ausiay uwzględnić, że po otrzycŁiniu pieî rfszej inforiiacji, 

" ■;■» ■śniłv się nrswdoT^iobisrtstws przebywania pododdziału w Kwadrstach 

2,3 i ł̂, przy czym nowe muszą się równać jedności.

Uprzednio prav;dopodobieństv/a te wjmósiły :
c 1 .  p . : L . .  p - 1*2 ~ 5 ’ ^3 “ 10 ’ ■* 2 •

sprowadzamy je do wspólnego sinnownika i otrzymujemy :

2 1 5 . 8__
10

Teraz wykluczone prawdopodobieństwo ^ musimy rozłożyć proporcjo­

nalnie na pozostałe prswdopodobieństv;a, przekształcamy je więc takr 

aby w liczniku otrzymać S, czyli |  = t| -  ; następnie -|^ rozdzielamy

nropcrcjonaInie i dodajemy do ^ 2̂ * ^

Uóv7csns otrzymamy :
2 2 _ 10_ .

^2 ~ 10 “ AO ’

1  ̂ ^  >^3 = 1 0 ^ ^  = ^ ’

p — —̂
H  “ 10 AO

1 0 + 5 + 2 5  _ AO _ ̂Obecnie ~    - 7|:5 -

Dopiero teraz możemy obliczyć wartość drugiej informacji, że pododdział

rakiet znajduje się w kwadracie 2»/3A20/ •
I = log —  = colog = log A = 2 bity,

%

Druga informacja posiada więc wartość 2 bitów. Obliczmy teraz, jaką 

wartość miałaby informacja, która donosiłaby, że pododdział znajduje się 

w kwadracie A, /3218/,
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Vieny jednak, te = 2 a P̂  ̂ = 5 P^. z czego przyjmując

za X otrzymujeny równanie :
« cz + 2x + 53C = 8 X = -̂  ;

Nowe prawdopodobieństwa będą wifc wynosić :

“ 3 ’ ^3 ~ t  ’ ^4 ” B *

/p^ jest dwukrotnie, a — pięciokrotnie większe niż /•

Posługując się wzorem /1/ obliczamy K2 «

Hj = - ^  log / I  / - 5  l»g / I  / - I  log / I  / =

= - ^  / -3/ - I  / -2/ - I  /log 5 - log 8/ =

= I  ♦ i  • i  = 8 * i ~ i ^ ^

, 1 , 12 = 15- L ^ ^  = ^  = 1.3 ou».

Możemy teraz obliczyć I = - Hg

I = 1,7^ - 1,3 = 0,44 bita.

Otrzymana informacja posiać^ więc wartość 0,44 bita.

Obecnie wyjaśnimy wprowadzone uprzednio pojęcie informacji o wartości 

zerowej. Pojęcie to wprowadzany jako odpowiednik pojęcia liczby 0 lub 

pojęcia zbioru pustego, które są szeroko stosowane w matematyce,

Rozpatrz’T?y przykład.

Przykład 1,1,3»D ^

Dowódca kpzmot nakazał : "nisko latające samoloty zwalczać bronią 

ręczną i maszynową". Jaką wartość na ta informacja przekazana przez 

dowódcę kpzmot jego podwładnym ?
Jak już stwierdzono, wartość informacji odpowiada wartości entropii, 

którą ta informacja usuwa. Sozpatrzmy więc^ jaka jest entropia zbioru 

moźlivrych działań kpzmot, w stosunku do nisko łatających samolotów 

nieprzyjaciela.
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Sieny, że kospania nie posiada żadnych innych środków, któryai nosłaby 

zwalczać sanoloty - oprócz broni ręcznej i masz:,Tiovej. Nie posiada 

więc też kompsnis żadnycn innych cioźliwosci, wobec czego zbiór jej 

aozliwych działań /w stosunku do samolotów nieprzyjaciela/ jest zbiorea 

ednostkcwya i sprowadza się do zwalczania sanolotów bronią ręczny 

1 aaszynową, roniewaz istnieje tylko ta jedna nożliwość entrooia 

będzie wynosić :

2^ = 10^2 1 = 0 ;
Tak więc, przy zerowej entropii, od początku nie na żadnej nieokreślo­

ności i ten stan nie zmienia się po wydaniu nakazu przez dowódcę 

kompanii; po tym nakazie, wartość entropii się nie zmienia s 0/, 

wobec czego informacja przekazana przez dowódcę kompanii będzie mieć 

wartość ;

I = - H2 = 0 - 0 = 0.

Informacja ta posiada więc wartość zerową, gdyż nie usuwa żadnej 

nieokreśloności, nie powiększa wiedzy o obiektywnej rzeczywistości. 

Wyjaśnijmy obecnie wprov;adzone uprzednio pojęcie informacji 

o wartości ujemnej.

Informacja będzie posiadać wartość ujemną wówczas, gdy przyjęcie jej 

umniejsza wiedzę odbiorcy tej informacji o obiekt3'wnej rzeczj^wistości, 

^^prowadza ,jo w błąd - czyli gdy informacja jest nieprawdziwa. Jeżeli 

np. wykładowca stv,derdza, że "pocisk rakietowy R-30 ma zasięg 120 km", 

lub^^spośród czjmników rażących ładunku jądrowego o mocy 20 kT, najwięk­

szy zasięg posiada promieniowanie przenikliwe" - dostarcza słuchaczom 

informacji niezgodnych z rzeczywistością, informacji mylnych, które 

obiektywnie umniejszają wiedzę słuchaczy.

Jeżeli podwładny melduje, że wykonał zadanie, którego nie wykonał, 

zo wyuonal postawione zadanie w sposób nakazany - podczas, gdy wyko­

naj je iraczej - przedstawia przełożonemu wypaczony, mylny^obrez



rzeczywistości, wyjroitadfea go w »iLi>d, o »i5vto^cl

u j aiHoe j •

Jeżoji przełożony zapewni® podwładnego^ że w razie pctrsety 

wecnrzs gt> ognisis, choć nie ¡as wcale tsklego zawioru ywióz^c np. 
ważTiie.jsze potrzeby/ b%dź też, nis nsa w ogóle śroaków dis '¿zielenis 

obiecywanego wsparcia - rSwaież dC‘Stsi'cza podwiadneau informacji 

o wartości ujemnej*

Gdy podwładny nic nie w1e 3 tya, czy otrzysa wsparcie, czy tez 

nie — to zdaje on sobie sprawy ze swej niewiedzy /nłeolcreslonoGCi/ 

co do wsparcia. Wie przynaj sini ej tyle, żs nic nie wie w danej sprawie. 

Gdy otrzyma obietnicy wsparcia, /której przełożony nie m  zamiaru 

zrealizwać/, wówczas jsst mylnire przekonany, źe już wie jak sprawa 

wsparcia wygląda, liczy na to wsparcie i aoże podjąć działania, których 

nie podejmowałby, gdyby na to wsparcie nie liczył, a działanie te^bez 

wsparcia,mogą zakończyć się niepowodzeniem,

Wartość liczbowa infonaacji ajeanej /wyrażana w bitach/ równa 
jest wartości bezwględnej odpowiedniej informacji dodatniej, wziętej 

ze znakiem

Dle wyjaśnienia rozpatrzymy przykład.

Przykład l.lt/.S
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Jeżeli np, stwierdzamy, że : "Obroria aiepr2:;j2cieia jest słaba" - 

- to ilość informacji zawarta w tym określeniu zależy oć przyjętej 

skali ocen i noże być różna, Giy stosujemy skalę ocen diiTistopniową 

/ 1/ obrona silna; 2/ obrona słaba/ - w oiureśleniu "obrona słaba" 

zawarty jest tylko jeden bit inforsacji /log^n. 1/; ¿dy natomiast 

stosujemy pięciostopniową skalę / 1/ obrona bardzo słaba, 2/ obrona słaba 

3/ dość silna, 4/ silna, 5/ bardzo silna/ - w określeniu "obrona słaba" 

zawartych będzie log^ 5 = 2,32 bita informacji.

Powyższa właściwość informacji ma duże znaczerae praktyczne, między 

innymi przy opracowaniu tabel sygnałowych i kodowych. Każde wyrażenie 

tabeli zawiera bowiem tym więcej informacji, im więcej wyrażeń zawiera 

dana tabela w ogóle. ^
Pojęcie informacji jest jednana z podstawowych pojęć cybernetyki 

i nożna oczekiwać, że będzie ono odgrywało w nauce rolę równie fundamen­

talną jak obecnie pojęcie energii, bez którego nie nożna przecież 

wyobrazić sobie współczesnej nauki.
Informacja jest podstawowym materiałem wyślenia i leży u podstaw 

wszelkiej działalności umysłowej. Działalność umysłowa człowieka opiera 

się na opracowywaniu /przetwarzaniu/ informacji, dlatego też pojęcie 

informacji musi odgrywać doniosłą rolę również y dziedzinie dowodzenia 

wojskami. '

1.1.4. Nośniki informacji; sy^^nały, kody

Informacje przekazywane są za pomocą sygnałów. Sygnał wywoi^vaay 

jest przez jakiś fakt, działanie, zdarzenie. Sygnały /znaki/ jako 

nośniki informacji nogą mieć różną postać; ruchu mechanicznego, ciepła, 

fal elektromagnetycznych, impulsów prądu elektrycznego, dźwięku, obz*azu, 

zapachu itp.
?!a przykład ruch ręki regulującego marsz wojsk jest sygnale:-, 

że kolumna powinna zatrzymać się lub skręcić w o>j:eślonya kierunku.
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Ciepło lub zapach spalenizny wydzielane przez silnik, dostarczają 

infornacji, że silnik jest przejrzany lub uszkodzony. Fale radioue 

\;ysyłane przez nadajni’: niosą syjnaiy informujące urządzenie kierujące 

pocisku rakietowego, że należy wyłączyć silnik lub zmiesić położenie 

sterów. Dźwięk syreny infornuje o nalocie sanolotów,

”eldunek podwładnego złożony ze znaków alfabetu /liter/ informuje

0 położeniu, skrzj-wienie twarzy przałożonego, przyjmującego meldunek 

informuje o jego niezadowoleniu z działań podwładnego, itp,
1/Jeden i ten sam sygnał - jak słusznie na to zwraca uwagę Poletajew 

- może być nośnikiem różnych informacji, l ip , zielona rakieta może 
informować o nalocie samolotów, o rozpoczęciu ataku czy wykonaniu 

zadania bliż-szego, - zależnie od ustalenia znaczenia tego sygnału 

pomiędzy nadawcą i odbiorcą.

Zwykle, dla przekazywania wiadomości używa się nie jednego lecz 

wielu sygnałów /znaków/ w różnych zestawieniach i różnej kolejności.

Zbiór sygnałów /znaków/ przeznaczonych do przekazywania informacji 

w określonym kanale łączności nazywa się kodem. Pojęcie kodu jest 

pojęciem szerokim, 2 punktu widzenia teorii informacji kodem jest nie 

tylko wojskowy koi zawarty w tabeli kodowej, lecz także języki naturalne

1 sztuczne, w mowie i piśmie /np. polski, angielskJL, esperanto, język 

znaków i wzorów matematyki, alfabet Morse^a/ oraz system umówionych 

znaków dov/odzenia z Segulaninu Musztry, ruchy ramion semafora kolejowego, 

czy wreszcie zestaw anakóv/ topograficznych lub taktycznych,

Eod jest zawsze pewnym sposobem przedstawienia informacji, w postaci 

najbardziej dogodnej dla przekazania jej w danym kanale. Kodowanie jest 

więc przekształcaniem jednego takiego sposobu w inny, jest zmianą formy^ 

^postaci^danej informacji, bez zmiany jej treści.

Kodowanie^w różnych dziedzinach życia jest zjawiskiem powszechnym,

/ Zagadnienia cybernetyki; PTT, Warszawa - 196I r, s.39.
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o czyni é-.íiadczyé może prosty przykład przekazywania rozkazu.

Rozkaz powstaje w formie określoneso procesu w komórkach nerwowych 

dowódcy, następnie przybiera fermę słów wypowiadanych do oficera sztabu 

/ruchv narzndóv; mo'jy i drgania pov/iezrza/, zmienia Si? w .jłon

bębenkowych teijo oficera oraz impulsy ¿e-o systemu nerv;owe.-o, drosa 

depolaryzacji włókien nerwowych przechodzi w ruchy ręki i przybiera 

postać jawneyo tekstu piseaneero, zmienia się w tekst utayony, /np. 

z tekstu słov/ne;;o przechodzi w tekst cyfrowy/ i w tey postaci dociera 

do radioteleyrcfisty. U radicteleyrafisty ule^a kolejnym przekształce­

niom i wreszcie w postaci dźwięków nowy dociera do mikrofonu. W radio­

stacji przybiera postać zmian natężenia yradu elektrycznego, przechodzi 

dalsze przeobrażenia w miarę wzmacniania i modulacji i wreszcie w formie 

fal radiowy-ch jest przekzywony adresatowi, u któreyo znów podle-a 

kolejnym przekształceniom, podobnie jak u nadawcy, lecz w odwrowne^

kolejności.
lía ws-ystkich etapach tej orosi rozkazu, jemo postać w rożnych 

momentach była różna, wielokrotnie zmieniała się forma rozkazu /zmienia­
ły się kody/i niezmienna ciągle,pozostawała zawarta w nia informacja.

Analiza przekształceń postaci,, w jakiej przekazywana jest informacji 

wykazuje, że nrzy przekształceniach często może nastąpić utrata części 

informacji. Przyczyny tego mogą być rozne.
Utrata czfści informacji może być skutkiem błędów popełnionych 

przy przekodowywaniu,. gdyż oficer sztabu może zrozumieć siowa uowoc.y 

niewłaściwie, aoże popełnić błąd zapisując roZi.az xuo 
tDbel, kodową; rodiotolesrafista oożo błęd..io .odczyt^S Łodorror,; 
zaklćconio v; łąoouości radiowej acgq rpowodoiieo te.--..-

itp.
Ciekawy przykład z tej dziedziny podaje A .1 .Jeremienko w sw.j 

książce/’i:a ucpadnom naprawlenji" ̂  Uysłał on mianowicie dc ITaczelnego 

Dowództ’/a Armii Radź ecuiej nas«ypujti-̂ N ‘-■..-wo- 

1/ Ucjenizdat; Hoskwa *i93r -• --
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;-:ie tylko pojedyncze litery, lecz także i pary liter, takie r.p, jak 
A5, CH, SZ, ŻT itp. występują w języku polskia z różnycii częstościaa:..

Różna częstość występowania liter i icn Z6sta--.’ie.'., 5 także całych 

wyrazów i ich zestawień jest nader cenną wł2Ściv;ością języków, alkcwien 

zwiększę cna pewność wyniiany informacji »ułatwia wykrywanie błędów 

i nnieKształceń.Zagadnienie to zostanie rozpatrzone później.
nr

Litera l.— £2¿Í2£E£i;á¡ i.—«¿s222É^ powtórzę^ ijLitera | Ci^stodć 3̂0v;tcrzef.
.1 i polski
*■= = === = ==1: = =:=: =  = = =

a n gi e ls k i  
-  _ _ ” ¡p o ls k i  I a n g i e l s k i  1! I s o l s k i  ! 3 n r i e l = ] : i_^ ____________ _ ÍJ  ) j

24

i » * * H ’  I \ ^

Średnia częstość '/ystępc./ania liter w jęz-kach nolskin 
i anrielskin /na 2000 liter/."/

Foniev;aż v: wielu kodach nie tylko naturalnych, lecz róv/nież
i sztucznych, nie wszystkie znaki i ich zesta ienia v/ystępują i są 

u-yv.'ane jednakowo często - wypływa stąd wniosek, że dla zapewnienia 

największej prędkości przek.azywania informacji, znakom i zestav:ienioa, 

które -występują najczęściej w kodzie pier-./otnym*^ pov.'i;;ny odpow'iadnć 

najkrótsze znaki i ich zestawienia, v; kodzie wtórnym.

1/ I;la języna polsniego wg .;łasnych obliczeń autora na podsta-wie 37 ii ocząt I:c’.r>ch 
wierszy artykułu "0 przewadze sil*' z k.yśli v;ojsko-;ej- nr S/53 r. Dane dotyczące 
języka angielskiego pochodzą z książki Fletcher Pratt'a, Secret and Urgent;

?or. też dane z książki A.m i I.M, Jagłom. Frav/dopodobiehstwo i info: 
macpa; KiU, Jarszawa --1S63 r.; s.212 oraz s.p^S odnośnie do języka polskiego 
a także F.H.Georgej, kozg kak wyczyślitielnaja msszina ;IIŁ,i:oskwa-1363‘’; s. Ó1. Sans 
te tyxr.o nieznacznie różnią się od sieoie i od danych przytoczeniach pewrżej

2/ Jeżeli w procesie przekazin^/ania informacji jeden kod jest przekształcorr; w inn-, 
to kod bliższy źródłu informacji nazy 
wtórnym /wyjściowym/. Kod wtórny może
to Kod bliższy_ źródłu informacji nazin-famy pierv/otnya /v;e.isciovr^m/ a następny dalsz^'

że być pierv/otnym wz ;lędem następnego^ trzecieyo“
kodu.







-
2.03u:..i nic; znaczenia.1 ■:_2-’' 3 t r o Ł ; c i \ / O b c ^ _ i r . r o r 2 a c ^ 3 \ j j _ _ c p r a c o v ^ ’jv-.u^^i*_i_^£^;t^a
:•,. vcie aovocizenia nievr̂ tgliwiĉ ôzeJi¿ź_¿eç̂ :¿a_¿_/¿'3Ẑ ;.ć¿£S¿̂  ̂
osCDÓw unsravmienia dawodggaiB, co dokia^iej-̂ "•gp3trzone_soŁX£r:gj> 

u-,yscx ll_pg*aĉ '«
!̂'..’-iv-'Szenie treści.icści /kondensoviaZiie/ ini‘oi'Z;acji z:a szczerclaza 

iuze znaczenie praktyczne v; tych v?yp a dniach, d̂y zdolność pi'sepus.i/0-,;a 
■„■y;:orsyctyv;anego kanału łączności jest ograniczona, np. przy przeciążeniu 
kanału lub'przy częstych,siInych zakłóceniach ze strony nieprzyjaciela.

. Zviększenie ireściwości aożna uzyskać ciiędzy innyiai przez .uiiiluinie
Ebęinych wyrażeń i powtórzeń, bądź przez kodo-janie inlorzącji w postaci 
krótkich zestawień syaboli. Taki np. sposób stosuje si§ v/ pocztowej 
łączności telegraficznej, przy przekazjnłaniu telegramów życzeniowycn, 
w których zamiast długiego tekstu, złożonego z wielu dziesiątiiów liter, 
po adresie przekazuje się w kanale tylko krótkie wyrazenie^Tezst nr 3"»

I ■ Ilależy jednak mieć no uwadze, że zv;igkszenie treściwości pgcî ĝ
. .  ̂ .. . ,, . 1/; ' za sobą zmnieJsze.rae_cd£or^ści_inforuac¿l_na_zazło

Z  pojęciem treściwości, ściśle v;iąże się pojęcie 
\I każdej wiadomości, jej część występująca bezpośrednio za inną, poprzed­
nią częścią, może być w znacznej mierze zawczasu / jeszcze przed je-j 
przekazaniem/ przewidziana i określona - dzięki v;zajemnym związkom 

niędzy symbolami i słowami.
Jeżeli np. przekazano następującą część wiadomości; "Mieprzyjaciel

wysadził des ....  -a śmi..... . vi si ..... bat..... w rej...
A, B, C", to : - po otrzymaniu uryiika; ’'Nieprzyjaciel wysadził des...."
- z góry możemy powiedzieć, że po "des" jako jego zakończenie może 
nastąpić tylko "...ant" lub "...anty" - innego wyboru nie ma;

_ po otrzymaniu dalszego urywka "na śmi.,.." z góry możemy

okT-eślić, -że dalej może być tylko , .głowcach";
- po otrzymaniu cząstki "v si...", z pewnością oczc-rzujemy

zakończenia ".». le" _ ̂ td._________________________ _______________ _
•■■r.W.t nr 3" n. ■■T.k.t nr 5" «»i. ,

że zamiak życzeń ślubnych, adresai mos« otrxjw Konoiox-nco«.
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Jeteii przfekesano viadcaosó: ‘'líieprzyjaciel'przygoto./uje siv 

do "nata , to v; zakończeniu ostatniego v/yrazu nie c:a już żadnego

-rfybcru. Zakończenie to acże być jedno i tylko jodno, nianov/icie:

"...1'cia". Jeżeli zaś v/ zakończeniu nie aa v;yboru /aożliv;ość v/yboru = 1/, 

to nie aa •«: nia i żadnej informacji dodatniej, gdyż zgodnie z v/zorea /3/

i = 1^6 I = 0;
Przekazując w rozkazie czy meldunku również i końcćv;ki, które 

zawczasu można przewidzieć, nie zv/i^ivszaay v;cale wartości informacji 

zawartej w całej wiadomości, jednak nadmiar ten zv;iększa odporność 

informacji na zniekształcenia i ułatwia v/ykryivanie bl¿üó\í.

Róv/nież, gdy stawiamy dov;ódcy dŷ .̂ izji zadanie do obrony i móv;iuy; 

"Główny v/ysiiek obrony skupić w rejonie A, 3, C," wyrazy "obrony" 

i "skupić" nie zawierają dodatniej inf orr.iac ji, gdyż są one jedynymi 

wyrazami jakie nogą v.’'ystępować w danym tekście, w tym miejscu, i nie mamy 

żadnego wj'boru, żadnej możliwości zastąpienia ich innymi v/yrazami, 

liie może być przecież v; rozkazie do obrony - mowy o wysiłku natarcia 

czy mięśni, a tylko o wysiłku obrony. Z wysiłkiem tym, nie można przecież 

zrobić-nic innego, jak tylko skupić go /nie można jego np. rozpraszać/.

Tak więc słov/a "obrony skupić nie są konieczne w danym tekście,

stanowią one pewien nadmiar.

Często również, v/ uzupełnieniu nov/ych danych otrzymujemy i takie, 

żtćre służą tylko do sprawdzenia i ̂ korygowania naszych przewidj'\/ań.

Takie pełne lub częściowe pov^tórzenie wiadoiaości w teorii informacji 

nosi n3zv»ę nadmiaru.

Nadmiar, powoduje zmniejszenie prędkości przekazy;7ani3 informacji, « 

jednak nie można go zbyt poważnie ograniczać, gdyż jest on bardzo ważną 

właściv/ościet ¿ęzykćw, albowiem ułatwia rozpoznawanie i poprawianie 

oddzielnych błędóv/, tov;arzyszamych przekazyv;aniu informacji.

Jak wyi-iazują badania przenrowadzone przez autora w Wojskowej 

Akatlemii Tecnnicznej - nadmiar jast zv/j'kle dużo v/iększy \t mowie niż 
w piśmie.
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v; ■Drs'-';i;:jcwsniu, op2’acovyv;aniu, pi-t;echc>frj'"vr’2iiiu oraz przfciC3zyvaniu

inr’:.:";..3C5i. /

La>łócenia v; procesach iniorciacyjnych loożc- pov;cdcv;ać rówcież 

ołt'o-.o irioerprctac^a otrzyrcjpcazych inioraacji, związana zv;yhle 

z nie:-ooors'.. ir_:;rr2c:;i a ¿ej odbiorcy. Tak np. taktyczny aanev;r 

od'-*rotO'.>'y, zastcsc’7ariy v ca^u skuzccznisjsze^^o rozbicia riaprzyja— 

cielą, żołnierz Koże zrczuaieć jako ogólną słabość, jako ogólny 

odvrrót i może w wyniku tego ulec panice.

Często spotyka się 2*óvinież takie v;j,ą:i3di£i, w kzórych podv/i3dny 

v/iedząc, że przelożoneuiu zależy szczególnie na pewnych vynix;ach 

/pewne inioraiacje pomyślne dla niego przełożony przyjmie chętniej, 

i z viv-kszy»a zadcwc lenieć niż inne/ - raiszuje iszotnie uzyskane 

wyniki /często również, euy uni^inąć odpowiedzialności/ i w ten 

sposób '.‘grłjifa ujeaiiie na poszępov;anie przeiozonego, 'uprcwa-za^^ąc 

go w bła^d. desi to również szuai - czyli czynnik zanlocaęący prawidic- 

wy tok procesóv; inforcacyjnych,Z szuna.ii .aamy do czynienia także i v;ówcsas, gdy niedoświadciotty 
dowódca d.v.'odzi dOj.v,'iadczonynii, znaytjCyrji się aobrze na 

robocie pcdwia^anyni - lub odwrotnie, gdy dośv/iadczcuy ucwcdca 

dowodzi niedoświadczonymi podwładnymi» v/cv/czs3, uiięcizy.przełOx,onvm 

a pod’-.'ładny.:ii nie ca cwykle ’..'spolnego ^ęzyiia, nie rozumieją się 

oni -wiaściwie i często robią nie to cc potrzeba i czego oczekuje 

dru^a strona, i nie tak jak i-iależalcby, co również zakłóca prav/idło- 

wy przebie^^ procesów informacyjnych w dowodzeniu.

Znieks^aicenia informacji i zakłócenia w procesach inforcacyj-t 

nych - czc-szo

*równi e i j o k o ek- ni a i nf o raa c ji ^  ̂

wyn i k i e a clę. ci ów 1 c gi c zn y c 94 i,

lych, wynikiem niepoprawnego rozuuiOv.’ania itp.

ĵ lae, lub trudno uchv;ytne - mogą występować
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Rozpatrzymy obecnie dwa przykłady, które umożliwią dalsze rozv;inif- 

cie i wyjaśnienie pojęcia szumu.

Przykład a»1.6.A,

Podwładny obawiając się odpowiedzialności za niedopełnienie 
swych obowiązków i niewykonanie w sposób nakazany postawionego zadania, 

składa przez radio "upiększony" meldunek, W toku składania meldunku, 

zrywa się burza, a wyładowania atmosferyczne znacznie utrudniają 

rozmowę radiową. Czy jest coś wspólnego, pomiędzy tymi dwoma procesami, 

składaniem meldunku i burzą ? niewątpliwie tak* Heldunek zawierający 

nieprawdziwe dane, wypacza obraz rzeczywistego st'nu rzeczy, dostarcza 

przełożonemu ujemnej informacji, wpływa więc ujemnie na proces dowodzenia. 

Burza utrudnia przełożonemu zrozumienie tego, co mówi podwładny, 

wydłuża czas rozmowy i może spowodować błędy w odbiorze meldunku, 

co róv;nież ujemnie v/pływa na dov/odzeaie. Tak więc, zaróv/no nieprawdziwy 

meldunek jak i wyładowania atmosferyczne są czynnikami wpływającymi 

ujemnie na procesy informacyjne w dowodzeniu, powodują zakłócenia 

i zniekształcenia - są szumami.

Jednak jest między nimi zasadnicza różnica. Mianowicie, przełożony 

jest w pełni śv/iadomy tego,-że burza zakłóca mu korespondencję radiową, 

zdaje sobie z. tego sprav/ę i próbuje temu zapobiec, nie ma natomiast' 

pojęcia, że meldunek zawiera dane nieprav/dziwe, przyjmuje więc w* dobrej 

wierze te dane jako podstawę do swego dalszego działania, co w rezultacie 

może mieć ujemne następstwa.

Burza była zjawiskiem niezamierzonym, przypadkowym, była ona
I \

szumem_losowymi/ wstav/ienie zaś do meldunku danych nieprawdziv;ych było 

aktem śv/iadomya, zamierzonym, było więc sz^em c^ow^^mT

i^hociaż szkodli’wość szumów losowych może być taka sama jak i szumów 

celov/ych, trzeba je odróżniać ze -względu na trudniejsze zv;ykle rozpozna­

wanie szumów celcwych, jak tez ze względu na różne sposoby przeciwdziała­

nia tym a-wó;j rodzajom szumowana różne sposoby t łumienia<r-czyli likwidacji
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szutsów i ich skutków.

?rzvkład

W sieci radiowej współdziałania 3 v danej chwili prowadzi rozmowę 

dowódca 7 pz z dcą 5 pz. ¥ tym samym czasie włączają się w sieć, 

rozpoczvnając rozmowę między sobą;dowódca artylerii 3 DZ i dowódca 

v; tymże czasie, w sieć włącza swój odbiornik dowódca 3 DZ, chcąc zorien­

tować się cc robią jego podwładni.

Co można oowiedzieć o powstałej w ten sposób sytuacji, rozpatrując 

ją z punktu widzenia szumów 7

Otóż, rozmowa dcy 7 pz z dcą 8 pz jest szumem dla dcy AD 3 DZ 

i dcy 3 ppanc, a rozmowa dowódcy AD 3 DZ z dowódcą 3 ppaac jest szumem 

dla dców 7 i 8 pz. Przeszkadzają oni sobie wzajemnie parami. Dla dcy 

3 DZ szumem może być albo rozmowa dców 7 i 8 pz /jeżeli ciekawsza dla 

niego jest rozmowa dcy AD z dcą 3 ppanc/, albo też rozmowa dcy AD 

z dcą 3 ppanc /jeżeli ciekawsza jest dla niego rozmowa dców 7 i 8 pz 

i tę pragnie on usłyszeć/, bądź też szumem mogą być obydwie rozmowy 

'jednocześnie, jeżeli dca 3 DZ żadnej z nich nie daje priorytetu.

Powyższy przykład wykazuje, że pojęcie szumu jest pojęciem 

względnym, i że zawsze należy je rozpatrywać z punktu widzenia jednego, 

konkretnego adresata /odbiorcy informacji/,

ReanumuTąc; szumami w dowodzeniu mogą być nie tylko czynniki techniczne 

i energetyczne lecz także psychologiczne i logiczne /w tym semantyczne/, 

przy czym wszystkie one mogą być bądź to losowe, oądż celowe. Pojęcie 

szumu jest pojęciem względnym. Niezależnie od rodzaju i źródła szumu, 

szumy wpływają ujemnie na dowodzenie i muszą być eliminowane i ograniczar 

ne /tłumione/. Tłumienie szumów może mieć znaczny wpływ na zwiększenie 

efektywności dowodzenia.
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l.l, ?, Użyteczność inforiaaĉ i w dowodzeniu.

Jak Już zaznaczono uprzednio /'J.1,2. ,s.5̂  / przez ‘'użyteczność" 

inforaacji będzieiay rozuaiieć stopień przydatności infiorsacji 

dla różnych odbiorców, w różnych warunkach, czyli inaczej , 

stopień zaspokojenia aktualnych potrzeb danego konkretnej^ 

odbiorcy w dziedzinie informacji.
Teoria informacji zajmuje się informacją głównie w aspekcie 

ilościowym« Informacja w znaczeniu ilościov/ym/ilościowa wartość 

informacji/ jest wielkością obiektywną i absolutną, użyteczność 

informacji natomiast, jest wielkością względną, mogącą mieć 

różne znaczenia dla różnych ludzi, w zależności od ich zaintereso­

wań, potrzeb,' zdolności pojmowania informacji i jej wykorzystania. 

Wiadomość o zamierzonym nalocie nieprzyjaciela na rejon A, B, C, 

może zawierać tyle samo bitów informacji, co i wiadomość o nalocie 

na rejon D, E, F, odległy od poprzedniego o np, 200 km.
Jednaką pierwsza posiada wartość dla przebywających w rejonie 

A, B, C, a może nie mieć żadnej wartości dla przebywających 

w rejonie D, E, F, druga zaś-odwrotnie.
Jeszcze lepiej różnicę między wartością a użytecznością

1/informacji wyjaśnia następujący, prosty przykład.

Informacja, jaką daje wyciągnięcie jednej z 32 kart talii, 

równa jest zawsze 5 bitom, gdyż wyciągając jedną kartę wyjaśniamy 

nieokreśloność z 32 możliwości /- log ^ ~  =5/« Informacja będzie 

miała tę wartość, chociaż wyciągnięta karta może być asem kier, 

królem pik, czy dziesiątką trefl, a użyteczność /przydatność/ 

tej karty dla grającego będzie różna, zależnie od rodzaju gry 

i aktualnej sytuacji w tej grze.
Jedna i ta sana informacja, może mieć różne znaczenie 

nic tylko dla różnych odbiorców /przykład informacji o nalocie/

\f Podaje go L, Briliouin w książce : Nauka i teoria informacji;
FizmatgiŁ, I'cskv,'a 1960 r, s. 30*
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lecz także 1 dla Jednego, tego samego odbiorcy, v zależności od Jego 

potrzeb oraz możliwości wykorzystania tej informacji.

Hp. informacja o zaminowaniu przez nieprzyjaciela pewnego odcinka 

terenu v głębi Jego ugrupowania, nie ma większego znaczenia dla dowódcy 

pułku, będącego w obronie. Jeżeli natomiast pułk ten me przejść 

do natarcia na kierunku, aa którym nieprzyjaciel dokonał minowania, 

ta sana informacja będzie dla dowódcy pułku informacją Użyteczną.

Użyteczność /inaczej przydatność, cenność/ informacji Jest 

elementem subiektywnym, związanym zawsze z konkretnym odbiorcą 

i sytuacją w jakiej ten odbiorca się znajduje.

Człowiek w każdej chwili swego życia odbiera od otoczenia olbrzymią

ilość informacji; dość powiedzieć, że oko ludzkie przy Jednym spojrzeniu
1/obeirauje średnio około 560 milionów bitów. Jednak nie cała ta ilość 

otrzymywanych informacji ma dla człowieka znaczenie i Jest przez niego 

wykorzystana.
Z olbrzymiej ilości otrzymywanych informacji potencjalnych, 

człowiek musi wybierać informacje użyteczne dla siebie w danym czasie 

i danej sytuacji, które stanowią znikomą wprost część ogółu otrzymywanych 

informacji.

Dowódcy dywizji, który czyta rozkaz przełożonego i ma powziąć 

decyzję, informacji dostarcza nie tylko czytany rozkaz, lecz także 

uboczne rozmowy oficerów sztabu, dzwonki telefonów, światła lasę, 

stukot dalekopisu czy maszyn do pisana, docierające do sztabu odgłosy 

walki, rozłożona przed nim mapa, napływające meldunki itp. Wszystkie 

te informacje wpływają na stan półkul mózgowych dowódcy, lecz nie 

wszystkie, a tylko znikoma ich część zostają uwzględnione w rozumowaniu. 

Pozostałe tworzą Jedynie to, co nazywamy nastrojem.

Również, Jeżeli chodzi o sam rozkaz, to też nie wszystkie zawarte 

w nim informacje mają dla dowódcy znaczenie i nie wszystkie są wykorzy­

stane V Jego rozumowaniu.

torocq. Era robotów; P'.iiN, Warszawa , 196O r. s.
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Z tej masy potencjalnych informacji, w tym często i informacji 

ujemnych, dowódca musi wybrać te, które w danej sytuacji mają dla 

niego wartość i są użyteczne, a odrzucić wszystkie, informacje zbędne; 

musi on dokonać redukcji informacji*
Redukcja polega nie tylko na odrzuceniu nieprzydatnych informacji 

potencjalnych, lecz również i na scalmaiu, łączeniu, uogólnieniu 

cząstkowych, fragmentarycznych informacji użytecznych.

Im bogatszy jest zbiór informacji potencjalnych, tym trudniejszy 

jest wybór spośród nich informacji użytecznych, dlatego też zagadnieniem

0 dużym znaczeniu dla sprawności dowodzenia jest umiejętne redukowanie 

otrzymywanj^h informacji przez eliminowanie informacji bezużytecznych

1 uogólnianie - drogą logicznego rozumowania, wnioskowania - użytecznych

informacji elementarnych, cząstkowych*

”Ve wszystkich określeniach wartośći informacji, bardzo ważną
1/rolę odgrywa czynnik czasu", - pisze N* Wiener, - przy czym rola jego 

jest t3rm większa, im niższy jest szczebel dowodzenia, gdyż na niskich 

szczeblach częściej zachodzą wydarzenia zmieniające w sposób istotny 

położenie i dezaktualizujące przez to informacje odzwierciedlające 

położenie.

V warunkach rozczłonkowania i szybkiego rozwoju walki, dużej 

manewrowości i zmienności położeń, informacje taktyczne, użyteczne 

dla kompanii i batalionu, mogą tracić swą wartość po upływie kilku­

dziesięciu, lub nawet kilkunastu minut i mogą ok|izać się całkowicie 

bezużyteczne, jeżeli stracą wartość przed ich wykorzystaniem*

W związku z tym N. Wiener pisze: "Informacje taktyczne, pożyteczne 

w walce małych jednostek, prawie zawsze tracą znaczenie po godzinie lub 

dwóch. Jest mało ważne, czy dadzą się one rozszyfrować osobie nie - 

wtajemniczonej w ciągu trzech godzin, ale bardzo ważne, aby oficer

h) Cybernetyka i społeczeństwo; KiW, Warszawa, 19^0 r* s, 13^,
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otrzymujący zaszyfrowaną wiadomość mógł ją odczytać aaicj więcej
Vw ciągu dwóch minut»

Według W, Fistta, użyteczność informscji spada według reguły stałego 

procentu, t.zn, gdy w określonej jednostce spada ona np, o 10 

to w każdej następnej jednostce czasu, będzie wynosić; 90?i; Slij; 73;'»;

66,.; 59.̂ ; 53:̂ ; 39-̂ ; 55,5 itd.^^,
ĄreĄ*taKy

Tv;ierdzenie to, podane jest̂ ôez dowodu i nie wydaje się wiarygodne, 

szczególnie w odniesieniu do interesujących nas informacji taktycznych, 

wykorzystywanych w walce.

W.Platt podaje również wykres, obrazujący różną szybkość spadku 

użyteczności informacji taktyczno-operacyjnych i strategicznych,

A - inior-Łiacje opertcyjno-taKtyczne 
3 - infcrmacie v:y.-.'isdu szratejicznepo 

w czasie '¡.'ojny
C - informacje v;y.:i3du strazegicznego 

’■r cnosie pokoju
T  y s. 6

Chociaż, jak,już powiedziano wyżej, użyteczność informacji jest 

elementem subiektywnym - to jednak w wielu wj^padkach można ją obliczyć 

w sposób ścisły, liczbowo; możne więc w wielu wypadkach, porównywać

1/ Tamże; s.135» (.p-■»̂ .̂57}
2/ Washington Piatt, Praca informacyjne wy/wisdu strategicznego; harząd II 

Eztabu Generalnego W?> Warszawa 1961 r. s* 39*
3/ Tamże; s.yS.
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użyteczność różnych inforiaacji.
Jeżeli użyteczność inforaacji będziemy określać - jak to proponuje 

1/A.A. Charkiewicz - przez przyrost prawdopodobieństwa osiągnięcia
celu, dla którego zdobywa się informację - to użyteczność informacji

2/można oicreslac przy pomocy wzoru, który podaje I,Nowik w oparciu 
o pracę A.A. Charkiewicza ”0 cennośti informacji",

Według tego wzoru, użyteczność infomacji U /!/ będzie równa :

U /!/ = iog^ p^ - log^ p^ r logj, 
gdzie : Po

p^ = prawdopodobieństwo osiągnięcia celu przed otrzymaniem

informacji *,
p^ = prawdopodobieństwo osiągnięcia celu po otrzymaniu informacji.

Jak widać z powyższego wzoru, liczbowe określanie użyteczności 
informacji możliwe jest w tych wszystkich przypadkach - w których można 
określić prawdopodobieństwo osiągnięcia celu zarówno przed, jak i po 
otrzymaniu informacji. Użyteczność informacji będzie przy tym wyrażana 
w bitach.

Rozpatrzmy przykład na obliczenie użyteczności informacji.
Przykład 1.1.7»A.
Prowadząc kolumnę wojska z A do B, dochodzimy do rozwidlenia >-ch dróg
/d^, d^/. Wiemy, że tylko jedna z tych dróg prowadzi do B, lecz
nie wiemy która. _D

1/ Prẑ .̂ iisek na str, 51, tłumaczonej-przez A.A,Charkiewicza książki L.ßrillouin'a, 
Nauka i tieorja informacji"; Fizaatgiz, Moskwa 19^0 r.

2/ I,Iio;-ik, Kibiernietika, Fiłosofskije i socjołogiczeskijo problemy;
Gosroiitizclat, Moskwa 1963 r. s. 68«

3/ J^roblemy Kibiernietiki; nr 4/1960 r, s, 57»
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Na rozwidleniu napotykamy patrol jadący drogą d^ w kierunku A.
Patrol informujef że d^ nie prowadzi do B«

Użyteczność tej informacji wyniesie :
1

U /!/ = log = log == log 3 - log 2 S 1,58 - 1 =

= 0,58 bita.
Gdyby patrol poinformował, że do B prowadzi np. droga d^* to wówczas 

użyteczność takiej informacji wyniosłaby :

U /!/ = log = oolog j s log 3 = 'I»58 bita.

W drugim przypadku, użyteczność informacji byłaby więc większa 

niż w pierwszym o jeden bit.
Rozróżnianie użyteczności informacji i wartości /ilościowej/ 

informacji ma duże znaczenie praktyczne. Zdobywanie informacji nie może 
być sztuką dla sztuki. Ta trudna działalność, wymagająca często dużego 
wysiłku i czasu, może być zupełnie bezwartościowa /z punktu widzenia potrzel 
dowodzenia w konkretnych warunkach/, jeżeli wynikiem jej będzie tylko 
dostarczenie dużej ilości różnorodnych informacji /nawet o dużej ilościowej 
wartości/ - informacje te bowiem,mogą nie mieć żadnej przydatności.

V procesie dowodzenia, zasadnicze znaczenie ma nie tyle zdobywanie 
dużej ilości informacji, ile zdobywanie potrzebnej ilości informacji 

o największej użyteczności.

1•1«8. Rodzaje informacji wykorzystywanych w_ wojsku
Informacje^ z jakimi mamy do czynienia w procesie dowodzetd.a wojskami^ 

można klasyfikować, przyjmując za podstawę różne kryteria.
Rozpatrzmy te kryteria i wynikający z ich przyjęcia podział 

informacji.
Pierwszym, które rozpatrzymy będzie kryterium sposobu przekazywania 

informacji* W procesie dowodzenia informacje mogą być przekazywane
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- poprzez przesyłanie przedmiotów zawierających informacje;

- poprzez przesyłanie sygnałów energetycznych.

 ̂ Jeżeli dowódca pułku przekazuje dowódcy dywizji meldunek pisemny, 

szkic-meldunek, mapę z wrysowaną przez siebie decyzją, wykres marszu, 

tabelę forsowania itp. - to wówczas przekazuje on pewien przedmiot /doku­

ment/ z zawartą w tym przedmiocie informacją*
Jeżeli szef rozpoznania dostarcza dowódcy zdjęcie lotnicze lub 

egzempląrz broni zdobyty u nieprzyjaciela - to również przekazuje on 

przedmioty z zawartą w nich informacją*
Takie infoz*macje nazwiemy grzedmiotowyml / lub uprzedmiotowionymi/«^ 

Praktyka wojskowości dostarcza jednak licznych przykładów przekazy­

wania informacji, która nie jest uprzedmiotowiona. Np. meldunek ustny, 

dźwięk syreny alarmowej i inne sygnały dźwiękowe; sygnały ruchowe 

z Regulaminu Musztry lub sygnały świetlne /z tegoż Regulaminu/ - przeka­

zywane latarką, czy wreszcie sygnały elektryczne lub elektromagnetyczne, 

najczęściej występujące w urządzeniach technicznych*

Takie informacje nazwiemy energetycznymi. /Nie jest to określenie 

należycie precyzyjne, gdyż przekazywanie wszelkich informacji, także 

uprzedmiotowionych, wiąże się zawsze z wydatkowaniem energii - jednak 

nie znajdujemy obecnie lepszego określenia/*
Informacje uprzedmiotowione są mniej wrażliwe na szumy i zniekształ­

cenia i mogą być przechowywane w takiej postaci, w jakiej były przekazy­

wane /posiadają walot autentyzmu/ lecz przygotowanie ich do przesiania, 

jak i samo przesyłanie trwa zwykle dłużej, zabiera więcej czasu niż 

przy informacjach energetycznych*

Informacje energetyczne są bardziej wrażliwe na szumy, przechowywanie 

ich wymaga zwykle dodatkowych czynnóści, /utrwalenia/ jednak mogą one 

być szybciej nadawane i odbierane niż informacje uprzedmiotowione.
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Drugia kryterium klasyfikacji informacji wojskowych może być ich 
zdolność zwiększanie «isdzy-o obiektywnej rzeczywistości, 2 tego punktu 
widzenia możemy podzielić informacje na dodatnieĵ zerowe_i ujemne.
Te rodzaje informacji były już opisane /I,1,3/,

Ze względu na przydatność dla odbiorcy, informacje możemy podzielić 
potencjalne i użj^teczne, przy czynił użyteczne mogą posiadać różny 

stopień użyteczności, co również zostało już wyjaśnione uprzednio 
/1.1.7/.

Ze względu na stopień złożoności, informacje możemy podzielić 
feł̂ ŝptarne i złożone. Informacją elementarną nazwiemy informację 

wyjaśniającą nieokreśloność złożoną tylko z dwóch możliwości, tj, 
informację, która może być przedstawiona w postaci odpowiedzi”tak"/'i/ 
lub ”nieVO/- na jakieś określone pytanie.Będą to więc informacje 
o wartości 1 bita.

Informacją złożoną będzie informacja wyjaśniająca nieokreśloność
złożoną z więcej niż dwóch możliwości, przy czym stopień złożoności 
może być bardzo różny i bardzo wysoki.

Ze względu na zdolność wpływania na odbiorcę, informacje wojskowe 
możemy podzielić na fakultatywne i obligatoryjne.

Informacją fakultatywną nazwiemy informację, która nie jest zobowią­
zująca dla odbiorcy. Przyjmując taką informację, odbiorca może ją 
wykorzystać lub nie, zastosować się do niej lub nie, może postąpić 
zgodnie z nią lub nie. Informacjami fakultatywnymi będą np. prośby, 
meldunki, doniesienia sąsiadów lub jednostek współdziałających, ostrzeże­
nia itp.

Informacją oł>łiggto^ jn§ nazwiemy informację, które odbiorcę 
/adresata/ zobowiązuje do czegoś, ma moc obowiązującą i odbiorca pod 
groźbą określonych sankcji musi się do niej stosować i zgodnie z nią
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postępować, Inforaacjanii obligatoryjnymi są rozkazy /nakazy lub zakazy/, 
zarządzenia, wytyczne.

Przyjmując jako kryterium zasadniczą treść przekazywanych informa­
cji, możemy rozróżniać informacje merytoryczne i dodatkowe.

Informacja merytoryczny nazwiemy zasadniczą treść przekazywanych 
danych /odbieranych doznań, doniesief^ Przy ustnym np, przekazywaniu 
będzie to ta informacja, którą można uzyskać z zapisu wypowiedzianych 
słów, przy pisemnym zaś przekazywaniu - ta informacja, którą zawierać 
będzie ustny odczyt pisemnego tekstu.

Jednakże żywa mowa /a również i pismo/, oprócz tej informacji, 
którą można zapisać /odczytać ustnie/ zawiera także ł inną jeszcze 
informację, którą mówiący /piszący/ przekazuje czasem celowo a czasem 
i wbrew swej woli.

Słuchając ustnego meldunku, oprócz informacji merytorycznej, 
uzyskujemy także informacje o brzmieniu głosu /rozpoznajemy głos/, 
możemy wnioskować o nastroju i stanie emocjonalnym składającego meldunek, 
o jego zdolności wysławiania się, Kulturze /przynajnmiej języka/ itp.

Często w wypadkach gdy nadawca przekazuje oprócz merytorycznej 
również i inną jeszcze informację, ta ostatnia może nawet przeczyć 
merytorycznej, przy czym, jak wykazuje doświadczenie, zasługuje ona' 
z reguły na większe zaufanie, jest bardziej wiarygodna niż merytoryczna.

Otóż np, podwładny zapytany, czy wykonał w nakazany sposób powierzone 
zadanie, odpowiada ”tak”, czerwieniąc się przy tym. Odpowiedź "tak” 
jakiej udziela oh przełożonemu Jest informacją merytoryczną, natomiast 
zaczerwienienie jest informacją dodatkową, donoszącą, że podwładny 
nie mówi prawdy i zadania nie wykonał,

Tę informację, dopełniającą informacją merytoryczną - nazwiemy 
drd&tkowii.
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Przyjmując jako kryterium, przedmiot informacji, możemy informacje 

wojskowe podzielić na :
- informacje o celu działania i zadaniach;
- informacje o układzie kierowanym;
- informacje o układzie kierującym;
- informacje o warunkach działania /kierowania/.

Informacjami o celu działania i zadaniach będą rozkazy, zarządzenia 

i wytyczne przełożonych.
Informacjami o układzie kierow-anjTn będą informacje o własnych 

siłach i środkach /stan liczebny, fizyczny i psychiczny oddziałów, 
wyposażenie, zaopatrzenie, zdolność bojowa, położenie wyjściowe, 

zdolności i możliwości podwładnych itp/.
Informacjami o układzie kierującym będą informacje dotyczące 

dowództwa i sztabu danego szczebla, jego sił, środków i metod.
Informacjami o warunkach działania będą informacje o nieprzyjacielu, 

rejonie działań /teren, ludność, bogactwa, urządzenia, skażenia/, 
o sąsiadach, oddziałach wspierających i współdziałających oraz informacje 

o pogodzie*
Jeżeli jako kryterium podziału przyjmiemy szczebel dowodzenia, 

którego informacje dotyczą możemy rozróżniać informacje taktyczne, 

operacyjne i strategiczne*
Rozpatrując pochodzenie informacji względem danego układu, możemy 

rozróżniać informacje wewnętrzne i zewnętrzne*
Informacją wewnętrzną /względem danego 'okładu będzie informacja 

uzyskana z tego samego układu /rys*^® /, informacją zewnętrzną zaś - 

- informacja uzyskana z poza układu /z innego likładu - rys* ̂  /*

a;
'rys. 8

dDI
A h J
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Jeżeli jako układ rozpatrujemy np, sztab dywizji, to inforaacjami 
vewnętrz:iyai będą dla niego wszystkie informacje pochodzące z tego 
sztabu i zwykle jego samego dotyczące, jak np. informacje o stanie 
poszczególnych wydziałów, o pracach przez nie prowadzonych, o organizacji 
pracy, o dyscyplinie i przestrzeganiu tajemnicy wojskowej w wydziałach 

itp.
Informacjami zewnętrznymi będą natomiast wszelkie informacje 

otrzymywane od przełożonego, podwładnych oddziałów, sąsiadów itp.
Jeżeli za kryterium przyjmiemy stan /etap/ procesu kierowania, 

możemy rozróżniać informacje wstępne tj. informacje posiadane przed 
rozpoczęciem określonego procesu, np. informacje posiadane przed 
rozpoczęciem natarcia, na podstawie których podejmuje się decyzję 
i organizuje natarcie - oraz informacje bieżące, uzyskiwane już w toku 
trwanie^anego procesu np. uzyskiwane już w toku natarcia. Informacje 
bieżące wykorzystuje się głównie dla korektur w pierwotnym planie 
działania /opracowanym na podstawie informacji wstępnych/ i dla 
właściwego korygowania przebiegu procesu walki.

Ze wzglądu na rolę informacji w procesie dowodzenia, możemy 
rozróżniać informacje sytuacyjne tj. informacje o położeniu, będące 
podstawą do podejmowania decyzji i kierowania procesem walki, oraz 
informacje kierujące, czyli rozkazy, zarządzenia i wytyczne oraz 
wszelkie inne oddziaływania kierujące, które należy przekazać układom 
kierowanym /oddziałom, pododdziałoi^/ aby proces walki rozwijał się 
w kierunku pożądanym i jak najefektywniej zmierzał do celu, który 
mamy osiągnąć.

I wreszcie ze względu na stopień dezaktualizowania się informacji 
możemy rozróżniać informacje stałe i zmienne.

Przez informacje stałe będziemy rozumieć te informacje, które 
w toku wałki nie mogą się zmieniać w sposób istotny, tj. tak aby pociągać
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za sobą zmianę decyzji, czyli informacje, które zmieniają się stosunkowo 
wolno, Do nich mogą należeć informacje o teatrze działań / w tym i terenie 
oraz jego rozbudów» i urządzeniach, informacje o organizacji, uzbroje­
niu i wyposażeniu wojsk, dane taktyczno-techniczne i inne charakterystyki 
środków walki, nórmy i zasady wykorzystania wojsk i uzbrojenia itp.

Przez informacje zmienne, będziemy rozumieć te informacje, które 
w toku walki mogą stosunkowo szybko zmieniać się i wpływać na przebieg 
i wyniki walki. Będą to informacje o położeniu i działaniu wojsk 
własnych i nieprzyjaciela, o współrzędnych, parametrach ruchów na polu 
walki itp.

Rozróżnianie tych wszystkich rodzajów informacji może wydawać się 
sprawą abstrakcyjną, pozbawioną większego znaczenia praktycznego*
Vakie mniemanie może zrodzić się dzisiaj, gdy cybernetyka mimo niezwykle 
szybkiego rozwoju ciągle jeszcze przeżywa swój wiek niemowlęcy i nie 
uzyskała sobie jeszcze należnego jej niewątpliwie, szerszego zastosowa­
nia w życiu społeczeństw.

Jednak z rozwojem cybernetyki rozróżnianie licznych_rodzajów 
informacji stanie się koniecznością warunkującą właściwe porozumiewanie 
się ludzi, będzie tak potrzebne społecznie i przydatne, jak obecnie np* 
potrzebne i przydatne jest rozróżnianie w matematyce liczb naturalnych, 
rzeczywistych wymiernych i niewymiernych, całkowitych i ułamkowych, 
szczególnych i ogólnych, mianowanych i oderwanych, pierwszych i złożonych, 
parzystych i nieparzystych, względnych, liczb zespolonych, urojonych 
itp.

Dziś nikt już nie ma wątpliwości co do potrzeb i celowości 
tak szerokiego podziału liczb; niewątpliwie w przyszłości i podział 
informacji nie będzie budzić wątpliwości.



- 67 -

1,2. Jednostki,dowództwa i sztaby - jako układy informacyjne.

1,2,1. Układy infor.rjcy2r.e
Układem informacyjnym jest każdy układ''' zdolny do pobierania, 

przekształcania i przekazywania informacji, np, człowiek, zwierzę, 
dowolna organizacja społeczna, elektroniczna maszyna licząca.

Ponieważ jedriostki wojskowe, dowództwa i sztaby, przekształcają 
/przetwarzają/ i przekazują informacje - z punktu widzenia cybernetyki 
są one układami i.nf ormacyjnymi,

Pobieranie i przekazywanie informacji przez układ odbj-wa się tylko 
przez określone drogi: wejściê  i ^Tjściij infcrmacy^jne_^układu.

Układy mogą mieć różne i niejednakowe ilości, wejść i wyjść informa­
cyjnych,

Stan wyróżniony wejścia układu nazywa się bodźcem, a stan wyróżniony 
wyjścia - w kompanii żołnierzy, bodziec na wejściu w postaci
komendy baczność, da na wyjściu reakcję w postaci postawy zasadniczej,

Meldunek/np. o kontrataku nieprzyjaciela/, na wejściu takiego układu 
jak dowództwo, da na wyjściu tego układu reakcję w postaci rozkazu do 
odparcia kontrataku, /rys. 9/.

bodziec
kontrataku

reakcja
rozicaz ao oapar- 
cia kontrataku

I^r-

rys. 9

I/ Pojęcie układu zostało wyjaśnione w 1.1,1,
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Przez wejście rczuale się często nie tylko drog^ę czy miejsce 

wprowadzania inforoacji do :ii:iadu, lecz także dowolny impuls /bodziec/ 

odaziaływujący na układ,
Podobnie przez wyjście rozumie się nie tylko mieysce czy drogę» 

którą informacja opuszcza ’układ, lecz także dowolny rezultat przetworze* 

nia informacji wejściowej /bodźca, impulsu/ przez aany układ - czyli 

reakcię układu.

Układy mogą mieć wejścia i wyjścia informacyjne oraz wejścia 
. '¿/X wyjscia'Z8S1 leniowe,

¥ dalszym ciągu interesować nas będą głównie wejścia i wyjścia 

informacyjne.
Każdy,nawet względnie prosty układ informacyjny /organizm, maszyna, 

organizacja społeczna/ scanowiąc pewną jednolitą całość, zawiera w sobie 

zawsze odrębne części składowe, różniące się pod względem strukturalnym 

i funkcjonalnym. Między tymi częściami a otoczeniem oraz między samymi 

częściami składowymi istnieją powiązania /sprzężenia/ i oddziałin«?ania.

Części składowe układów, ap, wydziały w sztabie dyu^izji, nazywać 

będziemy elementami lub podukładami układu; podukładaai wówczas, gdy 

elementy składowe układu, same są złożone.
Powiązane ze sobą są one fizycznie, jak np. części elektronicznej 

maszyny liczącej lub tylko informacyjne - jak np, wydziaiy sztabu, 

między którymi nie ca zewnętrznie dostrzegalnych fizycznych Wi.ęzi,

V;ydziały sztabu są powiązane ze sobą określonymi zależnościami 

riotnpetencjaai, obowiązkami, współzależnościaai funkcjonalnymii, wspólną 

podległością szefowi sztabu i dowódcy, ustalonymi zasadami współpracy. 

Wszystkie te powiązania nie są bezpośrednio dostrzegalne, widoczne;

np. G.Klaus, Kibiernietika i fiłosofia; l U  - Moskwa 1^63 r. s,60.

.•av.»ie zasileń por, np.: R.Grcniewski, Cybernetyka z lotu p^ska,
Warszawa 196'3 r. s.3'1 -
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są one określone jedynie przez inioraacje normujące orsanizccj^ i zasady 
pracy sztabu. Informacje obligatoryjne, wydane przez kompetentnych 
przełożonych, tworzą z poszczególnych żołnierzy pewne całości /układy/
- wydziały, a z tych całości - całości jeszcze większe, układy bardziej 
złożone —  sztaby.

fak więc,drogą sprzężeń informacyjnych z poszczególnych, względ­
nie prostych układów, powstają nowe, bardziej złożone układy, układy 
wyższego rzędu.

Układy mogą być sprzężone:

3/ szeregowo; wówczas reakcje jednego układu są bodźcami dla drugiego, 
układu /rys.lOa/ - np. meldunki 2 samolotu rozpoznawczego /1/ są 
bodźcami dla sztabu DZ /2/, prowadzącego nasłuch w sieci rozpozna­
nia lotniczego;

b/ równolegle; gdy dwa układy mają przynajmniej jedno wspólne wejście 
/rys, 10b/ - np. dwa pułki /1 i 2/ otrzymujące rozkazy od jednego 
dowódcy dywizji;

c/ zwrotnie; gdy dwa układy są ze sobą wzajemnie sprzężone szeregowo, 
/rys, 10c/, Układ /1/ sprzężony szeregowo z układem /2/, a ukłaf*
/2/ szeregowo z układem /I/, np. sztab dj^wizji /1/ wysyła rozkazy, 
które są bodźcami dla sztabu pułku /2/, a sztab pułku meldunki,' 
które są bodźcami dla sztabu dywizji /1/.



<r::tiią rolę c'ârr..’3 cvbćX'netyce srrzifżenio zwrc-tnSi
Izisdj' Z“ i?przor-oaierr. ;’.«'rorni'c: są, aiezwyhie szeroko rospowszschaion“.
.'-;2 prooc-aby powieózieć, ¿«'’¿prsężenie zwrotne . staioowl pawnego

'1/i-*o,iZó;iu uniwersałn.y, oyćin̂ t podstawę •o<':i.adc.v cybernetycziiycn.
''.;.yi’E v e  zvrrotrie jest to połączenie działające zwrotnie, r.tóre 

M pe,;nycn ■;i'5nicach zabezpiecza efekt przed cdd ział śnieni en na nicyc 
u::-iar,, pO’,;o i.: jr.cych po czynników’.'’ iioże ono występo-wać w połâ czenia 
<vocL /r.;.o. 'iwc/i 't̂ż* j u k ł a d z i e  saacsprzężonyit,
Ukia-Jern s&r.osprzężonym jest taki układ, który jest sprzężony szeregowo 
sani ze cocą, co znaczy, że jedno z wy3ść układu jest zarazen? jego 
woj ścień /rys. 10/, damosprzężenie jest oczywiście szczególnym przipiad- 
niea nie tylko sprzężenia szerego-;ego, lecz także sprzężenia zwrotnego.

_X__s__
Sztab
DZ

V ' >________

nasłuch informacji 
wysyłanych ze sztabu 
DZ- dla kontroli ID

/

‘rys.'l'l

Sprzężenie zwrotne występuje również i odgrywa znaczną roi?
V. ergsnizneji i działalności "wojsKowej. »'e¿.;2y np. pOwia-zanis między 
dowództwem dywizji i jednym z pułków tej dyv'izii, ^

Na .■/yniki natarcia puiku zmechanizowanego vrpl̂ ŵa wiele różnych 
onynnikćw, np. rozkazy dov/cdcy dywizji, działanie nieprzyjaciela, 
teren i inne, bfekty natarcia pułku powinny odpowiadać zamiorzeniom 
do.iódcy iy'wizji, czyli być zgodne z jego rozrazamiżziałanie dowtidcy 
■ /-'izjl, ktoregc'ofekisa jest rozkaz dla pui;:u,wpływa na •iziałnnie

I r - , Zcgóuaienia cyhernc tyk i. j PUF, tíarszawa 1961 r« 5.139*
r . I r le i . iziur ri- >̂’'¿1 i Wił"$p do bernctyki j PUT̂  War*2 awa 1 ^ ^  r. s .? 9 .

O sprzężeniu 9f» « íe n s r  /CybernctykA I społeczeństwo/ p isz e :
**5 kutecznośc dxlAlAni* lApcitnic infovmeye ciostATxion« w procesie spręża
nía zwrotnego, a wskazujące c iy  c e l  z o sta ł /«i* ^ 2 /
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■̂uiku; działanie pułku zależy v/ivc cd rozkazóv; dowódcy dywi: 

i to jest oczywiste. /Rys.12/.

rys. 12

Mechanizra sprzężenia zwrotnego powoduje jednak, że rozkazy 

dowódcy dywizji zależą z kolei od działania pułku, A otc mechanizm 

tego oddziaływania. Meldunki przekazywane do sztabu dywizji infornują 

c przebiegu i wynikach natarcia, o tyn czy i w jakim stopniu cel 

działań jest osiągany i przez tc wpływają na treść rozkazów dy’vizji. 

Przy wszelkich odchyleniach wyników natarcia od zamierzeń dowódcy 

dy.'izji, rozkazy jego będą zmierzały do likwidacji tych odchyleń, 

do utrzymania poziomu bliskiego rćwnov/adze zamierzeń i rzeczywistych 

efektów.

Tak więc^działanie pułku wpływa na działanie dowódcy dynrfizji 

drogą sprzężenia zwrotnego,

Ih/ukierunkowe przekazywanie informacji w ramach sprzężenia 

zwrotnego jest nieodzownym warunki era sprawnego, skutecznego dov/odzeaia 

bez niego mogłobj' się okazać, że przełożeni opierają swoje działanie 

nie na rzeczywistych faktach, lecz na zupełnie błędnych v;yobrażeniach. 

liie można bowiem dov.'odzić nie licząc się z faktami, z położeniem.
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s rozwojem wydarzeń» Heldur^ki są w procesie dowodzenia nie mniej 

ważne niż rozkazy, gdyż niosą cne informacjo o ograniczeniach różnorod- 

ności_ĵ  & rzeczywistym przebiegu procesu walki, przez co ułatwiają 

podejmowanie właściv;ych decyzji, oraz należyte korygowanie decyzji 

i rozkazów, odpowiednio dc nieprzewidzianych zmian w sytuacji.

Schemat ideowy sprz';iżenia Z'wrotnego przedstawia rys. 13»

Informacja kierująca A^/t'/, wychodząca z układu kierującego 

/dowodztwo dŷ r/izji/ i wchodząca do układu kierowanego /oddziały djHiiizji/ 

- odzv/ierciedla tOjCo pragniemy osiągnąć w wyniku kierov/ania,

Infcr nacja sprzężenia zwrotnego wychodząca z układu kiero­

wanego i wchodząca do układu kierującego, powiadamia co rzeczywiście 

osiągnięto w rezultacie kierowania, w danym momencie.

Porównanie tych dw^óch informacji przez układ kierujący i określenie 

różnicy ni,dzy nimi

A = - Byty]
pokazuje nam rozbieżność między celem działania i rzeczywistym stanem^ 

jaki w wyniku działania osiągnięto w określonym czasie. Ta rozbieżność 

będzie podstav/ą do wjgjracowania kolejnej informacji kierującej, nająeej 

na celu usunięcie wynikłej rozbieżności.
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Kolejna inforisacja kierująca a ' /t*/ będzie więc funkcją określonej 

uprzednio różnicy;

a;  / t 7  = f / A  / ,

Każdej różnicy odpowiadać będą bowiem zależne od niej i odpov;iednie do 

niej rozkazy i zarządzenia.

Sprzężenie zwrotne noże być dodatnie_ lub rodzaje

sprzężeń, vrjfstępują w układach wojskov;ych. Rozpatrzmy przykład uje;;meg-o 

sprzężenia zwrotnego /rys. 14/,

Jako układ działający rozpatrujemy dywizję zmechanizowaną, a jako 

efekt jej działania tempo natarcia.

D Z

>pn«ŁŁ*>*

itjernpo natarcioi

,-rV

*V<V5. A^.
' t

Rozpatrujemy 3 zasadnicze czynniki działania, tj. czynniki wpływają- 
>

ce na efekt działania DZ, /tempo natarcia/ - czynnil-iami tymi są; teren, 

opór nieprzyjaciela i siła własnego ognia. Spośród tych czynnikóv/, dwa 

/teren i ogień/ mają znak "4̂ ', są one czynnikami dodatnimi, gdyż przy 

ich zmianie, efekt zmienia się w tyra samym kierunku /teren lepszy - 

lepsze, wyższe tempo natarcia; ogień silniejszy - wyższe tempo natarcia/.

Ogień jest w tym przykładzie czynnikiem bezpośrednio regulov/anyra 

tj, czynnikiem, na który bezpośrednio oddziałjiTrfujemy, chcąc zraieniać 

efekt, jakim jest tempo natarcia.
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Czynnik działania "opór nieprzyjaciela" r.a znak jest ujê nny,

¿•¿27Ż przy jego zalanie, efekt zaisnia się v  kieruanu przeciwnynt /opór 

npla rośnie - tercpo natarcia oiaieje/.

Jezoii teapo natarcia zraniejsza się» pcwoduje to wzrost siły 

naszego ognia,Ogień zaś, cddziałyifuje na opór nieprzyjaciela njonnis 

/iti silniejszy ogień, tym słaoszj? opor/. Osłabienie oporu, powoduje 

zv;i'.Kszenie tempa natarcia, Cny tempc -natarcia wzrośnie powoduje to - 

poprzez rcechanizm sprzężenia zwrotnego — osłabienie ognia, który nie 

może oyć pi‘zecież ciągle jednakowo intenswny, silny,

w powyższym przyiiiadzie sprzężenie zwrotne jest 

£ rz zenic-a ujemny, gdyż zmiana efektu pov/oduje zmianą czĵ nni.ka regulo­

wanego Vi przeciwnym kierunku /tempo spada - ogień wzmacnia się; tempc 

rośnie - ogier słabnie/.

Jak widać, ujemne sprzężenie zw’rctne dz-̂ ała regulujncc.

Jprzążenie zwrotne będzie dodatnie wśv;czas, gdy zmiana efektu 

pcwodov/ać będzie taką zmianę czynnika regulowanego, która z kolei 

powiększy zmianę efektu w tym samym kierunku,

Dodatnie sprzężenia zwrotne mają małe znaczenie i zastosowanie 

w prautyce wojskowości, to też nie będziemy icb szerzej rozv/aŻ3 Ć,

Zależność czynników rozpatrywanych powyżej, możemy przedstawić 

w inny jeszcze sp'Osob /rys, 1 5 /.

Yys.lS
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Jik rvsonlcu, oddaiał>-vanie czynnikóv/ ¿est następuj^ice:
- .-aren oddziaiyV'ije na cpor nieprzyjaciela /oddziałyn-anie
to aa znak &dyt lepszy dla nieprzyjaciela teren vzraacniva
jego oper/ i na tespo natarcia naszych wojsk /również, znak 
g¿if¿ in dogocji 1 S3^ d i 3 nas tereni zyu wî ks*.© te-̂ .̂ o 
natarcia/ *,

~ opór nieprzyjaciela oddziaiyvaje ns :
- teapo nstr.rcia naszych uojsn /"-'*} ¿dyn irs silniejszy opór, 
tyni słaLsze tesepo/;

~ sil^ naszego ognia /"+'■» gdyż ia silniejszy opor, tya 
silniejszy nasz ogień/;

- ^eapo natarcia oddziaływaje na :
- ODÓr nieprzyjaciela /”-". gcyż ia wyższe teapo natarcia, 
tyn bardziej zdezorganizowany staje się przeciwnik i słabszy 
jest jego c=pór/;

- siię naszego ognia gdyż im wyzsze tempo, większe
powodzenie, tyn mniej silny ogień jest potrzebny/;

_ siła naszego ognia oddziaływa je na :
“ opór npla /*'~"» gdyż im silniejszy ogień, tym słabszy 
staje się opór npla/;

- terzęo natarcia /”+*’, gdyż in silniejszy ogień, tyn szybsze 
noże być tempo natarcia/.

Każde sprzężenie zwrotne działa z pewnym opóźnieniem, W rozważonym 
powyżej przykładzie zmiana w czynniku działania /wzrost oporu npla/ 
wywarła wpływ na działający układ /üZ/ i spowodowała, zmianę jego efektu 
/spadek tempa natarcia/. Zmiana efektu oddziaływała zwrotnie na czynnik 
regulowany /ogień/, który spowodował osłabienie oporu nieprzyjaciela 
i wzrost tempa natarcia. Wzrost tempa natarcia nie wystąpił/^ razu 
lecz dopiero po pewnym czasie* Ten czas pottzebny na to, aby zmiana 
w czynniku działania /opór nieprzyjaciela/ wywarła wpływ na czynnik 
regulujący poprzez układ, efekt i sorzężenie zwrotne - nazywany jest' Vhxstei’czj^

Im większa jest histereza w działaniu układów wojskowych, tyna 
później następuje regulacja /korekcja/ działania układu, tym mniej 
spravnne jest działanie układu, tym później reaguje układ na niepożąda­
ne dla niego zmiany, ¿mniejszanio histerezv w działaniu układów

')/ ten vprovcdzil ?. da batii w k&isżce ‘'Sztuczne myślenie - wstęp
iü cy jfmetyki'"; F</a, Warszawa - dOpo; £.'*3>9
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wojskowych, ma bardzo istotne snaczenie dla usprawniftaia dowodzenia,
M keżdyra układzie,ziożonya z różnorodnych elementów, charakter 

całości nadaje układowi sieć sprzężeń między jogo elementami. Sprzężenia 
/powiązania/ między wydziałami, tworzą z oddzielnych wydziałów całość - 
“ sztab. Układ złożony nie jest tylko prostą sumą elementów składowych; 
jego właściwości - jako całości, nie są prostą sumą lAaściwości elemen­
tów składowych. Układ, jako całość, może posiadać właściwości jakich

1/nie posiadały jego elementy składowe. Zdawał sobie z tego sprawę już 
Karol liarks, gdy pisał: "Jak siła ataku szwadronu konnicy lub siła oporu 
pułku piechoty jest zasadniczo różna od sumy sił ataku i oporu pojedyn­
czych kawalerzystów lub piechurów, tak samo od mechanicznej sumy sił

« p /pojedynczych robotników różni się społeczny potencją_ł siły .....
Sieć sprzężeń wiążących poszczególne elementy składowe układu

“2 /
jest strukturą układu.

Z tych samych elementów, drogą różnych sprzężeń, można tworzyć 
różne układy, o różnych właściwościach i różnych sposobach działania.
Tak np. tylko z trzech elementów, drogą różnych sprzężeń, można stworzyć 
18 różnych struktur, /rys.15/,

Odmienność struktury powoduje więc odmienność działania układu.
Aby więc zbadać i poznać jakiś układ, nie wystarczy poznać jego 

elementy składowe. Konieczne jest poznanie również i sieci sprzężeń -
- czyli struktury układu.

Z tych samych pododdziałów, drogą zmiany ich sprzężeń /zależności -
- a szczególnie podporządkowali/1 można tworzyć pułki o różnych właści­
wościach bojowych, a z tych samych komórek organizacyjnych - różnie

1/ por. w tej sprawie:R,W.Ashby. Wstęp do cybernsij^ki; Warszawa I56I r, s, 
i 0,Lange, Całość i rozwój w świetle cybernetyki; Warszawa 1962 r. s.4l,

2/ K.Marks, Kapitał, t, I; Warszawa 1251 -• s. 356.
3/ W sprawie pojęcia struktury por. np,;

a/ 0.Lange, Całość i rozwój w świetle cybernetyki; PUli, Warszawa 1962 r.
s. 26, ^1—ć-2.

b/ J,Zieleniewski, ĵ-jjanizacja zespołów ludzkich; Pi/U, Warszawa 1264 r, s.55 
fc/ Wybrane zagadnienia prskseologiczns; PAl\, Warszawa 1562 r. s. 1?, 
d/ L.A.i^istruszeuko, Wzaimoswjaz informacji i sistiemy; Waprosy Fiłozofii 

nr 2/64 r. s. 1 0 5 .
e/ ii.Wiener, Cybernetyka i społeczeństwo; Ki’W, Warszawa lyoO r.; s. 6l.
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dziaiaj'ic® sztaby.

szych cz '.Tiriikóv; osyrcy/nieuia  ¿ ov;cd2ćŁia v;c.~iskazi.

1.2.2. _Crrgnizac.ja

Wyraz "organizacja” jest w wojsku uż;,’-rfany pOiTszeclinie i w różnych 
znaczeniach, hćwi się więc o organizacji pułku zmechanizowanegc, organi­
zacji sztabu dr”;,'izji, organizacji natarcia czy obrony, o organizacji 
pracy sztabu ito.

1/
P.ózpatrzry więc dokładniej treść pojęcia "organizacja", 

liyraz "organizacja", w języku poiskia bywa używany w trzech znaczeniach; 
a/ instytucjonalnym /organizacja - jako instytuacja/, określającya 

całość złożoną z ludzi i rzeczy, odpowiednio wzajemnie ze sobą 
powiązanych; np*: organizacja partyjna Wojskowej Akadssiii Tech­
nicznej, Organizacja Paktu Północno-Atlantyckiego /NATO/; 
strukturalnym /organizacja - jako pewien stan, cecha, właściv;ość 
układu złożonego/, określającym ustrój wewnętrzny, strukturę 
pewnej całości złożonej z różnych elementów; np.: organizacja pz 
organizacja dywizji pancernej, organizacja sztabu pułku /dywizji/; 

c/ czynnościowym /organizacja - jako czynność organizowania/ w tym 
znaczeniu,"organizacja" oznacza działanie organizujące, organizo­
wanie; np.; organizacja laarszu, organizacja natarcia, obrony, 
współdziałania, organizacja pracy nad pcjijęciem decyzji.
Z powyższych trzech znaczeń, nas interesują głównie dwa ostatnie 

•znaczenia, tj. strukturalne i czynnościowe, toteż nimi będziemy się 
dalej zajmować.

1/ Takie trzy znaczenia rozróżnia prof, T. Kotarbiński /'Traktat o dobrej robocie; 
s. 75, 109/, a w ślad za nim wielu innych autorów, których określenia niezna­
czne tylko, różnią się od określeń podanych powyżej; por, n?.: 

n/ prof, J.Kwejt, Przegląd Organizacji nr 2/ć2 r.; 
b/ prof., J. Zieleniewski, Wybrane zagadnienia prakseoiogiczne; PAN,

Warszawa 19ó2 r. s. 19-20;
c/ J.Drozdcwicz, 0 pojmowaniu organizacji; Siuletyn TNOiK nr 6/60 r. 
d/ Z.Pietrasiński, Sprawne kierownictwo; WP, Wsrszaws - 19*62 r, s,69-6A-,
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Zacznijmy od organizacji w znaczeniu strukturalnym, czyli od organiza­
cji układów, jako cechy układów. Mówimy często, że pewien układ jest 
"dobrze zorganizowany" lub "posiada wysoki stopień organizacji", 
a inny jest "źle zorganizowany" /niezorganizowany/ lub"na niski stopień 
organizacji".
Jaki sens mają tego rodzaju określenia i co one oznaczają ?
Mówiąc, że jakiś układ jest zorganizowany, rozumiemy przez to, że ;

a/ układ ten składa się z różnorodnych elementów;
b/ elementy te nie są od siebie niezależne, lecz są ze sobą

powiązane, sprzężone i wzajemnie na siebie - w różnym stopniu - 
- oddziaływają^

c/ wszystkie elementy układu współdziałając ze sobą, współprzyczynia- 
ją się do realizacji celu, jakiemu ma służyć układ jako całość.

Z tych cech układu zorganizowanego, niewątpliwie najważniejszą cechą 
jest współprzyczynianie się elementów układu do realizacji celu /zadania/ 
układu jako całości.

Różne układy mogą mieć różne stopnie organizacji. Stopień organizacj; 
układu jest tym wyższy, im:

- więcej różnorodnych i bardziej wyspecjalizowanych w pewnych 
czynnościach elementów, posiada układ jako całość;

- bardziej zależne od siebie są poszczególne elementy układu /im 
mniejsza jest swoboda ich działania/;

- bardziej poszczególne elementy współprzyczyniają się do realizacji 
celu całego układu - czyli im większą efektywność działania posiada 
układ jako całość.

Rozpatrzmy pewien dowolny zbiór elementów dynamicznych. Elementami 
zbioru mogą być pojedynczy ludzie, małe grupy ludzi /np. wydziały lub 
oddziały sztabu/ lub też całe pododdziały czy oddziały. Każdy z elementów 
zbioru może w toku działania przechodzić pewien zbiór stanów. Jeżeli
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pomiędzy tymi elementami nie ma żadnych sprzężeń /po-«riąas£, zależności/ 
i stan żadnego elementu nie ma wpływu na stany pozostałych elementówT 
czyli jeśli elementy są wzajmianie niezależne - to oczywiście zbiór 
takich elementów nie stanowi żadnej jednolitej całości i jest on skrajnie 

niezorganizowany.
Drugim przypadkiem krańcowym będzie.taka sytuacja, w której wszyst­

kie elementy zbioru są ze sobą sprzężone w ten sposób, że stan jednego 
z nich jednoznacznie określa stany wszystkich pozostałych« Każda zmiana 
stanu jednego elementu, powoduje wówczas zmiany stanów wszystkich innych 
elementów zbioru, a więc również i zmianę stanu całego zbioru. Wówczas 
mamy do czynienia już nie jak poprzednio, ze zbiorem niezależnych elemen­
tów, lecz ze zbiorem tworzącym pewną całość, a więc z układem i to ukła­

dem maksymalnie zorganizowanym,
Przvpadiii krańcowe /skrajne niezorganizowanie lub maksymalna 

organizacja/, jeżeli w ogóle się zdarzają, to zdarzać się mogą niezmier­
nie rzadíío, lía jczęściej, stopień zorganizowania układów przybiera warto­

ści pośrednie,
Z wojskowego punktu widzenia, zarówno maksymalna «^ganizacja jak 

i skrajne niezorganizowanie, są sytuacjami niepożądanymi.
Gdyby bowiem stan /rozumiemy przez to i położenie/ jednego pułku 

wpływał na stany wszystkich pozostałych pułków w dywizji i określał je 
jednoznacznie - to zakłócenie planowego działania tego pułku powodowa­
łoby za/cłócenia w działaniu pozostałych, a wszelkie jego niepowodzenia 
wpływałyby decydująco ujemnie na wszystkie inne pułki i na dywizję jako 

całość.
fiównież, gdy stopień organizacji zmniejsza się nadmiernie, pociąga 

to za sobą ujemne skutid.. W miarę osłabienia organizacji, dywizja prze­
kształca się bowiem w zupełnie niezależnie działające oddziały, a następ­

nie w tłum uzbrojonych ludzi. Brak organizacji racżemy zntea utcżsaminć 

z chaosem.
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, Bzięki organizacji, efektywność działania - układu zorganizowanego 
jest większa, niż susa efektywności działań poszczególnych elementów 
składowych tego układu.

Jeżeli pewne zadanie bojowe wykonywać będą te same siły i środki, 
które wchodzą w skład batalionu piechoty zmotoryzowanej - lecz działać 
będą one niezależnie od siebie /w sposób niezorganizowany/, wówczas 
czas wykonania zadania będzie znacznie dłuższy, straty nieprzyjaciela 
mniejsze, a straty własne oraz zużycie sprzętu i środków walki znacznie 
większe, niż wówczas, gdyby zadanie to wykonywały te siły i środki 
zorganizowane w batalion - tj, odpowiednio powiązane ze sobą wzajemnie. 
Dla wyjaśnienia tej sprawy rozpatrzmy przykład.
Przykład 1.2.2.A .

W pewnym punkcie oporu K, broni się nieprzyjaciel w sile około 
dwóch plutonów. W kierunku tego punktu oporu zbliżają się trzy niezależ­
nie od siebie działające kompanie A, B, i C, /rys,17./
Każda z tych kompanii ma dość znaczną swobodę działania i może: 

a/ zaatakować punkt oporu npla; 
b/ obejść ten punkt oporu:

- kompania A - tylko w lewo;
- kompania B - w lewo lub w prawo;
- kompania C - tylko w prawo.

\
' \
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¿ . 0 0 . t i t a = u , to

•-»•'żeiiby ii.r.trc*p’ia  s b io r u  niezor"awizowanego wynosiła  np. 6 b itów , 

a e n t r o p ia  ukiadu zorganizowanego 1 fc-it, v.’5wcza3 s to p ie ń  o r g a n i z a c j i

.a i  Dy warto.

G = 6 -  1 = 5 titóiw;O
wS; OlcŁ:yr*riiK o r g a n i z a c j i  

ó cxtow =: U , CP .

p r z y k ła d z ie ,  n tóry  rozpazrywoliśrriy, można również o k r e ś l i ć  

craw dopodobisiist«'0 t e g o ,  że w szy stk ie  i;ompanie b ę d ą - d z ia ł a ły  w sposób 

ekonomiczny i  k o r z y s tn y ,  z punktu widzenia c a ł o ś c i  d z i a ł a ją c y c h  s i ł ,  

a więc t r z e c h  kom panii.  Przy d z ia ła n iu  n iezorganizow anya, na 12 m ożli­

wych wariantów d z ia ł a n ia  ty lk o  3 są  k orzy stne  w podanjos wyżej znaczeniu  

/ n r  7 , S , S 7 ,  n ato m iast  aż 5 j e s t  n ie k o rz y s tn y c h .  Pr3wdopodobieństv/o 

p o d ję c ia  d z ia ł a n ia  ekonomicznego i  korzystnego  z punktu widzenia c a ł o ś c i  

s i ł  w y n ies ie  w ię c :

12 = 0,¿5»

Przv d z ia ł a n iu  zorganizowanym, możliwe są  ty lk o  3 w arianty  k o r z y s tn e ,  

s ib cw ie n  element o r g a n iz u ją c y  /n p .  dowódca batalionu/^ wyklucza możliwoścj 

n ie k o r z y s tn e  i  ty lk o  w ramach m ożliw ości k orzystny ch  o rg a n iz u je  d z i a ł a ­

n ie  swych ko.mpanii, W takim wjp>adlłu, prawdopodobieństv .’0 p o d ję c ia  d z ia ł a ­

n ia  k orzystnego  / k t ó r e  jed nak  n ie  p rz e są d z a ,  j a k i e  będą rz e cz y w is te  

wyniki d z i a ł a n i a /  równe j e s t  je d n o ś c i  / P ,  = 1/»

Widzimy w ię c ,  w jakim  s top n iu  o r g a n iz a c ja  układów wpływa iia efektywność 

i c h  d z i a ł a n i a ,  j a k  zn aczn ie  j ą  zv/iększa. Wobec te g o ,  wydawałoby s i ę ,

•e im wyższa organizacja układu, tya większa będzie efektywność jego 

działania, 1 że nraeży dążyć do osiągnięcia jak najwyższego stopnia 

organizacji. Czy tak jest rzeczy’wiści9 ? Dok.ładniejsza analiza tego 

lagadnienia prowadzi do wnicsku, żs maksy .ma lny stopień or,^aaizeCji nie



«i «
iest bynsjnniej stopa^ea optjaalnya, ^właazcaa wówczas, gdy warauki 
dsiałanis ukićdu ulegają częsuya i trudnya do przewidzisnia zaianoa*

Stwxerdziiiśay już poprzednio, że stopień organizocji jest a.inny- 
3ii tya wyższy, ia bardziej zależne od siebie są poszczególne eleac-nty 
układu, i.a jscLiak bardziej zależne są od sieoie eieaency ukiadu, tvni 
cniejsza jest swoboda działania każdego z nicń. Z :-:olei, iai aniey;-;z2 

jest swoooda działania, tyji aniejsze ciożiiwosci wiaściwegc dostosowania 
się do iokaliiych ziaian warunków Łają poszczegoino eićiienzy ukizau - 
~ jescli zaś eiezieaty ułciadu nie działają w spcsob najooruziej dosccao- 
wany do konkretnych warunków,aziałania ich nie oogâ  być optyiiaine, Gdv 
działania elementów układu nie są optymalne - nie może byo optymair.-:.: 
działanie całego układu złożonego z tych elementów,

Tak więc stopień organizacji układu, a także i struktura organiza— 
cyjaa układu, muszą być zawsze dostosowane do konkretnych warunków’ 
działania, przewidywanych dla danego układu. Zmiany warunków pociągać 
będą za sobą konieczność dokonywania zmian w organizacji, konieczność 
reorganizacji układu.

Dywizja jako układ musi być np, inaczej zorganizowana do walki 
z silnym przeciwnikiem, a inaczej z przeciwnikiem słabszym, inaczej 
do natarcia, a inaczej do obrony, pościgu czy odwrotu; inaczej do' natarć- 

z forsowaniem, a inaczej do natarcia w terenie górzystym itp. 
Dochodzimy więc do zagadnienia organizowania układów.

Czynność organizowania układu polega na :

*/ wyznaczeniu /określeniu/ celu działania i sposobu jego osiągni — 
a jeśli cel działania jest narzucony z góry - tylko na 

określeniu sposobu osiągnięcia tego celu; 

b/ wyznaczenizt odpowiednich podukładów /zespołów/ działających,

z podstawowych elementów składowych- układu /wyznaczenie odpowied­
nich elementów ugrupowania bojowego o odpowiednim składzie 
z oddziałów i nododżziiilcw dywizji/;
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i/ okrasie;!!«:« wEs^^iaaycij sai8ż«oóci podukiadcrj? ifĵ kô aetwcrgycii 
i sposo&a ich vspóidsi=lsaiai

d/ «ryznaczeniu zadsń dia poszczególaycb podtfddsiaiów w Czasie 
i przastrB«ai i pra«kazania tych zadań wykonawconi 

Organisoiiar.is, j«st to więc procas inioraacyjny, Organizujesy układ 
poprzez przekazywania eleaseatoa tego układu odpowiednich inforaacji 
cbligatoryjajach /klarujących/, jest przy tyt sprawą oczywistąi że infor- 
Kucje te n:uszą być uprzednio opracowąoe na podstawie niezbędnych inior- 
aacji sytuacyjnych. Trzeba jednak podkreślić, że sarao opracowanie 
informacji nie jest jeszcze wystarczające dla zorganizowania układu, 
■Jeżeli w dywizji opracowany został plan natarcia - to opracowanie planu 
jest nieodzownym etapem, a plaa koniecznym eieaenter. organizacji, nie 
możemy jednak powiedzieć, źe po opracowaniu planu dywizja jest już 
zorganizowana do natarcia. Zorganizowana będzie cna dopiero wówczas, 

gdy wszystkie niezbędne informacje organizujące dotrą do wszystkich 
oajaniejszych nawet elementów wykonawczych, tj. nie tylko do pułków 
lecz także do batalionów kosąpanii, plutonów itd., dywizji,

W związku z tym, konieczne wydaje się wyjaśnienie wzajemnej zależności 
przedsięwzięć, określanych jako organizacja, przygotowania i planowanie 
/np, natarcia/. Zależności taiędzy tymi przedsięwzięciami można przedsta­
wić graficznie- następująco /rys, 18/:

PRZYGOTOWANIE DZIAŁAŃ
PRZYGOTOWAWCZE PROCESY IhTOHHACYJiiE

BOJOWYCH

ORGANIZACJA

prs3k.nayvarJ-ft in- | 
f or! c j ;i w;: k on o ’,<rc»|

SOliTROLA

o a o _
i-i •• 1 ■'ijo .a -■-Ł

iS o c^ Lt -i •■■+r r; « -r-; +>?i r:s V rr~̂r f' O ić~ c- cv ■ '
» . I !

PRZYGCTOWAWCZS 
 ̂PSDCSSY 
ZA-3IŁSNIOWE

•H <>>'-» • ffl

3
¿i o <i> Cl - ®G i U  J it i  ' f ł - H  '•« S  O »O C C « ii: Ci,S 2 C5 T̂- . w ̂r 2 o <y -..-i'iji o -X •i~j i?- K rs r-i



?rz5'iiotcvąni3, np. do r.s tarcia, obojauje uscelkie działania '.vykonj'\/a- 

nft /r.p, v; dywizji/ od chwili otrzyaania zadania bojcweijo /lub zox'sądze- 

nia przygctcwawczejc/ do chv.'ili uzyskania przoz d^niizję jsi;c całość -~

- g^otowości bojowej dc danego natarcia,

Przygotoiranie jest więc złożonym proceseo, '

Jeżeli wszelkie prccesj'- ciożcmy podzielić /wyczerpujc-.co/ na procesy 

iniorcacyjne i procesy zasileniowe - to w ramach przygotc-wania, cędą 

laieo miejsce obydwa rodzaje tych procesów /i tylko te d\ra rodzaje/,

I.'a przygot-owanis natarcia będą się więc składać:

- przygotowawcze procesy informacyjne, oraz

- przygotowawcze procesy zasileniowe.

Przygotowawcze procesy inforazcyjne - to organizacja i kontrola, a przygotowawcze procesy zasiisniowe,to przygoto/awcze działania wojsk, 
takie jak: przegrupowania, maskowanie, inżynieryjna rozbudowa rejonów 

wyjściowych, rozwinięcie środków ogniowych, zaopatrywanie, ewakuscya 

itp.

Organizacja, jako złożony proces informacyjny, polega na plsnowaniu 

aziaiań /w tym mieści się i podjęcie decyzji/ oraz na przekazywaniu -

- w oparciu o opracowany plan - odpcwiednica informacji wykonawcom, 

nontrola jest procesem informacyjnym i dotyczy zarówno strony informa-

przygotowania /a właściwie samej tylko organizacji - chyba, 

ze będziemy dopuszczać kontrolę kontroli/ - jak i strony zasileniowej. 

Taka yest struktura procesu przygotowania wojsk do działania bojowego, 

realizowanego na jednym szczeblu dowodzenia. Aby jednak dywizja jako 

caiośc osiągnęła gotowość do natarcia, proces ten musi być rfcalizoucny 

na wszystkich szczeblach dowodzenia,tj. na szczeblu dywizji, jej pułków, 

batalionów itd,

J«--'. JUŻ uprzednio stwierdzono, organizacja układu w bardzo poważnym 

stopniu wpływa na efektywność jego działania. Dlatego też, we v;szelkich 

rozważu^niach cotyczących uspra^wnionia dowodzenia i efektvwności orocesu
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go siisnu w iiirty oazy^/a się często

Ukicdy i ich działsnia /procesy/ aożna podzielić na: 53£-SEi3l'2-żi2B2 

i stochastyczne.

Ukiadea zdeterr^inowanya będzie taki ul:ład, w ictóî y;.* jeye elencatj' 

składcv;e działają w sposób ściśle przawidziany, Jozali znany ¿est pccząt- 

kcv*Y stan układu i progreru działania, to po oluresleniu struktury 

zożna bezbiędnis przewidzieć jego kolejny stan.

Układea zaeteraiinow£rxya jest np. karabin, czołg, a tanie eieictro- 

uiczna aaszyna licząca, pracująca zgodnie z zaiożenyri progrzDca,

;; ukiacisch zdeterainowarąz-ch nie wynika żadna nieokreśloność, co co 

przyszłego stsnu układu.

Układen: stochastycznya będzie taki układ, co do którego nie aożna 

dać ścisłej i szczegółowej prognozy jego działania, kolejny stan /stony/ 

takiego układu ju v;ynik jego działania, nie wog?t oye określono Z2'wcs isu, 

jednoznacznie i ściśle. JaK taki układ będzie działał v» pov;nych określo­

nych warunkach, nożna określić jedynie z pewnya stopniem pra'.;dopodo-
I

bis:':3 lwa.

Proces stochastyczny, to proces, którego przebieg i wynik koncov/y 

nie jest zdetertainowany, nie aoże oyć zawczasu, ściśle określony, lecz 

daje się przŁ:v;idzieć jedynie za ooaocą rozkładu prswdopcdobicństu,

"Stochastyczny" w ogóle oznoczn związki, które obok składnika
1/istotnego, czyli koniecznego, za'.;iarają składniki przjn>adKOv/e.

Człowiek rozpatrywany jako układ cybernetyczny jest niov;ątpliv:ie 

ukiadea stochastycznym, gdyż różni ludzie różnie zachowują, się. vj jedna­

kowych sytuacjach, różnie postępują, działają, a także jeden i ten sa.n 

człowiek różnie zachowuje się w jednakowych sytuacjach, zależnie od 

swego stsnu w danya czasie oraz od działania /y/pływu/ różn^^ch czynników

por,w tej sprawie; M.Fisz, Rachunek prawdopodobieństwa i statystyka; '.iarszawa ISCl r.

Jowoczesna matematyka c i a  inżynierów /p o d  re d .B s c k e n b a c k n /c z ,I ; PihN, Ja.rszawa 19od r ,  c.
k;: i ôpri-v}eni.j© proizwodztwom:riznatgiz,Hoskv/3 19ćJ r, s.óć i 2/'0 

ii*l polityczna, t,5; .ą-rszaws 1962 r, s.o'i,
V -.■'Oller, istęp do nchunku pr-nwacpodobienstwa; ppy 'I9ÓO r. s.





- 91 -

■ > w

^,6 03

N

co oznacza, że w danej konKretnej sytuacji dyiyizja z postoju może 
przejść; '

- do natarcia z prawdopodobień£t\/&a = 0,ć ;
- do obrony z pra»/dopodobieiistviezi = 0,3 ;
- do likwidacji skutków uderzeń

jądrowych z prav;dopodobieiist-.>'ou p, - 0,'l;
- do wycofania z prawdopodobień3t’./en; p = 0,

/oczywiście prawdopodobieństwa te przyjęto w przykładzie dov;olnio/.
Określenie prawdopodobieństw stanóv/, jakie DOgą przyjmować ukio iy 

wojskowe w walce, jest jeszcze ciągle bardzo trudne, a czysto riiemożllu- 
w sposób ścisły. Jednak rozwój nauki daje nadzieję pomyślnego rozwiąza­
nia tych zadań w prz^rszłości,

Badanie procesu walki z punktu widzenia ogólnych wiaściwoźci 
procesów stochastycznych wydaje się celowe i może okazać się bardzo 
pożyteczne, 'wykracza jednak poza rany niniojszej prac; .

Gdy mó’wiay o‘'sp050bie działania’' układu, gdy rozpatrujemy, joki 
sposób jakiś ul;ład działa, chodzi nara o nic innego, jak o to niancwici'; , 
jakie zmiany na wyjściach układu /zmiany w stsnach układu/' f'Owoduj-v 
określone zmiany zachodzące aa wejściach tego uiuadu.

Sposób działania układu zależy od wielu różnorodnych cuinnikc'»’. 
Sposób działania sztabu np, zależj' nie tylko od ilaści, rodzaju i tłkłnun 

wydziałów tego sztabu, czy też kwalifikacji personelu. Zależy on także 
i to w znacznym stopniu, od zakresu koropetoncji i odpov/iedziulności 

poszczególnych wydziałów, od ustalonych powiązań /sprzężeń/ między 
tyar wydziałami, od łączności i współdziałania między nimi, od stounin 
i spOi-ijił wza;;eicnego oddział™*«cr:ia jednego wydziału na pracę drugiego.
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/zależności furikcjonalnych/* obiegu ióforaacji ¿skio wjtwgrz&Tą 
sprzężenia między wydziałami /a v wydziałach niędzy pracownikazii/.

Sposób działania układu jest relacją między stanaisi wejść i wyjść 

tego układu, między bodźcami i reakcjami*
łiejścioB układu można przyporządkować pewne liczby 2ĉ , 

wyrażające stan poszczególnych wejść. Liczby te tworzą wektor:

== = .... /•
który w'yraża stan wejść. Jest to weKtor wejściowy, a liczby 2^, ..«•
..X stanowią jego składowe.m

Podobnie liczby y^, .... y^ mogą vyrużzć stany poszczególnych

wyjść, będąc składowymi wektora wyjściowego:

7 = /y.jt 7 2 * .... ^n
siekterem wejściowym dowództwa ~ traktowanego jako układ inioi*macyj— 

ny - jest zbiór informacji, na podstawie których dane dowództwo działa. 
Składowymi tego wektora będą: różnorodne meldunki podwładnych, rozkazy 
przełożonego, informacje od sąsiadów, dane o terenie /zawarte na mapie/, 
dane charakteryzujące możliwości bejowe posiadanych środków walki itp., 

a także rozkazy /zarządzenia/ poprzednio wydane przez dane dowództwo, 

gdyż każdy następny rozkaz jaki jest wydany, jest w jakimś stopnia 

zależny od rozkazu wydanego poprzednio.
wektorem wyjściowym dowództwa jest zbiór informacji wychodzących 

z tego dowództwa. Składow:nai togo wektoi-a będą rozkazy /zarządzenia/ 
wydawane podwładnym, meldunki przedstawiano przełożonemu, informacje 
urzeKazywane sąsiadom. W składowych wektorach wyjściowego zawarta sc». 
odpowiednio już przekształcone, opracowane inforoacje, które zawarte 

były w wektorze wejściowym.
Na wyjściu dowództwa jako układu informacyjnego nie mogą pojawić się 

żadne informacje, które nie występowałyby na wejściu^tegw -t^adu. 
/Informacje czerpane z pamięci wewnętrznej u£'adu, tj. seagazynowane
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w cüw0d-:twie vr dokuasDtach piseanych, ne raapsch, «̂¿uiacr; iüüt^neLoxono- 

wych, w panii^ci oficcrjw dowodatva - kiedyś x'owniei byx̂ ' ;vprov.'3dzone 

du uklcda z iswuątrz, poprzos wsjócia układu/.

Sposób działania układu nożna v/yrazić aateuatycznis jako trunsior- 

i"-3Cję /przekszt-.iłceniC'' woktora wejściowego x w v;oktor wyjściu.i-y y:

y = ? /x/'.

1 !Sy^ubol 7 nazywany opei'aooren ' ti'ansfoxnnacji wyraża zosadę, ’wedłay; 

której xicktor x przekształca się w wektor

Taką transforn: c ją jest przekształcenie ini'ornacji wejściuwyoh, 

zawartych w nelduiikach podv.'lednycii, rozkazach przełożonego itp. - 

w inforiZEcje wyjściowe, zawarte w v/ydavanych przez dane dowództwo 

rczi:azach /zarządzeniach/.

' Czas niędzy z:iiianą stanu 'wejścia układu, a odpowiadającą jej

znianą stanu v/yjścia /czas transioruacji/, - jost czssen reakcji uniad-u^ 

Czosen reakcji dov;ództwa bidzie więc czas, który upływa niędzy 

vpl3i'nięcien do te^c dov/ództwa informacji ;/ejściowej, a -wydsnit'̂ . rozita- 

zów /zsrządzejł/ -w sprav/ach, których te infornacje wejściowo dotyczyły.

Czasem reaiccji dywizji w walce będzie nator.iiast czas, który upłjnn) 

poniędzy zarejestrewaną /stwierdzoną/' w dywizji zmianą położenia, -wytiajo- 

jącą określonego działania - i podjęciem przez wojska dywizji działon, 

wynikających ze zmiany położenia. Na czas reakcji dywizji skiauu się 

więc między innymi ró'wnież czas reakcji dowództw różnych szczebli 

V/ tej dywizji.

Dokładne badani© dowolnego układu nie nastręcza trudności, gdy

układ yest względni© prosty. Jeśli jednak mamy do czynienia z układami
%

o dużej złożoności, takimi jak np. pułk czy dywizja lub sztab dywizji 

•czy armii, wówczas ilość informacji jaką należy zebrać i opracewać,

i/ H.W.Äshhy, ’/stęp do cybernetyki; s. 2?»
Całość i rozwój w świetle cybax-n*?cj’'ki, P/N, ’Warszawa 1'3C2 r,;
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trünnioi'r^o -̂aniu i a í o r a a c j i .

Fowyi^zfi d'«a t y p y ukisdó*.; ~ożecy scheractycŁnic przedstawić r.astę- 

p u jaco /rys.'19/ :

a;
- Ąv̂ Ji»̂ v̂ oĉ a

y Jo)

^  — lo»U£w<€

^ y s .  A9.

Ha rys. 15a/ przaaatawiony jest transformator zasileń - może tc by>„ 

np. bateria rakiet. Otrzymuje on co prawda informacje, lecz jedynie po 

to, aby transformacja zasileń przebic;ja>a v/iaściwic.

Podstcwov.'yn zasileniem dla baterii wj^rzutni rakietowych /oprócz 

mps, energii elektrycznej, żjn-/ności dla żołnierzy itp./ są pociski 

raiwietov/G, Transíoroacja tych zasileń polega na*’przetworzcniu" pocisku, 

rokietowego w "ogień" na określonym celu. Aby transformacja ta przebić— 

'̂ aia w sposób pożądany, oatoria otrzymuje i transformuje odpowiednie 

informacje /zadanie ogniowe, dane celu, dane meteorologiczne ito./.

Na rys. 19 h/ przedstawiony jest transformator informacji, którego 

zasilanie podporządkowane jest transformowaniu informacji. Może to być 

np, sztab dywizji.

Chociaż jednostki wojskowe jako całość otrzymują, przctv/arzają 

i przekazują info. nacje - są więc róv/nicż transformatorami informacji - 

- tc jedncK są one jednocześnie transformnturarai zasileń i ta funkcja

C.J..C (lich zzsadniczs. Jednak, aby właściwie transformować zasilenie,
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naszą one transformować inforiaacie o tych zasileniach - gdyż bss tego 

transformscja zasileń nie byłaby zorganizowana, lecz całkov/icie chaotyc: 

na *
W dalszvn ciągu nie'b^jdsieiay zajmować się transfornijCzasilei*, 

albowiem w dowodzeniu nie operuje się bezpośrednio zasilsrdami lecz 

informacjami, dającymi obraz zasileń, będącymi odbiciem zasileń.

1.3. Dowodzenie - jako szczególny przypadek kierowania w ogolę j

i jako złożony proces infcrnscyjny.

1.3.1. Proces kierov/ania, a dowodzenie uojghaai

’’Dowodzenie wojskami obejmuje caią działalność dowódców i s*itaoów 

w zakresie kierowania przygotowaniem i prowadzeniem działań oojowych' . 

/Regulamin Polowy - dywizja; Szt.Gea. 250/60; s.37* 63/.

Jest więc dowodzenie w ujęciu regulaaino-wym - kierowanieY«.

Cóż to jednak znaczy ’’kierować" ?

Ażeby można było mówić o kierowaniu muszą być spełnione następujące 

warunki:
1^ duszą istnieć dwa, związane ze sobą układy: a/ układ wykonawczy, 

który musi. być układem dynamicznym - tj. zdolnym do zmienianie 

swych stanów; oraz b/ układ kierujący /oczjT’wiécie też dynamiczny/.

2° Układy te muszą być sprzężone ze sobą zwrotnie.

3̂  ̂ Obydwa układy musza, posiadać określoną różnorodność działanie».

Jeżeli bowiem jakiś układ może działać tylko jednym ściśle okreslo» 

nyr4 sposobom, jeżeli istnieje tylko jedna droga rozwoju jego p ro cesu  

działania, to takim 'uicładem i procesem kierować nie można, również 

taki układ nie może sam kierować żadnym innya układe.a. 

ą" Dla cbyćwu układów, stanowiących jeden system kiei'cuanla cusí ;\yr 

określony cel kierowania, kí-ózsivU yocporza/5}'. cwani ;cst dziccem a

uliładćw.
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O5 U.r.iaa -i-.iferujący ausx oddziaływać na elementy składowe układu kiero- 

w&neoOł powodując przez^ożądane /zgodnie z celem kierowania/ zmiany 

stancw» czyli pożądane działanie tego ostatniego.

Szczesćlnya przjTJadkiea kierowania może być stabilizacja. Gdy np. 

prowadzę czołg po równej i prostej drodze w kolumnie kompanii czoł­

gów - to wówczas dążę do utrzymania stałej odległości od poprzedniego 

czołgu i stałych nastaw mechanizmów kierowniczych.

Analiza różnorodnych procesów kierowania wykazuje, że kierowanie 

może być dwóch rodzajów;

*“ î̂ Q̂'*'3nie mechaniczne /zasileniowe^ energetyczne/ polegającym 

aa bezpośrednim mechanicznjTsj oddziaływaniu układu kierującego 

na układ kierowany; z takim kierowaniem mamy do czynienia np. 

przy prowadzeniu czołgu czy samochodu, strzelania z karabina 

maszynowego itp.;

** kierowanie informacyjne, występujące wówczas, gdy mięazy układem 

kierującym a kierowanym nie ma bezpośredniego sprzężenia mechanicz­

nego, a układ kierujący oddziaływuje na ukiad kierowany poprzez 

przekazywanie mu odpowiednich informacji^w istniejącym między nimi 

kanale łączności. Kanałem łączności noże być urządzenie techniczne 

lub środowisko fizyczne.

Nas interesuje jedynie kierowanie informacyjne i dalej tylko nim 

będziemy się zajmować«

Ogólny schemat kierowania informacyjnego przedstawiony jest 
na rys. 20.

I4amy więc układ kierujący, którym np, może być dowódca dywizji 

ze sztab«».Mamy też układ kierowany, którym są wojska dywizji. Elementa­

mi składowymi tego układu są oddziały dywizji /lub stworzone z nich 

elementy ugrupowanie bojowego/.

Dowódca dywizji przekazuje oddziałom dywizji informacje kierujące 

/ - , które powodują pożądane /z punktu widzenia zadań dywizji/



f̂ ""ir"forir!ac3if Dp-rc-ieai.3- svrotaefi‘o

fui-isd kieru.irjO\̂ uiriou. l;ie ro v fan :i

xnlorraacjs kierująca

rys» 20

iziaiy
dywizji

Oddziały dywizji T przekazuj?- dcv:óduy d.v-,vizji zwrotnie inioraacje 

sytuacyjne /¡aeldunki/, które inforaraj?! o stopniu i sposooie wyzonaraa 

rozkazów i są podstawą do wj^pracowauia orzez dowódcę 2iov.-ych iniorr-iarji 

Aieruj.Hcych.

Kierowanie iniorijiacyjne urzeczywastnio sî ' wi^c popr̂ -.ez ooie.3 .LniCi 

Lnacji poz2iędzy uk.tadaiiit kisrujiicyia i iixGrcjvanyin* Przezywanie / bz.5.‘./ 

obiegu iurorrnacji oięazy tyci ukiaaatni ozszacza przekreślenie aoziiwojCi 

wza.ieioiiego oddziałjawania ich na siebie — oznacza przekreślenie Eoźliwosci 

kierowania, dlatego też bez łączności niemożliwe jest skuteczne dowodze­

nie.
Dowódca dywizji może kierować działaniem swych pułków jedynie 

v;6wczas, gdy sam może prsekazyawać im odpowiednie infcrmacje*! gdy może 

takie inicrmacje otrzymj-wać od nich.

Dlatego też, z punktu ‘widzsnia zeŵ nętrznej lormy, kierowanie 
/o >/ięc 1 dowodzenie jako Jego szczególny przypadek/ ”_sp.rową_dza__jiif 
do wymiany informacji, czyli łączności /komi.mikacji/ między układasi 

kiarującym i kierowanym.
żby je.dr.ak '̂ycnT eniac int jr'ifi-:cje, i,rzeDD jc po oi«:-rWwŁ=i pos?..aca-., 

a p o drugie trzoba je odpowiednio do potrze o x izl:.:. ipracuwac, .
więc przetwarzać inloruncje wojścieoe /rytuscyjue/  ̂ ii;iorn?c;;e
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cx) ido\oywaT\»e Łŵ Tjrmacj*. j h) r̂ie\ixxzy\jJayn\e iLw|ownaciA.
C) pYlttwarŁOwii« ^opirocowywawtle ¿wijowac^ d)'prL€cV>o>ńrywav\»e łvvi¡oyŶ aĉ ł.

Sys. 21

Twierdzenie to jest błędne i wewnętrznie sprzeczne, gdyż kierowa­

nie ludźni również sprowadza się do zbierania infornacji /o saaych 

ludziach «i ich aożliwościach, o warunkach w jakich aają działać,

0 celu działania/, podejmowania decyzji co do działania ludzi i przeka­

zywania tya ludziom odpowiednich rozkazów, a następnie, nadzorowania

1 koordynowania działań ludzi, co znów sprowadza się ao zbierania 

informacji, podejmowania decyzji i przekazywania rozkazów.

kierowanie złożonymi układami dynamicznymi aa charakter stochastycz- 

y, tzn., że zależność czynnika kierujĄcego i kierow^anego nie jest 

jednoznaczna. W układach tych, przejście z jednego stanu w drugi 

/proces/ może odbywać się hóżnymi drogami, prowadzącymi jednak do jedne­

go i tego samego ogólnego rezultatu.

Podobnie jak jeden wynik w matematyce można uzyskać w różny sposób, 

/np. 32 = -j—  = 29 + 3 = 50 - 1S = 4 • 8 = 2^ /, jak różnymi sposobami

można uzyskać zwiększenie prędkości samochodu czy zwiększenie produkcji 

bądź też^produkowaó — .tak tez i na po,łu walki rozn\zni sposobami
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może być uzyskany ten sam wynik. Przecież to samo zadanie bojowe 

może być wykonane różnymi sposobami i środkami. Można np, zniszczyć 

nieprzyjaciela uderzeniami jądrowymi, wykonywanymi przez środki armijne 
lub dywizyjne, można zniszczyć go uderzeniami lotnictwa i bronią chemicz­
ną, można też uderzeniem wojsk lądowych - czołowym, lub oskrzydlającym 
w takim lub innym ugrupowaniu, na takich lub innych kierunkach.

W świetle powyższego jasn̂ m̂ staje się, że u podstaw dowodzenia 
/i kierowania w ogóle/ wybór, wszędzie tam gdzie nio ma wĵ boru -
- nie może byc QOwodzenia_. Dcv;odzenie jest zatem w swej treści głównie 

sztuką wybierania "optymalnych" rozwiązań, ze zbioru wszystkich rozv/ią- 
zań możliwych w danych warunkach,

Zwykle, gdy mówi się o kierowaniu, rozumie się przez nie bieżące 
odaziaływanie układu kierującego na układ kierowany, występujące już 
w toku działania tego ostatniego - tj, kierowanie procesem już w toku 

jego rozwoju. Tak np. w języku wojskowym mówi się o "kierowaniu walką“ 
rozumiejąc przez to oddziaływanie dowództw na podległe jednostki w toku 
walki, już po jej rozpoczęciu.

Takie rozumienie kierowania - przy głębszym rozważeniu - wydaje 
się zbyt wąskie,

Rozważmy następujący przykład.

W określonym rejonie dziaia służba regulacji ruchu. Pilnuje ona porządku 
i bespreczeństwa na drogach, wskazuje kierunki ruchu, reguluje ruch 
/określa pierwszeństwo przejazdu/ na skrzyżowaniach itp".

Słusoa ta niewątpliwie wykonuje zadania kierowania ruchem na drogach,
I

'-'2y jednak całosc zagadnień związanych z kierowaniem ruchem dro0‘o— 
wym realizowano, jest przez tę służbę na bieżąco ? Niewątpliwie nie . 
wyobraźmy sobie bowiem, że zawczasu nie określono czy ruch ma się odbywać 
po prawej, czy po iev;ej stronie drogi, i nie ustalono, kto kogo może 

’•'yprzei.zcc na orogach, oraz kto me pierwszeństwo na skrzyżowaniach.
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Co się (/ówczas bidzie działo na drogach ? Niewątpliwie zapanuje 

chaos trudny do opisania, którego nie będzie w stanie zlikwidować żadna, 

najbardziej liczna i najsprawniej działająca służba regulacji ruchu.
Tak v;ięc - jak wynika z rozpatrzonego przykładu - proste określenie, 

że ruch ma być prawostronny, a wyprzedzać niogą jedynie wozy dowództwa, 

łączności oraz artyleria przeciwlotnicza - v/prowadza wielki zakĵ es 

■uiorov;ania, znacznie większy od tego, jaki wnosi służba regulacji ruchu.
’:ałoży'wszy na układ ruchu drogowego jedno proste ograniczenie 

"jechać pra'wa, stroną" uzyskujejay ogroany eieiit kieroviania iUi-nsa urô jO— 

wym.
Podobnie jest również w działalności bojowej wojsk. Przecież 

kierowanie walką już po jej rozpoczęciu, w tojcu jej trwania, byłoby 
praktycznie nieiaożliwe, gdyby uprzednio, jeszcze przed rozpoczęciea 
walki^na cziałające jednostki nie zostały nałożone odpowiednie ogranicze­

nia możliwej różnorodności ich działań. Ograniczenia nakładają na wojska 
regulaminy i instrukcje, a ponadto dowódcy jednostek wojskowych /w opar­

ciu o regulaminy i instrukcje/ - wydając odpowiednie nakazy i zakazy.

-kreślając rejonj' wyjściowe i stanowiska ogniowe dla jednostek 
/elementów ugrupowania bojowego/ ograniczamy różnorodność możliwych ich 

rozmieszczeń; eliminujemy /dla każdej jednostki/ wszystkie inne możliwe 

rejony oprócz jednego, a przez to eliminujemy 'wszystkie inne, mczj.iwe 

usytuowania jednostek wobec siebie — oprócz jednego.
Określając pasy natarcia - również ograniczamy różnorodność, gdyż 

eliminujemy wszystkie inne,teoretycznie możliwe dla tych jednostek 

pasy.
Jednostki mogą 'wykonjn/ać wiele różąorodnycn zadań. ooav;iaj-iC im 

konkretne zadania bojowe, ograniczamy roznorodńosc tycn ¿.adan.
To samo dotyczy również innych zagadnień zwlązanycn z wa3ką.
Gc'-Poy unrzeanio nie nułcżono na jednostki znacznej ilości ograniczeń 

poprzez wydanie rczkazu oojc.cegc, -’r:!-. ■ w p_
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w wielką ilość ograniczeń. Jesteszay jednak z niai tak oswojeni,

¿e większość 2 nich przyjmujemy za coś zupełnie normalnego,, nie zdając 

sobie nawet często sprawy z tego, że one w ogóle istnieją.

Ograniczenie różnorodności wywiera duży wpływ na nasze przewidywa­

nia. vi śv;iecie baz ograniczeń, bezładnym, chaotycznym nie można by było 

nic prze-widzieć. Fakt, że jednak możemy coś przewidzieć, wskazuje na 

istnienie ograniczenia różnorodności. Jeżeli możemy np. przewidzieć 

punkt spotkania pocisku z saraolotera czy czołgiem i zniszczyć je, to tylko 

dlatego, że na różnorodność działania zarówno pocisku jak samolotu czy 

czołgu nałożone s'ą ograniczenia. liie mogą one przemieszczać się w dowol­

nym czasie z każdego punktu do dowolnego innego punktu, nie mogą zmieniać

nagle, w sposób skokowy swego położenia, prędkości, kierunku itd.
«Przyszłe położenie pocisku samolotu czy czołgu jest zav;sze

w pewien sposób ograniczone w różnorodności i tylko w tych granicach
1/może być ono skutecznie przewidywane. To samo dotyczy zresztą i działań 

'rfojsk lądowych.

Znajomość i rozumienie ograniczeń jakie warunki pola walki nakładają 

na nieprzyjaciela i na nasze v;ojska, umożliwia przewidywanie rozwoju 

wydarzeń na polu walki i posiada duże znaczenie dla sprawnego, skutecz­

nego kierowania. Odpowiednio do występujących wokół nas na polu walki 

ograniczeń różnorodności - nakładamy ograniczenia na podległe wojska. 

Ograniczenia takie, które eliminują wszelkie niapożądane zjawiska, 

a pbv/odują najbardziej pożądane i korzystne - z punktu widzcràa naszego 

celu - działania naszych wojsk.
Kierowanie, polega więc na nakładaniu na układ kierowany odpowiednie] 

ograniczeń różnorodności, zapev;niających pożądane zmiany stanów /działa­

nie/ układu kiero./anego.
Przełożony może ograniczać swobodę działania swych podwładnyc^ł 

łie tylko popz^zez wydawanie odpowiednich rozkazów /nakazów 1 zakazów/,

’.rdzo dobry przykład podaje liiR.Aahby- op.cit. ;. s.
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Hoże Oïl przecież również nakładać na nich ograniczenia poprzez przy­

dzielanie, nie przydzielanie lub nawet odbieranie ia pewnych órodI:6v: 

walki, sprzętu pozocniczego i zaopatrzenia. Przełożony noże nie zabra­
niać podv;ładnyni wycofania się poza szeroką i głęboką rzekę - wystarczy 

jeżeli nie da io odpowiednich środi.ow do przeprawienia się za rzekę 

lub odbierze in środki, które posiadali, kôv'czas, na swonodę ich działa*- 

nia nakłada ograniczenie nie infornacyjne, jakim jest rozkaz, lecz 

Łiaterialne /zasileniowe/. Tak więc należy rozróżniać oyraniczcr.ia_inżcr- 

nacyine i ograniczenia zasileniowe.

Bliższa analiza tych dwóch rodzajów ograniczeń w prniityce dziei;-ź 

wojskowych prowadzi do wniosku, że ograniczenia zasileniowe 

większą noc niż ograniczenia infsruccy.ine,

Ograniczenia zasileniowe bowieci^naiożone na układ /batalion, puil:/ 

pozbawiają ten układ potencjalnej, fizycznej możności d^-izłania, 

poczas, gdy ograniczenia informacyjne potencjalnej mcinożci działnaio 

nie przekreślają. Dowódca pozbawiony środnów przeprawov/ych nie może 
się przeprawić, gdyby nawet chciał to zrobić, łamiąc rozkaz przełożo­

nego.

Ograniczenia zasileniowe nałożone na układ laogc’ byc pc-.-aiar 

przeszkodą w realizacji celu jaki ten układ raa osią.;nąć /v/ wykonaniu 

zadania postawionego układowi/ lub nawet mogą całkowicie unietr.cżliv;iać 

realizację celu i przekreślać skuteczność informacji kierujących, prze­

kazywanych temu układowi.

Informacja kierująca w postaci rozkazu sforsov/ania szerokiej 

i głębokiej rzeki, przekazana przez dowódcę dywizji - dovïôdcy pułku, 

nie będzie miała mocy kierującej, nie spowoduje pożądanego przez dowódcę 

dyv.’izji działania pułku /sforsowania rzeki/ - jeżeli na pułk nałożono 

jest ograniczenie zasileniowe w postaci braku środków przeprawov/ych.

Jak z tego v/ynika, przy przekazywaniu układom kierov/anym informacji 

kierujących, naIpży zawsze uwzględniać nie tylko ograniczenie informacyjne
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roswoju -rfciki jest bardzo szybkie, dowodze;;ie zv/ykie odb.wa się na poasta- 
v;ie niekompletnej iaiormacTi /prsy obniionjn-n poziomie informacji/, 
kiedobór infci-uacji o 23:iiar3ch przełożonego o nieprzyjacioiu, wojskach 
własnych, sa.siadach i terenie, bardzo poważnie utrudnia nod oj mowa ni a 
decyzji, w danych warunkach, możii .'ie najlepszych.

Duża złożoność 'warunków wspołcaesneijo pola v.'alki, znaczna różnorod­
ność rodząjó’w wojsk i sprzętu, biorących udział w walce, utrudniają 
znacznie ogarnięcie całego procesu walki we 'wszystkich szczegółach, 
przez jednego człewieka, dowódcę /nawet o wysokich k-waliî ikacjach/ 
i zmuszają do szerszego wykorzystania posiadanych współpracewników - 
- soecja listów,

W walce, podstwową rolę ciągle odgrywa czło-wiek. Działania i zacbo- 
\v’ania się człowieka dziś jeszcze nie aożna należycie opisać w sposób 
ścisły /matematycznie/, co powoduje znaczną trudność ilościowej ocenv 
i ilościo'A'ego uwzględniania v/ielu zmiennych, v/pł̂ rwających na przebieg 
i wyniki walki, które mają charakter jakościowy /np. duch moralny, , . 
wyszkolenie, odporność na trudy itp/. Utrudnia to w znacznym stopniu 
ń̂ ykorzystywanie w procesie dowodzenia metod matematycznych, szeroko 
stosowanych już obecnie w  innych dziedzinach ki’.'ro-wania /np. w zarządza­
niu gospodarką, ■./ przemyśle/,

I v/roszcie, specyficzną właściwością dov;odzenia jest bardzo ’wj|soka 
odoowiedzialność dowódców za losy 'walki i życie podległych im żołnierzy. 
Swiadcmośó tej odpov;icdzialności w wielu wypadkach pcwodować raoże 
przesadną ostroż’ność dowódców i unikanie wszelkiego ryzyka, a przeci«eż 
decyzje najostrożniejsze nie zawsze są najlepsze.

Wszystkie' te czynnfki pcwodują, że dowodzenie jest jedną z najtrud­
niejszych form kierowania.

dowodzenia wojskami^ ,
Obieg informacji w odniesieniu do jednego układu /np, pułku lub 

d̂ r'r;izji/ możemy podzielić na zev/nętrzny i we-wnętrzny - dla tego układu.
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Obieg iaforaccji w procesie ticifo-dzeiiia ’łOjsl: 

kładzie dywizji /ry«?« 22/

ul’ 4VŁiy

1SL *. i ad iti?.-Łsivi?ł>i.

w obiegu zewnętrznym, dywizja /rozpatrywana jako jeden uliład/ wymie­

nia iniortŁ̂ cje z przełożonym, z sąsiadami oraz a jednostłcami wspierają­

cymi i współdziałającymi.
obiegu v;ewnętrznyiQ dî wizji, informacje są wymieniane pomiędzy 

układem kierującym /dowódca d̂ rwizji i sztab/ i układami kierowanyird 
/oddziały dywizji lub elementy ugrupowania bojowego/, a także, wewnątrz 
samego układu kierowanego, weymątrz poszczególnych układów kierowanych 

oraz między układami kierowanymi. Stwarza to znaczną złożoność systemu 
komunikocyjnego. Ponieważ jedn&k dowódca dywizji dowodzi tylko swyrai 
podv.’ładnyrfii /bezpośrednimi/, będziemy rozpatrywać obieg informacji jeaynie 

pomiędzy nim a jego bezpośrednimi podwładnymi.
Wówczas mamy następując.y, cgóiijy schemat koEunikac\*jr.y /rys, .
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Hys. 25

źródło iriforaac;}! /Z/ sa pośrednictwem nadajnika /N/ przekazuje 

informacje w kanele łączności /k/ do odbiornika /O/, z którego informacja 

przekaz:,''rfana jest adresatowi /A/. lía przekazywaną infor;aację /różnych 

miejscach systemu oddziaływają szumy /Sz/.

Gdy dowódca d^/wizji przekazuje rozkaz dowódcy pułku przez radio, 

to wówczas źródłem informacji jest dowódca dywizji, nadajnikiem - nadaj­

nik radiowy; kanałem łączności - pole elektromagnetyczne; odbiornikiemN “■
- odbiornik radiowy dowódcy pułku, a adresatem - san dowódca pułku.

Przy przc/iazywaniu meldunku, źródłem informacji będzie dowódca ✓
pułku, a adresatem - dowódca dywizji,

W wielu wypadkach, źródło informacji może być połączone z nadajni­

kiem /może stanowić z nim jedną całość/ a adresat z odbiornikiem. 7ak 

będzie np. przy bezpośrednim, ustnym przekaz^j’waniu rozkazu dowódcy pułku 
przez dowódcę d^n^izji.

Celem wszelkiego porozumiewania się /wymiany informacji, iajczności, 

komunikowania się/ jest wywarcie określonego wpływu na stan i zachowanie 

się odbiorcy informacji. Temu powinna służyć informacja. Przekazywanie 

^nfornacki, które nie mają w\’vrzeć żadnego wpływu na odbiorcę, nie aa 

oczywiście sensu; niestety,zdarza się jednak w praktyce działalności 
wojskowej.

Wymianę informacji w procesie dowodzenia /komunikowani« się/ można 

i należy rozpatrywać w trzech zasadniczych aspektach: technicznym,





(.■'?:t;vii.i ijp, w vei'i;rJi3ch j t̂ycsnosoi aosspch wojs’: .
z niipi-cŷ aci el(3ui ô rayrr.an̂ - i;U‘or.r.ncj i-, że nieprzyjaciel './ycciuje £v;s 
yo-isl;-: z pi'îc:u'eie3'o sKrayu w ~ to człowiai; nie znajiicy się iia
aioęaKOwosci, a n£v;at słabo wyszkolony i uiedoś./iadczuny ćowoaccj -"ożo 
orosu:.-deć każde siowo tej infcrinacji i nawet rozuueć, o jakim zjâ .dsnu 
onn donosi, l̂ ;cs nie będzie v.' stanie zronuaiec, jakie jest snaczsn: e 
tej iirf orsacji, co się kryje zs. zjav.H sbien*;, o któryn ona "lówi - nie 
bęoste vięc w ssanie okr£sii.t, co należy robić w' zv;iczkii z otn̂ fî anic.T. 
takiej informacji,

kasOŁiicst dowouca znaji;Cy swój fach, bez ti‘udu zrozumie, że jeśli 
11 eprsyjac_el wyceluje sv;e wojska tylko z przedniego skraju /wojska
'iłębi m e  wycofana się/ - to najpra-wdepodobniej chce on wykonać iidorze» 

ma jądrowe na nnsz przedni skraj - a w każdym rasie, że taka aożiiwość 
najcerdsiej aia nas uiabezpieczna spośród y/ssystkich innych /\i danej 
sytuacji/ ~ istnieje i trzeba jej przeciwdziałaćjbądź to przez ukrj'cie 
własnych wojsk, bądź tez przez podążanie za nieprzyjacielem i utrzycianie 
ciągłej, bezpośredniej-styczności.

Podobnie sprawa wygląda wó-wczas, gdy w toku natarcia otrzymamy 
laelduneK, ze ”w rejonie A,z,C natężenie prcmicnio-wania wynosi 5'ó6 i’/gOuzV

Doviodca, Który m e  zna podstaw radiologii /i radiometrii/ będ̂ iie 
mieć zbyt iiałą pojemność semantycznâ  dla zrozumienia znaczenia takiego 
meldunku, a inny, który zna te podstawy, będzie mieć pojemność odpov;ied- 
rxią do rozumnego przyjęcia meldunku. Wiedząc, że 500 r jest dawką 
śmiertelną, może on v/y]:orzystać otrzymaną informację i rozumnie określić 
swoje dalsze postępowanie,

od człowieka -.fymaga się odpov/iodniej pojemności semantycznąj przede 
wszystkim w dziedzinie związanej z ’wykonjn/aniem jego zasadniczej funkcji 
vpo,.ô ,Zi,ej - iin̂.c,.,.-3ciej z wykon3rwanyrj zav;odem /za-wodowa pojemność- 
ne'-'--ntyczna/. Jest ona oczywiście różna dla wojsko-wego, lekarza,

iscz :k:=ż e n-żnu dla wojskowych różnych specjalności:
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lotnika, marynarza, oficera ogólnowojskowego.
Jeżeli semantyczna pojemność sprowadzać się będzie tylko do własnej 

/nieraz wąskiej/ specjalności odbiorcy informacji - wówczas porozumiewa­
nie się specjalistów różnych dziedzin, może stać się niemożliwe, 
a przynajmniej bardzo utrudnione, nawet w przypadku, gdy mamy do czynie­
nia ze stosunkowo prostymi sposobami porozumiewania się przy pomocy 
mowy.

Otóż podejrzewamy np., że dowódca X nie rfezumie zadania bojowego, 
które mu stawiamy, Wówczas i przedłużanie rozmowy z nim choćby w nie­

skończoność nie gwarantuje zrozumienia. Jeżeli zapytamy X-a: ’’Teraz 
zrozumieliście ?", a on odpowie: ”tak jest,oczywiście” - to i to jeszcze 
nie oznacza, że zrozumienie zostało osiągnięte - jest zupełnie możliwe, 
że X nie zrozumiał zagadnienia.

Zdolność rozumienia się ludzi wzrasta wprost proporcjonalnie do 
czasu współżycia i współpracy tych ludzi między sobą, dlatego też dowód­
ca i sztab znaj-ący się od dawna i długo współpracujący ze sobą, mogą 
działać sprawniej niż dowódca i sztab przypadkowo zebrani i słabo się 
wzajemnie znający.

Trzeci aspekt porozumiewania si^, nazwany przez nas rezultatywnym  ̂

związany jest z określeniem stopnia, w jakim treść przekazywanych infor­
macji wywarła pożądany wpływ na odbiorcę.

Choć sprawa jest w tym wypadku dość prosta i nie wymaga szerszego 
omawiania - aspekt ten jest najważniejszy ze wszystkich aspektów porozu­
miewania się.

Przekazując komuś jakieś informacje, zawsze chcemy osiągnąć określo« 
ny cel. Jeżeli cel ten osiągamy - informacja spełniła swoje zadanie, 
jeżeli celu nie osiągamy - informacja była bezskuteczna, to znaczy wynik 
jest taki sam, jakbyśmy informacji w ogóle nie przekazali, a cała praca 
włożona w opracotranie i przekazanie informacji poszła na marne.
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Ki ii ncżenij' uważać, że osiągnę liśtay swój cel, gdy stwierd^i.^sy, 

że odbiorca otrsyiiiał informacje bez zniekształceń i na czas. Nawet 

dodatkowe stv/ierdzenie, że odbiorca właściwie srazumiał informacja. 

nie Eoże nas zadov;al5Ć, gdyż nie znaczy, że informacjo spełniła sv.'o.je 

zadanie. Dopiero stwierdzenie, że w stanie / zachowaniu się, dzio-or-iu/ 

odbiorcy, pod wpływem przekazanej przez nas infornacji zaszły pońe,dane 

pz’zez nas zmiany - oznacza, że cel został osiągnięty. Informacja speiniia 

swoje zadanie.

Stwierdzanie to, chociaż na pozór proste i oczywiste, czvstc nie 

jest jednak uświadamiane i doceniane. Znamy liczne przyiiiady, guy 

stwierdzając niepowodzenie pewnych przeusięwzięc luo nie wykonanie, 

względnie niewłaściwe wykonanie pewnych czynności, zapytujemy 

odpowiedzialną za ich wykonanie, dlaczego tak się stało - spotykauy się 

ze ździwieniea: "jak to, przecież ja rozkazaisa /powiodziałem, zarz -dząlcu 

poleciłem/ ?! " Osoby te uważają, ze samo wysianie informacji \/ystarcna , 

dla osiągnięcia pewnego skutku i po wysianiu nie tr-:szczą sii już o to, 

co się dalej z wysłaną informacją dzieje - a w tym c rzecz najważniejszą, 

czy informacja -wywarła pożądany siiutck,.

Dane c tym, czy wysłana przez nas informacja v/yv;aria pcżąenny

skutek,można v procesie dowodzenia uzyskiwać poprzez sprzężenie zv/rot.'.c,
/  . . . .Cno to ̂ zapewnia procesowi kierowania - reaiizov/aneau crogą oa*cgu iiuor-

macji - należytą efekti»vność, dlatego też posiada tak duże znaczenie

w dowodzeniu wojskami.

Wpływ informacji na odbiorcęi zależy nie tylko od czynników omóv.’io- 

nych powyżej, lecz także i od szybkości przekazywania informacji, która 

musi być dostosowana do zdolności przepustowej kanałów łączności oraz 

zdolności przepustowej samego odbiorcy,

z-ngsdnienia zdolności przepu.stowej kanałów ł.icznc.ćci -wchodzi 

w nrkres techniki iącznoaci, dlatego też nie b.jdaiemy rj..; nim zcj;iovr.ć;



stwierdsiay jedynie, ¿e każdy kar.ai łączności posiada sv;c specyficzne 

właściv;ości i określoną zdolność przepustową. Zdolność przepustową 

oblicza się v; bitach na jednostkę czasu /najczęściej no sekundę/.
Jezoli Vj jednostce czasu przekazuje sic w ckreślcny^ kanale v;iększą 
ilość infor:’iacji niż wynosi zdolność przepustowo daneg-o kanału - v/ówozas 

to it:ror::;ucja nic soże byc przoliazcna bez zniekształceń.

Podobnie wygląda sprawa z czlovdekien jako odbiorcą inforizaoji. 

Człowiek przyjrsuie iafoicaacje za po.nooą swych narzStGów Z-aysiu; wzrokuj 

słuchu, uoayku.
■ j / _ . . .  . , ••Jai' wyliazjją o .dani-a ' , oko luozkie, w sprzyjającycn v.’arannacn 

fTiOż-a pos Lr.’.e ąać i przekazywać do cantrainago układu nerwowe,;c iniordacje 

z pręaKością k.iiku uiiiionćw bitów na sekundę, ucho z prędkością znacznie 
zniiejszą, gdyż̂  tylko kilkanaście tysi-jcy bitów na sekundę"' , zaś zdolność 

przepustowe dotyku znajduje się pociię-dzy zdolności'-; wzroku i słuchu.

ronino tak wielkiej zdolności przepustowej norządó-w zinysló'w, tylko 

niov.'ielka część przekazywanych przez te narządy infocnuacji rrioze być 

śv;aador.ie pr2-nsv;ojona przez cziov/ieka i wykorzystana 'w procesie rayślenia, 

wynii:a to z raniej zdolności przep'ustcvnc.j gióvniego organu przetv;arzania 

ijU'or:.:3cji •- mózgu.
b'yniki badań nad maksyŃcalną prędkością roziacwy, pisania i czytania 

v.ąvi;-asują, że człowiek zdolny jest przyjąć á'./isdoaie nadchodzącą infor- 

mację jedynie wówczas, gdy prędkość jej przekazp.fania nie przekracza

50 bitóv;/s8k. - w najbardziej sprzyjających warunk-ach.3/

1/ a/v;.D.GiezGr i i, I .Cukkermar ; Inlorztac js i źreui je; SS3ś, koskvía-Leningrad
d9C'-'i r.

b/i411.Ja-''ło;a i I.k.Jagioz; P.vawionodcbień3two i inforrancja: lii'd, Warszawa l/óp
5.273-6*

c/.ą.Golditari; fieoria informacji; IIL, ’ieskwa 193? 5.330.
d/d«ś*?cletajRV/: Zagadnienia cybernetyki; PVí'T, W.ersi.rav/a 19c‘1 r. s. 13'c.

2/ i'Ou.i-.;wsż caio'.,'iek posiada tylko około 3>0.vj00 słuchowych włókien nerwo-.-rych, wobec 
przeszło óOO.OGO y/zrokowji-ch 'włókien nerwowych. ■

3/ , ń. Jcgłor;: i 1 .11. J a g i o s ;  P ra v d o p o d o c icńctr/o i  i c ć o r r c c  ja  r kiW- V/aruz-ino 196p r .
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Systea nerwov/y człov/iei;a pi\~caje sprav.'nie tylko w6v/czas, rdy cti-zy- 

on do przeworzenia ilość infcrisacji nie przekracsającą joyc zdciiic— 

ści przepustowej, Se vzrostea ilości infornacji napły\/ająoych dc s.yste;nu 

nerwowego powiększa się czas reakcji człowieka na poszczególna iniori.:3Cje, 

Frzy przekroczeniu granicznej szybkości otrzyiJî -̂ wania i przetwarzania 

iniorc;acji - u człowieka zaczynają pojawiać się błędne reakcje na poszcze­

gólne otrzymywane informacje. Błędnych reakcji bodzie tym więcej, iz 

bardziej przc-krcczona zostanie zdolność przepustowa centralnego systemu 

nerwowego, 3 szczególnie mózgu.
Człcv;iek jako odbiornik i transformator informacji - podobnie zresz­

tą jak i naszyna informacyjna - jeśli aa działać sprawnie i wydajnie, 

nie może być przeciążony nadaiaren informacji.

Dlatego też w nrocesie_ćowcdzeni3 istotna sprawą jest takie pckiero- 

wanic obieriea_inxor:nacji , aby żedne ẑ  ogniw obiegu /dowódca , _ofic6ro’:-ie 

dowództwa i sztabu - na szczebla kierującvrr._^

ciążoae, ab^ obciążenie b^ło w miarę równopierne i_nxc przekraczało 

zdolności prze^stowe.j człowreizs»

dbiegu i.cxoriiisĉ i uie należy utozsaitiac jod^^nic z prze;'.azt'’w*'-nx5r* 
inforr;acji pcaiędzy punktami dcv/oJzenia. '  \! pojęcie ooiei.u należy 
włączyć również przenazyranie infcrazcji v.'ewnątrz punktów dowodzcińa, 

a tarize i transforziacpę in^or.nacji, ictćra dckony/nna jest w rożnych 

punktaci) systecu dowodzenia, v/ różnych punktach sieci obiegu, Informocju 

v^ysxaaw 2 pułku dc aywizji w postaci aoliunku nie przebiega orzez do\/cdzt“ 
wo dywizji bez zatrzĝ izania i nie powraca do pułk»i w tej samej postaci, 

bez zmiany tr.esci, ’i procesie obiegu, przechodzi ona szereg przekszt-1- 

cen /transicruseji/, dokonywanych w różnym czasie i w różnych punktach 

Sieci obiegu. 2 pułków do dywizji wychodzą informacje sytuacyjna, któro ' 

po wielu przekształceniach stają sio inforanejarai kierującymi i jako 

takie './pływają do pui.cóv/ z dowództ-wa dywizji.
Pet. np. Zbiór Prac Akadeaii Sztabu Generalnego nr 2/25/
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nieprzyjaciela, czy wreszcie oficer artylerii, przekształcając taktyc: 
ue zadanie postawione artylerii przez dov/6dcę, w konkretne, ^eclmiczne
lA sJLIi X 2 O — C V/G *

'rreśc inforraacji transforauje również dowódca, np. pułku czy 
dywizji, w^^pracowując decyzją do walki.

Patrząc z punktu widzenia organizacji waliii ne pevniyn szczeblu 
dcwcazenia, transioraacj^ inforraacji aożna podzielić na trzy etapy 
/rys, :

OptacovwyMovU,e ^ptŁe.łwortavU« j  «;v,'|ovvnacjf

0 ^aco\ijQ.«rt*fe 

DviMę»jbtewa«vie

0]pv o co w a.y%A«.
Zvs‘jtov>ina<^

W v\oWgiIvcV̂

ovfoxjavja,VK* ^  
plcu\«u/, -»OTliaiiw

Rys. 24

1, iStap wstępnego opracowania informacji, którego treścią będzie;

- ocena inforaacji wg różnych kryteriów /wiarygodności, pilności, 

przj’̂datności w ogóle i dla konkretnych odbiorców, szczegółowości

itp/;

- eliminacja informacji ujemnych, zerowych i nieużytecznych 

w danych warunkach;

- selekcja infcrnacji użytecznych;

- uogólnianie infcrziacji ;

“ opracowanie pewnych ocen, wniOSKÓw, kalkulacji i propozycji, 

potrzebnych dowódcy dla podjiicia decyzji, 

uićwnym celem powyższych operacji informacyjnych jest odpowiednie 

przygotewanie dla dowódcy canycn potrzebnych dla podjęcia decyzji, 

o Oin innych ciicerow sztabu - danych potrzebnych do pracy nad 

realizacją necyzji dowodc-.'.
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pole^’ać będzie przede wszystkia na dokonaniu vryboru; na którya z odcin­

ków forsować rzekę.

X  o,

\

Ol ̂
/

/

\ /

h-
m / t m

Sys. 25

Jeżeli jednak na kierunku działania OW jest tylko jeden odcinek forsowa­

nia /rys.d^b/, forsowanie na t̂,T2 właśnie odcinJcu jest całkowicie zdetsj 

ninov;ane i nie może być mowy o podejmov;aniu decyzji, co do odcinka 

forsowania, gdyż nie ma tu w2'’boru.

Analiza tego i wielu innych podobnych przykładów prowadzi do wniosku, 

broK możliwości dokonania wyboru, przekreśla możliwość podejmowania 

decyzji, decydowania.

Je ’wszystkich 'wypadiiach i w odniesieniu do ‘wszelkich zagadnień, co do 

których człov/iek nie aa możliwości dokonywania wyboru — nie może ayc 
r;!ov/y o po.iejmowaniu decyzji,

■7ybór zawsze polega na ^wyróżnieniu czegoś, pod pewnym względem, a wobec 

tego można go dokonjry/ać jedynie 'wówczas, gdy:

a/ istnieje pewien niapusty i niejadnostkowy /por.1.1,1,/ zbiór 

elementów, które nazwiemy obiektami v;yboru i 

b/ zbiór ten jest zbiorem różnorodnym /składa się z elementów różnią­

cych się między sobą pev/nymi, istotnymi dla nas właściwościami.

Jeżeli zbiór jest pusty, tzn, nie zawiera żadnege elementu oraz jeśli 

zbiór jest jednostkov/y /np, jak w przykładzie 1,4.1./ tzn. zawiera tylko 

jeden element - dokonywanie wyboru jest wówczas oczywiście niemożliwe. 

Jeżeli zbiór jest .;ieloelementov/y, lecz jedr.orciny f -











Pułk smechsniiowany będ;;c w drugira rzucie  dyw izji uoże znajdować s ię  na j e j  prawym lub lewym skrzydle i  d e c y zja ,  żo będzie on na lewym
ts.-.rzydle zawiera znów 1 b i t  in fo r m a c ji .  O^ółec w ięc, v; po-wyzszoj d e cy zji  /rys» 2?/ zawarte sq A b ity  in fo r m a c ji .Pozważmy jeszcze  jeden przykiad./ r y s .  2c/.Dowódca armii nakazał: w druyim rzu cie  1 DZ mieć dwa p u łk i .  Jaka j e s t  wartość ilościow a inform acji zawartej w następującej d e c y zji  do-.:od^y 1 DZ, co do ugrupowania ? / r y s .2 S / .

( ^
4 px 5

Rys. 25

W danym przykładzie mamy do czynienia z pcrmatocją z czterech elementów. 

Ilość dowolnvch soosób uporządkowania t3kieD’o zbioru obliczamy zc wzoru:

_ = 4,! = 1 • 2 * 3 • 4 =24.

Przyjmujr.c założenie, ża wszystkie sposooy u,yrupov/ania s?j Jednakov,o

prawdopodobne, prav/dcpoJobieństwo U3 rupo’.;snia z powyzszcj;o przy.:łndu
i/rys.2c/ wyniesie- v/ięc P = -tt—  .

lio.ść informacji zawerta decyzji przodstawionej. na rys.2c., -wyniesie 

więc :

X  ̂ -w. i o . . .C0I03 -rrr - log 24 = 4,5o tiŁ.= 2ś- '

I jeszcze jeden prosty przykład.

Ocieli batziion :'.usi forsować rzekę i na do w'yboru trzy odcinki 

ior^oWdnxA^ dc-rpejn rolep:.Tjąca na -.'yberza jodnego odcinka zzvicvx ;
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B Z
(bezW y '

■ u
^ 4DZ »»»o« W»j|łCOV\fllC V\« WoŁkĴ t

¿ ł  ^ p x  A**<a u^a«.4<<vł4
(5 A 5 ViTj po T>0* oA xoŁĉ Aa»Mi'a,.

Rys. 29

Jest to bardzo isto-.ae zagsdnieaio, albowiem Jożali pewnych możliwości 

nis dostrzcżomy, pominiemy j c  w dalszych rozważaniach, to wsrod tych 
pominiętych rozwiązań noża znajdować się akurat rozwiązanie najlepsze, 

najbardziej dla nas korzystne.
ii rozpazrywsnym przykładzie, określamy następujące możliwe sposoby 

działania przy kontratariU nieprzyjaciela:
: zniszczyć kontratakującego nieprzyjaciala bronią ^̂ aroŵ -i,

; uchylić się od kontrataku /odejść do tyiu luo w oor̂i;

: odeprzeć kontratak z marszu;->
: odeprzeć kontratsl. z miejsca.

Mamy więc następujący zbiór sposobów dziaisnin /Z^/ :

Z ^2’ ^3’

2tsT; 2 ; Ustalenie wlaw-i.̂ C5i:"_2i;±-ł;iŻ---ii22t-_’-liikkiisŚą_tSl£I!iZ

Ckroślamy zasadnicze właściwości dla ks^dei z zli wcsci dz.i."loni' 

ustalonej w pii.-rwszym eiv.





Koiiiwość iss wi%c s'£ascrji?śî l,:
U

z,. £  H, K. Ł,

Dia ; '̂ iai>ciw£ść_1 /M/ : 1 pz- realisu.ie postawione sadsnie,
l5cz wstraynuó© dziaianis saczepne na caiis odp-crcia kontr- 

a taku;
właściwość 2 /W/ ; jest ideatycar.a z v/łaściw05cią 2 ¡V 
d T ć; *
właściwość 3 A/' : c pz zabazpic-cza l«we Ê J:•zydiO 1 pz,
3 2 pz xHożs pocióc iądź przez udirzgn.;« na npia, oądz przs- 
chodz^o tyraczćisowo da obrony na prawyci sKrzyd^c i wł. 

;:cżliv,'OŚć er. właściwości:-r
0  M W, o.

¿tan Ocena możldweściprzy ocenia istnieya-y^^-'^ możliwości musi ju i  byc ?rzyjv>,e hryter-iwu /krytorii./ oceny /%/ y  B&z p rzyjęcia  kryterium, niruy nie można aoponne
oceny wart.cściuy ’losy,.
:;ożria prayji,c dwa zasadnicza krytaria:

- kryterium wykonalności;
- kryteriuni efektywności.

y-^ąc ckresicnc kryteria, w pierwszej kolejności sprewuzsmy rosi_we 
rozwiązania ze wzeUdu na krytariun wykonalności /określając istni^Owce 
ograniczania, ciirainujeiay możliwości nie-wynonslnG/;

- jest niewykonalne zo wzî l-̂ cu na wizscj-wosć A,
- ;}or>t niewykonalne ze wzgiicu na wissciwość o /i i/»-  je s t  v;ykonaln5;
_ Jwst v/ykonsine.

Pr- «z krrtoriam rozumUmy przyjęty przaz css sier.uiK,, Kecry®
V celu określenia stopni« wertesei /przyictnesci> u.ic nas 
rzecze, stanów rzeczy, sposobów dziaisu..̂  czy procesu^.

. , . - rrakt-euae Sako peMli<v ptztz- nas »nKwrk̂ ,w cpioszcceniu  zryti'r-.u.;i możemy troxr«wa« K®"‘ t  7 ^ r  »»oe«,-
30 r :z v . ‘:wn :aoc-v r^ine r%ccxy, stany rzeczy . spo»eby

z  u ióre  1 nich s< H«<łłi*r *«i i»i»rhl I*«M> oa innych i rw jb ir-
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3, Ze względu na rożnorodhość zbioru, w który;£ doiiciiû 6Ł5y w;/oox’u:
- dacysj« proste i złożono, 

ii-. Ze względu na stopień opracowania;
- decyzja zanknięte i ramowe,

5 . Ze względu na zakres;

- decyzje perspektywiczne i bieżące.
6. Ze względu na wartość decyzji;

- decyzje dodatnie i ujemna.
7. Ze względu na swobodę decydcwauia;

- decyzje programowane / związane / i nieprogramowane
/̂ swobodne, niezwiązana/.

Eczpatrzray obecnie dokładniej pio\/yższe rodzaje decyzji.
'1. Deerzją w spawie '^-^sno^o^działania będzie np, decyzja w takich 

sprawach jak: "udać się ria odpoczynek czy nie"; "jak zorganizować 
swą pracę nsd podjęciem d-acyzji do walki".
Decyzje do działania innj’Ch ludzi /zespołów luuzi, organizacja/ 
może podejmować tylko ich przełożony. Jedynie wówczas decyzje ts 
mają znaczenie praktyczne i są decyzjami sansu stricto. Decyzje 
te moga dotyczyć pojedyńczych ludzi osobiście /aecyzje personaxne/ 
bądź też całych zespołów' /np. decyzja co do organizacji pracy s/.tabu/ 
lub ooaoddziałów i oddziałów /np, decyzja do natarcia puinu czy dyv.-i- 
zyjj. \/łriściv;ością tych decyzji jest ich duża v,'3g3 społeczna, rosnąca 
w miarę tego, jak rośnie /powiększaysię układ, którego dotyczy 
decyzja. Waga społeczna decyzji podejmowanych przez dowódcę dywizji 
jest oczjsrfiście znacznie v/iększa niż decyzji podejmowanych piz«^ 
dowódcę kompanii,

2, Decvz¿e jednoosobowe są w wojsku najczęstsze /jcanosoDov/e !visrcv.r:uc-p 
two/, Chzraktftru docyzji jeJnosebowej /jadnopocziictowci/ r.io zmic-nio. 
fikr, że zię ją podjęło.po wysłuchaniu cp iniij propozycji lun r.:.dy
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inna j osoby /np« szefa  sz ta b u / ,  a lbo  nawet k ilk u  osób. Decydujący j e s t  

f a k t ,  kto był podoiotea /spraw cą/ d e c y z j i  -  jedna osoba czy te ż  zesp ół.  

^c^|2 j 3 wieloosobowa nie  stanowi suay wielu d e c y z ji  jedncosobov;ych -  j a k  

by s i ę  mogło wydawać -  le c z  j e s t  jedną decyz ją  p o d ję tą  przez d z ia ła ją c e  

pcdmicty pov;iązane w zesp ół.  Decyzja zapada wówczas zgodnie z ragulaainen 

obowiązującym dany zesp ół ,  i,’a j c z ę ś c i e j , miarodajna j e s t  wola w iększości 

członków zespołu.

■ decyzje kolektywne mają swe z a le ty  i  wady. Do z a le t  ic h  n a leżą :

~ s z e r o k i ,  w ielostronny, b a r d z ie j  obiektynray pogląd na sprawę;

-  zazwyczaj d okład nie jsze  przygotowanie danych potrzebnych do w łaśc i­

wego rozeznania przedmiotu d e c y z j i ;

-  n ie  podejmowanie d e c y z j i  "od r ę k i "  bez należytego przemyślenia 

j e j  t r e ś c i ;

-  duża waga d e c y z j i  wobec j e j  odbiorcóy;,

Do wad d e c y z j i  kolektywnych z a l ic z y ć  należy :

-  o s ła b ie n ie  odpowiedzialności za decyzję  przez ro z ło ż e n ie  j e j  na 

większą i l o ś ć  lu d z i;

-  mniejszą operatywność wobec konieczności zb ieran ia  kompletu 

decydującego;

-  zależność d e c y z ji  od wdększości n ie ra z  przypadkowej.

Podejmowanie d e c y z j i  kolektywnych j e s t  niemożliwe w tych  wszystkich 

warunkach, gdy decyzje  trzeba podejmować c z ę s to ,  szybko i  w sprawach 

bezpośredniego d z ia ła n ia ,  gdy konieczna j e s t  duża sprężystość  i  operatyw­

ność kierowania -  a ta k ie  iwłaśnie są  warunki i  wymagania współczesnego 

pola w alk i.  Dlatego te ż  decyzje kolektywne w warunkach wojska n ie  mają 

większego znaczenia,

u
3« Decyzjami prostymi nazywamy w szelkie d e c y z je ,  p o le g a ją c e  na dokonaniu

wyboru spośród ty lk o  dwóch możliwości. Mogą to  być:

“ -̂P« otworzyć ogień -  czy n ie ;  k on tra ta ­

kować -  czy nie kontratakować; przegrupov/ać wojska do innego 

re jonu -  czy n ie ;
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_ w^bor'^_s£OŚród dwóch_oożiiwoś£i_2 a^^i^wo_^r^^ np. otworzyć ogień

z karacinóy; maszynowych czy z moździerzy; kontratakować — czy p r z e jś ć  

drugim rzutem do obrony; przegrupować wojska do re jonu A, B, C, czy do 

re jon u  D, Z, ? .

Dec^z^ami z ło ż o n j^ i  będziemy nazywać v/szelkie d e c y z je ,  p o le g a ją c e  na dokonaniu 

wyboru spośród ’więcej n iż  dwóch możliwości» ¿»ecyzje t e  mogą mieć rożne stopnie  

z ło ż o n o śc i ,  np. decyz ja  do n a ta r c ia  djrwizji j e s t  b a rd z ie j  złożona n iż  decyzja 

dc odparcia kontrataku przez pułk zmechanizowany.

A n alizu jąc  proces podejmowania d e c y z j i  złożonych, stwierdzamy, że polega on 

na kolejnym podejmowaniu szeregu d e c y z j i  p ro sty c h ,  pov;iązanych ze sobą w ten 

sposób, że każda następna j e s t  w jakimś stopniu  uwarunkowana przez poprzednią.

V/obec te g o ,  każdą decyz ję  złożoną można -  d z ia ł a ją c  odwrotnie -  rozłożyć na 

szereg  dec^^zji p ro sty ch .

Zagadnienie rozkładania d e c y z j i  złożonych na szereg  d e c y z j i  prostych  jppsiadą 

duże znaczenie wobec p e rso e k t’y’wy autom atyzacji dowodzenia,. Viiadono bowiem, że moż­

na opracować i  sformułov;ać algorytmy do rozwiązywania wielu skomplikowanych ządańJ 

j e ż e l i  roz łoży  s i ę  j e  na bardzo p roste  op erac je  /e le m e n ty / .

Zagadnienie to  ma również duże znaczenie dydaktyczne, albowiem opanowanie 

jeg o  znacznie u łatw ia nauczanie wypracowjd/an?.a d e c y z j i  -  sz cz eg ó ln ie  tych  lu d z i,  

którzy  n ie  mają w t e j  d z ie d z in ie  doświadczenia.

iiożliwość rozkładania  d e c y z j i  złożonych na p r o s t e ,  przedstawimy, posługu­

j ą c  s i ę  przykładem.

Przykład 1.4.A-.
Mamy n a stę p u ją c ą  decyz ję  złożoną: "V/ykonać k on tra tak  je d n o cze śn ie :  1 pz 

z ru bieży  kierunku i  4  pcz z ru bieży  w kierunku £'ecyzję t ę  można

sprow’adzić do sz ereg ’U wyboró’w spośród następu jących  mozli'wości:

1 .  Kontratako\/ać /O / czy nie  kontratakować / 1 / ;  w'ybór /O / ;

2 .  Kontratakować dwoma pułkami /O / czy jednym pułkiem / 1 / ,  wybór: /O / ;

3 .  Kontratskov/ać obydwoma pułkami v; różnym czasie / O / , czy jedncczEsn-ie / 1 /  , 

wybór: /i/;
4. Kontra tako*wać na jednym kierunku /O/ czy na dwóch kierunKacn / 1/ ; v.yDor: / r/;
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5. 1 pz kontratakować na kierunku /C /  czy na kierunku K^./l/rrfybór-./O /;

6 . 1 pz kontratakcwać z rubieży /O/ czy z rubieży / ' ¡ / j  wybór: / 1 / ;

7 . 4 pcz kontratakować na kierunku /O/ czy na kierunku / I / ;  

wybór; / 1 / ;

£ ,  4 pcz kontratakować z rubieży /O/ czy z rubieży 2^ / 1 / ;  wybór: / 1 / «

>y3.30

Złożona decyzja wykonania kontrataku -  w powyższym przykładzie składa 

s ię  z ośmiu prostych d e c y z j i ,  polegających na wyborze je d n e j  spośród 

dwóch możliwości.

Wykres rozłożenia rozpatrywanej w tym przykładzie d e c y z j i ,  na decyzje 

proste przedstawia rysunek nr JO,

Ponieważ jak to już stwierdzono - decyzja jest informacją, a informację 
można traktować jako odpowiedź na określone pytanie, decyzja jest również 
odpowiedzią na określone pytanie.
Często, samo sforaułcrwanie pytania noże być znacznie tru d n ie jsze  niż 

udzielenie  odpowiedzi na to pytanie.

J e ż e l i  w powyższym przykładzie ,  odpowiedzi na k ole jn e  pytania oznaczymy 

przez /O/ lub / 1 / ,  przy czym znane są pytania i  ich  k o le jn o ść ,
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d e c y z ja  może być zap isana  w n a s t ę p u ją c e j  p o s t a c i :

0,0,1.1,0,1,1,-1,

4 . Oec^z^ą zarakn i ę t ą lub o s t a t e c z n ą  nazwieaiy ta k ą  d e c y z ję ,  k tó ra  n ie  aoże 

być roz'rfi jana /u z u p e ł n ia n a / .

J e ż e l i  np. s z e f  sztabu  proponuje wykonanie k on tra tak u  pułkiem czołgów 

z ru b ie ż y  A, B , v; k ierunku C, D, a dov/ódca decyduje n ie  wykonać k on tr­

ataku  -  j e g o  d ec y z ja  b ęd zie  o s t a t e c z n ą  d e c y z ją  co do wykonania k o n tr ­

ataku  / c h o c i a ż  n ie  będ zie  o s t a t e c z n ą  co do w ykorzystania  pułku cz o łg ó w /.

Dec^z^ą ramowa nazwiemy ta k ą  d e c y z ję ,  k tó ra  może być rozw ijana /u z u p e ł­

n ia n a /  p rz e z  podwładnych w z a k r e s ie  i c h  k o m p e te n c ji ,  Ramovią będ zie  np. 

d e c y z ja  ; "sk ierow ać OZap do odparcia  k o n t r a ta k u " ,  k tóra  będ zie  n a s tę p n ie  

uzupełniona przez  s z t a b  / i  ewen’t u a l n i s  S S a p / , co do n a s tę p u ją c y c h  

zagadnień : ru b ie ż  minowania, droga do jazdu , czas  w yru szenia ,  w spółdzia­

ł a n i e  z s i ła m i  uprzednio ju ż  wyznaczonymi do od parcia  k on tra tak u  i t p .

Rany d e c y z j i  n ie  mogą o cz jrw iśc ie  być zbyt s z e r o k i e ,  gdyż w takim 

wypadku ro z w in ię c ia  / u z u p e ł n ie n i a /  d e c y z j i  ramowej mogłyby być niezgodne 

z zamiarem wyższego prze łożoneg o  i  n ie  zapewniać o s i ą g n i ę c i a  c e lu  d z i a ł a ­

n i a .

5 , BecYzjami g^ers^ektywicznymi nazywać będziemy d ec y z je  c stosuniiov<'0 s z e r o ­

kim z a k r e s i e ,  d o ty czące  d z ia ła ń  znacznie  złożonych i  t rw a ją c y c h  p rzez  

d łu ższy  c z a s .  Tego ro d za ju  d e c y z je  n ie  s ą  podejmowane c z ę s t o .

Do d e c y z j i  perspektyw icznych zaliczym y np, d e c y z je  dc o p e r a c j i  

z a c z e p n e j ,  obrony d y w iz ji  czy n a t a r c i a  pu łk u .

Decyzjami b ieżącym i nazywać będziemy d e c y z je  o stosunkowo wąskim z a k re ­

s i e ,  d o ty cz ą c e  pewnych ty lk o  elementów /fragm entów / o itrsś lonego  p ro c e su ,  

realizow anego na podstawie d e c y z j i  p e r s p e k ty w ic z n e j ,  D ecyzje t a k i a  są 

podejmowane stosunkowo c z ę s to  v; toku o k r e ś l  cnego procesu
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i z\:yklQ a'dszz ove podejmowane oraz wykoni^rfane szybko,dlatego też,

najczyściej nia nogą być tak gr-untov;nie prsy.^ciłowane, jak decynjc 

p ć r s p e1i t ’ v; i c nn o.

Do docyzji bieżncych zaiicsy;ay takie no. decyzje jak: decyzja 

wprowadzenia druyieyo rzutu, decyzja przejścia do pościgu, decyzjo 

GO odparciz kontrataku czy toż decyzje ctuarcis ognia do cizraślonych 

celó'.;.

6, -/artośc dacyzii lua podstawowe znaczenie w crocosie dcv;o Jzenia.Z punktu -widzsnia ..-artości, decyzjo ^ożeiny poazielic na uje.-nno 
i dodatnie. Stosowane obecnie określenia "decyzja dobra" i "decyzja 

zła" nie są n-oleżycia precyzyjne, albowiem gdy mówirjy;̂ : "decyzja zła" - 

- to nie v;iadonio, czy jest ona zła bezwzględnie - tj. z punktu widze­

nia celu dla osiągnięcia którego jest podejmowana, czy też jest zła tylko 

wz.glydnre, .to znaczy v; pcrovmaniu z innymi decyzjami /gorsza od 

innych/.

Przez decvzję ujemną będziemy rozumieć taką decyzję, która w świetle
d/posiadanych przez nas infortiac^i :

- bądź to w ogóle nie zapewnia osiągnięcia celu działania /v;ykona- 

nia postawionego zadania/, przy założeniu prawidlov.’ej jej reali- 

zacji;

- bądź też zapewnia osiągnięcie celu /wykonanie zadania/, lecz 

w sposób nieopłacalny.

wszystkie inne decyzje będą więc decyzjami dodatnimi. Dec-’-zjami uie- 

wątpliwio ujemnymi będą np, takie decyzje dowódcy dywizji: "odeprzoć 

kontratak HZ npla siłami jednego pułku znechan.zov/anego, z marszu", 

lub "zniszczyć nieprzyjaciela w koipanijnym punkcie oporu naziemnym 

uderztjniein jądrowym o mocy 20 k'"" /jeżeli d^nvizja może aktualnie 

wyl-onać uderzenia o mocy 3 l'cb kTó.1/ k’cana ’/artości decyzji i poróv/nyw.anie ze sobą wartości różnych decyzji jest 
•.hrsw pozorc:.: sprewą bardzc tr.idną, c w licznych ..'ypcdkach w ogóle -nie możli - 

k-:--a'v2 Łc, Z-- vz;l;du :•'£ jea zuaczoiiie wymaga oddzielnego rozv;a.'.enia.
. . k'̂ vn.: się ona z ze.;;-uńieniem op tymolizócji decyzji i e/ekty\;-

:.i. ■; - ez y sj. win v/ drzgiej Czyści niniejszej1: • > a
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opty:iiain©, it; du ns wai't ©sc, ©Oj ou*-« ~ jSx j.iii fcxono — ..Xs

sto?:>!)iov;3ine. ¡-.ie nod.ia więc ;aov;ic o dscyz^ach '•Dj.voij.gj; opi.yi;alnyc»i 

"ciy cajbardziGi ontyraslaych*', jai: to cię niei'aa ocyni.

7. Przez'’d2Cvx ie nroyrsuiowone'' /decyzje 2\;iśf.zâ / — rozuniciny docyi^jc,
• — — » W _ i Ł — .S-— i — —  —  —  — —  ; j f

V; btórycii zav;art5 jest wola aie uylKO cauego |>«dr:iiotu poaej.:iuj-,cer: 

decyzję, lecz także /w różnym stopniu/, wola ¿©-¿-o przeiozoneyo. 

są to więc decyzje v; różnym stopniu narzucone, uwarur.kuv;ane decyzjan 

przełożonych, ilcżna jc również nazwać "decyzjami sprzęzony;:ii'' 

z ’.-/czeżniej podjęty-'^! decyzjami przełożonych /lub innych osob, 

od kććrych podejmujący decyzję jest zależny/. Większość decyzji 

do v.'alki należy zaliczyć do decyzji programo-wanych /sprzężonych/', 

gdyż stanowią one zawsze jakieś rozwinięcie, jaktió kontynuację 

deiy^zji urzełożony^ch, od lvtórych są uzeleznicne.

"Dec^z^e nieorcyraaowa^" /można je róv;nież nazwać decyzjami nie-

szrzężonymi, SiłObodnymi^— to decyzje, v/ ktorj'ch zav/arta jost wy^iącz-
nie -wola podmiotu podejmujące~c decyzję. /Swoboda decydowania może

być jednak w różny^m stopniu ograniczona przez konkretne warunki.

0 ograniczeniach tych będzie mov;a dalej/.

Podany powyżej podział decyzji przedstawiono w postaci ta­
beli.Patrz tabela 3*Tabelę tę należy czytać następująco:

decy'zja w sprawie v;iasiiego działania /1 wiersz tabeli/ nie może 

być /-/ decyzją v; sprawie działania innych /2 kolumna tabeli/,

T.ioże zaś być /x:/ decyzją ostateczną, ramową /3 i dalsze kolumny 

tabeli/.
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T A B E L A 3

1.4.5. 0I;i’a£loność ,_nico;:reśioncść i P-’2̂  poaejmo ;ar.lu ueo:~rẑ i
\i procesie ao-./odcenia wojskasi, decyr.je .'nc-ią byc pcdciEov;sua 

w róćaych warunkach.
Pouiev;3Ć yednak w niniejsźey pracy, cały proces dowodzenia rozpatru- 

¿ociy ŝko złożony proces iuiorraacy.joy ~ to też i v,-arunki v; ja;.ich w ty;:i 
rocesie ¡aogŝ być podej;nov;one decyzje, będsie.-sy rozważać w aspekcie 

inforioacyjnyn. inaczej aóv;i-pc, b^azieny rozważać tylko infcraacyjne 

•warunki w jakich ¡aoże być podejino-wana decyzja.

V.’ tym aspekcie istniej;-! tylko trzy możliwości a miancwicie: decyzje 

by<, podejmov/ane:

1/ w 'warunkach posiadania kompletnej informacji, czyli 
określoności;

¿j/ W \;arun. zupclneyo lub częściowego

in.oroacji,
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3/ w v;aru:ikach ryzyk::.

, Foaa j!iiO'.janiŁ decyzji v yarunkach o:;reśloności /pev/ności/♦
Sytuacja ohreśloności /pewności/ przy podeJmov;ar.iu decyzji istnieje 

wówczas, 5ay o każdej rczważaaej możliwości, sposrod którycli iric-:ny 

. dokonać wyboru wiadomo, do jakiego konkretnego wyniku ona prov;adoi. 

Inaczej; w monieucie podejmowania decyzji, nożna z pe-wricćcia określić, 
czy v/ybór i realizacja danej możliwości prowadzi do celu jaki chcemy 

osiągnąć oraz w jakim stopniu i z jaką ef6ktjvnością do tego celu 

prowadzi.

,Sytuacja taka może zaistnieć jedynie wówczas, gdy podejmujące 

decyzję, posiadamy kompletną informację o warunkach działania i innych 

cz^/nnikach v;piywających na przebieg i wyniki działania, podejmowane­

go dla osiągnięcia określonego przez nas celu lub -wykonania postawio­

nego nam zadania. Inaczej, gdy posiadamy kompletną informację o spra­

wie, w której pc.ejmujeny daną decyzję.

Przykład 1 . -^.3 »A
liâ y dany cel, który chcemy lub musimy osiągnąć bądź też zadanie, 

które musimy wykonać np. przegrupować pułk z rejonu A do B v; terminie 

do i w pasieyp̂ _̂ ,̂ L. ̂ /, w którym z rejonu A w kierunku 3 v;ychodzą 

cztery drogi /d^, dg, d,, d^/ /rys. 32./









- 145 -

forsowania, Jeaeli w pasie działania znajdują się cztery cdcin::i 

dogodne dc forsowania, a wybrać mamy tylko dwa odcinki, przy czym

0 każdym z zych odcinków posiadamy dokładne dane, charakteryzuj<.-ce 

szerokość rzeki, szybkość prądu, brzegi i dno rzeki, dojazdy do rzeki

1 właściwości terenu na przeciwległym orzegu - v/6viczas mamy pewność

/ di».resiouośc/ co do naturalnych warunków foi‘sowania i możemy oki^eślió, 

jakie bęcą skutki wyooru takiego czy innego odcinka, z punktu widze­

nia samej technini przeprav;y. Możemy określić, na jakich odcinkach 

można przeprawie wojska•najszybciej i najłatwiej - ze względu na 

naturalne właściwości odcinków forsowania. Jeżeli jednak, przy tym 

m e  wiemy nic o konkretnym rozmieszczeniu sił nieprzyjaciela na 

przeciwległym brzegu i o zamiarach nieprzyjaciela - many jednocześnie 

nieokreśloność co do taktycznych skutków wyboru takiego czy innego 

odcinka, Wybierając odcinki forsowania, kierujeray się przecież nie 

«ylno naturainyni właściwościami tych odemkow, lecz ta]cże względami 

taktycznymi,

i-odejmû aiC decyzję do forsowania mamy więc określoność w stosun­

ku do pewnego elementu tej decyzji /wybór odcinków forsowania/ i to 

tylko w aspekcie naturalnej dogodności tych odcinków - a nie wiemy 

nic o pozostał3'ch czynnikach v/arunkujących nasze działania.

warunkach nieokreśicności

0 nieokreśloności /niepewności/ przy podejmowaniu decyzji będzie­

my mówić wówczas, gdy każdy z raożliwych /v/ danej sytuacji/ v/yborćv/ 

uczę dac różne skutki /zbiór skutków/ przy czym - nie możemy zawczasu 

z pewnością określić, jaki będzie skutek dokonanego przez nas wybory, 
ponieważ;

- nie wiemy na pewno jakie y ogóle mogą być skutki danego wyboru, 
albo też

ni-i wie-.<iy na pewno, ktery z domniemanych skutków cędzie nasięp- 
utusT ;;”snfc,7c- 'wyboru.
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wyoorów aieokresloüíí a tiisokTeśloność ts spowodovfsaí, orakieis

odoov;Í8dnich iaforiaacji, if takich -waruakach^pod,ięcie vifłasci«a^ 

decyzji jest sorawĄ pi’ZYpadiíu. Jest to syt-uacja wysoce niepożstoasa» 

Jedynya wyjściem z takiej sytuacji jest uzyskanie odpowiednich 

informacji, które jeśli nawet nie usun^^ całkowicie aieokreaionęści, 

™0S^ 3^ usunetć chociaż częściowo, co luż stworzy pewne racjonalne 

przesłanki dla podjęcia decyzji,

W warunkach nieokreśloności nie należy podejmować decyzji, zanim 

nie zrobiło się wszj’stkiego co w danej sytuacji można było zrooić, 

dla choćby częściowego usunięcia /’wyjaśnienia/ nieokreśloności, w czyi 

szczególną rolę odgrywa rozpoznanie.

Podejmo’wanie decyzji w warunkach nieokreśicncści, również nie 

często laa aiiejsce na polu walki, gdyż przeważnie posiadamy choćby 

bardzo skąpe - niemniej jakieś informacje, które dają choćby tylko 

ograniczone podstawy do świadomego, rozumnego dokonywania wyboru.

3, k ^ ¿ c o  przy podejmowaniu decyzji

Pojęciem ryzyka operuje się dość często, jednak nie jest ono 

wyraźnie określone, ''

Co to jest ryzyko, na czym polega, od czego zalezyj o kim możemy 

powiedzieć, że ryzyk’uje i o ile ryzykuje ~ to są istotne sprawy 

wymagające wyjaśnienia i sprecyzowania.

Hoznatrzmy przekład, ktorego analiza powinna umożliwić nam 

udzielenie odpov/icdzi na postawione pytania.

Przykład 1»4.5»S

A/ ho'wódca samodzielnego patrolu roZ;.‘Ozn2wczagc osialająccgc pic:;i<.u, 

na drodze do wyznaczonego mu obiektu rozpoznania, napotyka na 

mieszane pole minowe nie¿vrzyjac-íoía o szaroKosci 1 nm, .^torege 

granice są oznaczone taOliczć.aml '̂Acr.tUivy ; limen. - /rvi;:. P’t/.
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I '

Obiekt
>Oz.poivu:i««'ta

Rys. 74

l

Obejście pola minowego może opóźnić wykonanie zadania i spowodować 
wykrycie patrolu przez nieprzyjaciela,dlatego też dowódca SPR decy» 
duje przejść przez to pole minowe.

Czy w tyia wypadku ryzykuje on czy nie ?

n/ Jak w przj^padku A* SPR dochodzi do pola ninov;ego, w którysa jest 
jednak wyraźnie oznaczone przez nieprzyjaciela przejście, nie 
strzeżone przez nikogo. Dowódca decyduje przeprowadzić patrol 
przez to przejście. Czy w lym wypadku ryzykuje on czy nie ?

C/ SPR dochodzi do punktu A¡dowódca rozpoznaje teren i określa
kierunek dalszego posuwania się patrolu: A - B. Dowódca SPR nic 
nie wie o tya, że na wybranym kierunku znajduje się pole minowe. 
Czy w tym wypadku, wybierając kierunek posuwania się dla SPR, 
dowódca ryzykuje czy nie ?

zacznijmy rozważania od przypadku C. Ponieważ w tym przypadku dowódoa 
SPR nić nie wie o polu minowym, nie zdaje on sobie sprawy z grożącego 
mu niebezpieczeństwa, związanego z ruchem na kierunku A - 3, a więc 
mówienie o ryzyku nie ma po prostu sensu. 0 takim dov/ódcy, w takiej 
sytuacji nikt nie powie, że ryzykuje on, podejmując decyzję ruchu 
na kierunku A - B.
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W przypadku B, dowódca SPR oznaczone przejście w ?oiu ffiiaov;yin

jast świadomy tego, że wykorzystanie przejścia i ruch SPK przoz nie, 

niczym mu nie ¿rozi i za|>ewaia bezpieczne dostanie się do punktu B.

W tej sytuacji, również nie może być mowy o .jahimkoiwiek ryzyku. 

y przj-oedku A, dowódca wiedząc o polu minow;;ca i decydując się na jê iO 

przejście, zdaje sobie sprawę z tego, że działanie jego może się 

zakończyć pomyślnie /patrol docrze do punktu B bez strat/ lub niepomyś­

lnie /patrol poniesie mniejsze lub większe straty i przez wyouchy 

min zdemaskuje swą obecnoś^.

Straty patrolu będą zależeć od dokładności zamaskowania min przez 

nieprzyjaciela, rodzaju min i sposobu ich ustawienia, gęstości min 

w polu minowym, głębokości pola minowego, stosunku ilości min przeciw­

piechotnych do ilości min przeciwczolgcwych w polu minowym, a także 

od zdolności obserwacyjnych i umiejętności ^wykrywania min przez żołnie­

rzy S?R.
Dowódca SPH wie, że działanie jego może zakończyć się nieporayslnie, 

jednak podejmuje je, licząc no to, że wszelkie wyżej podane okolicz­

ności będą nu sprzyjały. Świadomie podejmuje działanie, co ao Kzorego 

wie, że wynik jego może byc niekorzystny i ryzykuje:«a może się uda«. 

Uogólniając, możemy powiedzieć, żę ryzykuje ten, kto dążąc do określo­

nego celu i podejmując decyzję zdaje sobie sprawę z tego. że realizacja 

podjętej przez niego decyzji może dać bądź to wynik poząaany. korzyst­

ny, bądź też -wynik niepożądany, niekorzystny.

Syzyko musi być tym większe, im mniejsze są szanso uzyskania wyniku 

Korzystnego i im większe jest niebezpieczej-^stwo tego. że -wynik bęczie 

niekorzystny. Ryzyko jest związane nie tylko z niebezpieczeństwem 

nieosiągnięcia celu, lecz także z niebezpieczeńst-wem poniosieaio strat 

w wyniku poojętego działania. Tao kto podejmuje działania nie 

co:iiesienier.’ strat, niczym nie ryzykuj«.
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^w_dziai?r.iu.
nalsży przy ŷrn pojxovirac szsroiio» 'to byc nn, sbjratv

2;aterial.'ie, sytuacyjne, moralne, straty czasu itp.

IJiebezpieczenszuc poniesienia strat ;jcże być duże lub małe. Wielkość 

niebe¿.pieczenszv/a możemy określić viprov/acizajac oo^.cie stconio 

stopień ryzyka /a/ musi być tym większy, ir. większe jest 

praw'aopodobieństwo wyniku niekorzystnego, pociągającego za sobą strat 

Wobec tego, stopień ryzyka możemy oiareśiić następujące:

R = Ilosc zdarzeii /wynitccy// niekcrzystoych 
ilość zdarzeń /;ą/ników/ w ogóle możliwych.

Jak widać, stopień ryzyka sprowadza się do prawdopodebieństwa uzyska­

nia wyniku niei.orzystnego, przy czym prawdopodobieństwo to /p/:

0 <  p <  1
Określenie stopnia ryzyka v sposób ścisły jest bardzo często sprawa 
».rudne-., iiieraz zdajemy sobie spraw-ę z tego, że ryzykujemy, lecz nie 

możemy stwierdzić, w jakim stopniu ryzykuje.my.

Ryzyko wynika z ograniczoności naszej wiedzy o realnej rzeczy­

wistości, o v.'szystkich czynnikach pływających na przebieg i wyni:;i 

pocęjmowanych przez nas dziaiań. Z tej samej przyczyny wynika też 

trudność określenia stopnia ryzyka.

Uzyskanie odpowiednich informacji o sytuacji, o czynnikach 

wpł-wających na przebieg i wyniki działania v,-płjn-ia na zmniejszenie 
stopnia ryzyka.

«fyjaśuimy to na przykładzie.

i'Iamy przeprowadzić kolumnę np, bpzmot z A do C, W punkcie 3 

dochoazimy do rozwidlenia czterech dróg /d^, d^, d^/ /rys.3«’/

i mamy podjąć decyzję, którą drogą jechac dalej. Jeżeli nie mamy 

żadnych danych o tych drogach - będziemy podejmować decyzję w warun- 

;;ncn nic-ckreslr.csci. :.leokreśloncśc składa się wówczas z 4 elementów
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2*0» ijŝ  C t i i . r Y 4 D 0 > i Q D ^ ^ l \ X A ¿jLOoCIujjGO PRCKjjjSU I •7GR.1ACYJ-’ojO

Svstea dowcd2enia wojskaai i ¿ego -i-srtoić

W rozv»3żaniach pcśv.'iiConyoh aegadnieaiom dcvodzenis, c z y s t e  jżywc
si% pojęcia "system dowodzenia". I-Iowi się o usora^nieniu Evnte.-.u dowc- 
- . .. 1 •'azenia, automatyzacji systemu dowcdzc^nia '' itp, \j ¿ad:iej jediiak publi­
kacji /przynajiuniej wśród znanych autorowi/, pojęcie systemu dowodzenia 

nie jest 'wyjaśnicne i sprecyzowane, cheć jest to konieczny worur.el; 

merytorycznej poprawności wszelkich rozważau, dotyczących "uspra-wr.iania 

systemu dowodzenia".

2.1.1» Pojęcie jsystemu dowoc^enia wojska.ci

Co ogólnie rozumie się przez systen ?
, , , 2 /3i.ovm i K. Wyrazów Obcych; “ "System - /od póznołacinskiero systema, 

z gr. systeaa - zestawienie, całość złożona z części/ 1. porządek 

u\.'arunKowany planowym ’układeiii części lub czionóv; jakiejś całości.

2. Zbiór jednostek tworzących całośc organizacyjną, 3« Forma, sposób 

urządzenia, zorijan.izov/ani.a czegoś. 4, Określony sposób postępc\/3r.i3 

lub v;ykcny;;ania jakiejś czynności, 5» Zbiór zasad stanov/iących podstawę- 

jakiejś dyscypliny, kierunku",

L^3ła_gnc.vklopedia Powszech^^^; "Zastawienie, całościowy i uporząJlio- 

wany układ przedmiotów, zdarzeń, twierdzeń, reguł postę.;ov.'azia''.

1/ a/ A.Berg, A,Kitów, A.Lapuno;;, Primienienije kibiernietiki v/ y/ojennoo diele;
V/ojsnnaja kyśl nr 2/c1 j".; tłumaczenie w Przeglądzie Informacyjnya A'_ 
nr 7/62 r. s.'42.

b/ W.BOkariew, 'Fiłosorskije waprosy kibiernietiki i j e ^  znsczenije w wojennora 
diele; Eomnanist l-/oorużonnych Sił nr 9/b3 r, s.35* 

c/ P,H.Tkaczenkc, ITaucznyje problemy wojeanoj kibiernietiki; l.orskoj Sbornik 
nr 1/62 s. 31

u/ A.Sisak, Awtcaatiżirowanaja siśtiema uprawienija wojskami w armii SSzA;
'wojennaja ¡lyśl nr 3/6l;

fe/ .'dł,Szebest.2, Cybernetyka w sztabach ogóinowojskov/ych i tj/łach armii; Myśl 
Wojskowa nr 6/6l s. Ć2-43,

f/ Z.ZieiinsJii, “'’roblemy usprawnienia dowodzenia. Myśl Wojskewa nr 1/c1 s,10-11. g / Z.ZiGliH.ński, 0 charakterze pracy dowódcy i sztabu. Myśl Woj.sk, nr 7/62 s. 35 
h/ N,Michalski, M.Sryguó .Problemy opera ty’«ności dowodzenia ;Myśl Wojsk. 5/60 s,35 PIW -  Warszawa -  1^64 r .
PWN - Aiarszawa — 1559 r.
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1/Prof, dr Jan Zieleniewski /prakseolog; UW/ : "Jeżeli rozpatrując
jakiś ukiad stwierdzany, że jego elenenty są pod jakimś względem
uporządkowane, rozpatrujemy go pod tym względem jako system,

Z.e względu na swoje uporządkowanie, system jest czymś więcej niż suma 
2/jego eleraentów|^__ /Posiada pewne właściwości, których nie mają jego 

poszczególne elementy składowe - podiareślenie moje - L.K./
V/e wszystkich tych określeniach, zgodnie przebija pogląd, że systea 

to złożona, uporządkowana całość, przy czyn całość tę tworzą nie tylko 
elementy konstrukcyjne /fizyczne elementy składowe, części całości/, 
lecz także elementy /zależności/ funkpjoaalne /sposób działania i współ­
działania tych elementów, sieć sprzężeń i reżim pracy elementów, a przez 
to i całego systemu/.

Jest to pogląd niewątpliwie słuszny, dlatego też i przez system 
dowodzenia wojskami należy rozumieć coś więcej niż tylko materialne 
obiekty biorące udział w procesie dowodzenia,

tf części 1,tej pracy wykazaliśmy, jak z jednakowej ilości jednako­

wych elementów można tworzyć układy o różnych właściwościach, różnych 
sposobach działania / ^.2.4 /, drogą różnych sprzężeń tych elementów

ZQ sob^«
o tjTn, że dana całość jest właśnie taka, a nie inna, że posiada 

takie a nie inne właściwości, ae działa właśnie tak, a nie inaczej - 
- decyduje nie tylko ilość i rodzaj elementów tej całości, dlatego 
też przez system będziemy rozumieć;

- złożoną, uporządkowaną całość, której właściwości określone są 

przez czynniki konstrukcyjne /fizyczne-elementy składowe, części 
całości/ oraz przez czynniki funkcjonalne /właściwości, sposób

/ Organizacja i działanie na tle niektórych innych pojęć ogólnych; w zbiorze: 
Wybrane zagadnienia prakseologiczne; PAIi; Warszawa - 1962 r. c, “lO., a także: 
Organizacja zespołów ludzkich; PWIi, Warszawa - 1964 r, s. 4l.

'' Por, \t związku z tym : '
a/ W.R.Ashby, Wstęp do Cybernet: ki; PWk", Warszawo - lyód r» s. 160; 
b/ D.S.Rall, Znaczeni je sistiezy osviieszozeni ja obsmano-Wki, pri reszsnlji bojOK'vcI 

zadacz jŻorskoj Sbornik nr 5/62 r.; s. 2T; 
c/ G.G. Połstołucuij , 1:. f o r m i e i  a-.v-L-o...'it:z',cjr, upri-r L •? sl'iari:

: ;0. ■ S-1.0  ̂̂ T/ .. * *  ̂ ■
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działania i współdziałania elementów składowych, sieć spx'zężeń 

poszczególnych elementów w ramach całości, reżim pracy eleaeatóv;/, 

Rozpatrując system dowodzenia, stwierdzamy, że tym co viriąże materialne 

elementy tego systemu zs sobą w jednolitą całość są sprzężenia informa­

cyjne oraz określone zasady i metody dowodzenia.

Tak więc system dowodzenia tworzą;

1/ organa_aowodzenia /dowództwo, sztab, oraz pododaziały zabezpie­

czające ich procę i wykorzystywane dla potrzeb dowodzenia, jak: 

łączności, rozpoznawcze, regulacji ruchu, porządkowo-ochronne/ - 

- o ustalonej organizacji oraz określonych prav/ach i obowiązkach; 

środki dowodzenia odpowiednio zorganizowane, działające i wykorzy­

stywane przez organa dowodzenia:

- środki^komunikacyj^ne /łączności i transportu/ np, radiosta­

cje, radiolinie, dalekopisy, v;ozy dowódcze i sztabov.'e, 

śmigłov;ce;

- środk^z^^n^ania_inxoraacji /środki rozpoznawcze/ np. bez- 

pilotowe samoloty rozpoznawcze, stacje radiolokacyjne,środki 

rozpoznania dźwiękowego, fotograficznego, środki podsłuchu 

radiowego, radionamierniki itp,;

” /opracowania/ informacji taparaturn

szyfrująca i deszyfrująca^urządzenia drukujące, kreślarskie, 

powielające /np, kserograficzne/, urządzenia liczące /arytmo­

metry, przeliczniki elektroniczne, elektroniczne maszyny 

liczące itn^i

~ £££^^i_E£2&chowywania__i^orn :kartoteki, mikrofilmy, 

magnetofony, elokttoniczne urządzenia pomięciov/e itp, j /  uznano 1 praktvcznie ’'ealisowane

v; wojsku, zgodnie z któr-nui organa i środki dowodzenia są tworzo­

ne /organizowane/, sprzęgane ze sobą i v;edług których działają 

w okrooieny sposób, zmieniając zasady i metody dowodzenia,
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2 tych samych cr^anóu i środków możn.a_ tworzyć różn-3 systeray dov/od2e- 
nia o różnych 'właściwościach i sposobach działania.

Aby więc ulepszać system dowodzenia ;iako całość, należy ulepszać 2zrć>;no 
or. ana i środki dowodzenia, jak też zasady i metody dewodzania.

Ulepszać systs:.’'. dowodzenia taożna jadnalc należjnjie jedynie wć'wczas, 
¿'d'y -wyraźnie zdajemy sobie sprew? z cago;

- co w cgćla cziiscza "z-artość systemu dowoazenia*',Wczyo się ona 
r/ymzz i ou c«;!/apo *j3lełjyj

- pskie SC 'współczesne wymagania wobec systemu awodzonis i jaka 
jest aktualna wzrtość zê yo systesu.

..’szelkie próby usprâ wnienia dowodzenia, bez uprzedniego udzielenia i 
wyraźnej odpo-wiedzi na pewyższe pytaxiia, nie dadzą pożądanych rezulta­

tów.

d.h,2, '.yartość systemu dewodzsnia,^Stopień efektywności - jako miernik 

'wartości systemu dowodzenia. »

Wartość dowolnego układu, należy rozpatrywać zawsze se względu 
na cel /zadania/, realizacji których dany układ ma służyć.

Jeżeli patrząc z tego punktu widzenia, porównujemy dwa układy 
/o jednako-wym przeznaczeniu/, np, dwie jednostki wojskowe, to o którym 
z tych układów -pcy/ieray, że posiada ou 'większą wartość niż drugi ?

Układy te działając w określonych warunkach mogą osią̂ :nąć jednako-we 
rezultaty, bądź też jeden z nich może uzysK-ać wyniki lepsze niż drugi.

Czy jednak stwierć-zenie, że np. układ A uzyskał rezultaty lepsze 
niż układ B, jest wystarczające do olireślenia, że 'układ A posiada większą 
wartość niż układ B. liozważmy to zagadnienie.

Mamy no, dv,'ie baterie artylerii przeciwpancernej o jednakowej 
organizacji, uzbrojeniu i stanie. Obydwie'odpierają atak csoigó'-w v 'mniej 
więcej jednakov/ych warunkach. Baterio A zniszczyła 'iO czołgów, a baterie

i- ,
B 6 czołgów.
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układu niż inne wskaźniki ‘ , przyjmie:Ąy ¿ą właśnie sa miernik wartości 
systemu dowodzenia.

Wartość danego systemu dcv;cQzenia będzie wigc tym większa, im 

v/iększa będzie eickt^-wność tego systemu.

Jak wynika z wzoru /4/ efsktj"wność rośnie, gdy :
- W rośnie, przy N = const, /stałym/;
- M maleje, przy v = const

- W  rośnie a H maleje jednocześnie;

- W i  N v.'zrastają jednocześnie, lecz iioczyn W przez
współczynnik wzrostu W / K y  jest 'większy niż iloczyn N przez 
współczynnik wzrostu M /k^/, czyli gdy k̂ . • W  >  ’ N /inaczej

gdy wyniki rosną znaczniej niż nakłady/.

Siektvv;ność reśnis więc, £ov:

- zwiększają się wyniki, przy założonych, stałych nakładach;

- zmniejszają się nakłady niezbędne ais uzyskania określonych, 

założonych wyników;

- wzrostowi wyników towarzyszy' spadek nakładów;

~ wyniki zwiększają się znaczniej niż nakłady.

'I/ Pojęcia efektywności jest szersze i pełniej charakteryz'aje wartość systemu 
dowodzenia, niż stosov-'cne m.innymi dość często pojęcie operatywności.
Przez operatywność rozumie ślę zwykle '’szybkość i skuteczność reagcv/3niE 
na zmiany zachodzące na polu walki". Jeżeli nawet nie brać pod uv.'agę tego, 
że skuteczność reagoy/ania v.'ydajs się sztucznie wtłoczona w pojęcie operat^nł- 
ncści, to i tak operatywność dotyczy tylko bezwzględnych wyników uzyskiv«.anych 
przez układ, dlatego też bardziej korzystne jest rozpetrę^wanie efektjnifności ' 
działań bojov;ych i efekty^wności dowodzenia wojsk&ini na polu walki,
/per. wy^juśnienie pojęcia operstęn/ności dowodzenia w artykule mjr dypl, 
n.rilchclsi.iego i kpt, dypl. M. Gryguoia: Probla&y operatywności w dowedseniu; 
Myśl Wojskowa nr 5/PyćO r.; s, 21/,
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Efektywność nie jest jednał: pojęcien absolutnym i w odniesieniu 

do różnych układów nie może być określana jednakowo. Mało tego» efektyw­

ność danego układu zawsze jest związana z warunkami w jakich działa 

ten uiiład. Jeden i ton sam układ» mający dużą efektywność przy pracy 

w określonych viarunkach, noże mieć znacznie mniejszą efektywność praoił-̂  

ją_c w innych, zmienionych warunkach.

Tak też jest z systemem dowodzenia wojskami. Dostosowaiiie tego 

systemu do warunkóv/ i wymagań v;spółczesnego pola v;alki jest wi'̂ c jednym 

z zasadniczych czynników, warunkujących' uzyskanie dużej jego efekt^usiności. 

System dowodzenia nie-dostosowany należycie do tych warunków, nie może 

posiadać dużej efektywności.Z tych względów, przed rozważaniem czynników i sposobów mogących
O

zwiększyć efektywność systemu dowodzenia, należy określić, jakie
V

wymagania wobec tego systemu stawia współczesne pole walki.

Usprawnienie dowodzenia na bov;ien na celu maksymalne zmniejszenie 

dysproporcji pomiędzy aktualnymi możliwościami systemu dowouzenia 

a  v,'ymaganiani, jakie przed dowodzeniewstswia ją warunki ewentualnego, 

przyszłego pola walki.

Dlatego też, jednym z punktów wyjściowych wszelkich rozv;ażań 

i przedsięwziąć, mających na celu usprawnianie dowodzenia powinno być 

określenie właściwości dowodzenia w obecnych warunkach,oraz wymagań jakie 

war"nki te stawiają przed dowodzeniom.

Aby olm’eślić te wjmagania, należy przeanalizować, jaki wpływ na 

procesy informacyjne w dowodzeniu wywierają zmiańy, które zasziy w samej 

walce i warunkach jej prowadzenia,należy ustalić co zmieniło się
i

v; dziedzinie zbierania, opracow^-wania i przekazyv/ania informacji, 

v; poróv/naniu z II Wojną awiatową, ostatnią wojną, na której dośv/iadcze-i^ 

niach można się w jakimś stopniu opiorać.
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2.2,0, Współczesne wyasfî anis wobec systemu dowodzenia wojskani

lądowyrd

Wymagania wobec systemu dowodzenia oki’eślane są przez:

- przeznaczenie systemu, którym ¿est zapewnienie maksymalnej 

eTektywności działań bojowych wojsk oraz

- warunł:i w jakich ten system ma pracować.

Przeznaczenie systemu dowodzenia jest stałe i zmianom nie ulega,

natomiast warunki zaieniajSt się odpowiednio do zmian uzbrojenia i wjąicsa- 

żenia oraz sposobów walki wojsk - odpowiednio do zmian właściwości samej 

walki i w&runków w jakich ta walka będzie prov/adzona.

2,2.1, Właściwości współczesnej walki ^ich w£łp; na dowodzenie 
wojskami

Obecnie nikt nie ca doświadczenia w prowadzeniu walki z użyciem 

broni jądrowej. Wszystko co aktualnie się mówi i pisze o właściwościach 

współczesnej walki - to mniej lub bardziej uzasadniane i prawdopodobne 

hipotezy, które w okresie pokoju nie mogą, być w pełni sprawdzone, 'Wiernŷ  

jaka była ostatnia wojna - jaka może być ewentualna przyszła v/ojna, tylko 

przewidujemy, przypuszczamy.

Przewidywania te oparte są na analizie realiów ubiegłej wojn_y oraz 

zmian, jakie po tej wojnie zachodzą w uzbrojeniu, wyposażeniu i organiza­

cji wojsk.

Jest bowiem^ogólnie uznaną prawdą fakt, że :

"Nic bardziej nie zależy od warunków ekonomicznych, jak właśnie armia 

1 flota. Uzbrojenie, skład, organizacja, taktyka i strategia zależą przede 

wszystkim od poziomu produkcji i stanu komunikacji. Przeobrażające działa­

ły tu nie “swobodne twory rozumu” genialnych wodzów, lecz wynalezienie 

lepszej broni i zmiana materiału żołnierskiego,....”

F.Łngels, Anty—Ddhring; KiW, Warszawa — 194-9 r,; s, 164; por, też wypowiedź 
V tej spmv;ie na .str, 16B,
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Zasadniczyni czynnikamii które kształtuje właściwości v/alici Icj.d0.ie3 
w dobis obecnej są;

a/ znaczny wzrost siły ognia wojsk lądowych.» a szczególnie mo.i.Ai”

wość stosowania broni jądrowej przez związki taktyczne, oddziały
1/

a nawet pododdziały ogólnowojskowe; 

b/ duży wzrost zasięgu ognia, spovrodowany głównie wprowadzeniem 

no uzbrojenie wojsk broni rakietcv/ej; 

c/ poważny wzrost stopnia mechanizneji i raotoryzacji, znaczne opan­

cerzenie oraz duże nasycenie wojsk różnorodnym sprzętem bojowym 

i pomocniczym;

d/ znaczny rozwój radioelektroniki w służbie sił zbrojnych.

Czyrmiki te z o s ta ły  już wy^czerpująco scharakteryzowane w literaturze 

fachowej, dlatego też nie będziemy ich.analizować.

Pod działaniem tych czynników zmieniły się warunki i wiasci\iOsci 

walki V/ dobie obecnej, - w porównaniu z 2 wojną światową. CKreslmy na 

czym polegają te zmiany.

1. Nastąpiło znac^e_rozśro^owaniejrf0^sk__na_£0lu_walkij_
Znacznie rozszerzyły się pasy działań wojsk. Jeżeli w 0£vatnie.< 

wojnie światowej dj-wizje nacierały w pasach c szerokości średnio około 

2 km a broniły si^ w pasach szerokości śre-dnio 10 - 12 km * 
to obecnie szerokość pasa natarcia dj^izji może wynosić 20 - 2p km, czyli 

10 - 12 razy więcej, a szerokość pasa obrony 30 km, czyli trzykrotnie 

więcej. Zmniejszyła się więc znacznie gęstość rozmieszczenia żołnierzy; 

np. w natarciu dywizji przeszło 50 razy, /tabela nr V *
Zwiększyła się znacznie głębokość działań. W ubiegłe3 wc3nic'., 

nacierające dywizje przebyiiały v ciągu kilku pierwssycn dni walki prze­

ciętnie nie więcej niż po 10 - 15 km , /tabela nr 5/, podczas gdy 
obecni, przyjmuje się, że głębokość zadania dtiia może osią.gaĆ 80 - 100 km.

1/ Np. ładunki jądrowe do pociskov# Navy Crockett v bstCŁionacn.Jc-H» ̂  
2/ Hoswój taktyki Armii Hauziaciaej 1$v]-1545; kO!; 15^0; s, 'Oc - oi
3/ j.w.;':- 519*
4/ j.w,; s. Ińp-lpb.
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tj, 6 - 10 razy vá^cej.

Tabela nr ^

Szerokość
pasa
natarcia
dyv/izji

Gł rookości" Zajmowana po-j Ilość { Ludzi | Ludzi na
¡grupowania wierzchnia | ludzi

n.
ii 1945 III_____ I
II t
!j 1964 }u,------- 1.

dywizji ¡ }-w' dj-wizji
I_i_

zrp t - I
- 15 km \ 11400

1 km cie- 
irontu

?50-1¿f25 i 5COC-5700

[400-750 { 10700 ._L_.
14 - 27

Rozśrodłtowanie wojsk zmienia obraz współczesnego pola walki. Staje 

się on bardziej rozdrobniony i złożony. Gay dywizje nacierały w pasie 

szerokości 2 ka a pułki - 1 kn, stanowiły one w zasadzie jedną^ zwylile 
dość zawartą eałość. Aby olu'eślić położenie dinrfizji w dowolnym aotnencie 

walki, wystarczało podać dwa punkty, jeden na prawym skrzydle czoło 

nacierających -wojsk, drugi na lewym, W taktycznej głębokości obrony 

nieprzyjaciela przeważnie można było trakto-wać dywizję czy pułk jako 

jednolitą całość, bez indywidualnego uwzględniania ich eiemontóv/ składo­

wych, gdyż różnice położeń tych elementów nie były duże. Obecnie działa­

nia wojsk na oddzielnych kierunkach, duża ruchliwość i szybkie tempo 

natarcia zmieniają znacznie obi*az pola walki.

Zamiast zwartych bloków -wciśniętych w wąskie pasy działań i względ­

nie wolno posu-wających się puikó-w, dywizji i korpusów, będziemy mieć 

na -współczesnym polu walki oddzielne oddziały i związki taktyczne 

o znacznie zróżnicowanych położeniach. W obecnych warunkach, aru dywizje. 

ani pułk nie będą na polu -walki jednolitym obiektem - ze względu na ich 

rozśrodkowanie. Przestały one być już zwartymi całościami i d-wa punl.ty 

nie są już wj^starczające dlo jednoznacznego określenia ich położenia. 

Dziś^dla określenia położenia dywizji koniecznym będzie oki-eślenie poło­

żenia przynajmniej każdego z jej pułków pierwszego rzutu, 0 położeniu 

każdego z nich trzeba zebrać taką ilość informacji, która dawniej była 

wyf,tarjąca dis czncczenia położenia całej dywizji, Tczeba więc będzie
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i groźniejsse - wobec niszc2j’’cielskie"o charakteru walki, Z drugie^ 
strony, raarnotrawienis własnych ładunków jądrowych też coża byc 
przvcz;,Tią niepowodzenia w walce, a  każdy ładunek jądro-,;y jost przecić 
bardzo cenny, gdyż stanowi dla d\'’wizji od 1/10 do 1/5 jej całej 
aocy ognia j?idrowego,

C. Trudniejsze staje sif działanie dowództw i sztabów, które bardziej 
Suszą dbać o własne bezpieczeństwo /rozśrodkowanie, masko-wanie, 
uodpornienie na ogień/ oraz muszą przewidywać odpowiednie środki 
zapev,'niające ciągłość dowodzenia, przy zniszczeniu któregokolwiek 
z ogniw systemu dowodzenia.

5* Znacznie z\'fî kszyła się strefa walki«
Jeżeli powierzchnię tej strefy dla dywizji przyjąć w uproszczeniu 

jako powierzchnię koła, którego promień r = maksymalnej donośności 
środiiów ogniovo'ch dywizji, to strefa ta, która w 2 wojnie światowej

Omiała blisko km /donośność maksymalna haubicy 122 mm = 12 km/
Oobecnie ma 3300 km-, /donośność rakiet 35 km/, jest więc ośmiok.rotnia 

większa /rys, 37/»

4Xkm

a)

Tx 1= 35 k»T,

5,= 5 8 ‘t5k..^

ł-;
Wielkość strefy ognia dywizji w stosunku do szerokości 
pasa natarcie; a/ w 19̂ 5r; b/ obecnie.

rys. :> 7
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r̂zyjęts tu uproszczenia nie mają istotnego ypływu na wartość 
porównawczą wyprowadzonych wielkości. Jeżeliby np. sa powierzchnî ' 
strefy przyjccć tylko połowę koła, to i wówczas stosunek porównynianych 
wielkości nie ulegnie zmianie,

î rzez strefę walki/dywiz^i czy pułku/, laożna też rozumieć ten 
obszar, ns którym wojska dywizji /pułku/ mogą jednocześnie proiiadzić 
działania bojowe. I w tym zrozuoieniu obszar ten będzie obecnie znacznie 
większy niż dawniej, gdyż przy znacznie szerszym pasie działania, dywizji 
może wysadzać taktyczne desanty powietrzne na odległość dc 20 - 30 km 
od czoła własnych wojsk, bądź też zwalczać desanty nieprzyjaciela wysa­
dzane w głębi jej własnego ugrupowania; może też, działając pułkami 
na oddzielnych kierunkach omijać pewne punkty oporu nieprzyjaciela, lub 
zv/alczać dyrwersję na własnych tyłach - co powoduje, że walka może się 
toczyć jednocześnie na znacznie większych niż daviniej przestrzeniach.

Odpowiednio do zwiększenia zasięgu ognia i pov/ierzchni strefy walki 
oraz do zwiększenia głębokości zadań wojsk, zwiększa się obszar zainte­
resowań dowódców różnych szczebli.

Przez obszar zainteresowań rozumiemy ten obszar pola walki, który 
dowódca powinien nadzorować i z którego zbiera on informacje niezbędne 
dla prowadzenia walki.
Możemy rozpatrĵ wać;

a/ obszar jednoczesnych zainteresowań,oraz
b/ obszar zainteresowań w jednostkach czasu, np. dobowy obszar 

zainteresowań.
Obszarem jednoczesnych zainteresowań będzie ten obszar, który dowódca 

nadzoruje i z którego zbiera informacje oraz ocenia położenie - jedno­
razowe, w danym czasie, dla podjęcia decyzji w pewnym ol;rcślonym położe­
niu,

1/ Por,: L.Kuleftsyński, Cybernetyka a dowodzenie; Myśl Wojskowa br 2/65 n, s.6l.



Dobowy obszar zainteresowań - to ten cały obszar, który dowódca 

nadzoruje i z którego zbiera informacje w ciągu całej doby walki.

Wyjaśnijmy, dlaczego obszar ten obecnie się zwiększa. Otóż w ubieg- 

*łej wojnie, gdy dowódca dywizji podejmując w toku walki decyzję, przewi­

dywał rozwój walki o 2 - 3  godz. naprzód, oznaczało to patrzenie

w przód na 4 - 4,5 kra /średnie tempo w pierwszym dniu walki w zasadzie
1/nie przekraczało 1,5 kra, zarówno w 3 jak i 4 oia'csie wojny.

Podejmując decyzję i przewidujfjC, że zostanie ona wykonana np, 

za 3 godziny, dowódca dywizji mógł nie brać pod uwagę odwodów złożonych 

z piechoty, maszerujących w odległości 20 km od linii frontu, gdyż odwo­

dy te maszerując pieszo z prędkością nawet 5 kra/godz, mogły podejść 

nie prędzej niż za 4 godz,

W obecnych warunkach, przy terapie natarcia ó - 10 km/godz., perspe- 

ktyv7a 2 - 3  godz, oznacza potrzebę patrzenia o 12 - 30 km v; przód tj, 

4 - 7  razy dalej. Każde Dołożenie w toku walki^_trzeba dziś 2'£związywać 

w ogarciu o informacje zebrane z większego niż dawniej obszaru^^

Dziś, przy całkowitej motoryzacji wojsk, licząc się z wykonaniem 

decyzji Za 3 godz,, musimy w swych kalkulacjach uwzględniać odv/ody npla 

oddalone nawet o 60 - 70 km i więcej /w ciągu tych 3 godz, również 

i front przesuwa się w kierunku odwodów npla/. Oznacza to znów potrzebę 

jednoczesnego nadzorowania większych obszarów i zbierania informacji 

z większych głębokości i w szerszym pasie.

V ubiegłej wojnie, dowódca dywizji mógł nie interesować się środka- 

m: ogniov/ymi nieprzyjaciela, rozmieszczonymi w odległości powyżej 10 km 

od jego wojsk, gdyż przy ich zasięgu i sile ognia środki te, praktycznie 

nie stanowiły dla niego żadnej groźby. Mógł też dowódca dywizji nie inte­

resować się obiektami nieprzyjaciela oddalonymi od przedniego skraju jego 

wojsk bardziej niż o 8 - 10 km, gdyż środki ogniowe dywizji nie były 

i tak w stanie porazić te obiekty,

h/ Por. tabelę nr 5*
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Dziś, dowćdc^^ dy-irizji nuszą interesować obiekty nieprzyjaciela 
oddalone nawet o 20 - 25 ka od przedniego skraju, gdyż mogą już one 
być celani dla uaerzeń jądrowych v;ykonyw3nych przy pociocy rakiet.
Dobowy obszar zainteresowań dovródcy di\̂ rfizji /Ô /., możemy określić 

nasti^pująco:

= /szerokość pasa natarcia dywizji + 2 • 1/2 szerokości pasów 
działań sąsiadów lub praktycznego zasitć;'̂  środków ogniowych 
dywizji/, /głębokość zadania dnia dywizji + 1/2 zasięgu ognia 
dywizji V/ kierunku nieprzyjaciela + giębokość ugrupowania dywizji 
w położeniu wyjściowym/ - patrz rys, 3S.

’ 2^ kw

O)

A30 Uw«

50 kv
1 •S
1
i

_ i j
\

h)

Porównanie dobowych obszarów zainteresowań dowódcy dywizji 
a/ w ; b/ obecnie

S k a l a  1; 1 000 000
r y s, 38
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1/nia , 6Ó.V2 p rz y dłuższych zatrzyßsniach nastąpi utrata łączności z wojskami. *' obecnych warunkach, przesunięcia punktów dowodzenia 
zabierają ^0 ?0 ;j o g ó ln e ijc czasu pracy cych punkto-.;.
‘-atrzynywanie i rozwijanie poruszcjąoycii cię za vojska..,i u.;:l:io’.' 

dowodzenia powodowane jest ;_,iuv.'nie tr-ad;.oscia£ atrzyi-.anic iącznotoi 

2 wojsr.ani przez będące w ruchu ücv-Jd^twa i sztac-y.'''

D. Nifeffiożiiwość rozwijania punkrćw dowoazenia na dłuższy cziis i ,ęoniQC: 

nośc wykonywania częstycn skokó-w za ."-.aoieraj-tcyni -wojskar.i, st-warza 

duże trudności u utrz^^meniu ciąyiości dov;odzenia, utrudnia v;łaściwą 
organizację pracy wewnątrz dcwództ-w i sztauó-w i pogarsza v/arunki 

ich pracy i ŵ .ąjoczynku.

£• Wzrasta znaczenie optymalizacji rozwiązań stosowanych na polu walki. 

Przy szybkim rozwoju walki pewne zadecydo-wane posunięcia mcgą być 

nieodwracalne, a jeśli będą one błędne - skutki ich bę-dą o \;iele 

poważniejsze wooec niszczycielskiego charakteru walki we współczes­

nych -wcr-ar.kacr.

5« taktvczne desantv
ocwietrzne.

i ubiegłej wojnie, dwizje w zasadzie nie organizowałj; w ogóle 

desantó-w powietrzn;'Ch, armie zaś organizowały je niezmiernie rzadko. 

Obecnie, organizo-wanie i wysączanie przez dywizje desantó-w powietrz- 

nycn na śmigło-wcach rnoz.a być częstym zja-wisiciem, zarówno ze stronv 

naszej jak i przeciwnika,

1/ a/ płk cypi, 2. K-wiatko\/slci, kozwi janie^v/yposażenifl i praca sztsb-u armii;
Myśl 'tiojsico./a /tajna/ nr 2/6ć r. s./". 

b/ płk dj-pl. 2.Zieliński, Do./odzenis i praca aztabu; Myśl ./ojskowa /fca-ira/
nr 1/p9 r.; s , ?£-7p.

2/ Zbiór prac Akademii Sztabu Generalnego, nr 2/23/ 3. 32.
3/ por, j.w, 1 b/ a także dane z Akademii im. Frunzego, za-warte w niyśli ko-isl-o- 

wfcj /tajnej-/ nr ^/6'c, s.SO.
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Wykonywanie desantów powietrznych:

A/ wymaga nowych informacji o :

- celu i zadaniach desantu;

- nplu w rejonie desantu i na trasie przelotu;

- rejonach załadowania i lądov;ania;

- o środl;ach transportowych, zabezpieczeniu przelotu 

i lądov/ania;

- działaniu desantu w głębi ugrupo’wania npla.

3/ Zwiększa zagrożenie dowództw i sztabów, które są opłacalnymi 

obiektami dywersji lub uderzeń pododdziałów desantowych.

C/ Zwiększa obszar jednoczesnego zainteresowania dowódców organizu­

jących lub zwalczających desanty /por. 2,2.1 - właściwość 3/«

6, V/ obecnych warunkach na_polu walki mogą nastę£ować £2£stej^ nagłe 

i zasadnicze zmiany położeń.

Wielka siła niszcząca broni jądrowej i duża ruchliwość wojsk 

powodować mogą nagłe i zasadnicze zmiany w położeniach na polu walki.

Im częstsze, mniej spodziewane i poważniejsze będą te zmiany, tym 

częściej i w większym stopniu dezaktualizować się będą posiadane infor­

macje, tyra częściej i bardziej zasadniczo trzeba będzie zmieniać opraco­

wane plany walki, decyzje i rozlcazy, tym więcej nowych Informacji 

i częściej trzeba będzie zbierać i opracowyn^/ać.

"Informacje taktyczne, pożyteczne w v/alce małych jednostek, prawie 

zawsze tracą swą wartość po godzinie lub dwóch" - pisze Norbert Wiener,' 

Tracą one swą wartość tyra szybciej, irn szybciej i częściej następują 

zmiany, im szybciej rozwija się vralka,

1/ Cybernetyka i społeczeństwo; Warszawa - I960 r. s.135«, a także \i sprawie 
utraty v;artości informacji; V/ashington Platt^ Praca informacyjna wy’̂wiadu 
strategicznego; MON - Narząd II S.Gen.; Warszawa - 19c1 r, s. 39.

V
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Por,

W ubiegłej wojnie, zasadnicze, jakościowe zmiany położenia nie 

mogły być nagłe i czvste, gdyż dokony-wały się one drogą powolnego 

narastania zmian ilościowych /powolne "podciąganie" odwodów dla zmiany 

stosunku sił^ powolne przegrupowanie środków ogniowych, dla uzyskania 

przewagi ognia, powolne zadawanie strat przy ogniu o małej sile rażenia, 

powolny rozwój walki/.

Powolne narastanie zmian ilościowych, zwykle przynajeniej częścio­

wo dostrzegalnych, sygnalizowało wprawnemu observ/atorowi zbliżanie się 

zmian jakościowych, co umożliwiało przeciwdziałanie tym zmianom, jeśli 

były niepożądane,

W obecnych warunkach, gdy zmotoryzowane odwody poruszają się 

5 -r 6 razy szybciej niż dawniej piesze, a wojska przewożone śmigłowcami 

2 0 -r 25 razy szybciej, gdy koncentracje dużej ilości środków ogniov/ych 
nie są konieczne dla koncentracji ognia i uzyslcania przewagi ogniov/ej 

/manewr torami pocisków rakietowych/, gdy jeden pocisk jądrowy zastę­

puje wiele djTiizjonów artylerii, a całe pododdziały i elementy ugrupo­

wania bojowego mogą. być nie tylko osłabione, lecz i całkowicie niszczo­

ne w bardzo krótkim czasie - w tych warunkach^zasadnicze zmiany w poło­

żeniu nogą zachodzić w bardzo krótkim czasie, często nagle, zaskakująco. 

i'onieważ trudno będzie zawczasu przewidzieć, w jakim momencie takie 

zmiany nastąpią, gdyż mogą_one nie być sygnalizowane przez żadne 

dostrzegalne zjawiska /np, w wypadku uderzeń jądrowych/, względnie, 

jeżeli nawet da się te zmiany przewidzieć, będziemy dysponować tylko 

minimalną ilością czasu na przeciwdzia^łanie im lub ich skutkom - całv 

system dowodzenia musi być w ciągłej gotowości natj^chmiastowego reago- 

wania.

To oznacza, że nie można będzie tak jak w ubiegłej wojnie - zbierać
Vmelcunki o położeniu podległych wojsk co godzina czy dwie gdyż obecnie

np.: 15 A w łucko-rowieńskoj opieraćji 194A goda; Moskwa-1'960 r,; 
nr 2 /s.lp"^/ i zał. nr 3 /s.156/; a takśe materiały Akademii im.Frunzego 
śli V/cjskowej /tajnej/ nr 4/62 r. s. 90,
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W obecnych warunkach, Doiiimo tego, ¿e czas przygotowania natarcia 

skrócił się w okrasie pomiędzy podjęciem decyzji a rozpoczęciem natarcia 

mogą zachodzić znaczne zmiany w położeniu. v

Znacznie częstszym zjawiskiem będzie też przygotowywanie natarcia 

w sytuacjach nieustabilizowanych. Organizując np, natarcie z rejonów 

wyjściowych położonych w głębi, decyzję podejmuje się zazwyczaj v innym 
położeniu, a rozpoczyna natarcie w innym. Ponieważ decyzja musi uwzględ­

niać te warunki w jakich wojska-przystąpią do-działania, a nie te 

w jakich podejmuje się decyzję, musi ona być podejmowana z wyprzedzeniem 

na rozwój wydarzeń,Koniecznjna staje się prawidłowe przewidywanie zmian 

położenia w okresie między decyzją a wykonaniem, co oczywiście utrudnia 
dov/odzeni e.

ńuża zmienność położeń , ;/pływa więc na dowodzenie następująco:
I

A, Powoduje szybkie-dezaktualizowanie się informacji i zwiększa ogólną 
ilość informacji, jakie system dowodzenia będzie musiał zbierać

i opracowywać w ciągu dnia walki,

B, Stwarza konieczność ciągłego /lub choćby najbardziej zbliżonego 

do ciągłego/ dopływu informacji do dowództw i sztabów,

C, Zmuszać będzie dowództ\^ i sztaby do częstych i szybkich reakcji

na zachodzące zmiany, do korygowania lub nav/et zmiany planóv/, decyzji 
/1 rozKazow.

D, Zmniejsza przydatność szczegółowych, długookresowych i szeroko 

wariantowanych planów — wobec trudności przewidzenia zmian, jakie 

mogą zajść w toku v/alki,

E. Utrudnia optymalizację i zwiększa ryzj’̂ko działania dowództv/

i sztabów, ^



_ 'IP'? ^

?. Przewiduje się, że walKa ^i^J«s2Óięze5n^chjrfarunkach_£Owiraia_bvć_ 

growadsona w sposób przerw na noc /uaożliv;i£ to

noktowizja i środki oświetlenia terenu/ oraz bez przerw taktycznj^cb 

i operacyjnych - tj. bez przerw pomiędzy jednym a drugim zadaniem bojo- 

/operacyjnym/* Siągłość w prowadzeniu walki pociąga za sobą znacz­

nie zwiększony wysiłek wojsk i zużycie sprzętu, a także szereg trudności 

naxury organizacyjnej dla dowództw i sztabów, a mianowicie;

A* Dowództwa i sztaby zmuszone'będą planować kolejne działania i opraco­

wywać nowe zadania dla wojsk w toku kierowania walką - co znacznie 

zwiększa ich v/y3iłek,

B. Dowództwa i sztaby zmuszone będą do ciągłej,wytężonej pracy. Wystą­

pią znaczne trudności w zapevinieniu im koniecznego v/ypoczynku - jeżeli 

nie przedsięwezaie się zawczasu odpowiednich środków. Może nastąpić 

bardzo znaczny spadek efektywności ich pracy.

S, Walka w warunkach współczesnych -_prgy_stosowaniu_broni_jądro-£e£_2 

- toczyć si^ będzi^ w terenie bardzo zniszczonym i skażonym w wyniku 

stosowania broni jądrowej. Stwarza to znaczne trudności dla wojsk 

i zmusza do wielkiego wysiłku fizycznego, nerwowego i organizacyjnego 

- jeżeli będzie się chciało w tych warunkach uzyskać wysokie tempo 

działań.

Trudności te powiększać będą w stopniu dotychczas niespotykanym, 

działania ogarniętej paniką ludności cjn^ilnej, której nie będzie można 

ev.'akuować z rejonów działań bojov.'ych z powodu dezorganizacji systemu 

administracyjnego i komuniiiacyjnego /v/ wyniku uderzeń jądrowycr./ oraz 

z powodu szybkiego tempa rozwoju v/alki.
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ForovinajKy dane px'sedstsviicne v/ tabeli nr 6.
Tabela nr C

tarci

^dności_cv’£iine^_w_nastvąuiąc2;ch_n^
;:r? I Belgia I Holandia | Daaia | i':

na 1 kn'̂
ludni 14 +  2? « 223

[>, tabelą- nr 4
Małego Kocnnilia Statystycznego 15b4 r. , s. 226.

Jak v/idać z tabeli, przy gęstościach zaludnienia, występujących 

w środkowej i północnej części kontynentu europejsliiego, ruchy lucnosci 

cywilnej będą niewątpliwie poważnyra probleiaem dla-każdej nacierającej / 

djiiiiz ji,

Zniszczenia i skażenia v/ rejonie dziaiań będą powodować:

A, Zwiększenie ilości inforaacji potrzebnych w dowodzeniu.

B, Zwiększenie trudności ,w pracy dowództw i sztabów, v;ynikające

z konieczności rozwiajZy^ania różnorodnych, skorup li kowany cli nip^nz 

problemów, zawiązanych ze znissczenismi, pokony.ianiem rejonóvi sl:ażc- 

nych, dezaktyv;acją, kontrolą napromienienia itp.

C, ■̂’rudne warunki działalności dov/ództw i sztabów /konieczność -pracy 

w -maskach i ubiorach ochronnych, konieczność izolacji od s!:-cżeń/.

5, ‘de ws£Ółczesnvch v/arunkach czas na przygotowanie_wo£sk_do_waIhi_bydr. 

krótki.

Wynika to z dążenia ao utrzymania ciągłości działań oraz z dużej 

zmienności pciożen. Przy dużej zmienności położeń, długotrwałe przygoto­

wywanie dzisłar. bojovrych staje się nieceiov/e, gdyż im dłużej trv/a samo 

przygc';o-;3nie, tyn znaczniejsze zmiany zachodzić będą. w położeniu,

V czasie tego przygotowywania. To co zrobiono na początku przygotowania 

mc-żc; staż się nieaKtualne, zanira proces przygotowania zostanie doprowa-
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dzony do końca.
W ubiegłej wojnie, csas na przygotowanie walki dla dywizji liczono

1/ 2/ w dniach,  ̂ obecnie czas ten liczy się w godzinach. Skrócenie czasu

przeznaczonego na przygotov/anie działań wj^naga większej sprawności i więk­

szego v;ysiłku tak od wojsk, jak i od sztabów.

Jednocześnie, dysponując krótkim czasem na przygotowanie walki, 

nie będzie można zebrać wszystkich.informacji niezbędnych dia należjrteg-^ 

przygotowania. Im większy >ędzie niedobór informacji, tym większa będzie 

niejasność położenia /n^ jkreśloność/ i tym większe będzie zwykle ryzyko 

zv/iązane z podjęciem realizacją decyzji.

Krótki czas p .ygotowania będzie więc powodować;

A. Zwiększenie ■yzyka w działaniu dowództw i sztabów,

3, Uproszczenia w przygotowaniu walki /mniejsza szczegółowość planowa­

nia i rozkazodawstwa, mniejsza ilość opracow;,;wanych dokumentów, 

prostsze dokumenty/.

C. Konieczność optymalizacji czynności przygotowawczych, aby w krótkim 

czasie można było należycie zrobić wszystko, co jest konieczne dla 

dobrego przygotowania walki.

U. Zwiększony wysiłek i większą intensywność pracy systemu dowodzenia 

w okresie przygotowawczym*
10, ’Je współczesnych warunkach znacznie trudniejsze staje się zapewnle- 

nie__^)rzev/a^i nad niegrzyjacielea,

"Sukces w natarciu jest wynikiem przewagi w  zrozumieniu sił fizyczrij’-ch 

i morain^/ch razem wziętych'* - pisał słusznie Clausewitz,''''

1/ Por.np.: 1'astuplenje striełkowowo korpusa. Wojenisdat, Moskwa - 5S r, s»2o-23, 
6?-70; 33; 126-140; 159; oraz Naatuplenje striełkowoj dywizji; Wojsn- 
izdat, Moskv/a - 1958 r, s. .
a także: Pozwój taktyki Armii Radzieckiej 1941-45; e , 166, 172.

:/ Por.np,; Miektóre wnioski z taktycznego ćwiczenia z wojskami w S0W;Mysl Wojskowa 
/tojna/ nr 4/62; s, 22 - 23; Dośv/iadczcnia i wnioski z ćwiczeii taktycz­
nych p:‘zeprowadzonych w P0V/; Myśl Wojskowa /tajna/ nr 1/63 s, ‘̂ r,49. 
Obserwacje i rozważania nn marginesie ćv;iozsnia przuprcwadzonego ze słu­
chaczami ASO; liyśl 'Wojskovnu /tajna/ nr 4/62 r, s. 40. yprawczuanie • 
z ćwiczenia "Złota Jesień" w VAOK - Akta ÓO iz.Cpc-rao.OO.v; nr 1208; s, ‘j.

5/ 0 v;ojnie; Warszawa - 1958 r. t.2; s,1:'-.
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tę samą prawdę %/yraśał Leain, pisząc: ‘’Przytłaczająca przewaga

sił w decydującej chwili i decydującym punkcie - to “prawo“ sukcesów
. , n '1/wojennych....

Prawdę tę wyraża również prcf. Kotarbiński w swych rozważaniach

nad techniką walki: “ Kardynalnym warunkiem zwycięstwa jest posiadanie
2/przewagi sił w miejscu i chwili rozstrzygającego, starcia”

Bez przewagi /w najszerszym pojęciu/ można zwyciężyć przeciw­

nika. W ubiegłej wojnie, strona nacierająca posiadała zwykle zdecydowaną
. . . .  Vczęsto nawet kilkunastokrotną przewagę iloscxOwą.

Wówczas o powodzeniu w walce decydowały głównie bataliony piechoty 

i dywizjony artylerii. Te bataliony i dywizjony przeciwnika można oyro 

wykryć, policzyć a następnie przeciwstawić i.m odpowiednio większą ilosc 

własnych batalionów i dywizjonów, niezbędną do rozbicia przeciwnika.

Dziś wielokrotną przewagę w batalionach i dy^wizjonach aa zastąi'ic 

broń masowego rażenia, a jeżeli tak, to vrarunkiera koniecznym sukcesu 

jest posiadanie przewagi v tej broni.

Jak jednak t§ przewagę olcreślić ?
Skąd dziś planując natarcie, będziemy wiedzieć,że to właśnie my dysponu„. 

my ilościową przewagą w broni jądrowej, a nie nieprzyjaciel ? Kto oędzie 

w stanie i w jaki sposób policzyć ładunki jądrowe posiadane przez przeci 

nika oraz jego środki do przenoszenia tych ładunków ? /samoloty i up. 

haubice 203 mm nie są środkami do przenoszenia wyłącznie ładunków jądro­

wych; jak przewidzieć, które i do czego zostaną użyte?/.
Opieranie się tylko na normach przydziału bi'oni jądrowej, przyjmo­

wanych w okresie pokojowym jest co najmniej nierozsądne, gdyż w prcntyce 

działań wojennych odchylenia od norm mogą być znaczne,

1/ Dzieła; t,30; s. 257.
2/ Ih-aktat o dobrej robocie; s. 24o.
'/ 7 sp'ł'av/ie .ojęcia przewagi por, n.in,: a/t--

g / łn dvpl. ’'k yis.aiewrjki , 0 przewadze sił; Myśl Wojsnowa nr o/:)V 
V  d.*'.ósser, *'rzov;aga; P.eliona nr 2/5? r. 
r/ g. ;:ozyc;'.i, ń .r-zewnize; reilona nr 3/3? r.
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Liczenie na tc, ¿e pcsiadaay taką ssMą ilość ładunków /o jeanakoi;ej 

e^óun-33 r.'.oc;;/ jak i nioi-^rzyjaciei lub nawet cnicj, iccc, ¿e- wlaiinie ay 

zużyjemy nasze ładunki sprcwnieó, uiuiej ¡-tniej i skuteczniej niż nicprzy- 

j3u_ei -■ j. przez to uzysnamy f.rzewa^ęj iiioże b̂ -ć tylko "pobożnuia ¿-■•czs— 

i.ieu”, liSazieją nie opartą r;a cscLaycli realnych ncdstewach»

.V t'.'ch \;aruii;:cch, psi-iczr.ie zwiwLsza^ stcis.

£ni_ąiiikL'i£nnrr_ł_2̂ ‘Śr^^I odoov/iedzia Ine.
ubiê -.isj wojnie, braki natury organizacyjnej, tj. irdi.dzy innymi 

brćiki V dowodzeniu i podejmov;anych decyzjach, można byio w znacznyriT 

stopniu kompensować zdecydowaną, 'wieickrotną przewagą ilościową.

ro'.;azna i-'rzevi3ga liczebna uitniej szala znaczenie i potrzebę stoscvis— 

nia finezyjnych rozwiązań, umniejszała rolę nauki i sztuki w dowodzeniu 

wojskami. Oczywiście sazic uzyskanie przewagi było zasługą sztuki, lecz 

tylko w pewnym sto.niu / m e  trudno bowiem uzyskać znaczną przewagę miej­

scową w uarunriacti. przewagi ogólnej/, ą poza tym,sprawa przewagi i'OzatrzT— 

gała się V/ zasadzie na szczeblach operacyjnych a nie taktycznych.

V/e współczesnych warunkach, uzyskanie takiej przewagi będzie rdemoż-
\

liwe, a wobec tego 3’wyciestwaĵ  coraz
îi£Śni£k_2rhh£Hli2_£il^h£_S±£Iz_iidnh32n2h2h’fŁJLi;̂ v-i'-i ilościowym /ilość 
d:2rti_££22î d_£2£rirHi_££2£ji2i>§_ń̂ ££®'̂ '̂ ‘2/ r £akćści a w tym organi­
zacji .

Dzięki c.,ecu bowiem można pokonać mniej \;ięcej róv;norzędna ilościov/o 

lub tylko nieznacznie słabsze siły przeciwnij(s. ?

Dzięki wyższej jakości sił własnych i lepszemu ich wykorzystaniu, 

azięui lepszej organizacji ‘ i dziYki stesewaniu cptymalnrch rozwiązań. 

Diategc tez, £££j[£kłł£-^£^_£t'ocesu;,'^^owodzer.ia nabiera obecnie zzcze,t-,ó i™ 

no'"o znnczeaia.

3/ por. L. ieszykski , Analicw czynników ■•/r-run:;:'.;7cych wuy: .i., tc.r:-;o nwiałon 
cr-czopnych; /yśl .. ojs.̂ .owa ..r l/O; s* 36 - 56.

- '/ w Z .-iąz w:. 2 t,.T. ar i yi  -.l p_.- prcirW.Perkowicza w Wysli UoisKoucj nr 6/^1 T

. Z&rówfio u znaczeniu strukturalnym  jak i  iunkcjonaZnym.
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Dlatego tei we współczesnych warunkach:

A. rfzrasta ryzyko związane z podejncwaniem decyzji i kierowsnieru

a 1 ką»
B. Wzrasta znaczenie optymalizacji procesu dowodzenia przy jednoczesnym 

wzroście trudności związanych z optymalizacją.

11. Iio^’K rodza^ea__walk^sta^e_si^_walka^£adioelek^onicznaj^ co znacznie 

utrudniać będzie wszelkiego rodzaju łączność opartą na wykorzystaniu

prorai8nio’wania elektromagnetycznego oraz poważnie utrudniać będzie pracę

różnych urządzeń wy*korzj’’stujących radiowe kanały łącznoś-ci /np. elektro­

nicznych urządzeń rozpoznawczych/.

Walka radioelektroniczna wpływa na dowodzenie następująco:

A. "^nudniejsza będzie y/yraiana informacji między dowództwami różnych 

szczebli, co pociągnie za sobą utrudnioną orientację w położeniu 

i trudności w spray/nym kierowaniu wojskami.

B. Utrudniona orientacja w położeniu pociągnie za sobą zv;iększenie nie­

określoności położeń oraz zwiększenie ryzyka.

C. W warunkach utrudnionej łączności konieczne będzie pozostav/ienic pod­

władnym większej swobody działania i lepsze zapoznawanie ich jeszcze 

przed walką z zamiarami przełożonych, aby nawet w wypadku utraty łącz­

ności podwładni mogli działać w sposób bardziej odpowiadający zamiarom 
tych przełożonych.

12. We współczesnych warunkach pov/ażnie wzrasta znaczenie v/alki z dyy/ersja 

nieprzyjacisla szczególnie wobec poświęcania temu zagadnieniu dużej 

UvDSi na Zachodzie. Dywersja będzie korapliko’wać nie tylko działania 

b->jov/e wojsk /niszczenia, zasadzki, wzniecanie paniki/ lecz także -

- a nawet głóy/nie - będzie dezorganizov/ać system dowodzenia wojskami. 

'Wobec tego :

A. Dowództwa i sztaby będą w procesie dowodzenia operować zv;iększo- 

ną ilością informacji /informacje o działaniach diu-zorsyjnych
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npla i o przeci-wdziałaniu ia, a także inforiaacje ntezb^dae dla 

orgaulzacji i prou^adzenia własnych działań dy«rersyjnych/.

B, Trudniejsze będą warunki w jakich działać będą dowództwa i sztaby 

/zagrożenie d;rwersją, brak poczucia bezpieczeństwa, konieczność 

silniejszej ochrony i obrony/.
V/spóiczesna walka v<vra£̂ a wieiLcicn ^dości^rózaorodne^o^zaooa^i/rzei^a . 

Jeżeli w -1935 r, na 1 żołnierza, na dobę walki potrzeba było średnio 

12 kd zaopatrzenia, to w 19-43 r» 20 kG, a obecnie blisko •rO kG,

Stwarza to ¿oniecznośc dostarczania każdej walczącej dywizji przeszło 

400 T  zaopatrzenia na dobę. We współczesnych warunkach,wcjska są o wiele 
bardziej zależne od zaopatrzenia /szczególnie cps/ niż dawniej. Pózbaviione 

teso zaopatrzenia tracą w znacznym stopniu lub nawet prawie całkowicie 

swą wartość bojov;ą,

li zv/iązku z tym, v; procesie dowodzenia trzeba będzie :

A, Poświęcać więcej uwagi problematyce zaopatrzenia / ze strony sztabów' 

ogólnowojskowych/ i w v/iększyia stopniu uwzględniać tę problesustyKę 

w procesie planowania walki i kierowania walką.

Zbierzmy obecnie i unorządkujroy sformułowane poprzednio zasadnicze 

właściwości dowodzenia we współczesnych warunkach, aby następnie wyprowa­

dzić z nich wymagania wobec systemu dowodzenia, rTzy poszczególnych 

właściv;ościach dow-odzenia w nawiasach będziemy oznaczać: liczbą 

_ ;v>3Ściwość walki, która warunkuje daną właściv;ość dow'odzenia ‘i cod 

daną liczbą była uprzednio omawiana, a dużą literą --ustęp, w którym 

właściwość dow'odzenia została określona.

1. v,'e v/spółszesnych w^arunkach trzeba będzie operować w dowodzeniu znacz­

nie większą ilością informacji - jeśli do-wodsenze ma byc optymalne 

/1A, 3A, 3'2, TA, 5C, GA, 8;\, 1cA, 13^/.

2. Większego znaczenia nabiera optymalizacja dcwcdzer.ia /2D, 4S, SC, 10B/

3. Optymalizacja do-wodzenia staje się trudniejsza,przy czym zwiększa się 

ryzyko w dov;odzeniu /IB, 1C, ID, 43, co, yk, luA, lOo, ilA, is /̂»

1/ O.Sneth, Strassen>.-Eustand und Bev/egiichkeia; :'ehrkanue nr 7/c i r.



- 189 -

¿r, Konieczne stc^ą sî ' szybsze reakcje dowództw i sztabów /A-A, A-3, 6A,

6E f  ^Z/•

5, Trudniejsze stajaj się warunki v/ jakiah realizowane jest dowodzenie; 

pogarszają się warunki pracy dov/ództv; i sztabów /1D, 1S, 2C, 3C, 4C,

5B, 7A, 75, SB, 8C, 9D, 11A, 12B/,

6 , Konieczne staje się zapewnienie podwiadnya większej swobody w wykony- 

;;ardu postawionych im zadań bojowych; maleje przydatność szcze^jółowych 

i długo-okresowych planów walki, rozkazóv/, zarzcidzeń , zv;iększa się 

znaczenie właściwych korekt planów , decyzji, rozkazóv; /2A, oC , 6d ,

93, 11G/.

Rozpatrzone powyżej wiaściv/ości walki i właściv;ości dcwodzenia 

we współczesnych warunkach wysuv/ają więc następujące zasadnicze 'wyriagania 

wobec systemu dov/odzenia:

A. System dowodzenia musi być zdolny do szybkich reakcji, dc szybkiego 

wykon^n-zania swych zadań.

B. System musi zapewniać stosowanie optymalnych rozwiązań..

C. System musi być w pełni zdolny do działania w ruchu.

D. System dowodzenia musi być trvi'aiy i mieć dużą ni6zav.’odność dzioła- 

nia, \i różnorodnych trudnych warunkach.
Czy obecnie system dowodzenia jest należycie dostosov/any do rozpa­

trzonych powyżej właściv/ości walki i właściv;o£Ci dowodzenia we współczes­

nych warunkach ? Czy odpowiada on współczesnym 'wymaganiom ?

2.2.2, A ktualn^s^n w_^siedzinie_^dowodzenia wojskami.

Aby odpowiedzieć na postawione wyżej pytania, przedstav/imy niektóre 

opinie o pi*acy systemu dowodzenia, oparte na obserwacjach i ocenie prze­

prowadzanych ćv/iczeń dowódczo-£ztabov/ych, oraz ćwiczeń z wojskami.

.A eto te opinie.

''Jednyiii z zagadnień, które wymaga t-worczego rozwiązania jest problem 

organ;z£c.3i dcwoaz_-ni--. 'wejsksmi, a pi^zede wszystkim metoda pracy dowódco
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i sztabów. W praktyce coras bardziej odczuya.-:iy, że dotychczasowa organi­

zacja pracy sztabu nie odpov/iada już w pełni w^nnaganioa v/spólcaesnego

pola walki. Zdobyte doświadczenie wyraźnie wskazuje na potrzebę dokona-
1/nía zasadniczych sraran'*.

''U większości dowódców oddsiaió\i/ stwierdzono brak uisiejętności efektyw­

nego wykorzystania sztabów; dowódcy sami wypracowywali decyzje, sami

często doprowadzali je do podwładnych. Oficerowie sztabu wykorzystywani
" 2 Jsą w zasadzie dctaźnie. Dowodzenie w rezultacie tego rwie się*

"Dowódcy i sztaby posiadali z reguły spóźnione, zdezaktualizov;ane i dale­

ce niepełne dane o rozwoju walki i położeniu, a szczególnie o nieprzyja- 
5/cielu."

"Na trzeci dzień oiicerov/ie sztabu 15 DZ' byli już całkowicie wyczerpani
Vze względu na brak odpoczynku."

"Ruch oddziałów 9 Do wskutek organizacyjnych niedociągnięć w pracy

sztabów dywizji i pułków rozpoczął się z dwugodzinnym opóźnieniem." y
"11 pz-o godz, 5.00 otrzymał zadanie, z którego wynikało, że należy się 

£podziev/ać uderzenia nieprzyjaciela. Mimo, ze czas pracy dowódcy był 

ograniczony do minimum, dowódca wysłuchiwał referatów do godz. 7.50, 

a nav/et dłużej, chociaż v/ieaział, że nieprzyjaciel przekroczył już 

granicę i naciera w głąb kraju."

"W pracy niektórych dowódcóv/ można było zaobserwować niechęć lub nie­

umiejętność należytego wykorzystania sztabów i dążność do v;ypracowania

decyzji samodzielnie. »7/

"Bardzo poważnym niedociągnięciem w pracy dowódców było zbyt małe zainte­

resowanie się całokształtem sytuacji. Niektóre decyzje i referaty nie

1/ denirpp. M, Stryga, lalka uwag o możliwościach zmiany metody organizacji pracy 
sztabu armii; Myśl Wojskowa /tajncy' nr 1/65 s.?.

2/ Sprawozdanie z analizy przebiegu CMiczeń 15 DS; Akta OddzXl^rac.NCV/. nrl20c 
z 2.0A-.62 r.; s.12 ’

5/ J.W.; s.12.. V  j.w. s.?.
5/ Uv;agi i V,'nioski z ćwiczenia "Złota Jesień" ;Myśi kojsl:cv.';ń /tajna/ iir ¿/ók s,2? 
6/ Gen.dyw.Cz.Waryszak, Niektóre wnioski z ćv.'iczeni3 szkieletowego w SCiv: :-:yśi 

■Jojskowa /tajna nr 2/5c s. 15 
7/ j.w. s. 19.
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1/były poparte konkretnymi wyliczeniami i głęboką analizą."

"ćwiczące sztaby również nie zawsze starały się zdobywać i opracowyv/ać 

wiadomości z pola walki i w porę przedstawiać je dowódcy. Również infor­

mowanie podwładnych sztabów nie było zadowalające. Sztab 4 DZ np. przu-

''kazał wiadomość o wysadzeniu desantu do 11 pz prawie z pięciogodzinnym
. . „2/Opóźnieniem,"

"Wskutek nienależytej organizacji i braku kontroli ze strony dowódców 

i szefów sztabów dywizji, większość rozkazów i zarządzeń dochodziła 

do wykonawców zniekształcona i z dużym opóźnieniem, ]Jp. sztab 5 DPanc 

przekazał z trzygodzinnym opóźnieniem rozkaz do wykonania kontrataku 

przez 22 pcz.

Sztab 10 DPanc w ogóle nie przekazał rozkazu 2 pcz, który był w drugim 

rzucie. Pułk ten prowadził walkę przez całą dobę, nie mając rozkazu 

i nie znając zadania dywizji i sąsiadów,

Zaróv/no sztaby dywizji jak i pułków w wielu wypadkach nie przestrzegały 

terminów składania meldunków i sprawoadań. Sztab 3 DPanc w pierwszym 

dniu walki żadnych nakazanych meldunków nie przedstawił, a od sztabów 

pułków zażądał ich dopiero w drugim dniu, nie określając terminu ich 

składania,

"Niedociągnięciem w pracy sztabów dywizji było zbieranie większojsci
Vczasu na wypracowanie decyzji dla siebie kosztem podwładnych,"

"W toku natarcia w wielu wypadkach nie stawiano dodatkowych zadań, 

a dowodzenie sprowadzało się do ogólnikowych rozkazów,

A oto opinie z ćwiczeń w Armii Radzieckiej, przeprov^adzonych w 1961 r. 

"ćwiczenie wykazało ponadto, że metody pracy na tych punktach /na punktacl)

1/ Gen.dyw.Cz.Waryszak, Niektóre wnioski z ćvriczenia szkieletowego w SON; Myśl 
Wojskowa /tajna/ nr 2/58; s, 14,

2/ j,w. s., 14 
3/ j.w. s. 14-15.
4/ j.v;. E. 16;
5/ j.w. s, 17.
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dowodzenia - L.K./ aiao nowyzh środków tecłmic¿nych były w zasadzie 

stare. Zbyt wiele było ogniw zbierających dane o pcłożeaiu. Informacje 

zbierali: dowódca, szef sztabu, szefowie wydziałów operacyjnego i rozpoz­

nawczego, oficerowie sztabu artylerii i iruii. Oficerowie oi wzajemnie 

dublowali się, a podwładni p/zekazywali po kilkakroó te same informacje, 

bebranie i zsumowanie wszystkich danych miało miejsce jedynie podczas 

postojów punktów dowodzenia. Uogólnianiem danych zajmował się dowódca, 

ponieważ sztab w czasie działań często faktycznie nie funkcjonował,"^'^
"Podczas każdego zatrzymania się SD, oficerov;ie musieli odrywać cię 

od swoich środków łączności, grupcwać się koło dowodcy, raeld.ov/ać au 

ostatnie dane, czekać na nowe rozkazy, czas tracić na rozwijanie i zv.'ija- 

nie map oraz pracę z dokumentami TD, Sporo czasu tracono rćv;nioż na 

'wryso./anie wiadomości na mapę dowódcy, a następnie wyrysowanie podjętej 

przez niego decyzji, Najv;ięcej jednak czasu tracono na odszukanie na 

mapach punktów terenowych /podawanych głośno/. Szczególnie bezcslowg 

upływał czas na kodowaniu i rczkodowywaniu meldunków, sprawozdań, rozka­

zów, zarządzeń, zapytań itp, ‘ielduaek przekązynr/any z batalionu, był 
uprzednio kodowany,w pułku rozkodoWywany, następnie informacje kodowano 

vj puiku i przekazywano do dywizji, gdzie ją rozkodowywał oficer sztabu 

dyiAidzji, Tak więc, do cO /a czasu zużywanego na zebranie infor’cacjl 
pochłaniało kodowanie, rozkodowywanie itp,"^^

"Środki jakimi rozporządza sztab armii, nie są na miarę wrpółczesnych 

osiągnięć nauki i techniki. Prymitywizm techniczny /w pełnym tego słowa 

znaczeniu,/ ujemnie oddziałuje na stronę koncepcyjni] dowodzenia, oraz

cperatj^rfność pracy sztabu., „3/

'1/ Cłrgauizacja punktów dowodzenia w dobie obecnej - opracowania Akademii im. 
Frunze; autor ppłk ii.’!.Popie 1 - ¡iyśl dojskowa /tajna/ nr 4/62 r, s*- f'9,

2/ Organizacje punktów aowojzenia w dobie obecnej /wg opracowania Akademii im, 
Frunzsgo/,* iiyśl k'cjskowa /tajna/ nr 4/62 r, s.S'0.

¿•/ i-ik dypl, T, ̂ełcze-'ski, kilka wniosków dotyczących organiza.iji i pracą, sztebi 
armii; i.yśl Uojskcwn. /tajna/ r.r 'i/-.0 r. n, ¿U.
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":iiedoskonalość metod przekasywania wiadomości przez techniczne środki

łączności jest tak rażąca, żo urasta do wagi problemu, który wymaga
1/radykainego rozwiązania,”

•'Przeciążenie pracą oficerów dowództwa jest tak duże, że zorganizov/anie
2/regularnych odpoczynków staje się niemal niemożliwe."

"Ćwiczenia prowadzone w latach ubiegłych i obecnie wykazują niezmienrfe 

/podkr, moje - L.K,/ te same przejav;y ogólnego chaosu i nieproduktywności 

P’'rcy, mimo ogroninego wysiłku fizycznego i umysłowego oficerów dowództvja. 

Ciągle występuje brak tak zwanego zgrania, cfzajeane przeszkadzanie sobie 

w pracy, brak regularnych odpoczynków, ogólne przemęczenie i zdenerwowa­

nie, Co gorsza, znaczna część oficerów dowództw dywizji pogodziła się’
 ̂łz takim stanem rzeczy, uważając go za zupełnie normalny i niezmienny,"''’

Wiele innych jeszcze braków podkreślają różni autorzy w różnych wydav:- 

nictwach, Do braków tych między innymi należą:

- stosowanie fikcji i ułatwień;

~ brak konkretności i rzeczowości; gadatliwość i frazeologia; *
- błędne oceny położeń;

- znaczne straty /marnowanie/ czasu;
5/- ociężałość i brak operhtywności;^

- schematyzm w pracy, stosowanie szablonowych rozwiązań, które 

z łatwością odgadywane są przez nieprzyjaciela;

- podejmowanie decyzji za p ó źn o ,
Ciekawy przykład uv/ypuklający braki w dowodzeniu i świadczący o braku 

orientacji w położeniu wojsk znajdujemy w ćwiczeniu "Złota Jesień" 

przeprowadzonym w V/OW w dniach od 1? do 21.09,1963 roku.

1/ Ppłk dypl, J.Cwetsch, Perspektyv;y rozwoju techniki i metod pracy dowództwa związku 
taktycznego; Myśl Wojskowa /tajna/ nr 4/60 r. s. 100.

2/ j.w,; s. 101.
3/ Organizacja punktów dowodzenia w dobie obecnej; Myśl Wojsk./tajna/ nr 4/62 r. s.90, 
4/ Gen.broni J.Bordziłowski, Omówienie ćwiczenia "Odwet"; Doświadczenia i wnioski 

z ĆYiiczenia "Odwet"; HOIi-kwiecień 1961 r, c, 83,
5/ uen,bryg,J,Drzewiecki, Niektóre vimioski z ćwiczenia przeprowadzonego przez Dowództ­

wo Północnej Grupy Wojsk Armii Radzieckiej; Myśl Wojsk./tajna/ nr 1/59 r. s.36-3?
6/ Płk dypl.i;, stryga i ppłk dypl, J. Orzechowski, Niektóre problemy operacyjno- 

taktyczne ....  Myśl Wojskowa /tjana/ nr 2/60 r. s. 37-38.
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z centraiizacią ¿ow-odzinia w y n a ^ a ^ ą ¿ł-ibs.'.ê o opracowania i wyjaśnienia. 
”-;usii2y noże wi^oej niz poprzednio scentralizować dowodzenie, aay z a b e z ­
p i e c z y ć współdziaiaaio zarówno r.oŵ on jak i dotychczas stosowan-.ch 
środi.ó*’ walki v szybko zwieniajô cych się- sj.’zuacjach" - nisze ren, cryy,
T • . . .  '1/ .v.i>rzewiecKi , z dalej: "...stąd w;mika kcnieczność znaiezienis fcrzy 
poł-̂ czenio tycii na pozór prz6ciw'5tavnych sobie zasad dowodzenia — cen­
tralizacji i decentralizacji,"'̂ '̂
Z tych sforzułowar. wynika, że w szybko zaieniających się sj’tuacjach 

dowodzenie powinno być bardziej scentralizowane oraz, że centralizacja 

i decentralizacja są to dwie różne zasady /jeśli nówi się.o ick łączeniu/ 

z których jedna aoże występować niezależnie od druriej,

C tya, że centralizacja i decentralizacja _pojaowane są jako oddziel­

ne zagadnienia i dwie różne zasady, z których bądź jedna bądź druga 

noże być stosowana absolutnie, a nie jako określone tendencje tylko, 

czy też jako różne stopnie natężenia /bądź wartości skrajne/ jednego 

i tego samego zjawiska, jednej i tej samej zasady, świadczy również* 

i następujące sformułowanie;

"Właściwego rozwiązania domagają się między innymi takie zagadnienia, 

jak centralizacja i decentralizacja - dowodzenia,

Do-wzaocnienis centralizacji sprowadza się w zasadzie również 

i postulat "stawiania szcze^ótoŵ -̂ch /podkr. moje - L.K./ zadań bojowych 

na szczeblach taktycznych, Wjmika to z podporządkowania działań wojsk 

scentralizowanemu użyciu broni masowego rażenia, !Tie będzie to ograni­

czało inicjat,ywy podwładnych, bowiem jest wiele innych zagadnień pola 

walki, w rozwiąz5’'waniu których dowódcy oddziałów i związków taktycznych 

mogą i powinni przejawiać twórczą inicjatywę,"M/podkreśIenie moje - L,K. 

Intencja wzmocnienia centralizacji przeoija również wyraźnie w takim np.

1/ Tendencje rozwojowe dowodzenia v?ojskami w operacji zaczeunej, Myśl vfcjskcv;a 
nr '!C/55 s,; s. pO.

2/ j-w,; s.JI
3/ płk dr Z.Zieliński, Charakter przyszłych działa:, a cei-.tralizacja ac'..-o-.!zenic. 

Myśl 'iojskcwc nr h/py r. s. 3.ń-
V  ppłk dypl. .''.Jankow.ski, C ra . ...?zie oojcv/yr; Wojst-.-owa nr s.Jń.
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i dróg wykonania postawionych im zadań", że "w warunkach rozczłonkowa­

nia walki, przełożony nie bidzie mógł dav/ać podwładnym wyczerpujących
. 1/wskazov;ek co do porządku i sposobow wykonania zadań" - wówczas wszyst­

ko się gmatwa i staje się niezrozumiałe.

Jak to wszystko pogodzić z surową centralizacją i co wobec tego 

ma oznaczać surowa centralizacja, aa czym na ona polegać, w czym się 

wyrażać ? Niestety, takich wjgaśnieii znaleźć nie nożna.

Zasada ścisłej centralizacji jest sankcjonowana również przez 

regulaminy walki.

Chociaż, jak słusznie zauważa płk dr Z* Zieliński "Konkretnego

sformułowania zasady ścisłej centralizacji w regulaminie nie znajdziemy,
2/niemniej jednak, z treści regulaminu wynika'ona zupełnie jasno,"

Obok poglądów postulujących ścisłą centralizację dowodzenia, spoty­

ka się - szczególnie ostatnio - również i poglądy przeciwne, postulujące 

aecentralizację; sprowadzają się one jednak tylko do krótkich wzmianek, 
nie wyjaśniających - naszym zdaniem - należycie zagadnienia.

Pionierem tego kierunku jest niewątpliwie płk dr Zieliński, w które­

go licznych i wartościowych pracach podkreślona jest konieczność decen­

tralizacji, wysuwane są postulaty i przedstawiane propozycje w tym właś«:
3 /nie kierunku idące.

Powyższe przykłady wj^kazują, że celowe jest dokładniejsze rozpa­

trzenie i określenie istoty centralizacji, właściwości dowodzenia 

znacznie scentralizó’.\*anego i wpł3rwu stopnia centralizacji na efektyw­

ność dowodzenia.

Centralizacja jest właściwością układóy/ o względnie w5’̂sokim stopniu 

organizacji /do takich układów należą jednostki wojskowo i sztaby/»

1/ Sowremiennyj obszczewojskowoj bojjWoj.Izd.MO 3SSF.;Hoskwa-195Sr;s,423,
2/ Charakter przyszłych działań a centralizacja dowoazeiiia; Myśl* liojskows nrS/59 r, s t r ,  yC,
3/ Jedyną znanZi autorowi pracą poświeconą w cało'v'-i centralizacji do'wcdzer.ia jest 

Vj/w /¿V artykuł płk dr bielińskiego, ttói y clnn- też ni>_ uwn dy-ki: a
wielu nspeJitów za g? dr i oni a - gdyż za: nyio .t: zi-
zrerst.ą nie pozwoliłyby na -ci- pulie. .: .
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Praktyka wyi-asû fe, żs roapi^tość kierowanie nie jest wielkością stalą, 

west ona ścienna dla jednego i te>jo sacego -csłcwieka i należy nie tvie 

od jego csobistycL Zdolności, wiedzy i urieji-tności ile od trzech czyn­

ników ociektywnych:

- złożoności działań, któryni się kieruje;

~ sezodzieiności jaką pozostawia się poawiain\cs;

- szczebla kisrowsriia.

i.2 ważniejsze, oardziaj ziożone i -anicj typowe /cniej szablonowe/ są 

zadania i>ovdersanc podwiadnys;, tym więcej czasu zajmuje organizacja 

\ir;konania tych zadań i kierowanie vrykonaniec; tyra więcej czasu susi 

podwładnym poświęcić przełożony - jsżołi kl-crov/anie nie ma być fikcją. 

Dziaianis GKompiikowane, nieszablonowe i ulegające częscym ssianon

- a takimi są działania bojowe, w przeciwieństwie np. do prciukcji -
i
; zmuszają do zwężania zakresu nadzoru /rozpiętości kierowania/ i przeciw­

nie - działania prcste, ustabilizowane, pozwalają tan zakres rozszerzyć.

Zwiększenie sataodzieincncz /póznj.ej pcwiązemy je z Dojęcioa centra­

lizacji/ podwładnych, umożliwia.zwiększenie rozpiętości iderowania, gdyż 

wówczas podwładni mrdej absorbują przełożonego, a on poświęcając każde­

mu z nich mniej czasu, może mieć ich więcej.
Jeżeli chodzi o zależność między rozpiętością i szczeblem kierowa­

nia, to jest ona tego rodzaju, że na najniższych szczeblach /szczeblach 

bardzo zbliżonych do bgzpośredniego wykonawstv/a/ można kierować 12 -r 30 

wykonawcami, natomiast na szczeblach w»»ższych^jednemu przełożeneau m e  

powinno bezpośreonio ¡‘ooleyać więcej niż c komórek organizacyjnych 

i tyluż fcezpośreordch podwładnych.^'^

</ T-Jide iuczby coaają: h.Kcontz i C.i. bcnnnll, Pr.’ncipies cf fen-iyariitit d—Y- 
*'5:C' r.; s.b7—yi; a tai.z-s: i.Petersen i G.Plovraan. Business Cr,ą=nisaiiGn 
and Manarament; Kemewood, J1'nois - r. s. 'IS/.
ffo-'. koiarciński, tr-tyncłuą Ilość husp'>/'rî d/i’c'' ;.Ddvł*-!o/>yck ckrcśls na cZt;i'. /Trnktc-t dobrej robocie; n, 2"V
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przy tyzi podkrsśiić, że in -«ryższy szczebel kierowania, 

yi#-:sz'i czî ść pracy kicrcumika stancwi t\pcna działalność kierownicza 

/praca koncepcyjna^ crycnizscyjna/, zmniejsza si^ natozjiast udział i zna- 

ozenie pracy za./cdowej. ' W niekbćrycri państwach, ninistrani obrony naro­

dowej są osoby cywilne; w zadnjrn jednak państwie cywile, nie są dowódcacii 

pułków czy dywizji.

Ograniczona rczpi^zość kierowania pociąga za sobą konieczność 

tworzenia w syste^aie kierowania szczebli pośrednich, np, sraia /korpus, 

dywizja, pułk, batalion/ - konpania.

W wynżKU tępo powstaje wieloszczeblowa,hierarchiczna struktura orga- 

nizacj'jna, unożliwiająca Kierowanie w-iełkiti i złcżonyai układani /orpaT 

nizacjani/.

WieloEZCzeclowość jest wi-jc koniecznością, spowodowaną przez ograni­

czoną rozpiętość kierowanie i wiaśoiwcścią wszystkich układów wjî soko 

zorganizowanych. Jesz ona ró*wnież jedną z ważniejszych zasad cybernetyki,

•'Zasada hierarciiiczności Kierowania zapewnia ekoncniczność struktury 

i niezawodność funkcjonowania układu, Sprov;sdza się ona do tworzenia 

wleloszczebloyrrch układów, w których bezpośrednie kierovmictwo organazi 

wykonawczyra sprawują organa niższego szczebla, końtrolowane i kierowane 

przez organa drugiego rzędu, które z kolei iiiercwane są przez orgdna
-'i /

trzeciego rzędu t
Cd pcjęcis. hierarchicznoGci nożna już przejść do pojęcia centrali­

zacji.

”....  Zespół jest zbudowany tyra bardziej centralistycznie in raniej dany

kierowniK, a więc też i kiero\fnik naczelny, pozostawia do rozstrzygnię­

cia Kiercwnikora posredniE, a im więcej sera rozstrzyga spraw z zakresu 

kierown.lctwi , b-3zipośrednie w stosunku do łr/konawców.

■j/ î rifvidłcwosć tę ¿.cc-raałwał h.r'nyol /Adrainlstracja przemysłowa i ogólna oraz 
'■ii'-'"--’, • au: ■....-łlztr.ic; 1 . w rastosewaniu do p5ńst.;a; Poznań - ”1547 r. s. 44 - 45. 
.-.(J.Ki- ow, ó-.hi tka i u-ir awlsui jt r.arcdnyra chozie:jstwora /v/ zbiorze Kibier-

r;-'. t:: u , nćskwa-Li!;!i.'-grad 1561 r, f. ¿'j6/.
■ -'C ;• 1 o dobre: robrcic s.' jOS.



Dowodzenie jest wi^c tyj; bardziej scentralizowane iia więcej soraw 

dotyczc^icych działania szczebli niższych, i in bsrizioj szczeySioyo- 

rozstrzysa przełożony, in bardziej Oarznicza cn kotcpetencje swych zod- 

wlednych. Jest ono tym bardziej scentralizowane, im mniejsze możliwości 

dokonywania wyboru, decydowania o własnym działaniu i działaniu swych 

z iiolei ps^dwzadnych, mają szczeble pośrednie. J

Czy z:ozliVi'€ jest jednak kierowanie — a wi^c i dowodzenie — całkov;i- 

cie scentralizowane lub całkowicie zdecentralizowane ?

Co oznacza dowodzenie całkowicie scentralizowane ?

Oznacza ono, ze tylno jeoen kierownik w danym układzie złożonym /dowódca 

dy.lzji w dywizji, dowódca armii w armii/ ca prawo w racach tejjc układu 

podejmować decyzję i wydawać rozkazy, a wszyscy jego podwładni /dov/6dcy 

pułłiów, batalionów i kompanii — w dywizji; dowódcy dywizji i wszyscy  

niżsi - w armii, dowódcy armii i wszyscy niżsi we Froncie/ pozbawieni 

sa prawa decydowania i są jedynie pośrednikami w przekaztnł̂ ar.iu informacji 

do i od centralnego organu kierowniczego,

W warunkach całkowitej centralizacji, w armii np, o działaniu 

poszczególnych drużyn i plutonów decydowałby jedynie dowódca armii.

Byłaby to sytuacja oczywiście absurdalna i w praktyce niemożliwa,

"Jest tc rzecz jasna, fikcyjna ewentualność, W rzeczywistości spoty­

ka się zespoły mniej lub bardziej scentralizowane, nie scotvi:3 się
1/“ pisze prof. Kotarbiński ’

/podkreślenie moje - L.K./. Tak w-ięc całkowita centrr lizać ja dowodzenia 

jest praktycznie niemożliwa. A czy możliwa jest całkowita decentralizacja 

dowodzenia i cóż ona oznacza ?

Całkowita decentralizacja oznacza, że dowódca danego szczebla v/szystkie 

swe uprayrnienia w zakresie dowodzenia przekazuje swym podwładnj.tj, dając 

im przez to całkowitą swobodę działania i prav/o nieograniczonego dcCydo- 

1/ .Trantat o ‘̂dcbrcj robocie ; s. 2^2.
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Wania o nw5''ch poczynaniach.
Całkowita decentralizacja kierov;anis dowolnyn: układea złozor.ynj 

oznacza zatem zupełną autonomię vi3zystkich elenitntów teco Ui;ładu, przery­

wa wszystkie sprzężenia koordynujące działanie poszczególnych elcaeatcv/ 

i nakierowujące je na realizację zadań układu jako całości - czyli 

unicestwia układ jakc całość, jako organizację^zarowno w znaczeniu struk­

turalnym i instytucjonalnym.

Całkowita decentralizacja dowodzenia armią czy «iyrfizją oznacza 

pozbawienie dowódcy armii czy dywizji jakiekolwiek wpływu na przebieg 

walki, gdyż nie decydowałby on wówczas o niczym, pozostawiajcie całkowitą 

swobodę działania swym podwładnym, a przez to armia /dywizja/ przesuois— 

by właściwie istnieć jako całość i stałaby się zbiorem niezależnych 

dywizji /pułków/.
W świetle rozpatrzonych uprzednio pojęć i właściwości układu złożo­

nego i organizacji staje się zupełnie jasne, że £Ównież_i_całkowi^ 

decentralizacja dowodzenia jest niemożliwa^

Cóż wobec tego nogą oznaczać takie pojęcia, jak centralizacja 

i decentralizacja dowodzenia, jak dowodzenie scentralizowane lub zdecen­

tralizowane i w jakim sensie można tych pojęć używać ?

Z poprzednich rozważań wynika, że centralizacja i decentralizacja 

dowodzenia są tylko tendencjami, z których żadnej nie można zrealizować 

całkowicie, nie przekreślając możliwości dowodzenia w ogolę.

V  'irudno jest w związku z tym zgodzić się z prof. 0.Lange, gdy stwierdza cn:
’’Tak więc, jeżeli mówimy o organizacji ściśle scentra lizowanej, to jest to 
określenie jednoznacznej natomiast nie można mowie jednoznacznie o organizacj.! 
zdecentralizowanej, mogą być bowiem różne rodzaje, różne stopnie decentraliza­
cji. /Niektóre zagadnienia centralizacji i decentralizacji v/ zarządzaniu; 
Materiały Prskoeologiczne, kwiecień - 19^2 r.; wyd. PCPO? PAN/;
Trudno się z tyra zgodzićgdyż:
1° - ani ścisła /całkowita/ centralizacja, ani całkowita decentralizacja nie mc- 

'gą mieć miejsca w złożonych, wieloszczeblowych organizacjach/;
2° - jeśli mogą być różne stopnie decentralizacji, to tym samym mogą być

róv/nież różne stopnie centralizacji, gdyż wzrost decentralizacji oznacza 
ie centr-.lizacji i odwrotnie; podobnie zresztą jak np. w fizyce 

zi mo er .'. '. ;..-, nri. ’ olep ta ./For, w związku z tym rysunek nr ąO/.
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•'Wyrażeń centralizacja i decentralizacja nie można wî ĉ v;, praktyce 

używać w znaczeniu absolutnym, gdyż w cym znaczeniu sa to stany w rze­

czywistości niemożliwe do osiągnięcia.

uarowno centralizacja jak i decentralizacja mogą oznaczać jedynie różne

stopnie centralizacji /decentralizacji/. Jeżeli centralizację całkowitą

/absolutną/ oznaczymy przez C., decentralizację całkowitą przez DA A,
a stopień centralizacji przez to możemy zapisać, że w rzeczywistości 

stopień centralizacji dowodzenia wojskami może być :

“a <  « <  =A
i w praktyce inaczej być nie może.

Zwracamy też uv;agę, że określonemu stopniowi centralizacji dowodzenia 

odpowiada zawsze określony stopień decentralizacji /im‘większa centrali­

zacja - tym mniejsza decentralizacja/ - por. rys. 40.

Wypowiadając się za centralizacją czy decentralizacją dowodzenia 

nie możemy przez to postulować całkowitej centralizacji lub decentrali­

zacji - gdyż nie ma to w ogóle sensu; wyrażamy jedynie pewną tendencję 

wzmocnienia lub osłabienia stopnia centralizacji. Wzmocnienia lub osła­

bienia, ale względem czego? Względem pewnego, umownie przyjętego stanu 

odniesienia, którym może być stan z 2 wojny światowej czy też aktualny 

stan rzeczy.

sijo îev\
^AgCCvt'tval/'igLtyCAv\'tY^L«.'t-ac^ u

Aby określić, jak znacznie powinno być scentralizowane dochodzenie 

we współczesnych warunkach, oraz jak stopień centralizacji \fpływa na 

efektyv,-ność dowodzenia, należy w dalszej kolejności rozpatrzyć właściweści 

dowodzenia słabo scentralizowanego i zz:scznię scen era li.:c\-.a:
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2.3.2, Stopisi. centralizacji ¿oyodzenia i .jero ypł:,̂ - na eiekt;|p«-nośó 

dowoizenic.

Używając dalej określenia "dowodzenie scentralizowane" będziemy 

przez to rozunieć dowodzenie o pewnyc, wysokin stopniu centralizacji.
II

Podobnie, określenie ^dowodzenie zdecentralizowane oznaczać będzie 

dowodzenie o stosunkowo niewysokio stopniu centralizacji.

Cel operacji zaczepnej /lub obronnej/ aroii realizowany jest przez 

dywizje. Każda dywizja otrzynuje zadania, które stanowią część ogólnego 

zadania araii. Zadania dywizji wykonywane są przez pułki, zadania pułków 

zaś - przez bataliony.

Tak więc zadania operacji zaczepnej są ostatecznie realizowane
d/przez poszczególne bataliony i kooęanie.

Aby osiągnąć cel operacji zaczepnej i wykonać zadania stojące przed 
arotią jako całością, dywizja, pułki i bataliony nie mogą działać w spo> 
sób dowolny; działania ich muszą być nakierowana na wykonanie ogólnego 
zadania armii.

Mając w różnych okresach i sytuacjach walki możliwości wyboru 
różnych rozwiązań, dywizje, pułki i bataliony powinny wybierać tylko 
te rozwiązania, które w największjra stopniu przyczyniają się do wykonania 
ogólnego zadania armii, odrzucać zaś inne, często pociągające, które 
choć mogą być dla nich samych korzystne - to jednak bezpośrednio nie 
sprzyjają wykonaniu ogólnego zadania armii.

Czy jednak t*właśnie jest w praktyce ? Czy tak właśnie działają 
dowódcy i w ogóle współdziałają ze sobą oficerowie ?
Aby się o tym przekonać, zrobiono następującą próbę. Dwóch oficer'^ 
występowało! jeden w roli dowódcy 1 pz, drugi w lóli dowódcy 2 pz.
Pułki te miały nacierać w pierwszym rzucie 1 DZ. Każdy z nich mógł wyko­
nywać główne uderzenie na dwóch kierunkach: 1 pz na kierunku albo1
A^» 2 pz na kierunku albo /rys, 41/.

1/ Aby nie kcraplikować sprawy poprzestajemy na batalionach i kompaniach, nie zni- 
^83ąc się do drużyn i pojedynczych żołnierzy. Takie uproszczenie nie zmienia 
istoty Softadnicnici,
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Tabela nr $

(I , _ !_______§i-5iBai2— zyski i A zysków w
|{ Kolejnej | -i -nz I 2 »7 j 1 pa i 2 pz Istosunku do 
n I j istra-cegii ooty-

______________n_____  __ ________ balnsj /A^ , B^/

--f

X 5
Ag X 5 ! Bo X 5 i

X 6Ag X 4- X 6

X 0

1500

1800

1000

~ 1500

-  1200

Bg X 10 I

Ao X 5
B. X 4
Bi E 6 1400 - 1600

X 4 Bg X 4 1800 -  1200

Ocółes
11-------------------- 1

7500 ^ - 7500

Jak wynika z przytoczonego w tabeli nr 8 przykładu gry jednej pary, 
dowódcy pułków stosowali strategie egoistyczne. Każdy z nich dążył do 
maksyaalizaćji swego indyitfidualnego zysku, nie troszcząc się zbytnio 
o interes całej dywizji,

Gdyby dowódcy pułków nie stosov/ali strategii egoistycznych, lecz 

strategie optymalne z punktu widzenia dywizji jako całości - wóviczas, 

łączne efekty działania obydwu pułków mogłyby być znacznie lepsze.

Przy stałym stosov/aniu strategii /A^ , / łączny zysk mógłby się

wyrażać liczbą 3000 a nie I5OO jak uzyskano* Stałoby się to jednak 

kosztem 1 pz, który wówczas uzyskałby wynik - 1000.

Lecz nawet gdyby dążyć do zapewnienia mniej więcej jednakowych zysKÓv; 

obydwu pułkom, to i wówczas zrezygnowanie ze strategii egoistyczn^^ch 

dsłoby znacznie lepsze v/yniki łSiCzne,

Gdyby ajanowicie choć raz^jeden z dowódców pułków wykazał nieegoistycz~ 

na postawę i w odpowiedzi na strategię sąsiada dokonał wyboru, który jemu
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samemu mógłby przynieść pevrae straty, lecz sąsiadowi dał zysk znacznie 

od tych strat większy - byłby to precedens do podobnego działania sąsiada, 

Wówczas,stosując np, mieszaną strategię /A^ , B^/ X 4 oraz /A^ , B^/ x 6 

poszczególne pułki mogłyby uzyskać następujące wyniki:

1 pz = + 1400; 2 pz = + 1200; co łącznie daje 2600, a więc znacznie 

wi^ej, niż uzyskano. dąż?tC do maksymalizacji ind^-widualnych zysko;»’.

We wszystkich pięciu przeprowadzonych dośv/iadczeniach, wynxl:i były znacz­

nie gorszo od optymalnych. Wyniki te zawiera tabela nr 9 , świadczy to 
o tym, że w pral:tyce uwzględnia się głównie własny, indywidualny interes 

a nie interes ogólny większej całości, w skład której sie wchodzi.

Zadaniem kierovmictwa powinno więc być ograniczanie tych e.goist.YCznych 
skłonności D0dwł5dnvch.

Jak już stwierdziliśmy uprzednio, poszczególne bataliony, pułki 

i dywizje są zawsze podukładami układów wyższego rzędu /pułków, d;i'wizji, 

armii/ i wykonują - każdy - pewną część zadania odpowiedniego układu 

wyższego rzędu. Nie mogą więc one działać dowolnie, lecz tak, aby maksy­

malnie przyczyniać się do pomyślnego wykonania zadania tej większej 

całości w skład której wchodzą.

Im wyższy jest stopień centralizacji dowodzenia, t.zn. im więcej 

spraw dotyczących działania podwładnych, i im bardziej szczegółowo 

określają przełożeni - tym bardziej teoretycznie - działania gogzczegól- 

nych batalionów, pułkow i dywizji 

zadania całej organizacji /pułku, dywizji, armii/,

3dyby działaniami wszystkich batalionów kierował bezpośrednio dowód­

ca armii /dysponując przy tym wszystkimi informacjami, jakimi dysponują 

•dowódcy batalionów^ działania batalionów, teoretycznie, mogłyby być 

optymalne z punktu widzenia armii jako całości, gdyż mcksymalnie odpowia­

dałyby zamiarem dowódcy armii.

Przy decentralizacji, decyzje podejmowane na niższych szczeblach

/l-ataliouy, puii:i, dy-wizjs/ ni« mogą być cpzyaalne z punktu widzenia
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Oci:;rii.'isciê w prai:t:;ce rćv:iisż i pod'./i.adr.i nijdy nie b-;dą uysponov/oć 

tv3i sarayci inior-iacjarii co ich przeiońeai, nieaniej ¿edr.ak, ia wi-̂ cej 

inforaocji r>>̂ da oni posiadać o ogóinya położeniu, o t ja  co się wokół 

nich dzieje, ic lepiej wreszcie b̂ rdą znać zainiary przelożcnegc /liićrc 

nie ulegają tsi^znacznya Ziiisnoiii, jak sytuacje u podwładnych/ - tym 

bardziej zdecentralizowane może być aowcdzenie, gdyż tym lepsze mo::?, 

oni podejmować decyzje z punkau widzenia całości, w skład której './chodzą
— z pun>:t'u 'r/idzenia ich przełożonego. _ ------ --------- ------- -

3ruyą_ zaletą dowodzenia znacznie scentralizowanego jest fakt, że amcż- 

liwis ono bardziej ekono.miczne v/y korzysta nie sił i środkó'w, gdyż mniej­

sza jest wówczas możliwość rozpraszania wysiłków i użycia posiadanych 

środków do zadań lub w sposób nic zapewniający maksymalnej •• z purditu 

widzenia całości - efektywności.

Ponadto^nie usamodzielniając zbytnio podwładnych i zachowując znaczną 

część środków we własnej dyspoz^/cji, przełożony może te środki wykorzy­

stać bardziej efektywnie, gdyż jako środki przjrdzielona podwładnym nie 

są one z-wykle wykorzystj-^wane stale, bez przerwy, lecz posiadają przeważ­

nie znaczne "przestoje",,martwe okresy«, które przy scentkalizov/anym 

wykorzystaniu mogą być ograniczone do minimum,

iialezy jednak w z'w<Lązku z tym zwrócić uw^gę na to, że bardziej 

 ̂ ekonomiczne wykorzystanie sił i środków przy dowodzeniu scentralizo— 

wan5’̂n może mieć miejsce jedynie wówczas, gdy przełożony bę"azie \/ stanic 
zabezpieczyć srookami centralnie kierowanymi v/.szystkie zasadnicze 

i konieczno potrzeby podwładnych, gdy będzie w stanie okazać im wspar­

cie skuteczne i w* 'właściwym czasie.^

Bicrąc pod uv,'agę znaczne rozsrodkowanie v/ojsk na wsnołczesnva 

r>olu walki i szybki rczwój działań, można stwierdzić, że powyższa 

zaleta dowodzenia scentralizowanego w obecnych warunkach znacznie się 

depre/Cjonujo. Im większe jest rozśroćkowanie wojsk na polu v/alki,
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tym mniejsze znaczenie praktyczne ma omawiana zaleta.

Dowodzenie znacznie scentralizowane posiada również istotne wady.

Jedną z takich wad jest nadmierne wydłużanie czasu reakcji i_nie— 

bezpieczeństwo żywiołoy/ego^ nie kierowanego rozwoju walki.

Jeżeli np. dov/ódca dywizji dowodzi w sposób znacznie scentralizowa­

ny i rezerwuje sobie prawo podejmowania pewnych decyzji dotyczących 

działań pułków czy nav;et batalionów,, to w określonej sytuacji, w której 

należy podja^ć decyzję, dowódca batalionu nie mogąc zrobić tego samodziel­

nie, będzie musiał wysłać meldunek drogą służbową i czekać na decyzję 

dowódcy dywizji, co oczywiście zajmie ^oro czasu,

V/ czasie, gdy dowódca batalionu po wysłaniu meldunku oczekiwać 

będzie na rozkaz dowódcy dywizji, sytuacja na polu wałki będzie ulegać 

zmianie. Im później meldunek dotrze do dywizji i im szybszy jest rozwój 

v/ydarzeń /im większa zmienność położeń/, tym większa będzie różnica 

pomiędzy rzeczywistym położeniem batalionu w danym momencie /w momencie 

uwzględniania meldunku przez dowódcę dywizji/ a położeniem podanym 

w meldunku.

Przy szybkim rozwoju walki i długim czasie przebiegu meldunku, 

dowódca dywizji, opierając się na zdezaktualizowanym meldunku może podej­

mować decyzję w stosunku do nierzeczywistego już położenia.

Położenie będzie ulegać zmianie również i w czasie przekazywania 

rozkazu do batalionu. Im dłuższy będzie cykl obiegu informacji /położenie- 

-raeldunek - decyzja - rozkaz - wykonane./ tym większe jest niebezpieczeń­

stwo dezaktualizacji zarówno meldunku jak i rozkazu.

Jeżeli rozkaz dotrze do v;ykonawcy nie w położeniu dla jakiego był 

v/ydany, może on być w ogóle niewykonalny, bądź też - wykonanie jego 

nie da spodziev;anych, zamierzonych v/ynikóv;.

Decyzja i rozkaz opracowane dla pewnych, określonych v;aru.akóv/ 

i w tych ’warunkach słuszne, mogą być C3łkov;icie błędne v; innych v/arunir:abh 

V/ykonanie ich w warunkach od.uienn5'Ch niż te, cle jc.ucri' były one opraco­

wane, może nie tylko nie sorty'oó reaiincc i celu c.cccj or.yer.izac“i,
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lecz nówst no¿e ezboiliwe.

UJenriC s;;uthi "btió zaw3Zż zyn vitbsre, ira L-arćcioj ::.uienl aię 
pcicśenie. liie nô -ąc wykcnsć rczkaiu, vísjlváaiü vidaac ¡.iecclcv;cść ;iegc 

wykonciiis w zmienionych już v/arunksch, lub też napotyka jąc nn arudncści 

w k’Viionsniu, doo'ódcc bzaalicnu bidzie ziusici zi;cuu ctwcżywaó się do 

pr^eiożcneyo i czekać no decyzję dcwodcy dp/ieji, a synur.cja cingle

b^ Jzie się znieniac, ckcócy tyl.-tc poa wply-js:.! aoici;-n ni ¿przyjście la. D z i a ł a n i a bojov;e nie za...rą przecież wtyn okresie "oczciiiwoni?'*, kędCt 
icczon, siy neual , tyli;o, żc nie «’ sposób zor/rr.izouraiv i ■;:ie."o-.,’zn^

nabiera ’..'óo-czas ckcrokzeru á'-viciov/c^c i ,/ya¡:-~ 

ko się spod kontroli i .;.rz--'lożor.'’ck,

Dlr. zzniej szenio zeeo niecazpieozskstv.'s nożr..-. by zrezypncv;ić 

z rsn'nej czyści inrornaoji i ograniczyć icn szczt;póiov;ośż, lecz ir. 

bardziej niepeins x cmiej szczegoiov.’á będzie inrernce ja, no nodstcr.,’io 

k'tcrej poiejzovone będn decyzje - zy.,; zrudnic*jsze i ;-c'iej prnv/clopodcbne 

będzie pocjęcle cecyzji cptynclnoj.

Dov;cdzenie znacznie soentralizov/aue :r.z rćvnież i inno jeszcze 

v.'oay. ¿tz£lii£2íÍ_2í22_££¿i'2H2_2±¿íncdvizdr.yc!.^ czaszo ‘-ziedzinccli, 

££_^tor”cn__zns¿4_si^_orii_lo2iep_cd crz-.łożone 'o. Dotyczy to z\/łaszcz6 

scentralizov/anego kierowania róznyni specjalistami /np. dowódcą artylerią 

szezers saperów czy kv/atsrniztrzor./,

"jSCiii stopień centralizacji w tej dziedzinie wrełuża znacznia 

ęza^_reakc2i_dov;ćdztwa /v/ysłuchiv/anie licznych i szczepółowych propozycji 
specyaciszow, dev/aaxe na v/ieiu szczegółowych wytycznych, zatwierdzanie 

wielu szczegółowych rozv;iązań/ ę2di_też_ooniża^v;artosć rozwi: zań ,rn.̂ oc ja- 

ziEÍ¿'2£k£2Í_t jeżeli są one doi:onywsne i narzucane przez dowódcę ogólno- 

wo,jSi.owcgo oez należytego ’Uwzględnienia adanis odpowiednich specjalistów.

k/ Jeżeli nawet^my^je przerwiemy, cze:raj-,c na rczkezy, może Ich nie przerwać 
niej i ẑ  jaa^G*. ¿.reszcą i przerywanie oziaiań cyliio alate ęo, żeby rczkaZ” 
Koorycii oczekujemy nie był - opóźnione - jest przecież nie do przyjęcia,'^ *
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V •̂ ążcn.iu uo sUrcijsnia caacu reaiccji, saczabol . i^ c-S .w ^r-y i'a2y.--i;u’ia 
przevrżr:io a aiGl;!;orych iarcr-.auji , x;o anóv ooniia wartość po^eo..o;;b- 

aych decyzji dc- pczioau, Jaiii w yrzybiiżeaij .„odaa cryckod pv>:—  dauoucc- 

niu rariiej sconcraiiaowanyra, droją cape-.iaienia podv/isdnyn odpc-.dednisj 

infor^aaoji o ogóinya położeniu oi'az o za-ciiarach i. intencjach przełożc- 

nego.

3^i“H2HiS£,._=ihi®rś±£5Łi_l2_i£‘_iiiv>,*3za_^eęt_ęzvbkośd rozwoju v;aIhi 

i_££łi£ż£5£_2£ł2hf “i_c5„h'i2i‘r ± £ _ i ś £ ^ _ ^ - v v c j i : ; :  no oclu •..'oL.i, 

ć——ti——ń£̂ o'tlćii_hoi£h£ćrć£'*“ iycziiCśc ~ cy:* osruzisy zciGcen trc.'i oc.v-"rie

£cż3_^i_pov;innc być uc-./odzenio.

Oj';.cić "oeccr.^rslizacje aov/oazenia■• zev;ic-ra v/ sCwia szereg różnic;'; 

!Zożiiv/ości» '-tćre należy ccstrzegać.

Po pier-/cze, dicantrolizacja z:cże polegać na ty:.-, że daje się 

.■•'lęi-ej saraodzieincści pod-./isdny.c v# . ci;reślonych dziedzinach,nn, dziejzi- 

iiie zabezpieczenia bojo-.'e;;,o, aateriaicwo-technicznego ity,, vćv;cza3 

. możeriy EĆwic, ze v; danej dziedzinie /danych dziedzinach/ decentraliaa- 

cja _jsst_?łębsza.

Decentralizacja noże również polegać ns ty::, -̂ o sar-odzielnosć 

podwia-iriych zwiensza się w'nov/ych dziedzinach,taki^ch, w których ucrzed- - 

nio była ona znacznie ograniczona. Jeżeli zwiększa się ilość dziedzin, 

w których przyznano podyładnym większe uiu'av.'nlenia - r:ożo::y powiedzieć, 

££££Hż£2ni5'H£j^..j®'^^ './ówczas szersza.

Hozszerzenieo cecentralizacji będzie np. danie uprawnieli dowódco:: 

dywizji w dziedzinie użycia broni jądrowej. Jeżeli - na przykład - 

początkowo użycie broni jądrowej było ściśle scentralizowane w ar:di 

1 dowcdcy dywizji nie nisli na nie żawnsgo wpływu,' to danie tyr.i dc/ódcon 

uprawnień do przedstawiania swych propozycji co do użycia przez arnię 

broni jądrowej na kierunkach dziaienia ich dywizji - jest pe;niya roz- 

zzerzenic-: decentralizacji na dziedzinę użycia broni jądrowej.
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tylko korpu30n, lec2 także i dywi3‘oa, a na-./et i liiektóryi;: puil:o:Vi w bardzo drooiaz2;owy!a ckreślaziu nie tylko zadań, lecz i s p c z c a iw  i c h  
v,'ykona:iia, w s2czejoiovr^,a określani a przez dcwóhćć-.i zsyaauizn zabez;:ie~ 
czenia boyc-rfeao, inżynieryjnego, o^niowe^jo itp. i v.Teszcie w zpcrz:.^z?- 

nia bardzo s z c z e ^ ó io w i- c h jW ią ź ą c y c h planóv/ v;spóidzic-ania, -.ter cl. 

planowano aziaia.nia rov/nież o dv;a szczeble niżej, oraz w po-.rszeciz-.-ic 

zatwierdzaniu decyzji podwład.‘i5’Ck, też bardzo czyste o dv/o szczebla 

niżej."W olcresie przy;potow3nia operacji ierzaalcie były wypâ lî i, czy 

dov/ódc^ ar-nii, a nawet irontów, wyznaczali pasy, sżawiali zadania i kon­

trolowali organizację współdziałania do szcz'bla pułku, a nav;et batalio-

V ówczesnych warunkach, gdy masy wojsk i sprzętu wtłaczano w wąskie 

pasy, gdy wojska nacierały zwartyni blokar.i, ściśle przylega:ncyni io 

siebie /dyińzja v; pasie 2 - 3 ka "wciśnięta” aiędzy inne dywizje.', 

a -przed piechotą przesuwała się ciągła "ściana" waxu o'._,niov;ego, y3y 

wszystkie eleaenty w dywizji zazębiały się ze sobą i były ściśle powią­

zane w sensie fizycznya, a nie tylko ideowo-koncepcyjnyic /Łj, nie tyl]:c 

wspólnym celem, ogólnym zadaniem i zamiarem/ - wówczas r.ażay urobny r ;c.., 

Każde drosne^nieplanov;e działanie jednego elementu mogło v;j"wrzec njemny 

wpływ na inne elementy,W tych warunkach^v/ysoki stopień centralizacji byl uzasadniony, 
tym bardziej, że po stalinowskich czystkach w Armii Radzieckiej crak był.' 

wykwalifiko-wanych kadr dowódczych, co /oprócz innych jeszcze czynniku,;/ 

w 'Wielu wypadkach powodo'walo brak zaufania do pod'.;ładnych.

1/ W^toj spra-wie por.m.in.; a/ Rozwój taktyki Armii Radzieckiej s.bO,
172; b/ gen.płk L.M.Sandałow, Pogorieło-Gorodiszczei^skaia ooie^’ac --s, 

IsawMin.0br,SS5R, iioskwa 19o0 r. s. 2?-33. c/ pik A.O.Chsritonk-, Gumoianien- 
skij prrryw; Izd..lin,Obr.5332; Moskwa 196O r. s. 4?. d/ V/.3ie;iioacv/, Radziock-- 
sztuka operacyjna,- Warszawa 1'3b1 r. s. '272,

2/ 3cwre;:icnny.> cbszczewojskowoj boj; Moskwa 1953 r. s.415. Por. w te- snraw^c 
rcwaisż - Gęwlezskoje wojennojs iskustwo w WieiiKoj Otieczestwiennoj WoMi-e, 
.-us.-cwe - "-gL;; r, 2 s. 1 241.
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A jak aa być d z iś - '-r warunkach znâ ;2nia zxlenionyuh - v światła obowią- 
zuiących poglądów '

Stopiań centralizacji dowoczsnia określają przede wjszystkia obowią­

zujące regulaminy i instrukcje, w nich bcwiesi ustalone, są uprawnienia, 

obowiązki, zakres odpowiedzialności 1 wzajemne zależności dowódców 

/ssefov;/ oraz poszczególnych koaiorek dowóaztw różnych szczebli, w różnych 

dziedzinach ich działalności.

Nie tylko to jeanaii decyduje o stopniu centralizacji.

Regulaminy i instrukcje określają bowiem nie tylko zakres prac 

/ ,.v,dsięwzieć/ zwioizanych z organizacją i prowadzenieui walki, lecz
często również - mniej lub bardziej ŝ --- ^ćłowo - sposoby realizacji

tych przedsięwzięć.

In bardziej szczegóło-we i imperatj-wne a cu'.iej waruakcwe są przepisy 

regulaminów, tym bardziej jest ograniczona swoboda działania dowódców 

/'szefów/ różnych szczebli i specjalności, w różnych dziedzinach dch 
działalności i sytuacjach pols -.valki, tym bardziej sztywny jest cały 

zbiór nrzeoisć‘w,

Jal: .słusznie zv/rócił na to uwagę prcf, dr A, Rapaport z University 

of ;i.i.chigan, w czasie dyskusji na posiedzeniu. Pracowni Ogólnych Proble­

mów Organizacji Pracy^Polskiej Akademii NauK /styczeń 1962 r,/ - większa 

GZCzegółov/ość przepisów oznacza większa^ centializację.

"Jeśli centrala da peryferii zbiór instrukcji, jak należy postępować 

w określonych sytuacjach i jeśli ten zbiór instrukcji jest całkowicie 

sztywny, to kontrola pozostaje w rękach centrali, mimo że centrala 

nie musi dai/ać instrukcji v/ każ-dym poszczególnym przypadku* bo działanie
I/peryferii jest kontrolowane przez zbiór instrukcji,"

W takich warunkach^swoboda dziaianj.a ograniczona jest jednocześnie 

ns wielu szczeblach dov/odzeuia. aż do szczebli najniższych - na rzecz

'/ ’lielctóre zagadnienia centralizacji i decentraiizacji w zarządza;',iu; ¡haterialy 
Prakseologiczne POPitP PAN; 'Jarszs.wa, ksiecień lycJ r. '¡<.e-
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1/Regułarda

i* ‘'Do-fódca określa przedsięwzięcia w zakresie zabezpieczenia

bojowego, inżynieryjnego, zateriałcwego, technicznego i nedycanego," 

/pkt 6?/.

Ile czasu musi poświ-ycić dowódca aby określić te wszystkie przed­

sięwzięcia; jak dobrze musi się on znać aa tych wszyszkich sprawach, 

jeśli jego ’‘określenia” aają laieć jakąś realną wartość /jeśli nie 

anją być tylko ogólnikowymi irszcsaici/ ?

Przedsięwzięcia te są ogólnie określone w odp^owicdnich instrukcjach. 

Czy dla ich realizacji nie wystarczy odpowiednioi spscjaiistca znajo­

mość tych instrukcji, położenia i decyzji dowódcy, a ewentualnie 

i krótkie wytyczne dowódcy lecz tylko wówczas, gdy w konkretnym 

przyjiadku trzeba odejść od ogólnych zasad ?

/Wliraczauie w kcmpetencje sztabu^szefa saperów, kwatermistrza, 

pomocnika do spraw technicznych, szefa służby zdrowia/,

2. "Dowódca dywizji stawiając zadania artylerii, wskazuje:

' - obiekty rażenia;

« ffioc amunicji;

- rodzaj i wysokość wybuchu;

- rejon SO i czas gotcwoś»ci do otwarcia ognia,” /pkt ?1/, 

Aby wskazać artylerii noc amunicji, rodzaj i wysokość wybuchu, trzeba 

dokonać dokłsdnych i szczegółowych obliczeń, na podstawie tabel 

strzelniczych oraz innyt;h tabel i wykresów. Nie można tych danych 

określać ”na cko”. Co będą robili specjaliści artylerzyści v tym 

czasie, gdy dowódca będzis za nich v\4:onywał obliczenia ? Chyba nie 

będą się mc-£li "odzwajem/dć" Icierowcniem wsikn pułków.

■]/ kON - 'IhCC r, V!vro',vi!CZozy już cej pracy ke;y.u.:m}.n f-nulu/ r, w znacznyr. stopniu'os łab: a csccre:'izac;: ?, uzticni'-'.? êszv..,,
nie* dc pcsiorau oapcuiouającego wso«!tczevernrkrm i u *;;c-:'>c."civ'ce punkt'; tc s c  iC-b, I3 « ,1 5 ^ f '*^7, 23«. ‘---1) 2^°»
2b?/332.









-  228 -
seśrodkowania v;ojsk przed natarciem i przedsięwzi-^ć w zakre.sie 

inżynieryjnego zabezpieczenia ich w toku natarcia;

- rejonów SO artylerii;

- miejsc punktów dov;odzenia."
>

Udokładnienie przedniego skraju i rozmieszczenia urządzeń obronnych 

oraz zapór może mieć wpływ na decyzje dowódców pododdziaiói'/, a naj­

wyżej oddziałów, a nie dyv;izji. Dokładność z jaką są one przedsta­

wione rua mapie jest dla dov/ódcy dywizji v/ystarczająca.

Rejony wyjściowe i miejsca spieszania wojskjdopiero na szczeblu 

pododdziałów powinny być określane z taką dokładnością, która w'yma- 

"3 obecności w danym terenie. Nav;et dowódcy pułków nie będą potrzebo* 

liali i nie będą mogli udokładniać w terenie rejonów dla batalionów 

/każdy o powierzchni kilku km^/.

Jest to wkraczanie w kompetencje dowódców pododdziałów. Podobnie 

jest z rejonami SO artylerii. Udokładnianie ich w terenie przez 

dowódcę djniizji może być potrzebne jedynie wówczas, gdy pozostali 

oficerowie /głównie artylerii/ nie umieją czytać mapy i posługiwać 

się nią właściwie. Udokiadnianiem mogą i powinni się zajmować 

dowódcy dywizjonów i baterii.

14-. Dowódca dywizji stawiając zadanxa bojow'C »/skazuje /pkt l6A'-/:

- artylerii: czas trwania i układ ogniowego przygotowania,

sposób•ogniowego wsparcia, skład grup artylerii: 

rejon stancv/isk ogniowych DSA;

- cdv/odom i oddziałowi, zaporowemu: skład, rejon zcśrodko^wania,

kierunek przesuwania.

Zupełnym odv/róceniem kompetencji i postawieniem sprav/y 'kia głowie" 

jest vivmaganie, aby dowódca dywizji otzr.eśiał artylerii: czas ti’'.v-?nia 

i ukłud ogniowego erzygotownnia. Powinni to robić artylerzyści.
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1/ n k

znacznie raniej centralistyczne niż rej^ulaiainy poprzednie - ciągle 

jeszcze w praktyce, stopień centra lizaćji jest znaczny.

Wyraża się to często praktykowanya, szezĜ TÓło-yj-T) narzucaniu 
zadań podv/ładnyn.

• I tak rtO., stawiając zadania pułkCQ pierY/sze^o rzutu dowódca 

d-.wizji określa:

- odcinki przełamania:

- kierunki głównych uderzeń;

- ugrupowanie;
- zadanie bliższe, następne i dalsze;

- sposoby zabezpieczenia skrzydeł;

- miejsce SD pułków;

- ogólny sposób wynonania zadania;

- zasadnicze zagadnienia współdziałania.

Podobny układ punktów savyierających zadania pułków pien/szego 

rzutu, proponuje np. płk dypl. M, Jankowski, wg którego^w punktach 

tych należy podawać: " Nazerację oddziału, wzmocnienie, pas natarcia 

w granicach na prawo i lewo oraz odcinek przełamania i kierunek główne­

go uderzenia. Określić zadanie bliższe i następne, wskazując w jakim 

rejonie zniszczyć nieprzyjaciela, sposób przełamania poszczególnych 

pozycji i sposób y/spółdzzałania, rubieże zabezpieczenia wprov.’adzeaia 

dc walni drugiego rzutu sztabu przełożonego, oraz na jakie rubieże 

‘■•fjjść w zadaniu bliższym i następiiirra. V/clęazać również sposób działania 

w w;/padku kontrataku nieprzyjaciela z oki'eślonego kierunku, kierunek

dalszego natarcia, ujrupov;3riie bojowe, rejon stanov/iska dowodzenia
' . . 1/ i os jego przesunięcia."

Onreslanie tak znacznej ilości zagadnień, ootycza.cych działań 

podwia inycr. stanowi niewątpliwie o v;ysokim stopniu centralizacji

cypi. k, Jankowski, 0 roz?.azić bojov/ya| kyśl Acjskcwa nr 12/61 r. s.ń-C
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dowodzenia. Josli do togo dodany dość często jeszcze prsktykowane 
<-atwj.erdzanie decyz^ji podwładnych — niezależnie od konkretnych potrzeb, 

oraz ustawiczne Eieszanie się w szczegóły -wykonania przez podwładnych- 

postawionych im zadań - otrzymaay sytuację nie wiele tylko różnią,oą 

się od tej, jaka-była normalnym zjawiskiem w dr-agisj wojnie ś-wiatowej.

Ü--t-igilZ.i-j^^j:g-£gsktycznie_zaszly_w_dziedziaie^ceatralizac2i 
2£iiH^5SI}iE_L4S_£§^2f5£5®_P££££££il£nąlne_do zmian ¿aWe zaszłj w chara- 

kterze^i^wi^ściwościach walki, a tym samym i do aktualnych potrzeb 

usprav/nienia do-wodzenia,

^ Obecnie potrzebne jest bordzo poważne ■ si/iększenie — >/ stosunku 

co drugiej wojny sv/iatowej — możliwości systemów doviodzenia, a szcze~ 

golnie radykalne Si^rócenis czasu reakcji dowództw, liie da się tego 

c'si^gnqc bez odpow_ednio po-ważnych, często może radyka Inych^ zmian 

w systemach dov/odzenia.

oanich więc zmian należy dokonać -w dziedzinie centralizacji 

dowodzenie ?

Przede -wszystiiim, od dowodcow różnych szczebli i wszvstkich 

oficoi'öw różnyca nowodztw należy wymagać znacznie v/iększej inicjatywy, 

samodzielności i odpowiedzialności.

îialezy wyraźnie i ściśle ol-ireślić kompetencje i zakres odncwie-
' ■ . ™ ^  -1/ dzielności wszystkich oPicerów dowództwa, a następnie viymagaô

od nich samodzielnej pracy w oparciu o znajomość swych obowiązkó-«-,
znajomość regulaminów i instrukcji, decyzji swego przełożonego oraz
ogólneg-o położenia - bez ustawicznego oglądania się i wyczekiwariia
na. wytyczne do pracy,

■paki styl pracy jest w obecnych warunkach konieczny. -‘<’ależy 
reveniez bai’dziej ogólnie stawiać zadania podvïicdnyn, hez riarzucania 
im szczegôlovy, ch feposobów w-ykonanis tych zadr-ń. ;iiędzy innymi nie

1/ Cr, ;ii to wpro'wadzona do -użytnu już po nap.isaniu tej ;;r=cy la
Ü obowiązkach osób iunkcyjnych v; djn’inji - ikt' 'Itćd r.



-I .
jest chyba we ws^ystŁich wj-padkcch konJaccne określsnie podwinr,-.-.:; 

u^rupcA-ania i .-cî runjiu ¿iówne^o udersoiiia, nie deje istotâ ĉi: 

dzielenie zadsń na bliższe, następne i dalsze /jeżeli nie unrcśln si 

czasu ich wykonania i nie będzie przerw w dziaisr.iu - tj. jeżeli izl • 

nia toczyć-się będą w sposób ciągły/; traci sens wyznaczania odcinko-.- 

przełaiiiania, a Pi’̂ y częstyci; przemieszczeniach sztakó-w, nieri:̂ żli.re 

staje się narzucanie podwładnym miejsc ich stanowisk doi,'odzania.

Barui^iej ogólnie nia dawniej, należy planov/ać walkę i ccerac-i^. 

Szerzej ni z dot;'chczas należy informować podv/ładnych doviódc6-w o zamia­

rach przełożonego oraz o ogólnym położeniu na polu -«alki i v/ażnio-:szvch 

^micinach tego położenia. Jest to konieczne dla -ułatwienia podwiod':v;j 

Podejmowania decyzjî  optymalnych z punktu widzenia ich przełożno.cc.
Jaieży przy «ym prżyjące zasadę, ze zarówno zamiar przełożene "-a 

jak i zadanie podwładnego powinny być zawsze, gdy tylko jest to modlić 

podane podwładnemu tal; jasno - aby wyeliminować konieczność annlizy 

zadania i zgłębiania zamiaru przełożonego.^'^

feTskezane byłoby również, przejrzeć regulaminy i i:jistru';cje i usuń-c 

.i. nich pewne i/ymagania w obecnych warunkach nierealne i zwi/.kszające 

nadmiernie stopień centralizacji, których realizacja może przynosi, 
więcej szkody niż pożytku.

Ogólnie rzecz biorąc należy zostawiać podv,'łaanym tyle sv/obpdy 

działania na ile jest to możliwe, bez obavry wejścia w kolizję z znuiarr- 
mi przełożonego,

W ściśle określone kompetencje podwładnych ingerować powinno siv 
tylko \t wyjątko-wych wypadkach.

Po-wyższe postulaty bynajmniej nie ograniczają władzy przełożonego, 

zmierzają tylko do bardziej 'efektywnego jej wykorzystania. Podwładni 

muszą prz.-cież bezwzględnie wykonywać postawione im zadania, a przołużo- 

ny-zaws^ ma .prawo do kontroli wyKonania oraz ingerencji w kcniecznych

w r n / l V 6 2 r ' c !   ̂ sprawie podejmowania d G . y z j i ;  rlyśi
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Korzyści z te^o rodzaju badań tym -.iieksze, im bogatszy matariaj

statystyczny zbiorą i opracują zespoły badania operacji t.zn.w'iià i/ię..- 

szej ilości ćwiczeń przeprcw'adzona zostaną badania.

Zeorsne dane, wyn>l:i badań i vnioski zaspoloy badania operacji, 

pc odpowiednim opracowaniu pov;inńy być opublikowane v; fachov;ej literatu­

rze 'wojskowej *

Całość rozważań dotyczących centra iiZacji dowodzenia, ’JO£Ólxiinjy 

V7 stępujących v;:iicsl;ach:/ji t Zarówno całkcv;ita centralizacja jak i całkowita decentralizacje 
dowodzenia - są niemożliwe,

2. Centralizacja jest stałą właści'xiością i zasadą działania wszystkich 

złożonych układów 'dynamicznych, w których wyodrębnione są elenenty 

ki^rownicze. bez centralizacji /o różnych stopniach natężenia/ 

działanie poszcze^jólnych elementów składowych dużej orsanizacj.i nie 

byłoby nakiero'.-;ane na v/ykonanie zâ dań, stojących przed całą. organi- 

zacją, Cpganizacja jako całość nie moyiaby skutecznie i efektywnie 

realizować swych zadań. ^j% Dla oscreślonych war’unkôw istnieje zawsze cptymolny stopień centrsli- 
zscji, zapa'wniajZiCy największą efektjn/ność działania.

Decentralizacja oznacza tylko obniżenie stopnia centralizacji, Osła­

bienie centralizacji w stosunlcu do pewnego stanu, przyjmowanego jako, 

stan odniesienia. Mówiąc o centralizacji do’wodzenia, łiaieży przez 

to roz’jffiieé wzaocnienie centralizacji, podniesienie stopnia centrali­

zacji, w stosunku do pewnego stanu, 

p. Zagadnienie centralizacji dowodzenia aa dwa aspekty:
O1 - kiero’wanie dov/ódcaai i jednostkami niższych szczebli;

2 - kierowanie sztabera oraz dov;ódcaai rodzajów wojsk i szefami

służb na "ecr.ymjdanjm szczeblu dowodzenia.

/
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Jeżeli cały proces dowodzenia traktujemy jako złożony proces 

inrormacyjny /por. 1.3»'!«/» na który składają się takie podstav/ov/e procesy 

informacyjne jak zbieranie /zdobywanie/, opracowywanie, przekazywanie 

i przechowywanie informacji - to'proces dov/odzenia w całości może być 

optymalny jedynie wówczas, gdy optymalne /lub choćby maksymalnie zbliżone 

do optymalnych/ będą wszystkie, składające się nań podstawowe procesy 

informacyjne.

Optymalizacja procesu dowodzenia oznacza więc optymalizację zbiera­

nia, opracowjnyania, przekazyn^ania i przechowywania informacji - we v;szyst- 

kich podukładach /elementach/ danego rozpatrywanego układu /np, w DZ; 

na szczeblu DZ, pz, bpzmot, kpzmot itd/.

Poniev;3Ż zagadnienia zbierania i przekazywania informacji są dość1/szeroko opracowane w literaturze , a przechov/y\iranie informacji nie ma 

decydującego znaczenia dla optymalizacji procesu dov/odzenia, zajmiemy się 

tylko optymalizacją opracowy\-;ania iiuorraacji - a ściślej - optymalizacją 

decyzji.

0 decyzjach optymalnych i optymalizacji decyzji dużo się mówi
O /

i pisze"^' , niestety mimo tego jest jednak wiele niejasności w tej spra-wie.

1/ For.: a/ Cz.V/asilewicz, ppłk dypl.; Zbieranie i urzekaz^/wanie wiadomości o nie­
przyjacielu; l-Iyśl Wojskowa nr 12/63 r. 

b/ Ch.Gibbs, Zbieranie i przekazyv;anie-wiadomości na polu walki; Przegląd 
Informacyjny ASG nr-8/60 r.

c/ ppłk K.Kopeć, Inforrao-wanie we współczesnych działaniach bojowjfch.
Myśl Vojskov;a nr 6/58

d/ Sztab we współczesnej walce; Zbiór Prac ASG nr 3/59 r. 
e/ V/pływ v;spółczesnych środków technicznych na usprav/nienie dowodzenia 

/praca zbiorov/a/; Zbiór Prac ASG nr 2/23/, czerwiec 19^3 r. 
i’/ pik dypl, Z.Zieliński, Dowodzenie i praca sztabu; Myśl V/ojskowa /tajna/ 

nr 1/59 r.
g/ płk d;,ą3ł. Z.Zieliński, Problemy usprawnienia dowodzenia. Myśl Wojskowa 

nr 1/61 r. •
h/ płk dj"pl. Z. Zieliński, Charakter i zakres pracy sztabu oraz zarys

organizacji sztabu ogólnowojskowego - praca doktorska* ASG-1962 r.
1.2/ - Wpływ v/społcsesnych śrcaków technicznych na usprawnienie dowodzenia wojskami; 

Zbiór Prac ASG nr 2/23/; s* 10, ?3.
- płk dr ¿.Zieliński i mjr mgr J.Nowakowski,-Cybernetyka wojskowa; Myśl i/oisko- 

wa nr 6/G4 r. s. 1?, 18.
~ i cr^J, , Problemy .'̂jet od o logiczne określania ef aktyv;nosci działań

£.1 zbrojnych; Hjśl Wojskowa nr 9/o3 r. s. 1G - 19.
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n&^oraiast bardzo trudne, a bardzo czfsto wrî cz niemożliwe v/e wszystkich 

w'yundl:ach, ^¿y w działaniu oodstav;ową rcl^ odgrywa cziov/iek, a same 
działania są znacznie złożone i rają charenter konfliiitowy.

Biorąc pod uwaj%- wszystkie po-wyżej podane właściwości, stwierdzamy, 

ze w działaniach bojowych ogolnowojsnowych pododdzial6v;, oddziałów 
i 2v;iązkóv; taktycznych, decyzje optymalne mogą być podejmowane jedynie 

w nielicznych wypadkach, w sytuacjach prostych, w których możliv;e jest 

przyj:;cie ilościowych kryteriów oceny.

¿iiożone decyzje, takie np. jak decyzja dc obrony pułku, natarcia dy.;izji 

decyzja do forsowania itp. - jako całość nie mogą być optymalne, nawet 

subiektywnie, t j. v; świetle posiadanych przez nas informacji, ze v;zgl^du 

na znaczną, nieokreśloność warunków v; jakich decyzje te są pcdejmov/ane, 

bardzo krotki czas na podjęcie decyzji i niemożliwość stosowania samych 

tylko ścisłych ilościowych kryteriów.

i/ praktyce działań bojc-wych, ścisła ocena '..'artości każdej decyzji 

złożonej, jest trudna, ale ocena czy dana decyzja jest optymalna czy 

nie, jest przev.'ażnie wręcz niemożliwa.

Dowódca cj-wizji p-djął decyzję do natarcia. /łożył dużo rań 

1 wysiiî ó.i, aby decyzja ta była optymalna, kto Jednak noże occnlo, 

czy dana decyzja jest rzeczywiście optymalna, czy nie ?

Dowódca dywizji ? Gdyby w pewnej określonej sytuacji decyzje do natar­

cia dywizji podejmowało kilku oficerów, nie byłoby — jak pokazuje 

doświadczenie — dwóch decyzji identycznych, a każdy oficer przekonyv/ałby 

innych, ze właśnze jego decyzja jest najlepsza» Nikt przecież nie 

stara się, aby podjąć złą decyzję, każdy więc swoją decyzję uważa za 

najlepszą. Nie mając kryteriów wyłącznie ilościowych i poróunjm/alnych, 

nie można ściśle określić, która z decyzji jest najlepsza. Jeżeli

s./OSJj.-;.c o^eny całkov7icie lub częscio^wo intuicyjnie olireśliciy 

w5-‘-ił5?ł'zyblizeuxu, k.tóra z podjętych decr-zji jest najlepsza - czy
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Rospatrzniy pr*zykłsd przeuStawicny na rys. 43.

Nieprzy^aciii 1 skupia główny wysiłsK oorcny na icieruuku D, i » G. 

y tej sytuacji, dowódca dyv;izji nodejau^e dscys;)'̂  wyicouauia yió-wnego 

uderzenia ne k.ierunku A, B, C, /ryc. 4p a/ - i jest to decyzja aoora. 

V('ykonanie ył6v/neyo uderzenis na kierunku /i, 3, C,  ̂owoduje ^jednau-^'uż 

V/ u i erws sy;:i okresie walnij zmiany v/ pianie obrony nieprzy^i^^i^i^*

W drugisi etapie walki, g*łówny wysiłek obrony jest już skupiony przez , 

nieprzyjaciela na kier’unku A, B, C i decyzja wykonyiiania głównego 

uderzenia na tya kierunku przestaje już byó decyzją dobrą. '.Jy!; o nenie 

głównego uderzenia na kiei'unk̂ u A,B,C, przestaje juz oye dziaianio;! 

optyiiialnyin. Aby zapewnić wojskora powodzenie w walce należy przenieść 

głóvnie uderzenia na kierunek E,F,G, /rys,'̂ f3 b/. To sano zjav/isl;c i/ysoo,.- 

pi również i w III okrasie walki, Rozpatrjn/aliśny spra’/'j na przyliłodzie 

kierunku głównego udex‘zenia. Dotyczy ono jednak nie tylno tego jecnago 

lecz również wielu innych zagadnień. Realizacja dccyaji^w wielu dr.iedzi-».. 

nach zaienis warunki dla jakich podejaowaaa była ta decyzja. Jeżeli 

znieniają się warunki dla jakich decyzja była optynalna - decyzja w ’..'a- 

runkach zmienionych przestaje być optymalna. Chcące ją zoptymalizov/ac, 

należy dokonać w niej zmian i dostosować ją do. nowych waruni'ów. Jehedzi- 

ray tu więc w dziedzinę progratuov/ania dyaiaaicznego,

V/ sytuacjach niekonfliktowych można -łatv/iej przewidzieć zmiany w wa*run- 

kach działania, jakie pociągnie za sobą realizacja decyzji; v; sytuacjach 

konfliktowych, \f v;aice^jsst to bardzo trudne.

Realizacja decyzji powoduje, że zachodzą nowe, uprzednio nie przewidzia­

ne okoliczności, ujawniają się nowe, poprzednio nie znane fakty - co 

zmusza do.wprowadzenia poprawek i znian w decyzji.

Tak więc decyzja /jej treść i wartość/ jest zav;sze zależiia od warunków 

dla jakicn jest gaodejrao.wana /rys, 4̂ {-/, jednak poprzez realizację decyzji 

warunki te z:aj.sniają się, c c zmienia wartość decyzji i powoduje koniecz-
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■nosc zmian v samej decyzji.Występuje tu syoiste sprzężenie zwrotne.

•>' E-vietle pcwyzszejo jasnym cię staje, że żadna decyzja perspe-ńtywiczna 

/por. i.4v.4/ V sytuDCjacn nom lit;ton*;'cĥ nie może być zwykle cptYmslna ! Ccija przedziale czsscwym na ■'aki została podjęta /np. w dywizji 
na cały dzień vmlki/.

dobec 1.5̂ 0 nie ma sensu mozcleni€ się nad podjęciem decyzji optymalnej 

i opracowaniem szczegółowego planu walki na całą głębokość zadania.

Dla podjęcia działań wystarczy decyzja zadowalająca i plan tylko aa 

najbliższy onres /np. zadanie bliższe cyv/izji/ opracowany dość szczegó­

łowo. Ja dalsze o.cresy zarówno decyzja jak i plan powinny być znacznie 

bardziej ogólne. '
ozcze^X'ine o natomiast znaczenia nccierz sz ’cnie wkrw/anis zmian 

^3chod¿^c^ c ;̂ rzeczyEtOGCi w ^orcynanzu z nssz^ni orzeijddywsniami 

L,lzr'H‘zrł2.^£r£i:li_H^£wnianie_j^2££_i£i-££*_i_2k£liczności_craz szwbkie

* farnnkacb cziaiaaia.

Jalcży wreszcie zwrócić u-./ngę na fakt, że w warunkach bojowych, 

podjęcie nie tylko decyzji zadowalającej, lecz nawet i optymalne.-; nie 

daje iadnej ¿gwarancji uzyskania powodzenia -w walce, gdyż :

a/ s-m podejmujący decyzję dowódca '.loźe nie umieć wykonać

0 '‘‘/ i c - S C i w i S  2  n i. CCVr3C i l C l S C ^  3 ^ "* '«i Jw  inni '.g’konnwcy /pod.'ładni/ rogą decyzję- zrealincwać 

ile;

c/*"wyni’.; działania mczc zależeć od cz-Tini;;óv , rzypadkowyck, wa 
■•'..cre pozcj.2.i-_cy cacyz ę dc-c nca '.ż-̂  żai-.c^o •
1 ktcrycn nie mi ł v;cz-i..'- - .•'i -i:;e - ■
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Dla r-.i-jrrs^;’ - c i £ i a  cp-ovju-ini, r-naf,¿-iS-^iy okr^-JŚli

;-u k:: £ /:i,:V.

Bjdzio t.0 ii£■ vi'¿kszs wariośc, spoarćd W 3 rzc ś ć zswartyci 
ko iu^ 1 e ci er Zj .

Dla y^ Vj;iOsi ons 2A-, ćla = 16; Jia y_ = 12 , i dla 

:iastoi'ni3 określ^^uy;

najpierw ;

min |*raks f = v-

tj. wsrtośd lainiasiną ,< ze wzyicau r.a y/ spośród największych'/ze wzjl§du 

n.5 2/ł wartości funkcji f y neszys przykładzie V2 = 12, co cdpo-
wisdu taktyce y^ nieprzyjaciela.

Stosując taktyki y^, nieprzyjaciel za pewność, że niezależnie od naszych 

działań /x^ czy k^/, poniesie on stratę nie większą niż 12,
Dis naSjobydwie nasze taktyki /x^, *;v.'crcntują naa zysk nie nniejuzy

niż 5 “ uie znaczy to jednak, że są one równorzędne. Zysk o wartości 

5 odpowiada tylko dwoa sytuacjoa: gdy ay stosujeay itaktykę , a uieprz;; 

jaciel - oraz gdy ay stosujeay taktykę x,, a nieprzyjaciel - y^, 

ri pozostałych sześciu sytuacjach ay aożeay uieć zysk większy, wynoszący' 

nawet 24- ^ jeżeli tylko nieprzyjaciel nie będzie stosował s.vej aininck- 

syaslnej, najostrożniejszej taktyki y,.

Ponieważ nasz miciizairły, gwarantowany zysk dla obu taktyk /x^, x ^  = 5» 

dla ustalenia, która z tych dwóch taktyk jest korzystniejsza, aożnn 

porównać wszystkie nasze zyski aożliwe przy taktyce x^ a odi>Gwiedni:ai 

zyskali, nożliwyei przy taktyce porządkując uprzednio te zyski 

w ciągi rosnące /tabela nr 12/,
T a b e la  4^

X4 5 s 45 A6

Xt 5 M K5 2H
/

•/
ks » 0 X4-X4-8

r  iXw-Xa______ X,<Xi
______ 1Xt<Ki
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do dalszrch rozwaź&ń.

0 użyŁych' środkach rozpoznani® wiadonio,naa, ś#’ ;

3̂  - ua lOO działaś rozposrta'^cźych ii S5 v?ypadk*cii dostarczał 

prawdziwych danych, ■< 2 wyiładliach d?nych niepi^awdziwych, 
a vi 3 wypadkach nie dostarczał żadnych danych;

Sr, i S- - każdy z nich na 100 działań rozpoznawczych w ?0 ś-ypadksch 

iostsrczał danych prawdziwych, w 20 wypadkach danych 

nieprawdziwych a w 10 wypadkach nie dostarczał żadnych 

danych.

Każdy ze środków rozpoznania może przekazać trzy meldunki: 

meldunek ^  : w rejonie X znajduje się nieprzyjaciel;

H s l d u n e k : w rejonie X nie ma nieprzyjociela;
^2

..■eldunek ^ ; stan ysjonu X nie został rozpoznany.

Po y/ykonaniu zadania rozpoznania, samoloty przekazały następujące 

meldunki:

/w rejonie X jest nisprzyjaciel/:

S.-.*'; /w rejonie X nie ma nieprzyjaciela/;

/w rejonie X nie ma nieprzyjaciela/.

Otrzymano informacje są więc s^orzeczne. Przyjsujamy, z® braK pest juz 

czasu na powtórne rozpoznanie i na podstai/ie posiadanych danych trzeba 

określić, która z tych dwóch sprzecznych ze sobą informacji jest bardziej 

wiarygodna, zasługuje na większe zaufanie i powinna być przyjęta jako 

założenie do planowania dalszych działań,

ô âk należy postąpić w tej sytuacji ? Przyją^ć, żo w rejonie X^jezt 

nieprzyjaciel, czy też, ż® nieprzyjaciela nis ma i czyn się tus^należy 

kierować ? Jak dojść do właściwego ustalenia ?

W podobnych sytuacjach szef rozpoznania czy dOA'6dca dziolaj-ą zwykle 

intuicyjnie. Aby ustalić, jaka jest wartcsc rcsvrf.ązsTi tjrzu nouejmo-
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II - wykonao 5łóvi-aa uderzionie środkie.r.;
III - wykonać ,;;lówn3 udi2i’Łoni'3 lewyrj skrzyaic.̂ i. 

Terali ssstauiiay następującą tobelkę /tabela nr, Ip/i

Tabela

Czynniki i-;ożliv/o kieruriki
____ }|

__Uiii-Ji
||_£i2H“ia££i«l_______L__ ______ ¿-__ i-. 2 !!

t^r&n

j! kierunek g>óv;ne,30 | ^ | i  ̂ i!
!.' '̂ ¿®£zcnia araii _ L "" J L 'i
j' icierunek głównych 
|{ uderzeń srsi£dó\/
II głębokość zadsnla I

ł 1 1 2 i;_|________jj

n dvwiz:̂ iIt---K-------i -------
• < i o n  i o 'jj Średnia ocena { '1,^ J 2 ,0  } 2 ,2  '!

V/ tabslco tej, v/pisujeay oceny pozzesegóiriych kierunków ze vrzględu 

na kolejne szyuniki. Oceny tc ¡aożensy przyjr.jovac y/edług różnych skal, 

np.;

0 -  główne uderzenie na danyn nierunku niemożliwo;

1,2,3 - dla poszczególnych kierunków oznacza, że ten kierunek 
jest lepszy, który otrzymał -wyższą ocenę.

Najwyższa średnia ocena wyp<ada dla kierunku III, na t\n.i też kierunku 

należałoby wykonywać gióv;ne udarzonio.

liależy jednak zrobić ~tu pe-wne zastrzeżenie. Otóż ten sposób uożo Biuć 

zastosowanie jedynie wówczas, gdy wszystKie czynniki, ze względu aa 

które rozpatrujemy uożliv;e ki-trunki głównych uderzeń, posiadają dla 

nas jednakowe zhaczenie. Jeżeli jednak czynniki te mają różne zusczenin 

/jedne są oardsiej -ważno niż inne/ ~ wóv;czas średnia ocena nie może 

dscydewać o wyocrze, V/ takihi wypadku rola tabelki sprowadzi się tyllto 

do wnifcs^sn-la wiokszej tiszsKiiuiiisaŚEż przejrzystości do roz-ważsń ^
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Ustali jakie s Urakując^^ch Ci inrorrtscji suiesz zdobyć v tyc 
,i^sie, którym dysponujesz.

Podejmij metadecysję i określ:

- czy podsjnować decyzjy na podstawie posi^dan5’'ch infoztaacji

czy też uprzeunio stai^ać sit o zdobycie inior.zacji dcdatkowycłij

- czy aożliwe i celowe u danych warunkach jest poszukiwanie decyzji 

optyn;aiuej, czy też poszuiciwać rozwiązania zadowalającego;

- jaki aa być stopień szczef*ółcwości decyzji, jaka treść decyzji 

i jalci sposób jej wypracowania w danych warunkach.

Jeżeli to jest uożliwe i potrzebne, podejuij odpowiednie działania 

dla zdobycia dodatkowych inforaacji, które możesz uzyskać w granicach 

posiadanego czasu,

Iłie odraczaj decyzji zbyt długo. Szukaj brakujących informacji tylko 

do czasu, gdy to sit jeszcze opłaca i nie pociąga za sobą ujemnych 

skutków. Pamiętaj, że decyzja podejmowana na podstawie skfjiych 

informacji nieraz może bj'ć dobrą, natomiast decyzja podjęta za 

późno, zawsze jest bezwartościowa.

Podejmując decyzję, nie pomijaj żadnego z etapóv/ procesu decyzyjnego 

Bądź zawsze obiektywny:

- poszukując brakujących infomiacji, pamiętaj, że człowiek

w twoim położeniu często doszukuje się informacji tam, gdzie 
ich nie ma w rzeczywistości, często interpretuje rzedzywistość 

na swoją korzyść;

- nie wyrabiaj sobie poglądu na sprawę zawczasu, przed dokonaniem 

odpowiedniej oceny;

- n:̂ e dawaj z góry pieryiszeńsrtwa żadnej z rozważanych możliwości
1 nie uprzedzaj się z góry do żadnej możliwości, dopóki.nie 

dokonasz nożltwźc ścisłych ocen i Doróv/naniś

tyćli moiliwosci;
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w czasie zaistniało położenie P^, w któryc wojska znajdują się 

w odległości od swych podstaw wyjściowych do natarcia. Fo jakia 
czasie wojska będą aogły v; sposćb zer gani zov/any zareagować na położe­

nie ?

Ila czas reakcji złożą się:

_ czas opracowania i przekazania dcy decydującemu, cieldunicu o poło­

żeniu = /t /;

- czas podejmowania decyzji przez dowódcę = /t^/, 2 w tym czas 
zebrania innych potrzebnych inforuacji, któi*ych nie zswiei’a ..iCldu- 

nek oraz oceny położenia;

- czas opracowania rozkazu i doprowadzenia go do bezpośrednich

wykonawców = v: tyra czasie mieści się również czas na vrykonanie

przez wojska odpowiednich działań przygotowawczych.

Ogólnie więc, czas reakcji wojsk będzie wynosił:

re = t. t + ro
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podjęta jest na tyle późno, że po najszybszym nav;et dotarciu 

do wykonawcó\/:

b/ nie może być wykonana ze względu na zmianę v/arunkóv/ dla jakich 

była podejmoy/ana; lub też

c/ wykonanie decyzji jest możliwe, lecz będzie nieskuteczne /a więc 

i niecelowe/ ze względu na zmianę warunków dla jakich decyzja 

była podjęta.

Jak wynika z wykresu /rys. 4?/, im szybciej rozwija się proces w ramach 

którego i odnośnie do którego podejmujemy decyzję - tym v;iększe jest 

niebezpieczeństwo spóźnionego podjęcia decyzji. Iiisbezpieczeńst’wo to 

istnieje - w różnym oczywiście stopniu - we viszystkich przypadkach 

kierowania szybko rozwijającymi się procesami.

Jak widać z rysunku 48, w każdym przypadku podejmowania decyzji można 

wj’-odrębnić trzy okresy czasu.

»■— ...... Łw— — w
t

Vys.
Jeżeli w jakimś okresie czasu np, tp podejmujemy decyzję, to decyzja ta 

opiera się na informacjach z okresu wcześniejszego względem t2» a więc 

z okresu t^. Informacje dotyczące więc mniej lub bardziej odległej prze­

szłości, podczas gdy wykonanie decyzji następować będzie po podjęciu 

decyzji, w okresie późniejszym niż t2* w mniej lub bardziej odległej 

przyszłości względem okresu podejmowania decyzji. Dlatego też, podejmu­

jąc decyzję na polu walki trzeba zawsze uwzględniać i przev;idywać rozwój 

wydarzeń, który będzie miał miejsce pomiędzy czasem, z którego pochodzą 

posiadane przez nas informacje, a czasem w którym nastąpi wykonanie 

decyzji.

W oparciu o rozważania przeprowadzone w poprzednich rozdziałach, 

a szczególnie w rozdziałach /1.1.5; 1.1.6; 1.1.7; 1.2.1; 1.2.2; 1.3.2; 

2.3.2/ możemy oim-eśiić czj-nniki, od których zależny jest czas reakcji
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watiy szkic terenu orv7< kod terenu, które we współczesnych wsruTikscli
i /są absolutnie nieprzydatne. '

Eliffiinaĉ ę znacznej ilości zbędnych iarorsacji ¡nożna teś uzyskać 

przez zmniejszenie szczegółowości planów i rozkazów.

Drugim zasadniczyo kierunkiea zianiajszeaia ilości iniorisacji . jast 

zwiększenie tresciwcści inforaiacji. Zwiększenie treściwcści infonaacji 

możne osi£igr.a,ć przez szersze stosowanie ski.’6tów i znaków uaówionych, 

większą treściwośó języka wojskowego i dokumentów bojowych oraz wyko~ 

rz;£stywania dokumentów graiioznych.

Wskazane jest swiększenis ilości skrótów przewidzianych regulaminen. 

Większość obecnie stosowanych skrótów dotyczy pojęć organizac-jnych 

i nazw jednostek /np. pz, paplot, BSap  ̂ Dp/, odczuwa się natomiast 

brsK skiótów określeń związanych, z prowadzeniem działań bojowych, 

bardzo często używane określenia, takie np. jak broń jądrowa, uderze- 

nie jądrowe, kierunek głównego uderzenia, pas natarcia, rejon obrony,’ 

rubież wejścia dc walki, zadanie bliższe, następne, dnia ito. nie* 

mają ustalonych skrótów. Wpro.iaJzenie większej ilości potrzebnych 

skrótów przyspieszyłoby opraco'A'ywanie i przekazywanie iniornacji.

TsKi sam efekt może dać również uproszczenie stosowanych obecnie 

znakóv; taktycznych. Znaki to muszą być proste oraz łatwe w roscoznaiilu 

i odczytywaniu. Czy rzeczywiście obronę wojsk trzeba rysować tak 1̂'bp-i. J   ̂  ̂ Ąj-^ kcluanę Kiarszo'k'ą pią^choty

na samochodach trzeba oznaczać aż czeżerema kółkami ^ łi

a nie np. jednya; g" ... , czy transporter opancerzonyi^usi być oznaczony close siwOmpiiKC-ŵ anyft znakiem niewystarczyłby tylko, sam-prostokąt  ̂ kolumna marszowa
1/ Por. mjr L.Kuleszyński, ftroblemy tsjne.ee oow.odzenia; doisnowo /tajna/

nr 3/̂ -' r.̂  ' . ^
-V P«n. /-i.2.1/ oras mjr dypl, L. Kuleszyńskip ii eyraiie ac-irjucwnr.'.r :-v 

>;yśl liojskcwa nr 11/02 r.
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Csoiguv /iub piSchuty .is trcr/ nusj. bye Obr.aczons s z dv/Oi:ia idchbycbn"'̂ —
si snakasi Cboł^ćw /tre:.si:vł-tGrćw/ ^  --O  za;3i£st
'iednego <2>— ----  ?

Rówr.ies i znaki iigrupo ,̂ nia pn, DS, BPanc «? natarciu acya w obecn- el 
•rfarunkach byc p̂ oŝ sI-, Bawniâ , p'dy pz, BZ nie posiadały .’Ijsnyoh 

Uzj Ss-Unione było nasnaczsn̂ Cj czy nziOir'' ona n cnoł̂ azri 
czy bez, Obecr.ie iziaiaią one zav;szc' z -̂ cigasi i poakrealanie tego 
w znakach nie r-- sensu.
aasiasz r2̂sę̂ 'jv; położenie tak iak ooecnie

4 pŁ
4cicżna rysować je po prostu taki

Analiza wartości iniorsacyjnej, r^adsiaru, treściwości, poglqdovcsci 

i sprawności sr>.sowsnia znaków taktycznych powinna byc przeduiotes 

specjalnych, oddzieiuycn nadań. Tu chcemy tylko zwrócić uv.'agę na istnie­

nie problemu i je.yt) znaczenie dla minimalizacji czasu reakcji oraz 

na potrzebę przeprowadzenia cdpowiednicli badań i zmian.

Koiejcą możliwość skrócenia czasu reakcji stanowi zmniejszenie nadmiaru 

języka wojskowego w movie i piśnie /dokumentach/^^

stwierdzono, ze dodatkowy nadmiar tekstów wojskoi/^/ch w ¿rnii Radziec- 

idej w drugiej wojnie ś/iatowej /tj.zadmiar przekraczając;’- norisalr.v 

nadmiar^ języka rosyjskiego/ dochodził do 20 - 25 , a'więc. 1/5 do

1/4 ogółu zawartych w dokumentach informacji, stanowiły informacje 

*-będn., * tych warunkach, likwidacja takiego nadmiaru aeże dać znaczne 

kw*_vsci, -wymaga jednak uprzednich badan właściwości informacyjnvch 

wspcizzesiiych kodó-w wojsi:ov/ych.
:/ ócr, /1.1.5/. ^
-/ P.ir.Tksczeako: Naucznyje problemy wojennej kibiernietiki; korskoj Sbornik 

nr y--_- r. s. 55,
;■/ f.od-r.-/ V szerojii.’ znaczeni i /por.' 1.1.4/. a nie tylko w znaczeniu systemów

'.A w ći j £'i 1 c n i a  ̂r» i c r ri£i c ~ i •
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Nie ule^a chyba wątpliwości, że srozuaienie tego wszystkiego Jest 

konieczne i pożyteczne w każdej działalności zespołowej, chodzi 

tylko o to. Jak to zrozumienie osiągnąć,

¥ Jaki sposób mozaa te spraw^ zrozunieć najszybciej, 

najłatwiej, a Jednocześnie najlepiej ?

Zamiary i myśli aaawwru przełożonego są wynikiem działalności 

Jego, przełożonego. Powstały w wyniku Jego pracy myślowej, zostały 

przez niego wybrane spośród wielu innych możliwj-ch zamiarów i myśli 

manewru. Dlaczego v/łaśnie takie ? iia czym polega ich wyższość nad 

innymi ? Czym się kierował przełożony, wybierając takie a nie inne 

rozwiązanie, na Jakich faktach się opierał, Jakie tym faktora przy­

pisywał znaczenie. Jak Je interpretował, a co mu chodziło, gdy 

decydował właśnie tak, a nie inaczej ?

Któż to v/szystko może wiedzieć najlepiej ? Oczjn/iście sam przełożo- 

ny, Jeżeli zaś przełożonemu zależy na tym, aby podwładni rozumieli 

Jego zamiary właściwie - to nąprościej Jest im te zamiary wyjaśnić, 

a nie zmuszać ich do •'gimnastyki" myślowej i odgad^n/ania intencji 

przełożonego. Jeżeli nawet "analiza" nie będzie zgad^n/aniem lecz 

procesem logicznego myślenia, to i wówczas istnieje poważno niebez­

pieczeństwo, że zrozumienie może być błędne. Ludzie nawet gdy Vycho- 

dzą z Jednakowych faktów — to nie zawsze dochodzą do Jednakowych 

wniosków, gdyż często różnie interpretują te fakty i związki między 

nimi; patrzą na nie przez pryzmat własnej osobowości, indywidual­

ności, kierują się różnymi kryteriami itp. 
analiza

Jeżeli nawet doprowadzi do właściwego, nie błędnego zrozumienia 

zamiarów przełożonego — to i tak będzie ona wyważaniem otwartych 

drzv;i. Nie będzie niczym nowym, odkrywczym, oryginalnym a tylko 

powtói^.eniem /może Jedynie w węższym zakresie i bardziej powierzchow- 

nym/pracy myślowej, którą uorzednlo wykonał Już ktoś inny, właiśnie



-  -

przełożony. On powinien zapoznać podwładnych z wynikiem swej pracy 
myślc./ej, w sposób jasny, nie dopuszczaja.cy dowolności interpretacji. 

Pov/inicn podać im swój zamiar nie sucho^ stylem telegraficznym, lecz 

z odpowiednim komentarzom, tak aby był on w pełni zrozumiały, bez 

potrzeby przeprov/adzenia analizy, A jeśli podv;iadny czegoś jeszcze 

nie rozumie, niech lepiej zapyta przełożonego. To bodzie pewniej­

sze. .lożna tu vfysanax* obiekcje, że p-rzałożony nie będzie miał czasu 

na wyjaśnienie st/ych zamiarów podviladnya. A podwładny aa mieć czas 

na analizę zadania i wyjaśnienie sobie zamiaru przełożonego ? 

Przecież, jeśli zakładamy, że podwładny będzie sooie_wyjaśniał 

zamiar przełożonego to i tak nie zrealizuje tego zamiaru wcześniej, 

zanim nie dokona tego wyjaśnienia, nie pz^^eprowadzi analizy, 

a wyjaśnienie sobie cudzych zamirrov; zawsze trwać będzie dłużej 

niż wyjaśnienie '•■'t£snvch_Z3mi£rów_inn^'mj^

r'üdobnie wygląda sprawa z ’’wyjaśnieniem roli i zadań v;łasnego
zamiarów

związku operacyjnego v; realizacji przełożonego." liolę i zadania  ̂

vycnnczo podwładnemu przełożony. Podwładny ga zawsze do spełnienia 

taką rolę i do \/ykonania takie zadania, jakie określił przełożony, 

a nie zawsze takie, jakie wyniknąć mogą z przeprowadzonego wyjaśnię» 

nia /analiza może byc niewł3Ściv;a/.

To sarao dotyczy. również i^zrozumienia zależności między zada­

niem 'wissnyLa a zadaniami se>siadów Te zależności mieszczą

się zresztą w zamiarze przełożonego oraz są związane z własną rolą 

i zadaniami.

;; obecnych warunkach, kiedy szybkość rozwoju walki i zmienność 

położo/i, uniemożliwiać mogą bardzo szczegółowe plonowanie i dawanie b 

bardzo drobiazgowych wytycznych wykonawczych, szybkie, jasne i bcz- 

bir-dne zrozumienie zamiarów i intencji przełożonego oraz własnego 

miejsca, roli i zadań — nabiera v;ięt:szeyo niz dawniej znaczenia.
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Sozuniejąc te sprawy właściwie, podwładny zawsze, nawet w wypadku 

utraty łączności z przełożonyn i braku zarządzeń szczególnych - będzie 

2Ógł łatwiej podjąć ”optyaalną" decyzję w określonym położeniu. Oczywi­

ście, mogą się zdarzyć takie sytuacje, w których ani przełożony, 

ani ten, kto w imieniu przełożonego będzie stawiał zadania podwładnemu 

- nie będą mogli odpowiednio wyjaśnić podwładnemu jego roli i zamiaru 

przełożonego. Dlatego też, dowódca powinien umieć wyjaśnić sobie otrzy­

mane zadanie i zamiar przełożonego - jeśli zajdzie tego potrzeba, 

powinien się tego uczyć w toku szkolenia i tego bynajmniej nie negujemy. 

Uważamy jedynie, że potrzeby analizowania należy sprowadzać do minimum, 

że gdy rozpatrujemy działania w warunkach bojowych należy wymagać,

aby przełożony stawiając zadanie podwładnemu,_zawsze, gdy warunki na to

pozwalają, wyjaśniał mu jego rolę i zadania oraz swój zamiar tak, aby 

usunąć potrzebę specjalnego analizowania tych zagadnień przez podwładnego. 

Zasadą powinno być raczej wyjaśnienie podwładnym naszych zamiarów 

niż żądanie od nich, aby wyjaśniali je sobie sami. Sprzyja to bowiem 

zarówno skracaniu czasu reakcji jak i optymalizowaniu rozwiązań.

Podobnie jak analiza zadania, również i rekonesans stał się 

"żelazną pozycją" w procesie podejmowania decyzji. Nie negując bynajmniej 

w ogóle celowości jego przeprowadzenia i korzyści jakie może on dać 

V pewnych warunkach - uważamy jednak, że im wyższy szczebel dowodzenia, 

im mniej jest czasu na przygotowanie działań, im szersze są pasy działań 

oraz im większa jest szybkość rozwoju walki - tym mniejsza jest efektyw­

ność rekonesansu i tym mniej możliwe oraz mniej celowe jest jego prze— 

prowadzariie,

W drugiej wojnie światowej, gdy dywizje nacierały w pasach 

o szerokości nawet poniżej 2 km, korpusy w pasach 4 km i mniej”̂^

1/ 'Rozwój taktyki Armii Radzieckiej Warszawa I96O r, s. 159,
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dorfodseriie było v pełni soentralisowane, a aa przyyotcv3aie 
.-/alki oowóacy dy'.v'isii posiadali po kilka dai czasu, ¡sôpli oai pozwo­
lić SC CZ4, aby aa odcinku każdego pui:iu popracoiisć w terenie po 
b ¡̂ odz, należy przy tys: wziąć pod uwagf, że teispo natarcia 
było bardzo niskie, że pod Moskwą obronę o głv'»ckości 3 - 4 km 

przełamywano w ciągu 2 /nieraz 3 ¿^i/s pod Stalingradem pas o głę­
bokości 5 ka przełamywano vr ciągu dnia^’ i jeżeli wówczas dowódca 
dywizji stawał na wzniesieniu, to mógł wzrokiem objąć całą szero­
kość pasa natarcia, a w głąb obrony nieprzyjaciela wzrok jego mógł 
Sięgać r.a pół dnia wallci i więcej, W obecnych warunkach, dowó.dca 
dy.'izji może sięgać wzrokiem v; przód jedynie na l/pO głębokości 
zadania dnia, tj, na ~ 20 minut, walki. Jeżeli efektywność rekone­
sansu wyrazić przez ułaiiek w liczniku którego podamy, jaką cześć 
zadania dnia dostrzega dowódca w tonu rekonesansu, a w mianowniku
podamy ilość godzin poświęccnych na rekonesans, to wówczas otrzymamy:

—  -1dla 'warunków drugiej wojny światowej E = n = -rk- ,
/ 12o

300’dla warunków współczesnych E = —

¿5 razy Ciniejsz^ niż dla warunków drugiej '.-iojny ś'wiato’wej. 

Chcemy zaznaczyć, że nie negujemy ani celowości przeprowadzania 

rekonesansu w ogóle, ani korzyści jakie w określonych v;arunkach 

może on dać i jeżeli przedstawia.my w tej sprawie jakieś sceptyczne 

-uagi — to jedynie dlatego, że nie obce są nam fakty, że 'występują­

cy w roli ’’poważnych dowódców'-' oficero'.vie osobiście -wybierają 

stanowiska ogniowe dla dział strzelających na wprost, -wskazują 

dowódcom artylerii plutono-we punkty oporu, które należy obezwładnić, 

a szefem saperów miejsca -wykonsnia przejść w zaporach nieprz\'jacisia 

- na odcin!:ach poszczególnych pcdcddzłaió-w itp,, bądź też rozkiada.ók

1/ Rozwój taktyki Armii Radzieckiej, 1941-1945; Warsza*v3-1960r;s. 2?2
2/ j.w,; 3. 25'1.
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na 2ieai duże ari:usze aap, abj' /aieraadko na deszczu lub arozie/ 

nie podnosząc z nad nich ¿łowy, odczytać podwłaonya raz Jeszcze, 

znaną Już ia decyzję, Czas rekonesansu nie aoże być czasem zaarnowa-

U-i-ażamy, że we współczesnych warunkach dowódca podejaując 

decyzję powinien przede wszystKim w peini wykorzystać dane rozpoz­

nania, notatl:! v.'oJskowo-jeo(jr3ficzne i nsidunki podwładnych, n na 

rekonesans wyJeZdżać dopiero po rozważeniu istotnych korzyści, 

jal-de z takiego wyjazdu w warunkach działań ciągłych, prowadzonych 

w szybkim tempie i przy ia?ótkia* czasie wydzielanya na organizację 

walki noże wynieść on sam czy Jego podwładni.

3« Trzecią grupę loożliwości siiracania czasu reakcji tworzą możliwości 

związane z przyspieszeniem przebiegu procesów informacyjnych.

Przyspieszenie przebiegu procesów informacyjnych można uzyskać 

przez :

a/ skrócenia drogi obiega informacji /zmniejszenie ilości

cgniw, przez które przecłiodzi informacja w procesie dowodze­

nia, i w których ulega ona transfcroccji/; 

ń/ likwidację "wąskich gardeł" /kolejel;/ w obiegu informacji; 

c/ koncentrację informacji w Jednym miejscu /w "centralnej 

pamięci"/;

d/ zwiększenie jednostkowej wydajności pracy poszczególnych 

pracownikóv/ dowództw i sztabów;

e/ równolegioiić pracy zarówno w ramach Jednego dowództwa /sztabu/ 

Jak i na różnych szczeblach dcv/odzenia; 

f/ wierność i szybkość łączności; 

g/ unifikację i standsryzaJcę dokumentów bojowych; 

n/ ZŁ-.stcsowanie odpowiednich urządzeń technicznych, przyspie­

szających procesy informacyjne w dov/odzeniu;
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A. 5}irócenie droiçi obiega ’.iîforiasoji iŁożna u'.vs;cać ^-osvzez odpowied­
nią decentralizac.ję /por,2,3.2/, prs&«. właściwą crgaiiizację obiag-u 

inforrsacji, tak aby nie przecnoaziła ona przez ogniwa, przez 

które nie musi koniecznie przechodzić oraz przez opt^/maiizację 

struktur wojskowych, to znaczy tworzenie takich struktur jedno­

stek ’wojskowych dowództw i sztabów, w których aiożna uzyskać naj­

szybszy obieg inforoacji.

Jednak i tych zagadnień nie możiia rozwiązywać jedynie w drodze 
teoretycznych rozważań, ■̂ -onieczne są tu odpowiednie badania

/p. 2.6,0/,  ̂*

B, Likwidacja **wąskich gardeł’’ obiegu inforaacji 'wyaaga uprzedniego 

ustalenia tych ogniw, ktpre ze względu na swą taałą zdolność 

przepustową powodują zatrzynianie informacji, jej przestoje

i oczekiwania w kolejce na załatwienie /opracowanie lufa przekaza­

nie/,

Wąskie gardła powstają najczęściej w wynika zbyt daleko posunię­

tej centralizacji dogodzenia /por, 2,5.2/, nierównomiernego 

obciążenia poszczególnych ogniw, ziej organizacji pracy oraz

niewydolności informacyjnej niektórych ogniw, przez które przecho-
1/dzi informacja. One właśnie najbardziej bacują obieg iraormacji. 

Tak jak łańcuch nie może mieć jako całość większej wytrzyniałoścl 
na rozrynłanie niż jego najsłabsze ogniwo, tak i system dowodzenia 

nie może mieć większej zdolności przepustowej i szybszego obiega 

informacji niż na to pozwala jego najsłabsze ogniwo;

Za ’’wąskie gardła” obie<ęu informacji w systemie dowodzenia uważa 

się obecnie ogniwa utajniania i odtajniania infors\ęcji  ̂ lecz

' 0 roli“wąskich gardeł” wspominają między innymi: a/ S,R?/te 1,Teoretyczno podsta-. 
wy organizacji; Inśt.NOiK, Ki*aków-?ozna:'i r, s 66; fa/J.B^rąckiey/icZjPodsts-
wy racjonalnej organizacji pracy ł kierowalctwa; ¥yd,Związkowe,’Warszawa ■'i9o1r, 
S.9A-; c/ T.Pszczolowski.Sr.-ady sprawnego dziaisnia; »’P,Warszawa 19^0 r, s. 88,
3/ płk Z,Kwiatkowski , japie, w;rpcsaźenia i  pracz ss-taiiU armii w w«riK:kach
polowychj i-iyśl ’Wojskowa /“njaa/nr 2/62 b/'Crganizacja puaKtów -iowodzirAn
; dobie obecnej /x'g oprar.Akad, ir..Prunzego/; Woyskowa ć/ÓP r.n.i-C;
c/płh dypKf .Cwetsch, kerspeKtywji rc ■?.'vOjV- te .; v.ini i pr^cy •iC>w-..da;tv,'“ 7T;
■■iyśl Wojskowa /tajno/ nr 4/oO.r, s,'i00.
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lecz nie jest tu jedyne wąskie ^ardio. ./ śysteuiach znacznie scantraii^ 

zowanych, takia wąskie ¿̂ ardłeoi staje si^ niewątpliwie dov.'6dca. Lnol- 

nosć przepustowa do‘wodcy jako transformatora informacji nie może byi 

znacznie większa niż zdolność przepustowa poszczególnych oficcrćv/ 

sztabu.

Jeżeli większość informacji będzie wpływać do jednostki i v;ychodzić 

z jednostki poprzez dowódcę, spowoduje to za ha do-wa nie przepływu infor- 

macji i wytworzy kolejkę, w której informacje będą oczekiv/ac na załat­

wienie, co spowoduje wydłużenie czasu reakcji, Dlatego też cprav/ą 

bardzo istotną jest odciążenie dov/odcy od wszelkich spraw, którymi 

m e  musi się on zajmować i ograniczenie do niezbędnego minimum ilości 

informacji przepływających przez dov/ódcę.

C, Koncentracja informacji w określonych ogniwach sztabów cgólnov;ojsi.o- 

wych jest postulatem wynikającym z analogii dostrzeganych przy noróv/- 

nywaniu różnych, znacznie złożonych wkładó;-/ informacyjnych. \! takich 
układach, jak człowiek czy elektroniczna maszyna licząca, informacje 

magazynowane i wykorzystywane przez te układy nig są przechowywane 

w Każdym z elementów układu, lecz w specjalnie wyodrębnionych elemen-i
tach centralnych, W centralnej pamięci człowieka /mózgu/ czy elektro­

nicznej ńaszyny liczącej / pamięć wewnętrzna lub wewnętrzna i zewnętrz­
na/.

\
Przy rozproszeniu informacji w różnych komór^^ach, dużo czasu pochłania 

wyszukanie potrzebnych informacji^każda komórka dysponuje tylko jakąś 

częścią ogółu informacji posiadanych przez sztab jako całośc i żadna 

nie ma |iełnej orientacji w całokształcie położenia. W takiej sytuacji, 

wymia^ iniorraacji wev/nątrz sztabu znacznie się komplikuje, 

liai^ment ten, można usunąć poprzez stworzenie w sztabach komórek 

icrcrmacyjnyclu Wszystkie informacje /oprócz rozkazów i zarządzeń 

przełożonych/ wpływałyby do komórki informacyjnej. Komórka ta dokony-
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wałaby wstępnej oceny informacji, rejestrowała je, rozdzielała i prze­

kazywała je tym komórkom /oficerom/, którym dane informacje mogą być 

potrzebne.

Komórka informacyjna, informowałaby również poszczególne oddziały 

/pododdziały/ i elementy ugrupowania bojowego o położeniu.

Komórlca informcyjna byłaby v;ięc centralnym magazynem icformacji 

danego sztabu oraz centralnym informatorem dla komórek sztabu i pod­

ległych r/ojsk. Stworzenie v; sztabach oddzielnych komórek informacyj­

nych może się przyczynić do usprawnienia obiegu informacji i skróce­

nia czasu reakcji sztabów.

D. Zwiększenie jednostkowej wj^dajności ^racy pracowników dowództw

i sztabów wiąże się głóv/nie z właściwa doborem ludzi o odpowiednich 

uzdolnieniach oraz z należytym szkoleniem tych ludzi w szkołach 

wojskowych /programy, dydaktyka/ i jednostkach. Konieczne staje się 

zwiększenie v;ygamań v;obec oficerów dowództw i sztabów i zaostrzenie 

kryteriów ich doboru.

E. Róv;noległoś'- pracy może w znacznym stopniu przyczynić się do skróce­

nia czasu reakcji. Jeżeli dowódca w;.T)racowuje decyzje bardzo szczegó- 

łov/o i treść jego decyzji niczym nie różni się od treści rozkazu 

bojowego, to na wypraćov/anie takiej decyzji potrzeba znacznej ilości 

czasu. W tym czasie cały sztab w zasadzie nie może robić nic pov/ażne- 

go w ramach organizacji walki. Sztab czeka na decyzjc. ‘-■eżeli naco- 

ciiast dowódca v; sv/ej decyzji określa tylko sprawy zasadnicze, nsją^cy 

istotny 'i/płŷif na przebieg i wyniki walki, wówczas \iypracov/anie taKicj 

decyzji zabiera znacznie raniej czasu. Ilość "roboczogodzia" przestoju 

w pracy sztabu i oczel;ivr’aniś na decyzję znacznie się zmniejsza. Sztab 

znacznie -wcześniej rozpoczyna .oł̂ acę s-wiązanâ . z plancwaniea działań 

bojowych, Hozuijaniem decyzji w szczegółach, planowaniem i opracown- 

niera rozkazu bojowego zajmuje się już znaczna ilosv. oJ.icerov-’j
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co pr2ÿ 4-y--reż crjsai^aoji pracy pr2--cz-'r.iaó si-, .bidzie do ss: bsc-:o ' 
dotarcia roz::azjv do pocv/îadaych. y tya cassie', ¿dy sztab prac-ije nad 
ro2«iûiiCj.e2 uccyzpi' i sa;}~upe si| planova ai aa oraz opracowani 52 roc..asu, 
dowódca faoże równolegle zajaować sii? innycii sprawami jak np. cryanizccja 
dowodzenia, współdziałanie z sąsiadaai, zabezpieczenie naterinlowe /wyjaź- 
zionie i uns-odnisnie zas'adniczj'ch spraw z ;;watero;istrzc2’/ -tp. 
Pczcstaiycii za.iSdnień nie b^dziezy cnawiać, pdyż:

- wierność i szybkość łączności stanowi specjalistyczne i bardzo 

obszerne zagadnienie;

- unifikacja i standaryzacja dokumentów bojow3'Ch jest na tyle ociovio.
na w literaturze, ze autor nie noże dodać nic nowego do tego co ju.

1/na ten teaat napisano;

- zastosowaniu urządzeń technicznych dla usprawnienia dowodzenia-f

włącznie z automatyzacją procesu dowodzenia również poświecono wic.
2/navet pov/aznych puciikacji poza tym jest to zupełnie inny kieru­

nek ro2’.;ażań /techniczny/ niż kierunek przyjęty'w niniejszej pracy 
/organizacy jnî /.

2/ Wpływ współczesnych środ>:óv technicznych na usprawnienie dowodzenia wolskani 
praca zbiorowe; Zbiór Prac AS-1 nr 2/23;
- płji dr Z.iieiiński, Prcbiesiatyka organizacji sztabów ogóinowojskowycn y świc;.* 

możliwości technicznych środków dowodzenia. Zbiór Prac AS3 nr V21;
- płk dr Z. v6ieliński i cjr !ngr J»Iłowakewski, Cybernetvka wojskowa, i-';vśl Wolsko- 

V3 nr 6/64 r. s. 31-39;
- ppłk aypi. J.Cwetsch, Perspektpnvy rozwoju techniki i metod pracy dowództv,'a ZT; 

ilyśl »/ojsko'wa /tajna/ nr 4/60 r.
- M.Gcnozarenko, Kibiernietika w wojennon-diele; Oosaaf, iloskwa i960 r,
- płk F.Norväs, Dowodzenie dywizją w latach 1960-19?0; \iPZ nr 1/pS r.
- .gen, J.D.G Connel, ¿rouki dowodzenia wojskami w 1962 r. WPZ nr 4/58 r,
- »*A,?lisko, Siektronnyye nasziny w wojennoa diele, '^ojenizdat - i960 r,
- płk dypl. li.Piikus, C problemie technicznego usprawnienia dowodzenia woiskanii

Myśl Ifojskowa nr 10/59 r,
- ?pik öypl. R.Piotrowski, mjr ngi^.ż Il.Stolarski, fechniczne problemy współ­
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Każde z poruszonych powyżej zagadnień związanych ze skracaoiea czasu 
reakcji może i powinno stanowić temat oddzielnych rozważań i badań. 

Rozległość tych zagadnień powoduje, że w niniejszej:pracy mogą one być 

jedynie zasygnalizowane*

2.6.0. Badanie efektywności dowodzenia wojskami

Wśród różnych możliwości usprawnienia dowodzenia, szczególne znacze­

nie przypisuje s i ę  zastosowaniu w procesie dowodzenia różnorodnych 

środków technicznych a szczególnie elektronicznych maszyn liczących.

Uważa się przy tym, że proces usprawniania dowodzenia, powinien 

obejmować dwa etapy”̂'*̂:

- etap mechanizacji i technizacji pracy dowództw;

- etap automatyzacji dowodzenia.

Niewątpliwie, zastosowanie nowoczesnych środków technicznych,i, 

automatyzacja procesu dowodzenia w największym stopniu może przyczynić 

się do usprawnienia dowodzenia i dostosowania go do współczesnych wymagań. 

Nie można jednak całego procesu usprawniOnia dowodzenie sprowadzać wyłącz­

nie do wprov/adzania nowej techniki i-ograniczać do dwóch tylko "technicz­

nych" etapów.

liniemanie, że samo tylko zastosov;anie techniki usprawnia proces 

dowodzenia i usunie istniejące braki i niedociągnięcia - jest błędne, 

albowiem żadna^r.ajlepssa nawet technika nie naprawi błędów i braków 

natury organizacyjnej.

Nowoczesna technika nie będzie w pełni użyteczna, a jej możliwości 

nie będą należycie wykorzystane, jeżeli wprowadzenie tej techniki n.le 

będzie poprzedzone analizą i rewizją zarówno struktur istniejących 

obecnie dowództw i sztabów, jak toż metod icis pracy /organizacji pracy/.

'1/ For, np.; płk dr Z.Siclihski i mjr mpr J, Nowakowski i Oybernetyi-u 
- Myśl UojEkown. iir €/&t s. 3b.
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4. Przeprowadzenie badań systemu dowodzenia i jego działania przez 

zespoły badaczy - analityków oraz przygotowanie wniosków- i propozycji 

co do usprawnienia dowodzenia.

5. Przeprowadzenie badań nad możliwościami uściślania i formalizowania 

teorii działań bojowych i teorii do\/odzenia.

6. Opracowanie programu usprawnienia dowodzenia /w jakich ogniwach

i procesach lub operacjach dowodzenia, jakie zmiany i w jakim czasie 

będą wprowadzone/,

7. Wprowadzenie zmian w strukturze dowództw, sztabów i jednostek wojsko­

wych oraz organizacji pracy i meto4ach pracy dowództw i sztabów -

- w oparciu o wyniki badań systemu dov;odzenia.

8. Planów* wprowadzanie nowoczesnej techniki na wyposażenie dov/ództw 

i sztabów oraz tworzenie zautomatyzowanych systemów.

Wśród tych przedsięwzięć szczególną rolę odgrywają należycie zorga­

nizowane badania systemu dowodzenia, albowiem jedynie w oparciu o poważ­

ne i szeroko zakrojone badania można planowo oraz z maksymalną efektjn/- 

nością usprawniać dowodzenie i przechodzić do zautomatyzowanych systemów 

dowodzenia.

Niestety,dotychczas badań takich w zasadzie się nie prcv/adzi. To 

co się w tej dziedzinie robi obecnie, opiera się na oddolnej inicjaty^wie 

poszczególnych ludzi i małych^oddzielnych, niezależnych od siebie zespo­

łów /katedr, zakładów, oddziałóv/ i wydziałów instytucji centralnych/ - 

- jest to działalność dorywcza, nieskoordynowana, często bezplanowa 

luD wręcz chaotyczna* Każdy zajmuje się tym, co sam uważa za istotne 

i potrzebne, nie wiedząc często, że tymi samymi zagadnieniami zajmuje 

się już ktoś inny i nie dostrzegając, że pewnymi istotnymi zagadnieniami 

w ogóle nikt się nie zajmuje. Sprzyja temu brak odpowiedniej informacji 

naukowo-badawczej.
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nia dowodzenia w ogóle, a Sutoraatyzowania w szczególnościąb^dą barazc 

Ograniczone,

Można bowiem doskonale znać cybernetykę, teorię badania operacji 

i całj' aparat matematyczny, jakim posługuje się cybernetyka /teoria 

prav/dopodobieństwa, analiza matematyczna, programowanie liniowe i dyna­

miczne, teoria gier itp/, można mieć najlepsze elektroniczne maszyny 

liczące, lecz v/szystko to nie znajdzie właściwych zastosowań i nie da 

pożądanych rezultatów, jeżeli brak będzie odpowiednich charakterystyk 

ilościowych, odpowiednich danych liczbowych, które można będzie podsta­

wić do wzorów matematycznych i na podstawie których można będzie opraco­

wać algorytmy, a następnie programy dla maszyn. Zebranie możliwie jak 

największej ilości tego rodzaju danych, powinno być jednym z najważniej­

szych zadań badania systemu dowodzenia, bowiem brak rzetelnych danych 

ilościowych /liczbowych/ w znacznym stopniu przekreśla wartość użytkową 

metod opracov;ywanych przez cybernetykę wojskową,

W badaniach systemu dowodzenia, najbardziej istotne są dwie sprav;y, 

a raianoiiiicie: co należy badać i jak badać.

Odpowiedź na pierwsze pytanie jest trudna, ze względu na bardzo szeroki 

zakres problematyki związanej z dowodzeniem, jednak w oparciu o rozważa­

nia przeprowadzone m poprzednich rozdziałach niniejszej pracy, można 
przedstawić szereg spraw, które powinne być przedmiotem badań.

1, Badanie struktur wojskowych, z punktu widzenia szybkości obiegu 

informacji, czasu organizowania działań i czasu reakcji.

Celem badania powinno być ustalanie, przy jakich organizacjach jedno­

stek oraz dowództw i sztabów, czas obiegu informacji, czas organizowa­

nia działań i czas reakcji na zmiany położeń jest najkrótszy.

1/ Odpowiedź na drugie pytanie należy do dziedziny metodologii badań nankp'wych. 
stanov/i odrębne zagadnienie i wymaga oddzielnego opracowania, albowiem 
metody badań będą różne w zależności od konkretnego przedmiotu i treści btd£ 
nia, Z tych względów, zagaanień tych w niniejszej pracy rozpatrywać nie 
będziemy.
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2. ^aieśność dłu^-otrwaiości czasu organizowania działań i wartości 

rozwiązań przyjiaov;anycli przez dowództwa. Wysuwamy tu hipotezę, 

żs optyaalny czas organizowania to nie jest bynajninisj czas aaksycialny. 

Jeżeli czas organizoviL-*nia będzie bardzo długi, to w waruniiach znacz­

nej Zaienności położeń przyjęte -rozwiązanie /d^;cyzja/ iioze stracie 

częściowo lub nawet całkowicie suą wartość jeszcze przed przystąpie­

niem do jej realizacji.

3« Przebieg inforzacji w systemie dowocizenia, delG:i badar.ia po',/inno być 
ustalenie, jakie informacje są zbędne i tiożna j.e wyeii'.iinov;ac z proce­

su dowodzenia, przez Jakie ogniwa przechodzą: różne rodzaje inicrmacji 

i czy muszą one przez te ogniwa przechodzić, czy nie można s.;rócić 

drogi ich przebiegu? w JaKich ogniwach występują nadmierne przestoje 

informacji i dlaczego.

Badania należałoby przeprowadzać dla różnych rodząjćv/ informacji, 

np. przebadać przebieg meldunku o położBniu^dO'wuacy kompanii, batalio­

nu czy pułku Jak długo jest opracov.’ywany, jego objętość /np. ilość 

znaków pisarskich/, przez czyje ręce i w jakiu czasie przechodzi, 

jakim ulega przekształceniom, jakie dane przekazywane są dalej, a jakie 

i gdzie zatrzymywane. Podobnie należałoby badać inne redzaje infcrmacji. 

np, przebieg rozkazu dowódcy dywizji czy pułku, przebieg zarządzeń, 

v/ytycznych dla sztabu, powiadomień dla sąsiadów itr. 

ą, dezaktualizacja informacji. Jakie są różnice pomiędzy pcłożouier.:

podanym w meldunku przedstawionym przełożonemu, a faktycznym położe­

niem wojsk w momencie, gdy przeiożny otrzymuje meldujiek. Analogicznie— 

O^ile zdezaktualizowane są rozkazy przełożonych w momencie dotarcia do 

/wykonawcóv/ - na różnych szczeblach dov;odzenia, '̂o jakim czasie, przy 

użyciu różnych środków^ciocicrają do adresatóiy meldunki, rozi:azy, 

zarządzorda.
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Czy yyiionują oni czynności od^jcwicdnie do ich kwalifikacji; czy nia 

wykonują czynności, które nc^ą być wykcnj'‘wan« przez ludzi z niższymi 

kwalifikacjami ? Czy ich czas pracy jest eiakt^-wnie wykorzystany; 

na co trac£> czcs niepotrzebnie, jak tego aożna uniknąć, W jakim stopniu 

spada •■/ydajność ich pracy w związku ze zmęczeniem w kolejnych dniach 

walki /badaniu testowe/; ile godzin na dobę odpoczywają różni oficero­

wie; czy odpoczynki są wystarczające dla regeneracji sił i co vi toj 

dziedzinie możno poprawić ?

9, Centralizacja dowodzenia. Efektywność dowodzenia i czas realccji przy 

różnych stopniach centralizacji. Możliwości decentralizacji bez szkody 

dla przebiegu i wyników działań,

“lO, Efektywność poszczególnych procesów informacyjnych;

a/ zdobyv/anie informacji - ¿akich informacji najczęściej orak dov;ódcoiŁ 

i sztabom, dlaczego. Jak to się odbija na wartości decyzji. Czy 

organizacja zdoby^wania informacji jest właściv/a ? Czy właściwie 

wykorzystjnfane są posiadane siły i środki rozpoznania ? Jakie 

sOt potrzeby w tej dziedzinie ?

b/ Opracowywanie informacji. Czy organizacja przetwarzania informacji 

jest właściwa ? Jakie są możliwości zwiększenia ścisłości opraco- 

v/y\iania informacji i v;artości pcdejcov;anych decyzji ? Czy stopief 

szczegółowości decyzji, planów i rozkazów jest właściwy /czy nie 

za wy^soki lub zbyt niski/ ? Które z czynności wykonyv;anych w proce­

sie dowodzenia dadzą się zalgorytmizowac, zaprogramować, zautoma­

tyzować ?

c/ ^rzekazy^wanie informacji dotyczy głównie specjalistycznych badań 

systemu łączności, /

Przedstawione pov/yżej zagadnienia, k^óre powinny być przedmiotem badania, 

nie wyczerpują bynajmniej całego zakresu potrzeb w *tej dziedzinie. Pełna
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1.4.3 Proces decyzyjny

1.4.4 Rodzaje decyzji i ich właściwości

'i.4.5 Oltreślono^ć, nieokreśloność i ryzyko przy podejno- 

waniu decyzji s. 140

2.0. Lfektyv;aość dowodzenia - jako złożonego procesu 

inforaiacyjnego

2.1.0 Systea dowodzenia wojskami i jego v;artość

2.1.1 -t̂ ojęcie systemu dowodzenia wojskami

2.1.2 'Jartość systemu dowodzenia. Stopień efektywności — 

- jako miernik wartości systemu dowodzenia

2.2.0 Współczesne w^raa^ania wopec systemu dowodzenia

2,2r1 WłaścDwości współczesnej walki i ich wpływ na 

dowodzenie wojskami

2.2.2 Aktualny stan w dziedzinie dowodzenia wojskami

2.3.0 Centralizacją dowodzenia_-_jej_istota_i_w£ł^’w_na 
efektywność.dowodzenia

2.3.1 Istota centralizacji dowodzenia

2.3.2 Stopień centralizacji dowodzenia i jego wpływ na 

efektywność dowodzenia

2.5.3. Stopień centralizacji dowodzenia we ’współczesnych 

warunlcaCh

2.4.0 Ontynalizacja decyzji_w ąrocesie dov/odzenia

2.5.0 Mini ¡na lizać ja czasu_reakc ji v dowodzeniu wojskami
2.5.1 spływ czasu reakcji na działania bojowe

2.5.2 Czynniki umożliwiające skracanie~czasu reakcji

2,6.0 Badanie^ efektywności dowodzenia wojskami

iJ^-7I-7034 Druk WAT sara,iir 350-65 r.
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